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Dei, et Apostoliéæ Sedis Gratia 
Episcopus Flaviopolitanensis, Suf- 
frągąneus !Cu(mensis/. §ede{E^iscp^ 
pali vacante Administrator Gene­
ralis Dioecesis; Cnlmensis, /etin Po- 
mesania Mariæburgensis etc. etc.

Conciones pro Diebus Dominicis. totius An­

ni per Perillustrem Reverendissimum Joanncm 

WigckieXeicz Canonicum Decanum Cathedrà- 

lem, et Officialem Culmensem confectas, con­

cedimus typis mandavit””1-----

Datt» Culms?0-. die 24. Martii ig i g.

Joannes -Erpisc.
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N i e d z i e l ę !♦ A d w e n t u,

O Sądzie ośtatećżnym*

Tunc videbunt filium hominis venientem in nute eum 
potestate magnat et majestate»

Tedy uyrzą Syna Człowieczego przychodzącego 
w obłoku z‘moć4 wielką i z majestatem, —• 

V Luce 21, ,. /40X. •.■ ; .
Powszechne zamięszanie świata całego, wzru­

szenie gwiazd i mocy niebieskich, zaćmienie słoń­
ca i xiçzyca, wzburzenie wqd 1 powietrza, «ciśnie­
nie narodow/ powstanie umarłych ; okropne to są, 
Chrześcianie widowiska,. które poprzedzać maia 
dzień gniewu i. sądu sprawiedliwego Boga. — 
Wszakże te iakkolwiek przerażające, niczem Jednak 
są w ppro'wnaniu z tem, co nam przy końcti-wspo- 
mina dzisieysza Ewangelia, *— Tedy tiyrzą Syna 
Człowieczego wr obłoku z mocą wielką , i z ma­
jestatem, fune videbunt filium hominis venientem 
in nube cum potestate magna et majestate* '

A a
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O tóż widowisko nayokropnieysźe! —Otóż* 
Chrześcianie,co nas przerażać ma naywiçcéÿ świę­
tym ftrachetn i zbawienną bbiaźnią. ■— Ale czem- 
że się boiaźń ta zakończyć powinna, aby wam by­
ła użyteczną ? — 0 toż co wam dziś wytłoma- 
czyć umyśliłem:

Lękaycie się Sądu Boskiego, bo ten będzie 
okropny i surowy zobaczycie to w I. Uwadzę. 
Gotuycie się do Sądu, bo ten możecie dla siebie 
uczynić łaskawym ,'okaźę wam to w II. Uwadze.

Nayłaskawszy Panie! przeraźże nas dziś bo- 
łaźnią: zemsty i sprawiedliwości Twoiey: ale prze­
raź" tak, iźbyśmy odtąd odmieniaiąc życie nasze, 
stali się godnemi litości i miłosierdzia w dzień 
gnięwu i Sądu Twoiego. Prosiemy cię o to przez 
przyczynę Nayświętszey Maryi Panpy,

Uwaga I. ' * ’ . x
Tedy się widzieć da Syn Człowieczy w oblot 

ku, Łękay się więc grzeszniku, bo się widzieć da 
z mocą wielką i z majestatem. Pogardzasz ty nim: 
ale przyidzie ten dzień, kiedy widok Jego przerazi 
cię; przyidzie teń dzień, w którym uczuiesz cię­
żar sprawiedliwości iego, — Miara dobroci, ktorey 
doświadczasz, będzie miarą zemsty Jćgó przeciw 
tobie: a cierpliwość, z którą cię oczekuie, będzie 
regułą kary, którą ci już nago to Wał, —

. Tedy przyidzie Syn Człowieczy w obłoku, 
Tunt videbunt filium hominis venientem iń nube. Lę-i 
kaymyź się więc, Chnseścianie» lekaymy, bo przy* 
idziezmoćą wielką i z majestatem* Önm potestate 
magnat majèstatet



1) Bog, który ieśt samą dobrocią.—-Bog, które­
go własności miłosierdzie i miłość, Bogxten będzie 
bez litości, bez miłosierdzia, bez dobroci. — /

I toć rest dla zego Iżaiąsz o nim mówi, iż 
okryty będzie sprawiedliwością, iako płaszczem, i 
ze odzienie iego będzie odzieniem gniewu i zemsty* 
Indutus est justitia ut lorica» indutus est vestimen­
tis ultionis^ .et opevtus est quasi pallio. To iest, 
iak tłpmaczy Hieronim S. iż pokryty będzie spra­
wiedliwością, aby zważył wszystkie rzeczy na wa­
gach świąt nicy, aby rozróżnił sprawy dobre od 
złych, dzieła święte „i sprawiedliwe7 od dziel wy­
stępnych i niezbożnycb, » podług tego rozróżnie­
nia postawił dobrych po ręce swoiey prawey, a 
.złych po lewey. . Indutus est justitia, . O tóź 
pierwsze iego odzienie!*-— Drugie będzie odzie- 
nie zemsty. .Nic się więc w nim nieda widzieć, tyl­
ko oznaki gniewu i.zapalczywości. Indutus est 
vestimentis ultionis. —N aresZpie trzecie iego 
odzienie iako płaszcz gorliwości, który będzie na­
sil na. .sobie«,; Indutus est quasi pallio xeli. —•

Aie czemuż Jezus Chrystus tym troiakim aż 
odzieniem pokryty będzie Î — Otóż przyczyna«— 
Trzy rzeczy mogłyby ułagpdzić, i; wstrzymać moc 
gniew,u iego: ,Natura ludzka, którą on ma
spoiną z nami; miłosierdzie Jezusa Chrystusa nie­
skończone; nakoniec wyrażenie na duszach na­
szych wyobrażeni^ iego. ,**. 0 toż Jezus Chrystus» 
aby od.źadney z tych rzeczy wstrzymanym niebył 
w gniewie swoimweźmie na siebie to troiakie 
odzienie gniewu, zemsty i sprawiedliwości. A na 
ten czas nić w nim nie wzruszy litości i miłosier­
dzia względem grzeszników*Nieszczęśliwi*
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nidwîd oh do nich będzie^ nie znam was; Jesteście 
wy łudźmy, ale Jesteście grzesznikami ;?afesteśtie 
stworzeniem moierii , i dziełem rąk moich , aleście 
mię znieważy li i upodlili ; iesteśeie Chrżeścianami 
i zo^taie śię ieszcze ńa duszach waszych chataktęb 
Chrztu S., nieście go zeszpecili przez wasze nie­
rządy; ~ ;

2) Chrżeścianie ! ieżelipze,ź nieszczęście z liczby 
Jesteśmy odrzuconych/'mówi Etizebiuä^, boź Iczy- 
nid pod owczaś będziemy ?- co ôàptÿwîéhny, gdy 
nam Jezus Chrystus okaże krzyż na którym umarł 
dla naszego zbawienia, — dany, ktorémipokryty 
iest dla naszëy miłości? — -

Przypatrzcie się nieszczęśliwi | rzecże on do 
nas / przypatrzcie się rahîytn^ktdfè za was odebra­
łem, a ranom, ktoreśtie wy sami mhie żadali. — 
Człowieku pyszny patfz m a tę koronę cierniowy, 
którąś mi wcisnął ha głow^ptżeż twoią prdznóść 
i dumę» — BlUznierćo patrz ni te policżRi Fpłwo- 
ciny, kto remis pok rył twarz moią. — 4 ’źłdwiek u 
rozkoszny, patrz5nar tę krew,/ która ze* wszystkich 
czyści ciała mego płynęła, przez okrutne plagi, któ­
re mi zadałeś. —Grzesznicy ! patrzaycie wszyscy 
ha ten krzyż, do ktoregoście wy mię prźybilL —• 
Patrżaytie3 bto / Znaik syna człowieczego, znak 
błogosławieństwa i zbawienia dla błogosławionych 
Oyca moiegó1, którży mi dali pic, gdy miale*«! 
pragnienie, Jeść gdy głód cierpiałem, odźienłe gdy 
byłem nagt/ którzy mtę Ćieśzyli i odwiedzali <gdy 
byłe'tn chory i gdÿ'zùstawalem w niewoli. — Ale 
znak odrzucenia i przeklęctwa wiecznego wam, 
którzyście mi w pê6r@è5aeh moich s^dieÿ ;odînô* 
wili pomoejr/—~Idż6K? meliidżcy ! Odśtąpcle^ddt- 
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Innie. Ókaźę ià Wàm tez śamig dzikość, ktorą- 
ście wyWżględem hanie okazywali.' Miłosierdzie 
moie nièwZruszÿ śię iuź wiecey ’glosami waszemi 
7-, nigdy nigdy —- niemasz, niemasz iuź dla 
Was odpuszczenia.' ' ’. 4 '

Coź teraz Cbrzèsciaîîf^ ńavte prawdy irtoWi- 
cie, i co sobie myśiicte? Co się mnie tyczy, mdwi 
S. Bazyli, poiąć ia r ie mogę, na cze'm się zasadza­
ją grzesznicy, którzy się Whale nielękaią Sądu te­
go Boskiego , i dla iakiey przyèzyny', "źle zawsze 
źyiąc ufaią iednak miłosierdziu Boga. —•

„Znayduię ia w Piśmie S. aznadto często, iź 
Bog za grzechy pomnïéÿsZë,'które my nàzÿwami 
bagatelami,surowo karał tych, którzy ie popełnili; 
ale nieznayduię tylko bardzo rzadkie przykłady mi­
łosierdzia iego. Nieskończone iest miłosierdzie 
iego, to prawda: ale mało iest takich, ktorzyby 
z niego Skutkowali. —« ÜkâVnitenowàhÿîésÈ czło­
wiek źa to tylkó, iź zbierał drëWka w dzień -świę­
ty. —Mary i a siostra Moyźe sza za lëkkié tylko* 
śżemrahie przeciw bratu swoiemu, okryta Test 
trądem. Säm ńaWet Moyźesź, człowiek tèn^ 
któremu Bog dopuścił 'poufale źtsobą rózriiawlać, 
sufdwó iest skaranym.'-^ \)akîèz więc przykłady 
Sprawiedliwości Bogal Ale gdzifcź są podobne 
przykłady i równie częstemiłosierdzia iego ■— 
A następnię na tzemzę ^się więc grzesznicy zasa­
dzać mogą bezpiecznie w czasie zwłaszczaW któ­
rym niebçdzv: iuź więcćy miłosierdzia ? —i O tdź ! 
co mię przeraża i świętą papèïnla boiąźńią, mdwl 
^.îtaz y 1 i.‘

Z te‘m wsźystkietp, iąkkotwiekrprzeraźaiący 
będzie gniew Boga pokrytego mocą i ihajèstatem 



swoim# wiedzcie iednak o tem, iż niedotknie on 
was, jeżeli tu źa czasu uźyiecie sposobów uni« 
knienia go. Grzeszniku — Chrześcianinie nie- 
rozpaczay o Zbawieniu twoie'm. Syn Człowie­
czy leszcze niezasiadł na Tronie swoim, albo ieźeli 
iuż siedzi, tedy dopiero na Tronie miłosierdzia 
swego. Gotowym on iest przyiąć ciebie, ieźeli 
przystąpisz do niego z sercem prawdziwie skrui 
szonem i upokorzonym duchem. —*■ Gotowym iest 
przyjąć cię: trzeba tylko, abyś wiernie zachowaj 
wszystko to, cQ .ci przepisał, aby cię przysposo­
bił do Sądu swego. — Ł0 toż druga Uwaga, któ­
rą nam leszcze wytłumaczyć trzeba*

Uwaga II.
Sposoby gotowania się do Sądu Boskiego* 

odkrył nam wszystkie' Jezus. Chrystus w dzisiey- 
szcy Ewangelii.;Z tych szczególnieyszesą ufność 
pokorna, pilna czuyność, ostrożność i trwałość 
w modlitwie. Te sposoby są nam koniecznie po­
trzebne do przygotowania się na. sąd Boga, aby 
uniknąć surowości iego,.ą uczynić go dla nas łaska­
wym. —- Rozbierzmyż ie w szczególności* .
. i) A naprzód zaleca nam* abyśmy mieli ufność, 
ponieważ dzień ten ostatni, iezeli ieśt dniem nie­
wolił skazania potępionych na mękf wieczne, iest 
on oraz dniem odkupienia i wolności dla przezna­
czonych. His autem jieri incipientibus respicite et 
levate capita vestra, quoniam appropinquat redempti» 
vestra* Kiedy wszystkie te rzeczy zbliżą się, mó­
wi Jezus Chrystus, kiedy zaćmi się xiçzyc, kiedy 
słońce nieda więcey światła, kiedy Syn Człowie­



9

czy pokaże się w iasnym obłoku, podnoścież pod 
o wczas płowy wasze, spoglądaycie do gory, po­
nieważ zbliża się odkupienie wa$ze<

Odkupienie, to iest koniec i uwolnienie od 
wszystkich nieszczęśiiwości, których Chrześcianie 
dobrzy doświadczają w tern życiu; koniec nie* 
szczęśliwości z strony czarta, który ich kusił, pro­
wadził do złego, wystawiał na prześladowania i 
zapalczy wosci innych ludzi ; — Koniec nieszczę­
śiiwości z strony ich ciała, które Zhosić musiafó 
zimno, głód, nagość i inne niewygody ; —koniec 
nieszczęśiiwości, których 'doświadczali, a które 
się iuz więcey riepowrócą. Miseria oblivisceris, 
et quasi aquarum, qua proäeyierunt recordaberis.

Cieszcież się dusze sprawiedliwe, cieszcież 
się więc. Jesteście wy teraz prześladowane, 
nędzne, wystawione na wszelkie nieszczęśliwo- 
ści; ale bądźcie odważneltni, żyiąc z ufnością, — 
Przyjdzie ten dzień, który was uwolni od tego 
wszytkiego. Przyjdzie dzień, w którym zapomni* 
cie wszystkich waszych nędzy i przykrości; —* 
Spoglądaycie więc w niebo, i podnoście głowy wa­
sze, ponieważ odkupienie wasze się zbliża, *- Pa-, 
miętaycie zawsze na ten dzień uwolnienia wasze­
go przyszłego, gotuiąc się do niego przez ufność 
pokorną. —

Ale abyście mieli takową nadzieję i odważnie 
głowę swoią podnosili, uwaźaycie zaraz cq mówi 
Pismo, S; Si iniquitatem, qua est inmanu tua, 
abstuleris a te: tunc levare poteris faciem tuqmA et 
non timebis.Kiedyż, więc tak głowy wasze pod­
niesiecie, i kiedy się lękać niebędziecie ? —. 0 to, 
gdy od grzechu wolnemi będziecie, 0 to, gdy
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sumienie wasze oczyszczone będzie» O to, gdy 
•z# daleka poglądać będziecie na dzień ten Sądu Pań­
skiego, i gdy was myśl ta święta czuynemi i ostro- 
źnerni uczyni. —

a) Drugi sposob gotowania się do Sądu ostatnie­
go wyraźnie nam wymieniony w Ewangelii dzi- 
Sieÿszéy.— Bądźcie czuynemi, mdwi JeZus Chry­
stus^ Flatate itaque, a lękaycie się, aby dla was 
dzień tén nagle nienadszedł : , Ponieważ ten iako 
sied zagarnie wszystkich na ziemi zostaiącycb — 
ne superveniat in vos repentina dies illa, tanquam 
laqueus enim superveniet in omnes qui sedent Super 
faeiem terree. —

Wierzaycie mi Chrześćianie, iź otwierać oczy 
dopiero kilku minutami przed zeyściem ż świata 
tego,' iest to ie bardzo poźno otwierać. — Cieka­
wi iesteście wiedzieć, kiedy nastąpi dzień Sądu te­
go okropnego. Uczniowie Jezusa Chrystusa po­
dobną mieli ciekawość: ale ich zato Jezus Chry stus 
żlaiai, albo raczey powiedział im, iŻ pożyteczniey- 
śza im ieśt żyć dobrze, a niżeli wiedzieć o dniu 
tym okropnym. —

"Sąd ostateczny bliższym iest, a niżeli rozumie­
cie. Ponieważ, leźćli to;eó się dziać będzie przy 
końcu świata, nie będzie iak tylko potwierdzetiièm 
tego, co się dzieie ^rzy śmierci każdego Człowieka 
*-T niepo\vinniśmyź więc bydź ośtrdżńemii lękać 
Się Wszyscy momentu tego ? Zycie nasze iest na- 
ksztalt bąbla, naÿmnieyszy przypadek skończyć go 

1 moźe;,’'Ł *1
""i Kiedy więc - Jezus Chrystus mdwi , iż dzień 

ten nagle przyidżie". Repentina dies iltd,-ï źe po* 
doÊny îete do'sieci ktdta Zabiera wszystko to,- co
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znayduie na ziemi,5 tanquam laqueus superveniet in 
omnes qui sedent super faciem terree, nieuźywa 
tych wyraź Jw tylko, aby nas zachęcił do świetey 
i zbawi en ney czuyności. — .

Nieszczęśliwi Synowie Judzcy! czynicie.wy 
sobie rJźueu kłady zgromadzaiąc co raz to więęęir 
dobr świata tego; obiecuieęie wy sobie czasy. pnr 
myślnę rozrywki i rozkoszy ; ale niewiecie, 'iź 
sprawiedliwość Boska rozciągnęła juz sieć s woią„i 
ze w krotce wnią wpadnięcie. — Czuynośćwiec 
potrzebna wam, ieźeli uyść chcecie odrzucenia 
wiecznego?'-—

3) Cżuyriość potrzèbna, ale ta złączona bydź 
musi 2 ost o'żnośeią. — Bądźcie ostrożnemi, mó­
wi ieśżcźe Jezus Chrystus. Attendite Vobis, ale 
względem cżegoz ostro'źnemi? 0 to, aby Serca 
wasze itiieobciąźyły się ani zbyteczne'm używa­
niem świata tego, ani zbytecznemi staraniami ży­
cia wàsàégo.'* Ne forte graventur corda vestra ito 
crapula, et ebrietate et curis hujus vitee*

Zbyteczne używanie do'br świata tego, przy­
wiązanie do rozkoszy ociężale czynią dusze nasze, 
odbieraią im wolność, ruchliwośc i czynność.< 
Ażeby więc piewpase W takie niebezpieczeń­
stwo — oderwiycież sercà wasze od wszystkich 
zbytków, które was opoźniaią i prźeszkadzaią iść 
drogami Pana. — Jeżeli'jesteście wjudzkiey zie­
mi, ticiekaycieź na góry , a ieżeli iesteśćie iuż 
na górach niezstępuyciez ■ z nich do domów wa­
szych po' odzienia. Zostawcie światu, ćo iest 
światowego, jego próżności, zabawkiył zbytki i 
rozkoSy-;^-— Strzeżcieżsię Więc powtarzam, At- 
tendite vCdfiSf a bądźcie ostroźnemi w sprawie, 



gdzie idzie o waszą szczęśliwość lub nieszczgśli- 
wość wieczną, — x , ,

47 Ale powiecie mi podobno, iż dyśpózycye 
takowe szczególnie od Boga i łaski iegó zależą: 
Moń Volentis, neque currentis, sed miserentis est Deu 
Prawda to iest. I toć iest też dla czego modlić 
się ustawicznie i prosić go o to made; " Figilate 
'itaque 'omni tempore orantes, ut digni hdtieamini ju­
gere Usta omnia, quœ futura sunt, et stare ante 'filium 
hominis,, —

Niemoźecie wy nie sami z siebie. Chrzęścia- 
nie,. ale możecie wiele przy pomocy mqdlitwy,— 
I toć iest dla czego modlić się wam potrzeba. — 
Modlcie się więc! aleiakże? nie iako ludzie ospa­
li, ale iako ludzie czuwaiący. Modlcie się czuwa- * 
iąc, i czuycie modląc się.— Ale kiedyż się modlić 
i iak długo będziecie? O to codziennie. Omni 
tempore« Mo'dlitwa wasza gorąca, mo'dlftwä usta­
wiczna, modlitwa pokorna bydź ma. — Ale cóż 

.wniey mówić będziecie do Boga ? — To, ęo mó­
wił do niego Ezechiasz Kroi : Starałem się zacho­
wać Prawo twoie Panie; Tymczasem, ponie­
waż zdarzyło mi się w wielu punktach wykro­
czyć-? przypominać więc sobie będę, przed Tobą 
wszystkie lata moie W gorzkości Ducha mpiego.— 
Wiem ią, iż ci którzy są w grobach, chwalić Cię 
nie będą, i że potępieni nie będą kosztować tegp< 
co przyobiecałeś wybranym twoim.— W te'y wi§c 
myśli Panie, gdy przedłużyłeś dni moie, chwalić 

Idę odtąd będę, i pożytkowaę złaski, którą mi 
Uczyniłeś* A przeto zbaw mię Panie, żebrzę- mi- 

. łosicrdzia twego — ■ a wyśpiewywać Ci będę



Chwalę twoią w domu twoim przez całą wieczność« 
Amen. ’

M o w a
x ■- na

Niedzielę 11. Adwent ii* 

i- O Kondycyach Cnoty prawdziwcy.

Quid existi« in desertum vider«?' — Arundinem 
.... :ù„ veni« agitatam? ~s.
Coźeźcie wyszli na Puszczą widzieć ? Trzcinę 

chwieiącą się od wiatru '# — Mat'll, 11.

Nie iest to próżna infc nieznacząca pochwała, 

którą Jezus Chrystus wdzisieyszey Ewangelii czy­
ni Przeslańcowi swoiemu, gdy mo'wi ó nim; Ço- 
żeście wyszli na Puszczą widzieć. Quid existis in 
desertum videre 3 — Jan Chrzciciel i.zaliź,iest^trzei-' 
ną chwieiącą się od wiatru ? izłrundmem Vénto agi* 
tatam3 Ah! bynaymnie'ÿV

Jan Chrzciciel ProrokÏ owszem więćeyniż 
Prorok. — Jan Chrzciciel, ktorego ani' ostrość 
życia iego, ani podchlebśtwa. żydów dżiwi^cycii* 
się nad iegó świętością, ani prześladowania ńay- 
okrutiiîèyszé uwieść ni mogły, ani oddalić od"obo­
wiązków iégo’.

Otóż? Chrześcianie, wyobrażenie Cnoty pra­
wdziwy, iaka się znaydowala w tym SI Przestań en 
>:V •' '■ ' ' '"W« j
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Jezusa Chrystusa. O toż pochwała dla niego ney?- 
większa, a dla nas nauka, o iaką się Cnotę, starać 
mamy, abyśmy podobney pochwały godnemi się 
stali. —

Chcecieź, ażebym ią wam iaśniey i grunto- 
Wniey wytłdmaęzylSpwaŹaycieź więc! Mówię 
wam iuź, iź Crióta wasza powinna bydź powsze­
chna i stała', to iest: powinna bydź powszechna 
pfzez .wierność w dopełnieniu wszystkićhprawi 
obowiązków waszych, to I. Uwaga. — Powinna 
bydź stalą1 przez dotrwałość w pełnienia praw tych 

xi przepisów waszych , to II. Uwaga. -—
Wzorze Cnot wszystkich, nayłaskawszy Pa­

nie!.nauczże nas Ty sam, iak sobie postępować 
mamy, abyśmy w drodze Przykazań twoich niebłą- 
dzili. — Prosiemy etc» » " •  .

. t . Uwagą I. 1_.
Wfwię’naprź<5d> tź pierwsza kóndy^ya Cno­

ty prawdziwéÿ ieśt at>y była powszechną! całko­
witą!— a,tó dla czegoś . .

i) Dusza Chrześciańska, prawdziwa Obi ubieni- 
ca Jezusa Chrystusa, aby się mu podobać. mogła, 
powinna bydź cała piękna.., iak Oblubienica wyra- 
źona^w pieniach Sąlpm^nąwych, , Tota pulchna es 
amica mea.,, juz zaś piękność ta iey nie na ipdnęy 
tylko Zależy Cnocie,, ani iednym dobrym uczynku, 
ale na dopełnieniu wszystkich obowiązków, 
Naymnieysze wykroczenie, naymnieysze prze­
stępstwo szpeci ią i odziera natychmiast z caley 
piękności. —•
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I toć lest, dla .czego Apostó( Paweł .S. Chrze- 

scianómKoryntu, nayszczególni.eyi nay wiçce'y za­
leca, abyścię obfitemi bylj, mow*- on, w wszystkie 
dobre uczynki, które wapj są,potrzebny dp po­
święcenia waszego, ut a,liułid$ijs in, gmne tig­
num. Niekontentuycie si§,zaklinam xyàs, Uczy­
nieniem Jedney tylko iakowe'y Cnoty, nieprzęsta- 
way ciena. dopełnieni u niektórych tylko punktów 
prawa; potrzeba go źachowaę,cale z wiernością, 
pamiętając, iz. bez tey Cnpty.ppws.?echnęy, niemo» 
zecie się nigdy podobać, Panu. — O tożpierwsza 
przyczyna, dla. czego Cnota paszą powinna bydź 
całkowita i powszechna ściągaiąca się do wszy­
stkich praw i obowiązków nąszycti. , »,

à). Druga przyczyna wypływ? stąd, iz przestępu- 
iąc więdnym tylko punkcie prąwo',. utrącamy na­
tychmiast wszystkie zasługi ,Çnç>t naszych, 1 wszy­
stkie, nasze dobre uczynki hiepźyiecznemi ezyniè- 
my, równie iak gdybyśmy byli przestępcami pra­
wa całego. Si averterit sę justus à justitia sua, et 
fecerit ^Ąujtjoitetti, pmnęs j^stitiç^ ejus non retor5»-; 
buntur. jeżeli sprawiedliwy Człowiek, mdwi.Bp'g 
przez Proroka, iezeli sprawiedliwy. odxlali\sieną 
krok tylko z drogi sprąwjed/i wóści, W.sfcyWk ię 
iego zasługi, wszystkie Cnoty, wszystkie dobre 
sprawy, które czynił przez C.ały. ciąg życia s_wo- 
iego, nieuzytecznemi się iuż tern samem staią dla 
niego, i iakkolwiek wieczność długa będzie, nigdy 
iednak sprawiedliwości iego wspompionę nie.będą, 

zostan3 zagrzebane w. wieczney niepamięci. 
Omnes justitia ejus quas fecerat non •rétprdab^nfgr. —

3) Ostatnia jeszcze przyczyna wypływa stąd, 
iż przestępuiąc prawo .w^iędoyip tylko, ia^owym
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punkcie staiemy się winnemi równie iak gdybyśmy 
go w wszystkich innych przestąpili punktach, md- 
wi Jakdb Ś. Quicumque totam legem servaverit, 
offendat autem in uno factus est omnium reus. •— 
Okropna prawda, która nam nayiaśmdy pokazuie, 
iaka powinna bydź cnota nasza, i która z wszystkich 
innych riaymocnieyszą iest pobudką' zobowiąza­
nia naś do wiernego zachowania wszystkich praw 
i przepisów naszych. —

Potępionym iest Lucifer, a potępionym na 
wieki, — a to za co? czyiiź palii wioski, rozbijał 
podro'znych, znieważał mieys^a święte? Nie, od­
powiada Chryzostom S., nic on podobnego nie- 
czyniŁ Zbywało mu tylko na iedney pokorze a 
niedostatek tey Cnoty zgubił go nazawsze.

Cóż za źrzodło nędz i nieszczęśiiwości ca­
łego narodu ludzkiego? Grzech tylko ieden, nie­
dostatek posłuszeństwa. 0 to przyczyna nieszczę- 
śliwości pierwszego oycà naszego, i "wszystkich 
oraz naszych, ktdrych doświadczamy."—

Przeraźeni temi prawdami Chrześcianie przy­
patrzmy się iuź sobie, czyli znayduie się w nas Cno­
ta ta powszechna, Cndta całkowita, Cnota ściągają­
ca się do wiernego zachowania wszystkich praw i 
przepisów naszych. O ! iakźe wielu fest Chrze- 
ściań, którzy przestając na zachowaniu pewnych 
punktów praWax, ńiemaią sobie 'za nić jirżestępo- 
wac go w innych.' —

0! iakźe wielu iest, ktorży niebędąc łoko- 
memi, ani pyszńemt, nieczystemï, arii bluźnierca- 
mî, tozumieią, iż śą prawdziwie. cńjoffiwj^ gdy 
tern czasem zachowuj w sercu swöiem nienawiść, 
przeciw bliźniemu, gniew i zemstę przeciw hie-



Jjrzÿiàcieiôwîj gdy iemcżasem ćieśż^1 się ź ńi&i 
' szczęścia drugich a zazdroszczą im szczęścia, -r- 

‘ Ol fok że Wielu Jéstjh którzy są tzyàèemî. 
skromnetni, miłosierHemi, sprawiedliwemi, ale nie 1 
są cierpliwemiw nieszczęściach7'któremiich Bóg 
dotykaj ale się niezgadzaią w nicb z wolą Boga : -,
i* którzy iakkölwiek zdaią sięhydź nięWinnemi 
śą iednak bardzo winnemi w oczach boskich, za 
tefame tylko błędy swoie. —

Staràymÿz się iuź odtąd Chrześcianie, o 
nabycie cnót wszystkich, które tylko nam są po­
trzebne do poświęcenia naszego, a nie przestę­
pny my żadnego prawa Boskiego. —- Jeżeli mię 
kochacie, mówi Jezus Chrystus, zacho way cięż 
Wszystkie przykazania moie. — Ńiemówi nam, 
bądźcie wiérnemi W pewnych tylko punktach, kon- \ 
tentuycie się zachowaniem tego tylko ,• co siębar- 
dziey z temparamentem i skłonnościami waszemi 
Zgadza: ale mówi,aźebyśmy zachowali z wier­
nością wszystkie aż dö ostatniego punktu. Us- 
que ad ultirhum jota. ~

Śtaraymyż śię Odtąd żyd tak,'fok nam 
Zaleca Jakob S. Perfecti et integri in nullo de* 
fidentes. To iest, ażebyśmy byli dosfconałemi, 
ażeby się wnas znaydowala cnota powszechna, i 
całkowita przez wierność w dopełnieniu; wszy­
stkich praw i przepisów naszych.—

Ale też , to i nad to dla Człowieka uło­
mnego, myslicie sobie podobno? — Nadto? 
owszem niedosyć, ńie iest to ieszcze wszytko 
Odpowiadam wam. Cnota wasza nietylko po­
winna bydz powszechnac^^^ieązczę powinna 
^dź stała przez tr^^sya^^iiu praw j 
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przepisów waszych, —- Nie tylko powinniście bydź 
wiernemi w dopełnianiu wszystkich obowiązków 
waszych, ale też ieszcze stalemi i trwałemi aż do 
końca — Otóż, co wam ieszcze mam okazać w 
dr ugiéy uwadze,—

Uwaga II.
Przypatrując się pilnie obyczaióm tego wie­

cznych Chrześeian, przyztiaię się wam szczerze' 
Bracia moi, iż powiększey części nieznayduię rak 

■' tylko same trzciny chwieiące się od wiatru^ Dziś 
nabożni, - a jutro rozwiąźli; dziś na osobności i w 
skupieniu Ducha, jutro rozproszeni w Kompaniach 
i intrygach świata. — Pokutuią oni i czynią sobie 
różnie umartwienia r ale to niedługo, wracaią się 
znowu do dawnych swoich rozkoszy, które na czas 
tylko przerwali. — Upokarzają się czasem i podle 
O sobie trzymaią; ale skoro tylko słyszą iż ich kto 
chwali nadymaią się natychmiast i wynoszą nad 
drugich. —

Coż .więc ztego wszystkiego wnieść należy, i 
iak nazwać Chrześeian takowych? — Trzcinami*, 
które wiatrek by też naymnieyszy zgina r powiewa— 
ludźmi wahaiącemi się tylko, rbźnemi daleko od 
Jana Chrzciciel?, którego Cnota powszechna a za­
wsze trwała, który nieustawał nigdy w pokoiu, któ­
ry zawsze mówił prawdę Herodowi, i który nierta- 
dymat się nigdy zpochwał sprawiedliwych^ które 
mu czynione były. — •*

Otóż Cnot? prawdziwych Chrześeian takiego 
powinna bydź Charakteru.- Fratref mci dilectista* 
bilet estote et immobile s « < Niekontentiiycic się,



‘C1CM Prącia moi, Cnotami tylko przemiiaigcemi, która 
"*W| Bakłżtalt kwiatów wiosennych otwierają się i zwiia* 
m' ią 4qia prawie iedńego — albo nakszt łt błyskawicy, 
^kazâéf którey światło tylko momentalne znika natych­

miast. Bądźcież zawsze trwałemi w dziele Pana 
waszego, zawsze wiernemi i stałemi w obowiązkach 
waszych.-*- Ani szczęście, ani obietnicę, ani 
groźby, ani wstyd, ani prześladowanie, ani rosk sz, 

feg0^ ani lur.artwienie niechay was niewstrzymuię od do* 
szcztD) pełnienia powinności waSzey. — A to dla czego ? U 
ydüiçéi i) O to naprzód samo tylko dotrwanie zna-4 
-Ihii' kiem iest nayoczywótszym przywiązania do Boga, 

notai, - które mieć powinniśmy i szacunku Łaski Jego, którą 
roioiich odbieramy od niego.—- Kiedy kto Wpada ustawi*
Ąiii cznie w grzechy, i gdy na przemian raz iest cnotlw

Wym drugi raz występnym, niestatecznóść ta mówi 
ssczi Tertulian zaświadcza o nim, iź mało sobie uważa 
i podli i szanuie Boga, a darami iego jeżeli niepogardża, to 
ich kit przynaymnięy bardzo iest względem nich obojętny. 
;m D1| Albowiem iako my sprawiedliwie różdmiemy, ii

Człowiek, który obraziwszy kilka razy przepraszał 
ifeźy.i bliźnego, gdy go zndwu na nowo obraża, tedy aa* 
», ^miewasiętylkozniego i źartuie, a zatem sprawić 
ietr,, dliwie sądziemy go bydź niegodnym naszey litoście 
d» od J WÎÇé podobnież który widzi niewierność na« 
#lłtj 6z5’ N® może mieć inszych uczuć względem Cnoty 
i/ü,tó baszéy wahaiącey się i przemiiaiącey tylko, 
i iito Kiedyż to więc pokażtiiemy, *ii kochakriy Boa 
léi ’ szacuiemy Łaskę iego ? — Oto kiedy trwamjF 
J i stałemi iesteśmy w Cnocię ńaśzey;j kiedy źahiiąe^ ' 

lab ^tny mu byli niewierni,. obiecuieiny ,Lj ii gó więa 
ce'y obrażać mebędziemy — Oto, gdy goju siebie 
M maiąc przez niewzruszoną wierność mowiemy 

Bi
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do niego, iako oblubienica, która odtyskuie utra« 
conego małżonka : oto teraz trzymam się Ciebie, i 
więcćy się od ciebie nieoddalę — Oto, gdy niedo- 
trzymawsży mu słowa, mowiemy do niego w szcze­
rości serca naszego z Dawidem: Postanowiłem iuź 
odtąd w sercu moiem i poprzysiągłem strzedź i za­
chować wiernie i na zawsze wszystkie przykazania 
twoie, Juravi et statui custodire judicia justi­
tiae tuae. —-

a) Druga przyczyna dla czego trwać mamy i 
Stałem! bydź w Criocie naszéy i est, iż Bóg nienad- 
gradźa i niezbawia iak tylko tych, którzy mu w wier­
ności swoićy są trwałemi. Qui perseveraverit us­
que in finem, hic salvus erit. —

Okropny tego przykład wystawia nam obia- 
wienie Jana S. w osobie iednego Biskupa. —- Nie­
można znaleść Człowieka, co do pówerzchowno- 
ści świętszego, iak był ten Biskup.' Sam Bóg czyni 
mu pochwały. X Seto opera tua, et laboret tuos, et 
patientiam tuam.— Wiem o wszystkich twoiçh 
dobrych uczynkach, o przykrościach, które znosiłeś 
Ï o cierpliwości wnich twoięy. Et quia non pot es 
sustitiere malos. Wiem, iż niezboźnych znosić 
niemoźesz, i że wszystko to czynisz dla chwały 
Jmienia mego. Sustinuisti omni a propter nomen 
mèum. Wiem o tem wszystkiem wszelako mamci 
iednak rzecz iednę ważną powiedzieć, — a ta iest, 
iż cię z serca mego i zust moich wyrzucę: ponieważ 
niebyłeś mi zawsze, wiernym i że zamiast trwania 
W Cnocie twoiey odstąpiłeś od pieiwsżey twoięy 
miłości, incipiam evomere, quia cbaritatęm pri-^ 
mam reliquisti. ——

Trzy uwagi szczególnieysze czyni S. Chryzo* 
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stem nad tym przykładem. Naprzód, iż nic masz 
Człowieka świętego, któryby miał więcey Cnot nad 
tego Biskupa. Miał on źy wą wiarę odwagę niezwy­
ciężony, serce mocne, Duszę nielękliwą. Potrze­
ba było wystawiać się na niebezpieczeństwo?—-wy­
stawiał się; -— ściągnąć na siebie nieprzyjaciół i prze- 
Sadowników? — ściągnął ich; — przedsiębrać 
wielkie i trudne rzeczy? — przedsięwziął ie: 
a to wszystko czynił on sercem prostem bczysty gor­
liwością o chwałę Bóga ! Tym czasem,. Bóg ma 
gr<ązi, Bóg go ukarać zamyśla. —

Powtóre nigdy Bóg prędszej od nikogo nie- 
wyciągał pokuty, iak od tego Biskupa i nikomu ni­
gdy prędszy kary niegroził iak iemtf; — Mówił on 
do nay większych grzeszników. Jeże, i się nienawró- 
cicie, zginiecie! jeszcze czterdzieści dni a Niniwe 
zniszczone będzie, — Ale co się tycze Biskupa tego, 
wyciąga on po nim prędkiey Pokuty, któręy ieżeli- 
by zaraz nieęzynił, grozi mu prędkietn karaniem. 
Sin autem, venio tibi« Jeżeli nieodmienisz sposo­
bu życia twoiego: oto iestem gotów ukarać cię na-? 
tychmiast. Kenio tibi» Oto iuź iestem przy tobie 
gotów zepchnąć cię i wzruszyć z mieysca twego. 
Movebo candelabrum de loco isto» X-

Po trzecie za cóż mu grozi kary tak wielką? za 
jaki występek? Czyli się zaprzpl Boga? czyli bluźnił 
Jmięieg®? — Niel — za cóż więc?—, Oto nie- 
detrwał w pierwszey swoiey miłości i gorliwości. 
Chantaientprimam reliquisti« ■— Dobrześ zaczął, 
aleś zle zakończył. —r- Poenitentiam age etc« Esto 
fidęUs usque ad mortem Dopełniałeś zpoczątku 
wiernie obowiązki pasterza; aleś się rozwolnił. Nie 
padgrodzę więc Cnoty twoiey, ięźeli nie będzie sta­
teczny i trwałą. —.



Dusze sprawiedliwe! i grzesznicy! lakiemikot- 
Wiek lesteście do których mówię, Oto rzecz gódna 
zastanowienie się waszego. — Sprawiedliwi! oto 
dla was pobudki dość mocne abyście trwali w cno­
cie waszćy. Esto fidelis usque ad mortem, et co­
ronam accipies. Grzesznicy! oto dla was przy­
czyny dość wyraźne, dla których pokutować i sta. > 
rać mç macie o nabycie ùtraconéy cnoty. Równie 
bowiem do was iako i do Biskupa tego mówi. 
Duçh S. Poenitentiam age et fiat prima tua opera. 
Czyńcie pokutę, a wracay cie. siędo Cnot i Uczyn­
ków dobrych, które wam ziednaią błogosławieństwa 
Boga W tem życiu, awprzyszłęm nadgrodę wieczny 
Ąmen*

M o w a
■

III.. Adwentu.
O Obecności Boga,

Me&us vestyum quem vos ne stithy
was stanął, którego wy nieznacie, Joaa«^ 

Oby ! ta odpowiedź , którę niegdyś' Jan S. dał ży­
dom, nieściggała się iak tytko do narodu tego nie* 
wdzięcznego, który « nigdy znać niechcial Dobro* 
czyńcy swego. — Oby! odpowiedź tt nic uleuale* 
Żabi do na s Chrześcianie !

A le ah ! ślepota nasza ! niemasz miedzy nami 
żadnego, do któregoby mówić niemożna $ Bóg 
twoy stoi przed Tob|. —- Bóg ten przytomnym 



Tobîeiest; a ty Go niewidziszî'g ty od obecności 
i.ego oddalonym iesteś. îSÂ MecUus Distrum stetit, 
quem dos nescitis»-—

*L kądże ta ślepota między nami, Chrzęście- 
nie ? — iZastanowmyż się nad iéy źródłem ! ale za­
stanówmy się tak, abyśmy się zaraz przekonali o 
skutkach, które Wnas .sprawnie Przytomność Boga, 
i nauczyli się sposobu zawsze się wniey utrzymania — 
Otóż porządek, podług którego to wszystko wyło­
żyć wam dziś umyśliłem.:

, Co to iest stawić się i utrzymać w obecności 
Boga; a zatem iakie Skutki myśl o Bogd zawsze! 
przytomnym sprawnie w Duszy Chrześciańskiey? r— 
to I. Uwaga*

Potem okaźę wam dla czego mało ieśt Chrze- 
ścian, którzy się utrzympią w obecności Boga: a 
zatdm takich, którzy pożytkuią z Jego przytomno­
ści, — to II. Uwaga. —

Chcemy się iuź odtąd utrzymać zawsze w 
obecności Twoiey, nay łaska wszy Panie! usuńźe 
tylko przeszkody, które nas oddala ią od t-iebie; a 
naucz sposobu naylepszego stania zawsze przed Tq- 
bą..—■ Prosiemy Cię oto pokornie etc.

Uwaga I.
Tenże sam rozum, i taż sama Wiara, które 

nas nauczają o bytności Boga, nauczaią nas oraz, iż 
Bóg ten powinien bydź wszędzie. — Przekonani 
my iesteśmy, Chrześcianie ó tem; ale ieźeli przesta­
jąc tylko na takowym przekońaniu daley niepostę- 
puiemy, powiększamy sobie tym sposobem samo­
chcąc nieszczęście hasze. —■ Poznaiemy my Boga



—T. -=

paszego. — Wiemy, iż fest wszędzie przytomny, w ; 
Czuiemy obecność iego.— Potępieni poznaięgo | 
także, wiedzę i czuię przytomność iego, lepiey ie- 1 
szcze a niżeli my : ale czyliż przez to samo sę szczg« i 
śliwemi? — Ah! bynaymniey.—

i) Potrzebą więc, ażeby nad tę wiadomość, 
którę mamy o Bogu wszędzie obecnym? serce nąszę 
łęczyło się z duchem naszym szukaięc w przytomno­
ści Boga reguły postępowania swoięgo — Potrzeba, 
ażeby myśl o Bogu tym obecnym, o Bogu tym, 
który czuwa nad nami, o Bogu tym, który widzi ~ J 
wszystkie sprawy nasze i wszystkie wzruszenia Duchą 
poznaie — potrzeba, aby ta mysi wstrzymywała 
nas od obnażania Boga ; abyśniy w naszym rozwol-t 
nieniu, w naszych obłękaniach, w pokusach na­
szych mówili do sobie:— Ö częmźę myślisz ? cóż ' 
Chcesz czynię? Bóg cię widzi ! - Bóg cię słyszy ! Bóg 
cię uważa! Niemózesz Go ty poięć, niemoźesz mó- j 
wić iakun Aiest :, ale więsż dobrze, iż ci iest przyto­
mnym« iże poznaiewszystko to, cq się .dz^ęię w jl 
sercu twoiemćł^yiŁ,^^^^/^w I 

Otóż! co to iest stawić się, i utrzymywać w -ih 
obecności Boga. Tak nam to pytaąię tłomączy I j 
Puch,S, w Księgach Ękklezyastyka, gdy mówi? |j 
Beatus vir., qui in sapientia morabitur, et qui in , 
justitia SU4 rne^itabitur, ęt in sensu curitabit cir­
cumspecti onçm Dcii. t*? Szczęśliwy Człowiek nie | 
ten, który wirdzęę, iż Bóg iest wszędzie obecnym, I j 
postępuie iednąk sobie tąk.iak; gdyby niebyt słyszą*, 
pym, ani widzianym od niego : -A*, ale szczęśliwy I 
ten» , beàtus vir,, który w sprawach i postępowaniach 
swoich nićprzesrąie myślęć o Bogu, in sapientia, "■ ł 
morabitur} ten, który o przytomności Boga równię. |



przekonany, iak gdyby go widział oczyma własne* 
pii i zmysłami dotykał, in sensu cogitabit circum-, 
spectionem Dei, utrzymuie się zawszę w mądrości 
j sprawiedliwości swoiéy. ;— ' . < .

Szczęśliwy Człowiek, który, ażeby się nieod- 
dalii od Boga, ma go zawszę przed oczyma swemi, 
uważa' na siady iego, którędy przechodzi, i wstę­
pnie niejako w kroki jego Szczęśliwy Człowiek, 
który wiernie postępując w drogach Pana, który mu 
iest zawszę obecny ; trzyma się zawsze prawicy ,ię? 
goj i cały los swoy w rękach iego skladą. , Beatu? 
-uiy, flto padit post, illam, quasi investigator, et 
in viis illius consistens, requiescit juxta dOmum 
illiu^-çt statuet casulam suam ad manus illius. — 

2s) A stąd wnoszę iuź Chrześtianie, iż myśl o 
Bogu zawszę przytomnym trojaki skutek sprawuję w 
Puszy Chrzęściańskiey. — Pięrwszy wrażenie wnićy 
Wyniszczęnia się i upokorzenia prawdziwie Chrze- 
ściańskiego.i..,—-- Człowiek sam zostający zdaiesię 
bydź ęoś wielkiego, ale iak tylko stanie przed Bo­
giem,— Przytomnpść tęgo Pana całego świata gasi 
całą wielkośc i wszystkie tytuły, ktoremi prożnpść 
lub błąd pospólstwa przyozdabia stworzenia, r*^ 
Człowiek więc tęn,' który utrzymuie się zawsze w 
przytomności Boga, niemoże się wiççéy nadymać, 
niemoże się wynosić, niemoże inaęzęy sądzić o so, 
bię tylko, że iest prochem i ziemią. Loquar ad 
Dominum meum, cum sim pulvis et çinis. —

Drugi skutek, krory myśl o Bogu zawsze przy­
tomnym czyni w Duszy więrnęy, iest tó wraźępjg 
wnićy ufności i zupełnego polegania ną Dobroei 
Boga« —— J wrzeczy samęy, Chrzcścianie ze ws?ys 
gtkich sposobow, ktprę tylko nam pociechę przyng$ 



szą w nieszczęściach naszych, nayskutecrmeyszy iest t 
myśl o Bogu przytomnym, który ie widzi, dopu­
szcza, przedłuża, lub skraca podług niedościgłych 
rozrządzeń miłosierdzia i sprawiedliwości swoiéy.— 
Requiescit juxta <łomum etc. ad manus illius; -—

Opuszczonym zostàie Dawid' zdradzonym i 
prześladowanym źe wszytkich stron. —- Syn wyro­
dny, który mil wydał wdynę wypędza go z mieszka­
nia iego. T—Poddani właśni buntuią się przeciw nie­
mu — Nieprzyjaciele złorzeczę mu. -—« Ale tu 
wspomina on sobie Wpośród tych nieszczęści na Bo­
ga przytomnego, a pamięć staie się źródłem pocie­
chy i radości iego Memor fui Dcl et delectatus 
sum- — Wspomniałem sobie o Tobie, móy Boże! 
i od tego zaraz momentu to, co mi'czyniło przy­
krość, teraz iest ukontentowaniem moiein-, radość, 
która się oddaliła odemnie, wróciła się, czuię się 
bydź zupełnie innym, skoro myślę o Tobie.—- 
Memor fui Dei, et delectatus sum.—

Trzeci skutek, który sprawnie myśl o Bogu 
zawsze przytomnym w Duszy Chrześciańskiey, iest t 
iż ię utrzymuie w obowiązkach swoich, i prowadzi 
drogami Pańskiemi, aby się nigdy nie oddaliła od 
Boga. — Revelat profunda et abscendita; et novit 
in tenebris constituta $ 'et lux cum eo est — Tak 
Chrześcianie, wrzecÿ samey człowiek utrzymujący 
lię zawsze wobecności Boga, widzi co iest ukrytego 
W ciemnościach; poznaie błędne i niebezpieczne 
tócszki; owo zgoła światło mu Zawsze przytomne 
iest —■ et'lux' cum eo est. —-1 dla tego niemoźe on, 
niemoże nigdy oddalić się od swoich obowiązków i 
zboczyć z drogi, ktorey się trzymać powinien. •— 
Revelat profunda et ab s condita f et novit in tene* 
bris constituta»



Othż stan! w iakim się znayduiąDusze wier­
ne, myślące o Bogu, utrzymujące się zawsze w obe­
cności iegó. — Oto szczęśliwości wynikająca z my­
śli o Bogu zawsze przytomnym» —■ Ale .dla cze­
góż tak mała liczba test Chrześcian, ktorzyby zniey 
pożytkować umieli? Zobączęmy to W drugiey 
Vwadze. *-**

x Uwaga 11.
Wszędzie gdziekolwiek zostawmy w mieście 

lub na wsi, w domu, czy w kościele , na ziemi lub 
na morzu, wszędzie cię znayduiemy obecnego o 
Boże! wszakże dla tego nie iesteś ty przytomnym 
w umyśle naszym, a tern bardziey w sercu nasżem, 
abyś urządzał wszystkie pragnienia i wzruszenia iego* 
Ubique in te impingijo^ red non ubique compun­

gor. ■ —- Zkądże więc to nieszczęście nasze po- 
chodzi î-^-

I) Oto naprzód, stąd, iź umyśl nasz nieza- 
trudnią się iak tylko wyobrażeniami stworzeń. —* 
Niemyślemy tylko o świecie;— nieprzywięzuiemy 
się, tylko- do tego, co widziemy i słyszemy na 
świecie}-«- niedotykamy, niezatrudniamy się iak 
tylko igraszkatrii i głupstwami świata ; —- Stworze­
nia wszystkie znayduią mieysce w sercu i umyśle na­
szym, sam tylko stwoyca mieysca mieć nie moźe.-r-» 
^Ingtistior est locus ad utrutnque. Ambros.

Okropny zatem stan nasz Chrześcianie, kiedy 
mogąc go uszczęśliwić utrzymywaniem się nasym 
VA obecności Boga, tym czasem przez postępowanie 
nasze oddaltnemi od niego iesteśmy. Nie dosyć 
Ra tęm występny ieszcze stan nasz, gdy passye j nię? 



rzędy nasze nietylko oddalaię nas od Boga, ale też 
jeszcze myśl o Nim nieznosnę nam czynię. — Otęż 
druga przyczyna, dla ktorey mało iest Chrześcian, 
ktorz/by się utrzymywali w obecności Boga»—- 
Nie tylko więc dla tego tylko niemyślę o nim, iź się 
zatrudniaj innćmi przedmiotami, ale tez i naywię- 
cey dla tego, iż myśl o Bogu zawsze przytomnym, 
który ich słyszy i widzi niespokoynemi ich czyni, 
miesza ich i wstrzyinuie w rozkoszach i wykonywa­
niu złośliwych zamysłów. ——

2?) Mówiąc Prorok S. Dawid o pierwszych 
rzeki,, iź myślę oni czasem o Bogu: ale natychmiast 
p Nim zapominaię. — Cito fecerunt —- obUtisunt 
"Deum T— Już zaś mowięct) drugich, przydał, iź 
serce ięh tak ięst zepsute, że źadnę miarę myśleć o 
nim niechcę. — Oculos $uos statuerunt declinare 
interram Postanowili.trzymać oczy swoieza­
wsze spuszczone de ziemi. —

I w samym skutku, mówi S. Ambroży, nię- 
paasz njc niezjiośnjeyszego dla grzeszników iako 
oczy i obecność Boga.—- Chcieliby oni, ażeby Bog 
nic nięwidzial, nic niesłyszęł, nic niemowil, i nie 
nic karał. —» Złodziey ucieka od światła, ponieważ 
pięchce bydź postrzeżonym. —»• Cudzołóżca szuka 
ciemności, ponieważ lęka się, aby niębyłodkryty. -~- 
Ludz'c wolni wszystko złe czynić gotowi, gdy się 
tylko w kryjówkach bezpiecznych bydź sędzę. —r 
Dla tego więc grzesznicy niczego bardziey nienawi­
dzę, jak Boga, ktpry jest światłem nay większem. —r

Ąpi-powętuięwaymy. ó tert) ęhrześciąnie,™ 
Obęcność ąlbowiemBoga, gdy iest nieprzyjacielem 
Wszystkich. Passy y nierzędnych, Sędzię sprawiedli­
wym wszystkich zbrodni grzesznika, zatem też nay»



większym interessem grzeszników iest unikać ile 
możności od obecności Boga.—
' Chrześcianie łakomi! niemyślicie wy. nigdy 
o Bogu przytomnym, ani myśleć o nimchćeciei 
dla tego z Judaszem i sługą Elizeusza śmiało zadosÿc 
czynicie passyi swoiey: ale lękaycie-się', — aby pds- 
sya wasza riieskutkowała w was tego czego w tych 
dwóch Łakomcach nieszczęśliwych dokazała.

Chrześcianie nieczyści! niemyślicie wy o Bogu 
przytomnym < ani myśleć o nim chcecie. — Gdy- 
byście onim myśleli iak myśhł Abimelech po wzię­
ciu żony Abrahama, niecieszylibyście nigdy nic- 
szczęśliwemi ofiarami passyy waszych. — Ale cie­
szycie się,. używacie rozkoszy Waszych, iabyśdie 
ich używali bez pomieszania wyrzuciliście zumysłu 
waszego myśl o Bogu przytomnym, który was ied- 
nak widzi. —

Chrześcianie zemsty pragnący ! niemyślicie wy 
o Bogu i myślić o nim nieehcecie. —- Gdybyście al­
bowiem o nim myśleli, iak myślał Laban,- przytłu- 
roilibyście natychmiast wzruszenia zemsty i niena- 
wiści przeciw tym, którzy was obrazili. Mówili-» 
byście do nich to, co ten Patryarcha mówił do Ja- 
koba: Mógłbym ia ci oddać złe za złe: ale Bog 
twoy zakazał mi, abym Ci nawet słowa przykrego 
niemowił. Otóż cobyście mówili i czynili,- ■ gdy-'
byście się utrzymywali w obecności Boga. -*-»• Alé 
passya wasza zaślepia was, niemogąc cierpieć przy­
tomności tego, który się ihawet i za nieprzyjaciół 
modlić rozkazał. -

Otóż szczegolnieysze przyczyny, dla których 
mało iest ludzi, ktorzyby się ptr^ymyWall W Ôbêé- 
fiości Boga# a zatem którzy by pozy tko wali ż iego A



prżytochności* —* Nieiesteśmy z liczby ich Obrze* 
ścianie? -— O iakźe często pycha nasza, łakomstwo* 
zemsta i inne passye przytłumiły w sercu i umyśle 
naszym, Boga wszędzie obecnego! — ■ ; . -,

y. Odżywmyż więc iużdziś Przytomność w nas 
Boską , aby ta nas strzegła we wszystkich sprawach 
i “czynnościach naszych, izby te były odtąd świętcmi 
i godnemi Boga, według upomnienia Pawła S. 
Ut Ambuletis digne ■> Deo per omnia placentes, in 
omni opere bono fructificantes ct crescentes in seien* 
tià Dei. —-,

Niedopuszczay iuż nigdy nayłaskawszy Panie! 
abyśmy się od twoiey obecności oddalać mięli.—* 
Z strony naszéy oświadczamy s:ę z szczerością, iż 
ieźeli odtąd CO tnyśleó będziemy, tedy zawsze myśli 
serca naszego będą przed Obliczem twoie'in. Mc* 
dit at i o cordis mei in conspectu tuo semper —« 
Jeżeli płakać będziemy, płaćźnasz niebędzie przed 
tobą ukryty. Gemitus meus à te non est abscondi* 
tus, -=**- A ieźeli przez nieszczęście zboczemy Z dro­
gi Przykazań twoich, karcić się natychmiast będzie­
my w przytomności Twoiéy iako Boga i Zbawiciela 
naszego, Vias meas in Conspectu tuo arguam ct 
eris Salvator meus« -Arnen,

Mo w a

Niedzielę 1 V, A d w esn ttt« 
O przygotowaniu się do Narodzenia 

Jezusa Chrystusa.
Petfcthê tziam Domini, rectas facite semitas ejuś 

ei videbit omnis caro fa lut are Dei» — *
(jotuycie drogę Pańską, uczyńcie proste śdeSźki iegd 

a oglądać będiie wszelkie dato Zbawienie Boże, Luc, 



Wszystko to, cokolwiek aż dotęd Kościoł S. Czynił 
Wczasie teraźnieyszego Adwentu, wszystko to czy­
nił końcem przysposobienia nas, X)hrześcianie do 
nadchodzęcćy Uroczystości Narodzenia- Pańskie* 
go. -— W pierwszy zaraz Niedzielę mówił on wam, 
iź przyydzie Syn Człowieczy w świetnym Obłoku 1 
pełen mocy i majestatu, pobudzaięc was przez to, 
abyście się sposobili do przyiçeïa go. ■—

Wcięgu iiftiÿch Tygodni stawił on przed oczyma 
waszemi Jana Chrzciciela, który w ciemności wie­
zienia swego uznaie Jezusa Chrystusa wysyłaięć, 
swych uczniów do niego, aby mu złożyli hołd pod­
daństwa i wierności iego. — Wystawił wam tegęz 
samego Przesłańca Pańskiego użalaięcego się nad 
ślepotę i niewiernością żydów, którzy maięć wpo* / 
środku siebieMessyasza nieuznawali go. — Nare­
szcie przywodzi nam tegoż poprzednika upominaię* 
cego nas, abyśmy się gotowali na przyięcie Jezusa 
Chrystusa ieżeli chcemy bydź godnemi łaski 
iego, —-

Gotuymyź się więc Chrześcianie. îlominus 
prope est exite obviam Ei. Oto iuź blisko nas iest, 
wychodź myź więc naprzeciw niemu prostuięc ście- 
szki dla niego——rectas facite semitas pjus.-t-» Dla 
nas On przychodzi*

Jesteśmy więc obowiązani gotowań się na przy­
ięcie iego* Parate viam Ijomiłii. —I. Uwaga.— 
Ale Wyrwać Ï wyrzucić wprzód ż serc naszych to 
Wszystko potrzeba, co mu się niepodoba leżeli 
chcemy przyjęć Go godnie, i. widzieć Zbawienie 
iego. —Rectas facite semitas ejus ? ♦ Ct videbit 
«mnis caro salutare Dei* *— IL Uwaga, ***



32

Urządza v tak postępowania nasze naylaskawszy 
Parnej xabyśmy każdego momentu mówić mogli Z 
Prorokiem: Gotowje serce hasze, Roźel gotowe 
Serce nasze — Przychodzźe więc iużanieopoźniay 
się* Prosiemy cię&c*

'flBioaga L
Wielkość Taiemnicy Narodzenia Pańskiego, 

Oto ićst, co nas nayprzod obowięzuie, abysm y go- 
towemi byli na przyięcie Boga tego miłosierdzia i 
dobrpci, który przyszedł tta świat dla Zbawienia 
naszego, — Ćhćecież iakożkolwiek poznać wielkość’ 
tey nayświętszey Taiemniey?. uwaźaycież z Bernar- , 
dem Ś. jaki to ieśt majestat tego ktofy przychodzi^ 
jaka nędza i 'nikczemności tych do których przy* 
ćhodzi; nareszcie przyczyny dla których przycho­
dzi. S/ àttetidds quiś vcnitPvide quanta małe stał^ 
ti ad quos descendit, Dide quanta dignatio ; si 
propter quos venit, vide quanta sit tatitudô 
chdritàtis, -wp ..

r) A naprzód Ten, ktOry na świat przychodzi, 
fest tö Słowo Boga Wspełistotne i rowńe we wszy* 
Stkiem Oycu śwOiemń, równie wielkie, równie 
wiecznej równie nieskończone i równie wsżechmo- 
ćnć.Ol iakaź więc wielkość Majestatu; znW/ 
quanta śit màjestàs. —*

Ci do których przychodzi s§ to Stworzenia 
iégôi ale śtwórżćńii Zbuntowane przeciw Bogu 
WÔÏéïhü; ale Stworżenią nieprzyjaznej które nie- 
ISśfugiiię iak tylko na wzgardzę iego< ńagńiew i 
fgtńStę iego. O! iakaź więc wielkość miłosićf- 
ihiaiegd; vidé quàntd dignatio« -li*-"
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Nareszcie przyczyna dla czego przychodzi?. 
Oto, aby się złączył z nędznemi ! Oto, ażeby wy* 
niósł grzeszników aż na stopień Synostwa Boskiego! 
Qto, aby był ofiarę powszechny całego narodu lu. 
dzkiego, i przedmiotem zemsty Boga nad grzesznika* 
mt, — O iakaź obszerność miłości iego. Vide 
quanta sit latitudo chavitatis. ——

Sprawiedliwie więc Paweł S. piszęc do swego 
Ucznia Tymoteusza, Narodzenie Jezusa Chrystusa^ 
sprawiedliwie mówię i przyzwoicie nazwał świade­
ctwem autentycznym, znakiem widomym, Sakra­
mentem oczywistym miłości i dobroci Jego. Ma­
nifeste magnum est pietatis Sacramentum Sakra- 
ment miłości i dobroci, który iak przydaie oczywi­
ście widzieć się dał w ciele pokrywaięęym Boga, 
quod manifestatum est in carne Sakrament miło­
ści dobroci, ktorego Anjołowie byli świadkami, 
który ogłoszonym iest Narodom, a ktorego Taje­
mnica rozeszła się po całym świecie, .Apparuit 
Angelis, praedicatum est Gentibus creditum est in 
mundo. —-

Wnieśmyź sobie iuż stad Chrześcianie, iż ta­
jemnica tak wielka, iakę iest Narodzenie Jezusa Chry. 
stusa wycięga po nas szczegolnieyszego przygotowa­
nia, i że gość ten naydobrotliwszy, ktorynawie- 
dza nas pomimo niewdzięczności naśzey, godzien 
iest, abyśmy się przysposobili na przyjęcie i poży* 
tkowanie z łaski iego. —-

2) Druga przyczyna, która nas obowlęzuic, 
abyśmy się gotowali do przyjęcia Jezusa Chrystusa 
iest ta, iż łaska iego nieinaczey udzielona nam bę­
dzie, iak tylko w miarę przygotowania naszego. —#* 
Przysposobienie nasze im większe będzie w duszach 
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naszych, tem więcey też odbierzemy task z narodze­
nia Jego. —- Wielce się przysposobiemy, ą wiele 
odbierzemy habenti dabitur. Nie wiele się przy­
sposób emy, mato też odbierzemy; wcale się nie* 
przysposobiemy, a nic nieodbierzemy, owszem 
i to eo mamy za niedbalstwo nasze odebrane nam 
będzie. No» habenti, etiam quad habet außretur 
abeo.—*

Staynia, wktorey się Jezus Chrystus narodzi?, 
mówi-'er nard 3, ze wszys k ch stron iest otwarta.— 
Otwartą iest od wschodu, Otwartą od zachodu, 
Otwartą z p; łudnia, otwartą z połioęy: a to dla te­
go, ażeby nam przez to znak dala, iż przyszedł iui 
Messyasz dla odkupienia i zbawienia naszego.—• 
Ale iakżetnas chce zbawić, czyliź pomimo Woli i 
przyłożenia się naszego ? Ach ! nie Chrześcianie. — 
Chce nas zbawić, aie stosownie do przysposobienia 
się naszego. —‘ Łaska ićgo iest podobna do Ewan­
gelicznego nasienia. ’ Jeżeli znayduie dusze pełne 
miłości roskosz i próżności świata, są to iey ciernia, 
które ią przytłumiaią ; ieźeli znayduie serca twarde 
i nieczule, są te dla nie'y skałą. na ktorey wzrastać 
niemoże; ale ieźeli znayduie serca przysposobione, 
serca przygotowane, w tych setny bezwątpienia po­
żytek wyda;e. -—

A stąd wnoszę iuż, iż obowiązek gotowania 
się na przyięcie Jezusa Chrystusa, iest dla nas nieu­
chronnym, ieźeli chcemy pożytkować z łaski naro­
dzenia tego. —

Nieszukaymyź iuź więcey pobudek i przyczyń 
obowiązujących nas do przysposobienia się na przy- 
ęicieitgo —Dla nas On się narodził; dla nas zno­
sił ubóstwo, głód, pragnienie, zimno i nagość; 
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dlà paś Kog tèn tipokdrzył się i Wyniszczył aż do 
przyięciana siebie ludzkićy. natury. — Gotuymyż 
się więc na prżyięcie iegoy odzywamÿ się iuż do 
niego słowy, który dziś kościół w usta nasze kładzie $ 
Przychodź zbawicielu* a nieopożniay się — Ale 
oraz pamiętaymy» iź oglądać go niemoźemy< ani 
korzystać« łaski narodzenia iego, ieźełi.niewyrwie- 
tny i niewyrźuciemy z serc naszych w zVstkiego r co 
tonu się tylko niepodoba, — Druga to iużUwaga.-^r

Kiedy jan S. mówi hàih w dzisièvszéy Ëwàh- 
jelii iż wszelkie ciało oglądać W krotce będzie zbawi­
ciela posłanego öd Boga i i że następnie gotować 
nam się trzeba na przÿiçcieiegoy — tedv.przydaie 
Zaraź okoliczność godni zastanowienia się naszego# 
iź każda dolina, mówi on, napełniona będzie, a 
każda góra i pagórek pońiźort będzie. Erunt'pra­
va ip directa et aspera in vias plantis« tr*.

’»..Tłomacz^ć Oycowie SS. słowa te# wszyscy się 
na to zgadzaig, iż drogi te kręte i górzyste, o któ­
rych nam Ś ten prżesłaniee mówi i nieco intiego 
znaczy tylko grzech, który ięst oddaleniem się serca 
od iego prostoty i prawa Boskiego : a stęd wnoszą 
iź chociaż się znayduię rożne sposoby przygotowa­
nia się na prżyięcie Jezusa Chrystusa , i pożytkowa-» 
nia ź łaski narodzenia Jego: naypierwszy iednaki 
nayistotnieyszy iest# od ktoregó wsżystkić ińne zale- 
żą, aby się ocżyścić z grzechów i wykorzenić ie zm 
pełnie z serca własnego. —

< T)... Niepochlebiaycież więc iuż sobie ChrźeścńU 
tie, po wierzchów nemi znakami naboźenstwawaszc- 
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go, wielościgpacierzy?, .koronek, labróżańców 
zmówionych, ieźeli-u wasznayduie się,' aby ie- 
den grzech śmiertelny niepodobna," aby Jezus 
Chrystus w sercach waszych założył swore miesz­
kanie ^niepodobna abyście z narodzenia iego po- 
żyłkowali. In malevolam animam non introibit 
Spiritus sapientiae V nec habitabit in corpore sub 
dito peccatis.*^- Duch mędrości, którym lest 
słowo Boskie, niewniydzie nigdy do duszy wy- 
stępney i nigdy mieszkać niebędzie w ciele podle­
głym grzechowi, — Czemuż to ? bo nigdy świa­
tłość zgodzić się niemoże z ciemnością — Do­
póty więc Jezus Chrystus mieszkać-w nas nie 
może, dopóki zupełnie zgrzechow nieoczyscie- 
my serc naszych,—» . .

2) Druga przyczyna,;-która potwierdza 
prawdę rest, iż Bóg iest dóbrem naywyzsze'm, 
grzech zaś złem nayWiększem; Już zaś dobro
nay większe z naywiększem złem niemoże razem 
zostawać na iednem mieyscu, a następnie Jezus 
Chry stus niemoże razem zgrzechem przetnię szki- 
Wać w duszach naszych, zatem musiemy wyko­
rzeniąc takowe zupełnie z serc naszych, ieźeli 
ćhcemy, aźebyśmy poźytkowali z Narodzenia 
Jezu so wego. ——

Oprócz grzechu wszystko on znosić może. 
Owszem wszystko mu się podoba, -— Grzeszniku 
chceszże go widzieć, ażeby zostawał w stanie osta- 
tniey nędzy i ubóstwa?-—Zobaczysz go wkrótce 
w stayni nagiego, — Liszki iriaię swoie iamy ,* i 
ptaszęta gniazda, a Jezus Chrystus niema gdzieby 
skłonił głowę swoię, — W krotce widzieć go 
będziesz w stayni drzęccgo od zimna, a nieuiO" 
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gącego mieć skąd "inąd ogrzania iak tylko z łona 
ubogiey matki swoiey i zchucbania dwóch .zwie­
rząt.-*— Ale chceszźe, ażeby wszedł do duszy 
twpiey, gdy iesteś wstanie grzechu?«*-.Nigdy 
on tego jaieuczyni. I Tbóstwo ; nagość*} głód, 
prześladowania, wszystko to znosie on'może t 
ale grzech dla niego nieznośny. — »

I-tećiest,fChrzćścfanie, dla czego Wyrzec 
wam «if potrzeba albogrzechu, ńiboJezusaC^ry- 
stusa. Niemasz pomiçdzy-te'm żadnego środku* 
Albo żyć wam potrzeba z samym Chrystusem, 
albo też żyć zawsze zgrzechem. u •?

Synu Boski! prawdziwie ty niegdyś-przez 
Proröka twe^o mówiłeś, iż wychodząc -ztbnat 
matki swoiey,*? nieinszy miałeś lös tylko spoiny 
z temi nieszczęśliwemi ofiarami roskoszy, które 
iak tylko rodzą się , tak natychmiast wyrzucają 
ich na ulicę składając życie -ich w rękach przecho­
dzących ludzi, Projectus sum ex utero. W^yrzu- 
cpnytjestem, wzgardzony i opuszczony, skord 
tylko- wysztedłem-z wnętrzności matki mo?^y.—ż 
Żaden z Panów Judzki ey ziemi nieprzyszedł, aby 
mig oglądał, żaden nieprzyiął mię do domu 
s Wo tego, . A iezeli’Herod pyta się o mieysce na­
rodzenia mego, tedy czyni to koncem ödebrania 
mi życia.— .

Chrześcianie ! waszey to-litości i waszego 
miłosierdzia dziecię to Boskie opuszczone i wzgar­
dzone od świata, waszey one miłośęi dziś oęze- 
kùie, — Jzaliż nieprżpymiecie go d® siebie 
Jzaliż, wiedząc że żgrzedhami razem przemię- 
szkiwać niemoże, nieporzucicie ich ąaraz dla nie­
go? izaliż nieuprzątniecic z sumniena swego
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wszelkiego chwastu nieprawości, dla uczynienia 
mu nyłego w sercu swe'ni zamieszania^
- n<. JAchl grzechu , który me iesteś zdolnym;, 
iak tylko dd zgubienia nas,* wychodź <iuż' z serc 
naszych;,'wyrzucamy cif pod nogi togo niebie; 
skiego. Kapłana ! — Stworzenia^ wktorych się tak 
długo kochaliśmy, z krzywdą «bawidèta naszego; 
ustępcieiiuż *$łfdtrq i umysłów naszych. ■-?- Nie­
szczęście nasze; żeśtdydo was tak. długoprzywią- 
ąanesni byli, a większe ieszęze nieszczęście ieźęli 
ęigwas/nyciwyrzekaniynazaw^ze.,—r-

Synu Boski !. niedopuszczay .nigdy, abyśmy 
się ZttOb^itak obeszlix iak niegdyś Synagoga. —— 
Oczekiwała cię ta z nięcierpliwością przesyłając 
łzy j,wzdychania do nieba..ktÓrebycięsprował 
dzily na .ziemię: ale gdyprzyszedłeśprzyiąćcię 
ęiiecbciałą T— CJbyśmy ztobg Panie.1 tak sobie 
niępostępfli ! Przychodź Jezusie Boski i spraw, 
abyśmy czułemi>byli na wszystkie wzruszenia 
twsdę; abyśmy ciępśzyięli całą, istotnością oąszę; 
Dusza, nasza cUło nasz e, wola, zmysły i wszy­
stkie, własnościnasze, oby .należały .do;ciebie f 
Bądźzawszez nami w caler® àyctu riaszéïn;, bądź 
^namip^y śmierci nasżóy^ hądź-% dsmiwssc^-- 
śKwey wi<?fiłup>ęi. Amen;/.

O^3X2u^ri i it/r * - ■ .tav ■
-l^t.n W?i: 3.

Niedzielę ïïsyrQ^zeniuChrystiiStA

O 'Otii&rtwlfcniu Passyÿ»



Tue* aułem crescetal et confortabatur » plenus sapientia 
ei gratia Dei erat in illo* ' *J

A dziecię rosło i umacniało się napełnione mądrością 
a laska Boża była w nim, Luc* 2,

Jest to.prawda na wiehi mieyscach wpiśmie świę­
tem potwierdzona, ż» Jezus Chrystus raz tylko 
narodziwszy się według ciała, codziennie prawie 
odradza się duchownie w sercach wiernych 
Chrześciań,—i źe w tych sercach rość i umacniać 
si$ po*'!11160*'*-'•

, Pobożność wasza Chrześcianie -, z ktorę ob­
chodziliście pamiątkę narodzenia zbawiciela wa* 
szegQ» rozumieć my każę»-,!#, w duszach waszych 
narodź jl się Jezus Chrystus? À le narodzenieto 
prQzneby dla was było, gdybyście .go w sobie 
utrzymać, nie u mieli, aby rósł i umacniał się wpet- 
ności laski i mądrości.— A zatem obowiązkiem, 
moim iestpodać wam dpią dzisieyszego sposdb 
na ten koniec przyzwoity. — , jt .. ;,^vz

Jakiż więc iuż sposob ten iest? — Umar­
twienie passyy waszych.— Tak w rzeczy same'y 
Chrześcianie! — Jeżeli co zdolne'm iest do odda-- 
lenia z serc w-ąszych Chrystusa; ieźeli co wstrzy­
mać możcy^rost i ego w mądrości i lasce; tedy 
nayWtęfl&B passye wasze. —

Chcecież więc, ażeby Jeÿi|^Çhrystus uma­
cniał się irosl w duszach waszych ?—Umartwiay- 
cieź passye wasze i toć jest do czego wasgaęhęcać 
będę w I. Uwadze. •**. Ale iajumże sposobem 
martwię macie passye wasze? Otóż! co wamwy- 
tłomaczę w II. Uwadze, -rr j\

Dopomoż nam nayłaskawszy Panie dowy- 
rwania z serc naszych kąkolu, który przeszkadza 
wzrostowi twojemu. Prosiemy cię oto przez 
przyczynę Ń. M. P. —



Uwaga I.
»Czemuż to obowiązani jesteśmy martwić 

passye, ieżfcli' chcemy utrzymać wr tlas Jezusa 
Chrystusa? Otof ponieważ passye prowadzą 
nas do grzechu ł a zatem oddalaią od nas Jezus* 
Chrystusa. — TłOmaezę się ztego z Augustynem 
i Chryzostomem S. którzy obydwa szczególne 
passyom daią nazwiska. —

i) A naprzód Augustyn S. nazywa ie źródła* 
mi grzechu. One to są ,* zktórych grzech jako 
woda z obfitego źródła wypływa. — -A zaterriia* 
ko próźnoby ten pracował, któryby chcąc zatrzy- 
miąć bieg wody, nieprzytłumił wprzód i nieza- 
wali^źKodta, 'zktórego strumien teyźe wódy wy- 
pły'Wa,takproźnoby pracowaŁ,ktobyGhciałWStrż'y. 
mać Wÿstçpkiniewstrzy mawśzy Wprzód-passyy.—. 
IJbieraymy codziennie z tego strumienia tyle 
wody, ile tyJk0 mcźeiity: nigdy go iednak nie. 
wysusżemy. -Czemu tóf" Bo żrodłófiegO nie iest 
zatamowane. Podobnież imowi Atigustyn S. ia* 
kiekolwi-ek postanowienia czyniemy wzglydeni 
nabycia cnoty j jakkolwiek pozbywamy sîç wy­
stępków; niepotrafiemy się iednak ziipelnie od 
nich uwolnić, jeżeli wprzódhîezàtamuiemy im 
źródła, iéÿetÿtîfèprZÿtfômiemy passyy. '

O iakźę wiele iest CHrześciari, którzy x wier* 
. nością nienaruszoną* dOpelniaiąc obowiązków 
Chrześciaństwai, którzy naymtiieyszego wystrze- 
gaiąc się błędu,wrzcaiąsięhareszciedo  pierwszych 
swoich nierządów, staiąc się częstokroć gorszemi 
aniżeli byli prźed swoiém nawróceniem. — 
Skądże 'nieszczęśliwość ta pochodzi? Oto! że 
nie wstrz ymali zaraz źródła tey meszczęśliwości:
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ze niemieli edwaghihartwić swoich passyy^żb 
Sobie nteczynili gwałtu, aby passye sssyoie utrzyj 
mać"iw granicach, aby ie podbić pod prawa i 
przepisy Ewanjełii. — Ç^|pÂK^WW|ji 

Bądźcieżwięciuż odtędostroźnemi Chrze- 
ściauie, ieźeli zbawionemi bydź chcecie?-—' Do­
świadczacie codziennie prawie z nieszczęściem 
waszem, jako w tez sam® zawsze w padacie grze­
chy. — Skędże to pochodzi? czy lii stąd, iżeście 
za nieprzyzwoitej nieczynili pokuty?— Oświa­
dczaliście się przed Bogiem, iż wolicie źycieutra- 
cié, a niżeli go więcey obrażać. •— Z tern wszy;/ 
stkiém pomimo takiego przedsięwzięcia i posta­
nowienia y jcodziennie go obrażacie» Skądże 
to więc pochodzi? *— Nieszukaycie daleko przy­
czyny, i Przyznayciel się, iż gdybyscie bylin wię­
ksze rn staraniem i z większy odwagę martwili 
swoie passye'; gdybyście ciała wasze iak Pawc>S, 
podbijali w niewolę: tedyjezus Chrystus zosta­
wał by zawsze w was i laska i egoumacnialaby się 
w sercach waszych.) Ale zostawiliście ognisko 
goręcej a zatenl ogień‘łatwo się wzniecił. •—* 
Passye-waszeyvktore niebyły iak tylko trochę po* 
piołeni- pokryte, za1 pierWszem. wzruszeniem 
w płomień wy buchnęły, —-tA' Upadacie zate'm iako 
liśćr a grzechy wasze podobne do gwałtownego 
wiatru wszędzie was unoizę, Cecidimus quasi Jo- 
Hum universi et iniquitates nostrae quasi ventus 
abstule* ont ties,'

2) Alé powtóre Chryzostom S. passyie nazywa* 
matkami grzechu, A to iest druga przyczyna, 
która nas nakłaniać powinna do umartwienia 
passyy naszych, ieżeli chcemy, ażeby Jezus
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Chrxrstus umacniał się i rósł w duszach ńaszych, —• 
Czemuż, passye; nasze pazywaię się matkami 
grzechów^ ponieważ tznich grzechy się rodzę 
prawie et.dziennie.—- . n*

Pótwiefrdza tó duch 8, gdy ©.człowieku, 
ktorypodległy iest passyom swoim, i który iarzmo 
ich lęka sty z siebie zrzucić», mówi $ Off« ejus im-, 
plekuwtur vitiis azłolescentiae ejus et cum co inpuU 
vere clurhiicnt. Kości'Czło wieka teg®, który idzie 
za swoiemi passyami:,- i który słucha głosu pożą­
dliwości swoiey^ kości człowieka tego napełnione 
będę grzechami-młodości iego 5 „grzechami, któ­
re spoczywać będą spokoynie w sescu iego, i któ­
re przeniosę się z nim. aż do grobu iegQ„
• ■ ; ; I wrzeczy same'y-passye w czlowiekunieu- 
martwione ^niewstrzy mywane, matkami 5ą nie- 
szczęśłiwejin, wydaięc z siębie nowe codzienni© 
grzechy, których wielość nareszcie wszystkie ko­
ści iego napełnia, Ossa ejus replebuntur vitiis 
ttàolèscentiac ejus» »"

•A‘ stąd wnoszę iuż ChrZeścianie, iż jeżeli 
passye prowadzę nas do występków i rodzę wnas 
grzechy : iedyny więc sposób utrzymania ;W ser­
cach naszych Jezusa Chrystusa,‘ aby wnichirosł i 
umacniał się; iest umartwienie passyy^zwycię­
żenie ich i sprzeciwianie się im ustawiczne,

Módlcie się tak' długo, ile tylko może­
cie, czyńcie ostrości, naywiększe, wylewaycie się 
na wszelkie dobre uczynki, —- ieżeli passyy wa­
szych martwić nie będziecie, wszystkie te sposo­
by nieużyteczne wam będę. — - .

Jeżeli więc postąpić chcecie w cnocie Chrze- 
ścianskiey, ieżcli chcecie utrzymać w sobie łaskę
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Jezusa Obtrystusa,- - zrzućcież -H siebie odzienie 
l{N j wszVstkie dziela starego człowieka. Expotiań< 
ro^i ter yot wterem bomhwm; €itm actibur riiisfi Nie- 

przestawaycie na uyrzucenitrtylko zust waszych 
obmów i 'słów nieprzystoynyeh, turpemsermoneni 

ór^w^Kł^s skróćcie nad' toięzyka waszego 
w à martwiąc passy e ustawicznego mówienia; hie« 
*M przestawaycie na same'm-tylko-wystrzeganiu-' sig 
idzie dziel nieczystości, strzeżcie się nad to pragnieh 
,04 i pożądliwości nieczystych, Mhidinemfi etnüùpu 
tone sicentiam maLam^i Tęć.to sądzieła starcgpifczłó» 
kto, wieka,; te są odzieniak źr-którgch sięodzietad 
[to, mace. — Nie czyniąc tęgo utracić możecie la« 

śkę jczusa'Chrystusa, i Boskie to dzieęię tiieuro* 
śnie nigdy, w sercach waszych.m 

Ńt* • . .Chcecieź więc, aby Jezus zawsze przy waż
oni; zostawał t oczyszczaycie się z tego wszystki ego, 
i ko. co tylko szpèci ciało, i ducha waszego, MunMńfts 
üitiii nor ab om^i inyuińamcMtosarni?. er spiritus. ' K 

tem sposobem > dopełnicie, dzielajzbawienia W#8 
ioieli szego, perficimt es sanctificationem in timori Diffidi 
wmi Słowem' chcocież, aźeby Jeziry Chrystiis rOsl i 
» $t» umacniał się w duszach waszych ; " utnarzaycież 
rośli passye wasze martwiycie pragnienia i pożądliwe- 

rycif wpści waszę. Mortifisate.membra w&traę cpłafe 
, w, funt super tęrrttm j : mortificate coiicupiscontiam 
moi» tniUm^ Aleiakrmźe sposobem martwicie macie? 
cie si| Zastanówmy sięleszczę w drugie'y uwadze, «m»

ł* Uwaga IL
Ci» f î) Naypierwszy sposób martwienia swych 
tl»l fassyy, lest sprzeciwiać im si$ zaraz w samym 
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początku nicdopuszczaiąc nigdy*,- labyńad nami 
panowały. Si spiritus ascenderit stipet tes locum 
tuurnne^dimiseris. -Skoro tylko postrzeżesz, iż 
passya powstaie przeciw tobie mówi Duch S.nie- 
ustępuyże imeyscai prawa twoiegos? -już zas ia- 
kież ta iest ■ mieyscé czyli prawo człowieka ? — 
Jest tOfcb^dź Panem pożądliwości swoie'y, i trzy- 
y)ać; passy e pod nogami swemi. Subtc «vit ap. 
petituistuuiś et tu dominaberis illius. Kiedy więc 
passya wznieca się w nas, do nas należy przytłumić 
ią natychmiast,- do nas należy nieu&tępować iey 
plaęu,domas nałezyiniedopusizcz-ać^aby nad na- 
mi ptotówaia, --»~j »

Szczęśliwy Człowiek, którego rofcum rządzi 
passyami : ale nieszczęśliwy aż nad to gdy pas- 
aye rządzą rozumem iego. . I toć ;i est dla czego 
Sprzeciwiać się mamy natychmiast passyom na­
szym, i przytłumiać ie wsamyin zaraz początku, 
aby się moc ich rnepowiększyła. —— Jeżeli temi 
są’Wzruszenia nieczystości, nierozbieraymyż iaht 
nie zastanawiaymy się nad mcmi: /uciekaymyt 
uciekaymy od nich co prędzey, bo inaezéy zgi- 
niemy. — Jeżeli temi są wzruszenia gniewu i 
zemsty? Brzytłumiaymyż ie natychmiast, aby się 
W ngs pdepowiększyły. '.sxey»

2) Drugi sposób martwienia. passyy iest odma* 
wiać Sobie czasem rzeczy pozwolonych, aby nie- 
skąsić zakazanego owocu« — : Passyemasze nie­
nasycone są i nieograniczone mówił niegdyś Kas- 
syan, Chcemyi, aby nam nićszkodziły; ogra- 
niczaymyź, ile możemy żywość ich i wzruszenia 
zbyteczne« — Wstrzymuymy się od używania 
trunków, aniepopelniemy piiaństwa, —- Wstrzy-
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tnuymy się od wielomówstwa^. mowy nasze nie- 
obrażąRoga.— Znamy ułomność naszą, czuł 
ięmy moc^passvi naszych! -bądźinyż więc-ostró- 
źnemi i umartwi one mi w rzeczach nawet nami po- 
zwolonychj leżeli chcemy uniknąć nieszczęścia* 
—Zacho wuiąc rady, pewni bydź możemy, iż za­
chowamy i przykazania.-----

3) Jest leszcze i to sposobem skutecznymr 
martwić i zwyciężać passy.® niewszystkie razem, 
ale w szczególności każdą z osobna. — Pęk strzał 
trudno razem przełamać: ale wyimuiąc poiedne'y 
łatwo iest wszystkie popsuć. — O toż iak sobie 
postępować mącie,-z passyami waszemi. —

Kończę iuż Chrześcianie mówiąc wam, iż 
pomimo tego, wovna wasza z passyami, czyli 
umartwienie onychźe,ma bydź nad to umartwie­
niem ustawicznym, Są to włosy, które odra­
staj ę każdego momentu: .a zatem oneź ustawi­
cznie obcinać potrzeba. Są to nieprzyjaciele 
Wśród nas zamieszkali, w naszych nawet wnę­
trznościach ukryci ; a zatem trzeba nam ustawi­
cznie czuwać i bydź ostróżaemi, aby nam nie- 
skodzili. —

O ! iaka dla nas pociecha, gdy pas$ye nasze 
zwycięźemy ipodbiiemy zupełnie pod panowa­
nie naszef —• Służyć one nam będą za oznaki 
tryumfu‘naszego — To co było miłością nie­
czystą zamieni się w czyste kochanie ; to, co iest 
zapalczywością nieroztropną, zamieni się w świę­
tą gorliwość, —— Niebędziemy mieli innegosta- 
rania, iak tylko staranie ?o chwałę Bega; inne'y 
boiaźni, iak tylko boiaźń obrażenia go; innego 
smutku, iak tylko smutek, żeśmy go niegdyś obra-
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&ali; innego pragnienia» iak tylko pragnienie 
Uczczenia go i dochowania łask - iegoj inney na* 
koniec pociechy» iak tylkospaciechęwypływaią* 
cą z wierności nasze'y. w te'm życitrę- a w przy* 
szlem pociechę z oglądania twarzy Boga na wieki* 
Amen,—-

M ; O -

Niedzielę I» po trzechKrólach« 
O prawdziwéy pokorze Chrze* - ? 

ściańskie'y*

Descendit ciem eis * 4 . et irai suWitas lilie.
Poszedł z niemi . . ä byt im poddany. Luc. a#

P.toź przykład pokory i wyniszczenia nay większe» 
go!-** Syn Boski przyimuie na siebie postać nie­
wolnika. — Jezus Chrystus wpistiie się w rejestr 
poddanych Augusta. — Idzie we dwunastu le» I 
ciech do Jeruzalem —■ Nareszcie powräca do 
Nazareth» we wszystkiém powolny i podległy Jo* 
zefowi i Maryi. Et er at subditus illis ~

O pokoro! pokoro! iakżerriy iesteś potrze* 
bną i iak my się staiesz szacowną przez ten przy» 
kład Zbawiciela mego! — Od tąd iak tylko Je* 
Zus Chrystus poświęcił cię w swoiey osobie, po* 
trzeba» abym się starał o ciebie» potrzeba, abyrrt 
żył i umierał na łonie twoiem,. Pokoro Boga 
mego niezawstydziszźe kiedy pychy moićy ? nie* /. 
uniży szże kiedy nadętości serca mego ? —• A W
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eo JezusiChrystus uczynił bez żadnego obowiązku» 
nieticzynięż ia z potrzeby! powinności.. Tak tnó- 
wił niegdyś sam do siebie Bernard święty. «— i

Chrześcianie ! idźmyż za tym wielkim świę- 
tym,a wzbudzając wsobie podobne uczucia przy­
patrzmy się dziś: iak nam iest nieuchronnie po* 
trzebna pokora chrześciańska *-*• to L Uwaga. — 
Potem zastanówmy się naczern ta pokora zależy» 
a zatem iak poznać pokorę prawdziwą od fałszy­
wcy — to będzie II. Uwaga —-

Obowiązek i sposób upokarzania się, oto 
iest naypokornieyszy Panie, względem czego na­
uczyć się dziś chcemy udzielże nam więc na ten 
koniec światła twego, o które cię prosiemy przez 
przyczynę Ń. M.„ P*

j( Uwaga ,1.
kszt Niemasz laski bet pokory, niemasz ani cno-* 
cnie. ty. — Wszystko to, co nazywamy cnotą, bez 
ejestt pokory nie iest iak tylko czystą ehymerą, cnotą 
tu le« fałszywą i nieużyteczną. — Bóg odrzuca od sie- 
:a do bie pysznych t ale zbliża się do pokornych aby im 
lyjo* udzielił swey łaski. —— Rozburzmy toChtześci- 

anie z osobna. Są to dowody, które nam ppka« 
otrze« zać maią iak nam iest potrzebna Chrześciańska 
pnyi pokora.
ko Je« i)'A naprzód! tak daleko świat odległy iest 

■ w od Uważania pokory za cnotę, iż gdyby mógł 
abym uczyń łby nawet z nidy występek. — Spogląda 
ßoga on na nią iako na przymiot dusz podłych, który 

i nig, przytłumia wielkie talenta ; niszczy odwagę i po- 
Ą stępowania wspaniałe, -* Tcm czasem#
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Jest to cnota zacna i wielka* Dowodem te­
go iest, że Bóg sam Oświadcza, iż wielce ią ceni, 
i źe właściwie w człowieku nic zgoła -prócz niey 
nieszacuie. — Ma ona wiele mocy u niego, bo 
Wiele iedna temu,który statecznie się w niey ćwi* 
czy. — Pokorze Bóg daie łaśki, które ziedynéy 
dobroci nam udziela, a staie się nieubłaganyih dla 
nas, ieźeli nieiestesmy pokornemi. — .Srogo się 
on przeciwi dumnym, mówi pismo S,$ odrzuca 
ich daleko od siebie naśmiewaiąc się z ich pychy, 
Ale ma sobie za roskosz przybliżać się do uniżo­
nych, i z stępuie do nich z iakiemsiś upodo­
baniem. —

Przykład Faryzeusza i Publikana, ieźeli nas 
O téy prawdzie dostatecznie nieprzekonywa : te­
dy nieszczęście Achaba aż nad to nas przekonać® , 
niéy powinno. —-

Zagniewany Bógprzeciw temu występnemu 
Królowi, rozkazute EKaszowi prorokowi swemu, 
aby mu zastąpiwszy drogę przed Samaryą oznay- 
mil, ii na tém same'm mieyscu, na którem rozla­
na była krew Nabota, lizać będą psy krew Acha- j 
ba,i że wszeikiemi nieszczęściami dotknie go Bóg, 
mszcząc się krzywdy swoie'y i ludu swoiego. In- I 
ducam super eum omne malum. —

Cóż odpowiedział Król ten nieszczęśliwy, 
usłyszawszy przeciw sobie wyrok tak okropny? 
Rozdarł na sobie szaty swoie, mówi piśmo ś. Sci« I 
dit -vestimenta sua. Pokrył się włosiennicą. Ope- 1 
ruit cilicia carnem suam. Pościł, martwił c ała 1 
swoie leżąc na ziemi i popiele, Jejunavit ct dor- * 
-mit;it in sacco. A kiedy potrzeba mu było poka- ■ 
zaćsię ludowi, aieiaaczey się pokazywał, iak, I
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tyîkô iS, głową 1iàchÿlo#| äö felethi» hïeitnieî|d 
podnieść Wgo'rę Oczu swoich^ Etambutsvit de- 
tnisso .........v ■ • it* •

Âlë ledwie ćo tylko tóżpOcżął poktitę sw$s 
ię król teil nieszczęśliwy F aż bto Bog tknięty 
pokorą iegd ) oświadcza mu hatychmiast przeż 
tegoż samego proroka^ iż odwołuie swóy wy* 
ft>k> a pibhih zemsty śwoióyj który tuj m|jb, 
spusciŻ na głowę iegOfze dla pokory onegoź 
iuź go wstrzytnuië. Initia igitûir humiliatus est 
imei tcius&i non inducam malum ih diebus ejus.,

Otck? iik pokora zdolna lest do ściągnienia Jfc. 
tości 1 miłosierdzia Pańskiego* do titàgôdzéhia Spra­
wiedliwości Boga^ fiowem do pożytkowahia z łask 
i darów nieba — •

«) Ale niedosyd ha tenii, fcokofat |>6kOM 
tiłacnia iesżcże pełnienie cńóty.i utwierdź» w hiey 
Chrzeâèiahinâ, — Człowiek dumhy zhâydbiè się 
W ustawnëm hiebezpiecżeńśtwie gfzesznikä 1 
twardżenia się W Występkach lenistwie ł jhiesfor- 
tioścL Sama pokorà hioże go zmiękczać i titrży- 
WÿW*<? pod iarzmëni pfaWfc — Chcieć pęłnid nati- 
kę Ewahjelii beż uniżenia się lest to rzecz hiepo*' 
tiobna. ~ •

J toć iest dla cżćgo Augustyn Ś. mdw/i'*il 
Ity pierwszym stophiem do cnoty iest pokora, dru- 
jpm1 ^it»i trźećim i czwartym iest pokora* i gdybyś 

5» fcieprźestal (mówi ori daley) toż sàmë zadawać 
tni pytahie, nieprzestałbymci tęż sarnę ćżyiiićźa- 

cali Wsze OdpOWiedż, Ponieważ Z sàmë'ÿ iëdÿhîë poi 
r</»r- '^ory pochodzi posłuszeństwo i powolność prawu ; 
* ï^nîewaz Z samëy tylko pokory pochodzi cietplii 
,Ü Wość, ludzkość, czystość; i wszyStkië fntie cnoty;
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Hœç omnia ex humilitate procedunt bona. Pokora 
ich iest źródłem, pokpra ie zachowuie, pokora 
ie udoskonala slicipit datas, servat acceptas,, Ser­
vatas consumat- S.Bęrnard.

g) Mimo tych zaś pobudek, cóż leszcze przy­
zwoitszego człowiekowi rozumnemu, iako n»eć 
uczucia pokorne? Czemźe iest człowiek ? — Grze­
sznikiem i bardzo wielkim grzesznikiem. Wszy­
stko, co prócz tego w nim iest, ma on iąkoby po­
życzone tylko. —< Żywość rozumu,', obsze mość 
wiadomościdobry rozsądek ,• wdzięki ciała i inne 
przymioty naylepsze,i nayćelnieysze: ; alboź to on 
sam dał sobie, aby z nich do próźney wyniosłości 
mógł mieć przyczynę ? — 0 człowiecze ! cóż masz 
czegobyś mętniał sobie danego? a.ieźeli wszystko 
masz'sobie dane, czemuż się wynosisz i nady­
masz? — Ten, który ci dal te wszystkie dary, 
moglie dać innemu. Niebyłeś ty ani godnieyszym, 
ani zdolnieyszym do przyięcia ich-, nad tego, któ­
ry z nich iest ogołocony. J lubo Bóg chee, aby 
drudzy szacowali w-tobie dary iego , i dzielność 
prawicy iego chwalili: nie iest atoli zamiarem ie- 
go, abyś ty się sam stąd w pychę podnosił, —

Cóż to iest człowiek ? — Proch i ziemia, na­
pełniony nędzą w ciele i duszy. Niema nic# z cze- 
goby się mógł chełpić, wszystko zawstydza go, 
wszystko go upokarza, wszystko mu niedozwala 
uwodzić się i dawać unosić falami próżności. — 
Zniszczona iest sława iego: a pycha iego niczego 
w nim nieznayduie, na czémby rozumnie, zasadzoną 
bydź mogła. —- Pokora więc ma bydź dla,nas cno* 
tą ukochaną, cyiotą szanowną. — ; ,

Wreszcie niem.asz z nas nikogo, któryby się
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mógł od hiey sprawiedliwie uwolnij, Gdyby 
nam Bóg przykazywał żako niegdyś# aby hm ofia­
rować baranka, snopek zboża,, lab inną iaką Uczy- 
tlić- ofiarę wedle zdolności maiątku naszego., nikt-* 
ty munie ważył się odmówić tęga hołdu# . Oraż 
zhaku czci i poddaństwa swoiego. — Ale ofiara# 
którey Bog' po nas wyciąga fest tylko serce po-» 
korne; -** Cóż więc łacnieyszegó lak- one mu efią- 
rować? — Wżbudzayrnyź więc iuź wsobe i czu- 
mia pokory Chrześciańskiey, pokory prawdziweY, 
którą abyśmy rozeznali od fałszyWey, zobaczmy ż 
przeto na czem ona zależy ? j a tem ii^ś ; .

Pokora, mówi S. Bernard, ićśł to cnota, ktc>-" 
H przywodząc człowieka dd poznania śwoiegO ie- 
StestWk# Sprawiiie w łiim wzgardę prawdziwą sie» 

• biè samego. - HuwHUtas virtus estÿ si qüisfverisfimcf 
sui cognitione sibi vilescit» «À J ni tern to naÿwfe- 
ćey Zależy prawdziwa pokora.. Ten to fest dùcH- 
fey właściwy. J te są istotnie charaktery onćyże: 
Poznàwabić siebie # i wzgarda ąiebie; Rozbierz-* 
myż kàzdÿ z nich W szczególności. —

1^ A naprzód poznawanie siebie Samego,* 
iest to poznanie# które hätn okażuie, iżiesteśtny 
W porządku natury ńićzelm# Wporządku łaski grze­
sznikami; a zate'm synami gniewu i odrzucenia.«—' 
Otóż chrześcianie# iaka iest cząstka nasza Lbtóż 
Jakie fest dziedzictwo nasze. — Wszystko tb, cd 
Jest okdłb has ; a cb nas Osłania przed oczyma na* 
szemi właSnemi; urzędy# dostoieństwa, fezględy# 
kredyt# bogactwa# sama nawet rodowitos^'fcla- 
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dréct^a-î tytuły, Sait» tytko onè bydź mogą —- 
Wszystko to nie iestczłowieka; alepozwolonemu 
tylko ba czas niejaki, po którym ścisły z tego zdać 
ma rachunek. — Odłożywszy więc to wszystko 
na stronę.

Cdź to iest człowiek, co do natury ? — Był 
czas, którego był niczem. Proch i ziemia istność 
naÓwezas maiące, były Wtedy szacowoieysze niż 
człowiek Ciało Jego Z ziemi udziałane samąszcze- 
gol*eiest słabością? utrzymułe on ie przez pokar­
my równie iąk i naynikczemnieysze zwierzęta. — 
Zycie iego iest krótkie i pełne nędzy. — Śmierć 
wydaie go na łup robactwu i zgniliznie. — Rozum 
iego same tylko ma przyćmienie ; ślepota i niewia- 
domość do błędu go przywodzą, a namiętności 
Dtaczaiące go, nakształt domowych kotów rozdzie- 
Taią serce iego. —

Oto*» człowiek co do natury ! oto prawdziwy 
iego W krótkich wyrażeniach obraz. — Król i pa­
stuch, m ly i wielki niemaią innego początku, i ie- 
dnegoź doświadćZaią losu. — J iakąź więc iuź przy­
czynę mieć może wyniosłości człowiek, który iest 
prochem i ziemią? — • *

Ale cóż to iest człowiek w porządku łaski? 
Syn nieszczęśliwy oyca występnego przeciwko 
swemu stwórcy —poczęty iest w grzechu, i ledwie 
ótrzymuie życie, a wnet śtaie się celem gniewuBo* 
żego, przynosząc do opłakanego więzienia ciała 
obrzydłego, cuszę leszcze pełniejszą zmazy i naj­
wyższego niegodną dobra. —

Otóż, co mamy z siebie samych !. oto naśzł 
cząstka i* dziedzictwo nasze. Człowiek wyprowa­
dzony z niczego, napełniony nędzą w ciele i duszy,
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a nienasycony pierwszym grzechem, który go 
psowat, staie się winnym wielu leszcze innych z 
wlasne'y sweywoli. — O iak wielu tu przyczyn 
ppokarzanią si? przed Bogiem. -— .»a ■

a). Ale niedosyć totost, aby bydź pokornym* 
poznawać tylko nędze swoią. — Czuią i poznąwa^ 
ią też nieszczęśli wośd swpią szarpi ; %te'm wszy-* 
ßtkie'm jednak nie są pokornemi,. — Czego» więo 
leszcze prócz tęgo poznania potrzeba? Oto potrze­
ba zamiłowania się wup0kpr»eniu,potr»ębł wzgar^ 
dy siebie samego, wzgardy wielkości j próżności 
Świata,, wzgardy iak mówj S, Augustyn i pienawU 
ści wywyższenia swego, -en- ' J toć to Jest ieszcze 
raczem zależy chrzęścjańsfca pokora, Ta to jest 
druga ięy własność, j drugi phąrąktęr, w?

Kiedy więc chr»eśęianip czuie w sercu swęn> 
taiempe wzruszeni», które go. oddal a ią od świata.^ 
kiedy sam do siebe mówi ; J w r('ż si? obrócą 
wszystkjetęprożności, honory, tytuły, bogactw» 
j roskoszy? — Kiedy po tych lub podobnych uwai 
gaęh, wzgląd tnaiąę na przyszłość, wszystkiem 
pogardza, wszystko z Pawłem 8, za nie poczytuje; 
podo'wczas chrześęiąnina tego nazwać można pra­
wdziwi? pokornym —* i mówić zpożytkuie z owey 
nauki Jezpsa Çhrystgsa^.. Plfci^-a tue» quia mitis 
sum st humilis corde., jJczçj? ÿiç odemoje pokory» 
który iestem pokornego sere».

Otóż ! pa çze'm właściwie zależy chrześciań- 
ską ppkorą ; Nie pa słowach i sprawach tylko sa« 
mych, — Łatwo to test ęhodzić z głową nachy- 
loną, r pczamj spuszczonęminazywać się grze« 
»zpikiem i nędznym; ale, ażeby mieć prawdziwą 
pokorę, potrzeba mieć pokorne rozumienie o spbie



** N — 

t pogardzać ioŁą ; potrzeba mied znaîpmosd siebie» 
Samego mówi Augustyn S. która tylko sarna rodzi" 
w człowieku prawdziwą’pokorę, Tola humilites 
tua ut. cognoscas te. — aios^isieu»

O! lakźe więc wiele łutizi osznkuiesię, kto'- 
rzy fóźumieią ; źe maią pokorę’, gdytemczasem, 
bez tey żriaiomości siebiesamych, ntemaią na wet 
ani cienia oneyźe. — ' ' ■' -

Chrkeścianie! Jesteście wy z ich Hczby?Abł 
leźli wam się kto przeciwi , ieźli’ wami pogardza, 
ieźii źle o Was mówi; czegóż pod ten czas niemy-' 
źfićie? czegóż wy nłeczymeie, nie juz dla.uśpra* 
wiedliwiéhîa śię, ale rzetelnie mówiąc dla zemsty, 
która zawszeięst zabroniona? J iestźe w was pra­
wdziwa pokora?-— Ab i wyanaymy racze'y z za­
wstydzeniem naśzem ; ; źeśmy ' iey dot|d nieznali» 
A gdy cale życie strawiliśmy meznaiąc »assamyth/ 
czas iuź oczy otwùrzyé bracia moi! —•' Zabiiay- 
tnyź więc -iuź od dnia dzisieyszego wnog zbawi­
ciela, zabiiaymy na ofiarę wszystkiezłe nałogi: 
ftłonnośhik i te opłakane pychy wyrodki, które 
dotądW naś panowały ! '*.•

Porzucamy ie i zupełnie się onych iuź zrze­
kamy w przytompośd twoidy oBoźe £** Wiemy 
iuź, kto tyiesta^'ignamy iuź i siebie, eze'm ie- 
Steśmy * day nam tylko Panie! abyśrny się zawsze 
tend dwiema uwagami rządzili; Amen.

Mo w a
Ba

Nîçdzieî^ II. po trzech Królach. -,
/ O obowiązkach Małżeńskich,

ĄwotLitnqiiS dixefit Volis fdcîit.
Cokolwiek wam rzecze, te uczyńcie Joan, e.



N h• Szczaliwï Nowożeńcy? w dzîsieysze'y 
Winili Ewanjelii, szczęśliwi, iż na godach swoich ’mieli

* przytomnego Jezusa !— Szczęśliwi Chrześcianie ! 
>®*ę\ i szczęśliwi małżonkowi^, którzy Wchodząc w zwią- 

®ki małżeńskie radzą się wprzo'd Boga, |,mąią go 
U zawsze przytomnego układom swoim. — J 

• Ale czyliż iuż są zupełnie i tia zawsze sczę- 
. wi? AJ)! bynaymniey.' Niedość to jest we- 

zwać na pothoc Boga tylko przy obieraniu sobie 
stanumałżeńskiego, abybydź na zawsze szczęśli- 
Xyy'm» ^potrzeba nadto zyć w stanie te‘m podług 

**sPrł* praw i przepisów Boga ; potrzeba dopełniać z wier- 
«ością tego Wszystkiego; co tylko Bo'g rozkaziiie.

,as pn. Qyo^nquI dixerit vobis » facite« —
«lia, J toć (oieśtChrześcianie wstanie małżeńskim 
BieM, ^ostaiącyj co wam dziś dla nauki i pożytku wasze- 

gO Wytłomaczy<$, umyśliłem. — Otdź ! dwa istotne 
. -a} obowiązki wasżę!,— otó! dwa szcZegdlńe prawa, 

; zba-y >re wam Bóg w stanie waszym przepisüie, a k kto- R 
‘ rych iednó ściąga się do istoty małżeństwa, drugie 

do skutków tegoż małżeństwa.
To ,■ co ludzie w małżeństwie zostający pó* 

uzzra. ^bini sobie wzaiemnie, aby zbawionemi 1 poświę- 
y *eœl conemi bydź mogli wstanie swoim. Oto pierwszy 

czerni» obowiązek | p, Uwaga. 
ćzaws *fo, ćo ciż ludzie w małżeństwie zostający 

powinni dzieciom swoim f ®by ich wychowali w 
bpiażni Boga.* Oto drugi obowiązek i II. Uwaga.— 

Nayłaskawszy Panie! który uczcić raczyłeś 
stan małżeński przytomnością swoią na godach 

"ohd Galileyskich, raczże go dziś ieszcze ź dobroci 
:ch, twoiey oświecić w obowiązkach iego dla chwały 

twoiey i dla zbawienia osób w tym stanie zo-
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staiących, . Prosiemy cie oto - przez; przyczynę
rç, m; p. '

Uwaga I,
'Z ktcłreykolwiek strony spoyrzemy na mak 

żeństwo, zewsząd święte iest. Owszem przydaie 
|S. Pawęl, iest .1 szacowne WPf yęszystkie'mt 
J/onorabile çotmubïum in çwnibus, — J t‘oc iest dla ' 
czego pay pierys^y o^pwiązek i prawo, Jt tore Bo@ 
przepisuie ludziom wStąpię małżeńskim zostaiącypą^ 
lest miłość wzaięmpą, miłość prawdziwa i stała.

. 4) Ro'źneStapy postanowil B('g ną swiecie, X 
każdemu rożne obowiązki wyi<nącZvi,,'-r- 3Vyęiąs 
ga pn pp osobach duęhownyph szczegplnęgoducha 
pobożności., pp IMagistraturach ppwagl ł sprawie* 
dliwośd ; pd ppstęlpikdw żąda pp ducha pspb.ności 
i p^pdljtwy, od nauczycielu w ducha gprliwości i 
pauki , ’. ale od osob małżeńskich czegóż śzcze-i 
gplniey wyciąga? — Ducha miłości i iedności.

j w sąmęy istpde, papwi AugPstyn S. życie 
pddzielne łatwo się zgodzić mpże Z innepii stanami* 
aie pjć z gtąnem ipąiŚćPSkimkt<Jry.jegt sianeną 
związku i połączepją. — Mąż .więc w-Stąpię tym 
jpż pię iest dla siebie, nie sąm d|ą siebie ^yę po«' 
Włniep t .ąlę żyd po^inięn dla żony..— Podobnież 
Żoną pię dla siebieięst, <alę jest dla męża * albo ra-, 
çzey obpie są razem dla siebie, składaiąc zdwoch 
piąl.iedpo niejako ciało, Jędpośę^ięc i, wiełnsć 
razem iest w stanie małżeński111. Jedność, którą 
piecięrpi żądnego podziału : wielość t która się 
ograniczać powinną iednpścią. ' Jednośćj wielość, 
które miłość zawsze zgadzać i utrzymywać po-
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winna, aby mąż zawsze był przywiązany imiero* 
zdzielhie,. złączony z niewiastą. Et aàhœrebii 
vir uxori . suce. —

o?) Jarugi obowiązek ! prawo, kto'reBo'g pïze» 
pjsuie ludziom w stanie małżeńskim zostającym, 

* n,,i ięst wiernęść i czystość małżeńska. — Postanowił 
zydait jśog star)_.maiżeński, stan świętego towarzystwa* 

k.tóre'bybyło zawszę stałe i trwałe, któregoby 
Bstdl| związków nic nigdy rozerwać uiemoglq,j-ani fca» 

prys? ani próżność, ani ipteręfs żaden. ale śmjerć 
§cyn ęhybeSylko sama.—$
/' "T Postanowił Bóg stan małżeński* nie dla tego,
le< ’ hby upoważnił przez to rozpustę, ąlę racze'y,.aże^ 
"4’ by ią przez stan takowywstrzymal;postanowił 
4®4 ple dla tego, aby zapalał te'm, bardziey pożądljwo» 

śpi.,? a^e aby stan- ten ogień ich .przytłumiał. —r 
BQ8CI ’Jem to więc koncern, -ó: pod tęmi obowiązkami

1 postanowił Bdg stan małżeński; idzie zatem, iż 
W Wszystkp.cokolwiek naruszaj wierność i czystość; 
:b przywiązaną -do stany tegp, z ktoreykolwipk bądź 
zyró strony, występkiem ięst zawsze wielkim^ występ* 

lDa®! kieni pociągaiącym za sobą karę surową. r— < 
^89. r; -3).. które Bug,
iptyi przepisuie ludziom w stanie małżeńskim zostającym,. 
y.fijk ISSt cierpliwość chrześciapska, ulęgapie ! znosżei 
abr-iei pię się wzaiemne, —-. .JîiepQ.dobpa iest, ażeby się 
Ibon W stępip-tytp-^naydowąć-fłiemiąły iąkjekoJwmk pp.r 
iwot rozpiepią.-, by też naynmieysze pomiędzy mężem 
ńelos ł.zoną, zwłaszcza ieżelj iednęy przynaympięy 

ktoi $troąie zbywa pa przy z wpite'rp pomia rk o wan iu Î ęięFs 
n ij pliwości. t< Poróżnienia takowe są to nagiepią 
ieloif pit po koi u i piezgody które njeprzyiącię| Pg§g
ić$* ięhf W domu iph zasiewą^ ażeby ich zgubiL -es
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Tern końcem używa on czasem złości, pychy, 
niecierpliwości, uporu i zapalczywości niewiasty, 
dla zgubienia nieszczęśliwego męża, iak użył nie­
gdyś języka, przeklęctw i złorzeczeń żony Jobo- 
wćy przeciw mężowi temu świętemu. — Używa- 
on czasem humoru i tonu rozkazuiącego surowego,ł 
nieSpokoy nego, gwałtownego i aż nad to często-1 
kroć > zapalczywego męża dla ud ręczenia, nieszczę-* 
śliwy' żony. —' CoŻ więc Czynić W takich okoli­
cznościach macie, w takich okazyach i przykro-' 
ściach, które są nieoddzielne od stanu waszego?— 
Oto znosić się wzaiemnie ż cierpliwością i ulegać 
iédno drugiemu z przyzwoitą łagodnością.' — Za- 
chówuycieisię w tych okolicznościach żony iak się 
zachowywała Monika^ Cnotliwa ta Patii, wysta­
wiona na wszelkie przykrości męża złośliwego ; 
ńigdysięprzecięż nieuskarzała przed’ ‘sąsiadkami, 
nijgdy słowa mężowi nieodpowiedziała, chociaż się 
naygorzćy obchodził. Noverat hcec non resistere' 
iraüy viro «on tantum facto, sed ne verbo quidem. 
J przeto też miała sfąd pociechę, iż ‘fiietyIko uła­
godziła go, nietylko zamieniła go w dobrego męża, 
ale nawet 1 dobrego chrześcianina. — Jeżeli tym 
sposobem postąpicie, pozyskacie ich sobie, zmięk­
czy onych łagodność wasza i przywiedzie do Wśty- ' 
dzenia się dzikości swoiey. —

Jeżeli chcecie kosztować zawsze doskona­
łego pokoiu, mówi wam Chryzostom S. przy-; 
kładaycież się wzaiemnie do utrzymania go mię­
dzy wami. — 'Mężowie kochaycie żony wasze! 
leżeli wy ie kochać będziecie, kochać i one was 
będą, — Zony ulegaÿcie mężom waszym! ie­
źeli wy im podległemi będziecie, zobowiąźecie
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Ich sóbM," Ź6 Îagddfiîdy zerami obćhodzid sięi 
będą; "£ł^* *

* NatUra sarna, przydaieten święty ^ustano* 
wiła ten • porządek,- obowiężuiąe męża do rzą­
dzenia ', żonę dó" pósłtóZfeńśtwfc : a oboie zaś do 
Znoszenia sięsXiPzaiemnie w błędaćii j sWbidbfi 
Mężowie!' Bog chcia?, aby żony wasze pödlegfe- 
mi wara były F abyście dlatego bardztey ie ko­
chali.-Ś-- Zottyf'Bo'g chciśł, aby mężowie kocha­
li was-, abysćife dla tegd zwiększą cierpliwością 
znosiły stan poddaństwa# Xx^kto'rVm zofctaieciè,—-J . 
Jeżeli więc* mężowie i żony, uwalniacie się od 
praw rvch św?ętych, iakże zbawionemibydź w 
stanie waszym możecie? — 1 '
‘" 'A> Dopełńiaycieżiuż odtąd/-Z wiernością xfrdlé 
Boga’ “i. przepiky lego. (^ńódtuńgue dixerit *eo- 
Ibis’ fadt'eV Czyńcie tó wsżystko, co tylko 
wam Bog rózkazuie-1 • czego obce po wis, — 
Jeżeli się więc kochacie^kochajcież się’dla Bo­
ga f, leżeli dochowuiècie sobie wzaiemnie wier­
ności ï ćżystości małźeńskidy,' dóchowuycież îe’y 
dla Boga ; jeżeli znosicie się wzaiemnie w błędach 
waszych, Śtaraycie się, aby1 Bog był początkiem 
i pobudką cierpliwości wàsze'y. —-

0W<y źgdłk; żyyćić,”iak‘żyli z sobą Zafrha- 
tyasz i Elżbieta, Erant justi ambo ante Deum 
incedentes in omnibus mandatis et justificationibus 
Domiifi sine qucerela. OboieZ-ońi spr a wiedli wem i 
byli, iuż nie tylko .w oczach ludzkich, - ktdre 
żadnego między niemi ńlepostrżegaTy nigdy nie* 
rządu: ale też'r gr odzach Boga samego. Erant 
justi ambo .ante Deuni.

"Zachowywali* oni wiernie wszystkie przy»
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kazania Boga, — Niezaniedbali żadnego nawet, 
pod pretextem, iż zachowali inne waźpieysze* 
Byii poi.poboźnemi, przy wiązanemido prawa i 
wytwofnemi w dopełnieniu wszystkich obowiąz* 
ku w w przeciwnościach równie iakp iw szczęściu,, 
w chorobie równie jako i w zdrowiu, w ubóstwi« 

Jako i w obfitości-/ Incedentes in omnibus mandatis 
Domini.—- Jeżeli pomiędzy innemi malżeństwy 
Widzieć można było kłótnie i podziałypomiędzy 
pięrni nigdy r sine quanta*—- Znosili się onj.wza* 
itmnie w błędach swoich , owszem mówiąc sprat 
wiedliwiéy z ß. Cbryzolpgiem, nięmjel^się.,wczen|. 
Prosić, ponieważ obie bylisprawiedliwemi j boią- 
pemi się Boga. Niebyło między piemiiak tylkg 
odmjennośc .płci, która iębrpzróźniałąpd piebie, 
Tak tg daleko łaska i cnoty ich uczyngy onych po* 
dobnetni sobie, Una Sanctitas irç dasbwu virtiq. 
reddebat parts, impares feçerat quos pator». ' 
Niedpść pa tem, przydaię ten Święty, cnptâ ich w 
pa ley swy wjelkości przeszła ąź do Jana Chrzci, 
pję|a ich sypa. Sanctitatem tąnti generis transfodi 
yupt jn fdiutłi. —

Ąlę ppydźmy jeszcze do drugiego obowiąz­
ku psob w małżeństwie zostających;, tyczącego 
yę pdpkaęyt j wychowąpją dzieci, J tolPŻdftk 
g» Uwaga, «s

gp rodzice obowiązani są starać Si? p Ędflf 
kąęyą SWycfi dziecj, iest t° PFUWda tak pęzywh 
stPi jż żadnych pjepotrzebuie dowodów. A 
iezejj Apostój Paweł §• mówi: JŻ tęnf który
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hiema starania o swoich domownikach gorszy 
iest od niewiernego, ia przydaię z Grzegorzem 
S. iż ten, który takowego starania niema, wzglę­
dem tych, których wydal na świat gorszy, iest 
Od dzikiego zwierzęcia. Ale na czćmźe- z*» 
leży Edukacya ta, o którą się rodzicedla dzieci 
swych ; starać powinni?-*- Otóż co wam : wy- 
tłómaczyć potrzeba. — Wiele się ściąga do tey 
materyi, o ktorey mowićby mi należało, ale 
CZaS niepozwała wszystkiego razem. —- Niebędę 
tedy nic mówił o rozmowach, iakie prowadzić 
macie; o ułożeniu wiakiem ich kształcić należy; 
O wyborke dla nich i z niemi ich stanu; nic 
Ö krzywdach, które Czynicie młodszym, lub tym# 
których mniey kochacie. Opuszczam ia. to y 
Wszystko,' abym istotnieysze wam przełożył,

1) Nay pierwsza rzecz na ktorey zależy JEdu- 
kacyia dzieci iest to nauczanie ich, mówi Chryzo­
stom S. Oy co wie i matki Jesteście wy kaznodzieja­
mi dla dzieci waszych, Jesteście nauczycielami ich 
i Apostołami. — Do was to należy, nauczać ich *• 
prawd relijii i prawa Boskiego. Do was należy z 
mlekiem razem dać im wyssać pobożności.— Oy. 
doWie i matki słuchaycież co wam Bóg thoWi.ł 
Opowiadaycie dzieciom łaski, ktoreście odemnie 
odebrali! — • A kiedy dzieci wasze pytać się was 
będą: czemu oddaiecie mi wszystkie pierwiastki ? 
tiaucżaycięż ich : Byliśmy niewolnikami w Egipcie# 
1 Bóg dla Wyswobodzenia nas ź tey niewoli# odebrał 
życie wszystkiem pierworodnym Egypcyano'm. 
Otóż na pamiątkę tego ddbródzieystwa poświęca" 
toy mu wszystkich naszych sy.now pierworodnych ! 
X)td prawo waszd! mówi Bog# które Watti daię,



Hcec vetba quœ prßcipiotibi kotlik in carde, iaa. 
Wyraźaycieź go na fercach wafzych ; ale oraz z ferie 

•Wafzych niechay. przechodzi aź do uft Wafzych dla 
ogłofzenia go fynom wafzym. Narrabis filiis tuis. ** 

-Otoź obowiązek was, który wam Bo'g fam prze* 
■ pifuiel Jtoćiest, dla czego Chryzostom S. mo'wii 
iź ufta rodziców Wiązkami fą dzieci, • Łibri sunt 
labia Parentum*

Ani wymawiaycie fię tern, iź ićh pofyłseie do 
fzkolÿ, źe im chowacie nauczycieli. -** Dobrze 
dla tego czynicie t ale pomimo tego obowiązani 
Wy ieftććcie fami iefzcze czuwać nad dziećmi wa* 
fzemi. — Chowacie nauczycieli f ale znacieź ich 
cnotę i poczciwość ? wiecieź,* iź wraźaią w- hieh 
Uczucia cnoty i pobożności chrześeiańflue'y? Cho­
wacie im nauczycieli: ale gdybyście tofami czy­
nili, wiekfząbyście mieli-pociechę i więkfzą za- 
fiugę przed Bogiem, . Gieyzi od Elizeufza podany 
niewlkrzefił dziéciçcia; ;ale Elizeufzwfkrzefil .

a) Druga rzecz, . kto'rą rodzice winni- fwym 
dziecióm ieft poprawa ich, — Prawda to iest, iź 
W edukowaniu dzieci ńiettzeba zaraz iść drogą ta­
kową chyba tylko w oftatniéy potrzebie. -—Paweł 
S. upomina was/ abyście dzieci wasżych hiepobu- 
dzali do gniewu, abyście ićh nikczemne'mi nieczy- 
nili przez złe wafze obchodzenia fie z niemi, lękaiąć 
fię, aby fię przez to nieftawall gorfzemi, — Alę 
ikoro tylko roftropność i łagodność wafza nic W 
nich nieikutkuią, tedy dla miłości ich, niepowinni- 
śtiie cierpić ich błędów, ale trzeba wam gwałtu- 
Wnieyfzych używać fpusobo'w. S. Augufłytt 
przypifuie część nierządów fwoich oycu fwemu, iź 
go za nie niekarał, Exceperunt caput meum tribuli
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libidinum, ,et nulla erat eradicans manus. «- Ppdo- 
8z^ bnie fię iefzcze dziś wiele rodziców obchodzi ł 

, dziećmi, fwemi. Popełnią głupftwo iakie dziepję
t#,ł* śmieią fię z tego rodzice;: mąią to za znak rpztro- 

™Pr$ pności dziecięcia, wymawiąią więc błędy iego, czę- 
sto, ie nawet i chwalą zamiaft ftrofowania i przy- 

,R Jii zwoitego natychmiafi: ukarania, —■
A te, ah! iakże takowe obchodzenie fię na* 

toeji zywaiz Chryzoftomie S! Żaboyftwem? -*- Tak! 
)obrn oycowze i matki, którzyniekarcicie fynów wa* 
i^zui Jzych, •zaboycami ich iefteście, o'yfzem więcey 
ii.»» aniżeli zabóycami. Człowiek zabiiaiący na ciele 
ź id drugiego, niefzkodzi mn nicna dufzy, ale oyciec, 
biel który znofi fyna wyftępnego, ale matka, którapo- 
Cbo, błaźa córce fwoie'y, ci fzkódzą dufzóm ich które 

gubią na wieki. —Karćcież więc iuż odtąd dzieci 
•ą zi. wafze, oddalaycie ie od tego wszyftkiego, co tylko 
bilą prowadzi do grzechu, od kompàniy niebezpięcz- ' 
t&, nych, od tego wfzyfikiego co tylko niewinność 
fwyt cnych narufzyć może. Niecierpcie w nich ża- 

estfä dnego wyftępku, A gdy z ftarań wafzychpożyt- 
jgąb kować niebędą, karzcie ich tak furowo izby po« 
Paw znali, iż wolicie raczdy z Blanką matką Ludwika 

epobi S. na marach widzieć ich lezących, ja: niżeli w nie« 
lieoy rządach brodzących.— 
lęhij i Otóż wafze obowiązki oycowie i matki, ie? 
4 j|| żeli w ftanie fwym zbawionemi bydź ch-cecie ! oto 

nici WÄ^za reguła I Bóg wam,dał dzieci, abyście czuwa« 
iwicr nad Bierni ; abyście wrażali w nich cnotę # a od« 
;wîiü Wo<i2ili ieh od wyftępku ; abyście ich prowadzili 
iga{j! drogą zbawienia czyli to łagodnością czylifurowo«

— Mówcie tedy częfto do dzieci fiwo/ch, ća 
môwüa niegdyś cnotliwa matka Macbabeufzów do
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swoich r Dzieci mole kochane? nosiłam was przez 
dziewięć miesięcy w żywocie moim; karmiłam 
was mlekiem' własnem; uczyniłam wam to wszy* 
stko, co tylko zdolne'm się bydź zdało do tik* 
•ztafcènia waszego. W tem pfzecięż Wszy- 
stkiem bardziey ia na Was poglądałatn iako na' 
dzieci Boga niżeli iako ha dzieci moie« Ćwiczy* 
łam was w prawie i ego £ wychowałam was W 
iego przykazaniach. Wszelako lubo miłość moi» 
ku wam tak iest wielka, wołałabym tysiąc fazy 
Widzieć was umarłych, aniżeli obrażaiących Bo-* 
ga.- Kochaycież więc Zawsze Boga waszego! 
a spodziewam się, iż nadgtodżi mi staranie około 
waS moie; Uwieńczy wierność waśzę, że cieszyć 
się razem' będziemy w królestwie iego niebie* 
skiém. Amen.

M o w a
Niedzielą III. po trzech Królach*

O przyczynach śttrówośdi kary 
d|a Chrżeśęiań.

.Multi ab Orienté et Occidente Renient et recutfobent èuM 
Abraham et fsaaé et flfacob in regnô cèelorum; filii 
autem regni tifcientary in tenebras exleHores. V'<\

Wiele ne wschodu słońca 1 zachodu przyydą * # usiądą 
ż Abrahamem i Izaakiem i Jakobetn w Królestwie 
niebieskiém ; a synowie Królestwa będą wyrzuceni 

,, w ciemnności źewnętfzne^ Math. 8. wj

Ze wielu ż Pogan i innych ludzi obcych Üê 
wschodti i zachodu, niemaiących żadnego prawd
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4o Królestwa niebieskiego; cieszyć się iednsk w nim 
’** będą, to was Chrześcianie niechaÿ nićzadżiwia by 

Wr? ńaymriiey i niechay niegdrśży. — JütàsK nczone 
*, o< iesf. miłosierdzie Boga naszego/ à zatém do Króle- 
îa^ StWa n‘e^‘es^'eB° lnog3 t*ydź przypuszczeni i Pógż- 

Cwiczj • Ale źe wielu z Uhrześciansynów Królestwa tik 
**L go prawdziwych i dziedziców chwały iegó wyrztico- 

's<lN nych będzie w ciemności zewnętrzne: Otóż! ćoriaś 
r faz) powinno ptżeraźać świętym strachem i zbawienną’ 

B» boiaźnią ! -^ .,
Sieg» KiewAodząc w sktytości sądów sprawićdliwe- 
ołołi go Boga zastanówmy się dziś Chrześciańie nad sńrot 
eszył Wośćią kary Chrźeśdariiria złego ĆzeLiącey Może 
ietóe- to riatri Służyć nictylkó dó nśprawiedhwienia wyro­

ków Bogaale też i ku poprawić życia naszego —» 
Czemuż więc Bóg tak surowo Obchodzi śię ź 

ChrzĆścidnariii t wtrącając ich w ciemności zewnę­
trzne, gdy te'm czasem względem niewiernych cka- 

. . żuie łaskawość przyymuięc z nich wielu do Króle» 
lacfij stwa swego? —- Mnie się żdaie, iż dla tego-iod 
ry że grzechy Chrześcian większe są i cięższe; aniżeli 

grzechy niewiernych i to iest p er wszą przyczyna i 
I. Uwaga; — if®, ze Uhrześcianie więceyodbieraią 

W w łask od Boga , aniżeli .póganie: a zatem gdy się sta« 
*m;ji ią niewdzięcznemi, obeyście się z niemi Boga suro« 
r"‘ wsze bydź powinno, • Tac iest druga przyczyna su« 
i B!ii roWości kary Cfitzćścianina złego czekaiącey i II. 

rólestf Uwaga
ry«M Niechcemy wchodzić wskrvtosci sądów two» 

ich hayłaskawśy Pan*e ! * chcemy się tylko prz eko- 
jrci V nać /0 tćy prawdzie iź surowo naś karząc sprawiedli-; 
p* Wie nas karzęsz, -»r..sMy nam; więc przekonanie ta 
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służyło ku poprawie życia naszego, prosiemy cię e 
to przez przyczynę N. Maryi P.

Uwaga I.
Tak w rzeczy same'y, Chrzescianie! nieina- 

czey się Bóg obchodzi z ludźmi karzęc ich iak tylko 
w miarę ich przestępstwa, — Wykroczenie mniey- 
sze lub większe wymiarem iest kary. — Mniey kto 
wykroczył? mniey też karanym będzie; więceywyi 
kroczył? surowicy więc obchodzić się z nim będę —-

Już zaś wykroczenia Ghrześciań większe sę nie­
równie i cięższe, a niżeli pogan ; a zatem surowicy 
k$ranemi bydź powinni — ' - •

Ale skędże to, iż grzechy Chrześciań większe 
i cięższe, a ni : e! i grzechy niewiernych? — Oto 

Chrzescianie ' więcćy my mamy światła, więcćy wia­
domości i poznania, aniżeli poganie , godność na­
sza iest większa; a zatem ieżeli upadamy, upadek 
nasz cięższy iest, a niżeli upadek nie wiernch, na­
stępnie też surowicy karani bydź powinniśmy.

I) Ten, który poznaie wolę Pana swego, a 
nieczyni według niéy, mówi Jezus Chrystus, suro­
wo karany będzie, mnieyszę iednak odbierze karę 
ten, który z niewiadomości wykracza. — Chrze* 
jcianmie i poganinie! obydwaywięckaranibędziecie, 
ale ukaranie wasze n eied trakowe będzie;

Nędzny poganinie, który żyłeś w Ciemnościach 
bałwochwalstwa, grze-zysz ty niepoznaięc woli Pa­
na’ swego będziesz więc karanym za twoie przestę­
pstwa, ale kara twoia niewielka będzie. Vapulabit 
pauci». Ale ty Chrześcianinie nieszczęśliwy! 
któryś schylił kark twóy pod iarzmo Chrystusowe, 



y któryś się wychował w szkole Jezusa Chrystiiśa, kto* 
ryś miał Wszystkie światła potrzebne» któremu nie* 
zbywało ani na przyzwoitey nauce» ani- dobrym 
przykładzie, nieni('źesz tymż za wykroczenia twoie, 

.. iak tylko ukarania Odebrać naystirowsze. Vapula« 
bit multis. Znasz ty dobrze, co CZÿnié po* 

• winieneśr ale tego nieczynisz. Czytasz prawo i 
n'n,î! wiesz do czego cię oboWięzuier ale tego niewyko* 
wyii nywasz. Wiadomość twoia niesłużyła iak tylko do 
'7^ wykonywania zbrędni z większą odwagę i z wigksz* 
-9 ’ Wolnością Upadek więc twóy ókropnieyszy ie>tt: 
$3n” a zatém i kara stosowna bydź powinna t do wielko* 
°WIei ściiego, Vapulabit multis *—•

a) Przydaymyź iuż do tey wiadomości» którą 
ęhzt tnamy o woli i rozkazach Boga naszego* prźydaymjf 
" godność naszę. Druga to iest okoliczność dla kto* 
:y w rey powiększa się wielkość i ciężkość grzechów na* 
lSc D Szych* à Zatem powiększa się i kara — Pewna ta 
L1Pa® iest rzecz’ mówi Salvi m źe ith Wyższy stan iest czło* 
">0 Wieka iàkiego* tern błędy iegó są większe i Criml- 
V' nosiof culpa est -, ubi honestior status. A osoba*. 
;g°i1 która się Winną staie im ba Wyższym stopniu godno- 
, san gej tostaie» tern Większy iest stopień obrzydliWoścf 
ten iey grzechu. honoratior est personapeccantis^
Gm ptceati quoque major invidia.

Jtak^p, złodzieystWo mówi bn daley obrźy» 
diiwe iest w osobie prywatney, ale W człowieku pu* 

ti blicznym, W człowieku hä urzędzie i stópniu godno* 
olil M postawionym, nierównie obrzydł WsZë. — Nies 
ifzes*; Wstyd i nieczystość obrzydliwe są, ale W Osobîè dii* 
)àk chowndy bardziey a niżeli wświeckiey Jmwrçcstaït 
»N człowieka iest wyższy i godnieyszy, tem upadki iegd 
wę $ą okropnieysze; à zatem na większą też zasługują 

hrę, ** Ę »
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Przystosuymyżiuż teraz stan nasz Chrześcianie 
do stanti niewiernych- — My to ie st es my, mówi 
piotr S narodem świętym, ludem wybranym, lu* 
dem przysposobionym za który JeusGhrystus wy* 
lal krew swoig aż do ostatniéy kropli. My to teste* 
6iùy .gens iàttçta, sacerdotium electum. Mytoie- 
jteśmy kościołem, my to iesteśmy domem iprzy* 
bytkiém Roga naszego, ^tmplum Spiritus, S. A 
Zatem my to iesteśmy, których grzechy w stanie tak 
wysokim, świętym i godnym, iuź nie. prosterni sę 
tylko, upadkami, ale świętokradćtwem, mówi S. 
Chryzostom: a zatem my to iesteśmy, których 
grzechy w stanie tak wysokim i świętym popełnione 
tta surowszę żasługuię karę, — i-.-yfJ («

J tac to iest prawda Straszliwa, nad któr|ża* 
Stanawiaięc się Hieronimowie, Augustynowie i 
Bernardowie SŚ.drzeli z boiaźni, cnóciaż. po* 
mnieysze tylko niedoskonałości ledwie npatrowali 
W sobie. —*

Niepdcblebiaymyż iużsobieChrześcianie, żd 
jesteśmy *> hrześcianami. „ Poaiewaź taż sama go* 
dność ChrześciaństWa może nas potępić* Niepod* 
chlebiaymy sobie, żeznamy Boga prawdziwego, po* 
riieważ taż sama znajomość zdolna iest do umie* 
szczenią nas w liczbie:odrzuconych: a następpie po* 
niewaź złe użycie znaiomości tćy i godności haszey 
może powiększy^ surowości kary nasżey -— Ale 
niepodćhlebiaymy sobie ani -tern nawet, iż w.içcéy 
odbieramy łaski.od Boga, aniżeli poganie: popie,waż 
i,to ięszęze powiększa.- surowość kary naszęy, -gdyż 
się. staiemy niewdzięcznemi, J tą. iuż jest druga 
przyczyna
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y® >lii •'» Komu wiele dano, mówi Jezus Chrystus, wiele 
rstusvy też od niego wyciągać będą; a ten któremu więcey 
to iestt powierzono było ściśleysży nierównie rachunek zdać 

^ytoie. musi;’■ Qui multum datum Mtv; multum gu<efëtuf 
n 1 przy ab co ;■ et-cui commendaverunt multum., plus petent 
r £ j - abmrosks^MI 
anietil Chrześcianie i poganief łaski Boga niego d<£ 
item s; brodzievstwav te to są ówetni"talentami szacownëmi^ 
owi S, które wam powierzone były,’ a z których wy zdać 
toryci musicie rachunek —t Poganinie! który odebrałeś 
liliom mało, mało też od ciebie wyciągać będą. Dobro* 

dzięystwo. stworzenia, a zatem rozum, sumnienie^ 
pamięć,» wolą, zdrowy rozsądek, skłonność do do.

)TV*' brego, zdrowie czerstwe, całość zmysłow. O to ! 
yie 1 są łaski, które ci udzielone były, a z których ra»- 
o 1* thimku wyciągać od ciebie będą. -

Ale tyChrześcianinie! ale ty Katoliku, » synu 
Królestwa niebieskiego przy sposobi on v,. który ode- 

inie,-źi bfałeś wiele, czegóż więc od ciebie wyciągać nièbç. 
nam dą? Dobrodzieystwo stworzenia ! odkupienia, łaski- 
tiepoł wewnętrzne i zewnętrzne, łaski skuteczne i dostate* 
Ę>o, po crue v jaski powszechne i szczególne, łaska przyspó- 
>umie robienia. przez chrzest święty, łaska mocy przez 
piepe bierzmowanie, łaska odpuszczenia przez pokutę, 
Hasz« kska Jedności i. złączenia przez Sakrament ciała i 
 jjji krwi Pańskicy, ' łaska wiary, tehdę mowie łaska przez 

u,j^ którą powołany iesteś do poznania prawdy, laska 
iiev8 przez którą masz pomoc w pokusach, lekarstwo w 

gjyi chorobach i nieszczęśłiwościach życia twègO. —' O

Ścisły zdawać mamy rachunek,* Gul multum datum



est, multum quaretur ab eo: a zatem, za które 
ścisłe i surowo karani będziemy, ieźeli ich na złe 
używamy. Et cuicommendaverunt multum, plus 
petent ab eo. —

J w same'y rzeczy Chrześcianie, jeżeli dusza 
poźytkuiąca z łaski Boga, ściąga dla siebie obfite bło­
gosławieństwo i ego; dusza więc źle używająca łaski. 
Boga, nie może ściągnąć iak tylko karęnaysurowszą,. 
iak tyko przeklęctwo. -— Błogosławi Bog ziemię, 
mówi Paweł S. która często skraplana wydaie owoc 
pożądany: ale grozi przeklęctwem i wrzuceniem w 
ogień wieczny ziemi, która pomimo pracy gospo­
darza, pomimo ustawicznego uprawiania iey, nie- 
wydaie z siebie;- iäk tylko chwast i ciernie, Prafe« 
vens autem spinas ac tribulos^ reproba est et male« 
dicto proxima, cujus consummatio in combustionem. 
Dusza więc Chrześcianina skraplana ustawicznemt 
laskami nieba, ieżcli z nich niepoźytkuie, ieźeli za­
miast pożądanego owocu niewydaie z siebie iak tyl­
ko chwast i ciernie, iak tylko grzechy i coraz nowe 
zbrodnie, zasługuie więc, ażeby naysurowszÿm spo­
sobem kararana hyłap zasługuie, ażeby wrzuconą 
tyła w ogień , in combustionem*, zasługuie, ażeby 
łyła wrzuconą w ciemności zewnętrzne, in tenebras 
«XteTipves<-r~

j sprawiedliwie. Jeżeli albowiem przestępcy 
prawa Moyżeszowego, niowi Pawel S. bez źadney 
litości śmiercią karani byli ; Chrześcianie wiÇc prze­
stępcy prawa Jezusa Chrystusa i wzgardziciele łask 
iego z. iakąż surowością niemałą i niepowinni bydź 
karani? Quanto magis putatis deteriora mereri 
supplicia^ qui filium Dei" conculcaverit — et spiri* 
tui gratice contumeliam jecerit *



Chwalmyż iuż Chrzescianie! uwielbiaymyż 
na dobroć i miłosierdzie Boga naszego, ktć> e okazuie 

poganom i niewiernym przyymuięc ich do K Ólestwa 
swego. Wyznawaymy, źe iest dobry i łaskawy, 

^doszi Confitemini Domino, quoniam bonus: ale wyzna- 
htc waypiy oraz, iż iest sprawiedliwy, chociaż się zna* 
■Ca mi surowicy obchodzi. Justus e$ domine, et rec- 
'Jwsą tum judicium tuum. —- Sprawiedliwy ietteś Panie 

wrzucaiąc nas w ciemności zewnętrzne gdy ci nic- 
8 owce wicrnemi iesteśmy : bo grzechy w sjtanie naszym, 
nem» w stanie Chrześciaństwa wielkie są i ob zydli we* 
5°sP0' Merito bac patimur! — Sprawiedl wie c y nisz Pa* 
> oie« nie, gdy nas niewdzięcznych oddalasz od Królestwa 
Tû/y. twoiego : ’ bp dobrodzieystwa twoie w obfi ości od 
mde. nas codziennie odbierane, a przecie na złe użyte za- 
onm, sługuią na to. Digna factis recipimus —— Spra. 
znemt wiedliwym więc iesteś Panie i sprawiedliwe są wzglę. 
cli z» dem nas wyroki twoie. Justus es Domine et rec- 
ak tyk tum judicium tuum. ■—
nowe Wyznawaymy, Chrześcianie, dobroć i spra- 

mspo- wiedliwość Boga naszego : Ale wyznając poprawiay- 
uccną my się natychmiast w błędach naszych — Surge 
ażeby qui dormis Grzeszniku, który dotychczas rosko* 
»diti: szami i próżności ami świata tego uśpiony byłeś, 

ocuć się iuż, powstań, a u waza i ąc, iak surowo 
stępcy zbytki roskoszy twoie’y karane będę, wyrzecz się ich 
adaey odtąd na zawsze. — Ocuć się i powstań, a zwaźa- 
prze- ięc, iż używanie na złe łask Boga oddala cię cd nie-
ę łasi ba i stara y się więc, ażebyś z nich odtąd zawsze po-
bydż żyłkował,— -

tertrt ■ WyznawaymyChrześcianiedobroci sprawie-
dliwość Boga : ale wyznawaiąc bądźmy mu zamsze 
więrnemi i wdzięcznemu bo tein, tylko-sposobem



stać się tnpźemygadnemi siedzenia z Abrahamem^ 
Jtaakiem i .Ja^obem w Królestwie niebieskifen# 
Amen. -* i ^«£23

M Q X .4;

Niedzielę Królach^
Q nięszczę^liwośdi. i pociechach 

lodzi sprawiedliwych#

^fscende^te g«sM, tn. naviculam stcuti suut tum discipuli 
ejus » et ecs e taotiTs magnus factus es f in man* —

Gdy Jezus wstąpitw fódź, weszli za nim uczniowie 
*iegb; —i A oto wzruszenie wielkie staïo się na 
morzu, Luc. 8, 1 *

Otóż stan naywhsciwszy duszy ęhrzęźeiaiiskiey^ 
?aki panri ęj isieyszą wystawia Ęwanjelia..-—1 Stan 
PFwania i nieszczęsli wos ci wyobrażony przez 
naw^łaosć morza ; stan pociechy i p^koiiiwyobr^* 
zony przez spokoynosć morza. — Stan prześlado­
wania i nieszczęsliwosci iakich doświadcza człowiek

/się pd snyiatą, ąby5?ęMg^in.iemalę^ałi 
mP Bp;4* Spaąppęjęchy i pokoju;, iakiegp doznaie 
człowiek szc^ęgó|nie nąleź^py do Boga, -—:

P{?Ç5^nnxy na tych dxyôch Uvyaggçh,. Çhrze- 
scianie, &tore napi dzisieysza Ewanjeiia podaie ro^ 
wnie dla p.ocieęhy naszey jako i nauki* —■=-

5 i y^n^^ÇZyç prawdy tę nayiąśnięy sam tylko, 
zdolnym jesteś my/skaw^zy Panie, wyttomaczże 
ie nam dziś, ale wytłomacz nieinauzey iaktvikc^ 



71; przez i-H^utecztiieiries ieh na duszach naszych. ~— 
łłl* Prosiemy cię oto przez przyczynę N. M,F, H > b .

' Uwaga " Żt
'■ Trzy rzeczy sprawuiąniebezpieczeństwói nie. 

Szczęśliwości pa morzu. Wzburzenie bałwanów 
Itoł murskicl);'gwałtowność wiatrów; uderzenie okrę-: 

tu o skaty" —' Trzy fez dzèçzymrawié podotiné po- 
eh wstąią przeciw człowiekowi odtąd iak tylko"oddala 

sig od świata, aby szczególnie naleźałdo Boga.— 
ï)y A naprzód. Passye iego naypierwszą są 

cj przyczyną niebezpieczeństwa i nawałności , Których" 
 dośw:ad za Serce niezbożnego, mówi duch S. 

lwi iestnaksźtałt morzabu rżącego się ustawicznie.' Çor 
iç na impii quasi marc fervens. —

) w rzeczy samey, passye nasże mówi Augustyn 
. ( S. podobne są do ludzi tych nieobrzezanych, Którzy" 
kle),i iîieprzestali naruszać pokoiu Izraelitów chociaż iuź 
Stai weszli byli do ziemi obiecailey Błogosławiona 

?rzez zićmioT Kozę nasz nayłaskawiźy ! chociaż cię iuź' 
posiadatny, chociaż serce nasze zupełnie iuź do ći— 
bie należy, passye iednak nasze, passye nieszczęśliwe’ 

— rozdzierają go ustawicznie^ a dręcząc pobudzają nas. 
do utarczki. Relinquuntur ad agonem.

inait Cóż myśjjsz, wielki Apostole? i co czpjesż 
wewnątrz siebię samego?*—T Czulę prawo ciała, 

irzt które się sprzeciwia prawu ducha; iedno mię zachęcą, 
-shÿm zażywał röskoszy, drugie abym używał umar­

twienia. Jędnp mię oddala pd Boga, drugeiipe 
h zbliżą do niego. — Aby więc doświadczać yy

teg° ustawicznego sprzeciwienstwa dosyć iestpótpy- 
^eć bydź dobrym człowiekiem; :ąby wzruszyć pr?.<ł-_ 
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eiw sobie nawalność dosyć pomyśleć o nawróceniu 
się do Boga, *—

») Ale pokusy szatana drugą leszcze są przyczy­
ną niebezpieczeństwa i n’<wałności, których doświa­
dcza człowiek oddalaiący się od świata, — -Wiatry 
to są gwałtowne, które powstaią przeciw niemu, 
aby gó^ pogrążyły w przepaściach, Ludzie zawsze 
grzeszni wolni są od nich, ale ludzie nawracający się 
do Boga doświadczają ich ustawicznie,——

Człowiek pyszny? nadęty próżnością, ą wszy­
stko poświęcający swey pasśyi, niema potrzeby, aby 
był kuszonym, —- Człowiek łakomy, który obiema 
rękami zagrabia dobra bliźniego dalekim Test oa 
wszelkiey pokusy. — Niemaiąc z niemi nic do czy­
nienia szatan, zostawcie ich w spokoyności iako 
tych którzy od pożądliwości swoiey aż nadto są ku­
szonemu —

Ale kiedy pierwszi równie iako i di udży popra­
wić się myślą z błędów swoich i świat przedsiębiorą 
porzucić, aby szczególnie należeli do Boga, pod­
ówczas to Chrześcianie, naywiçce'y powiększa sza­
tan siły swoie, aby iak naytężey uderzył przeciw 
ludziom takowym. —

Człowiek więc nawracający się do Boga do­
świadcza nawałności z strony passyi ; nawałności z 
strony szatana; nakoniec nawałności z strony 

■j świata. —-

3) Nietylko to więc bałwany same, nietylko 
wiatry same: ale to są ieszczeskaly, które mu gro­
żą niebezpieczeństwem. Chcę mówić wzglądy lu­
dzi, posądzania, złośliwe obmowy, szyderstwa 
ludzi niezbornych, i naśmiewiska z ludzi tych, kto-
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".-Wiat, człowieka tego! Ale ali! za coż? 
!,w Diem
:,etiw$z
ęaigcyij

rzy się oddalaiąod świata.— Oiakaźnawałność! 
jakie niebezpieczeństwo ! — ■ ' ;i

'?Przyc2] ob Tutu," glosy są niezbożnych przeciw spra­
ch do^j wiedliwemu, tu rzućmy go pod nogi, i podepcmy 

3 ponieważ iest 
sprawiedliwy opprimamus virum justum,.-— Ale 
ieźeli iest sprawiedliwym za coż mu źle czynić? — 
Oto! ponieważ nam iest przeciwny, ponieważ życie 
iego ustawiczną iest cenzurą życia naszego. — Nie- 
winnym on iest, ale szukaymy świadków fałszywych, 
którzy by przeciw niemu skarżyli.; niewinnym on 
iest, ale szukaymy prawa, albo w niedostatku prawa 
szukaymy ludzi, ktorzyby go zgubili, quoniam- 
contrarius est operibus nostris.—

Doświadczył w osobie swoiey nayczuley tako­
wego prześladowania Kroi S. Dawid* Otoczony ie- 
stem, wyznaieon osobie, otoczony iestem wielo­
ścią psów zajadłych Circumdederunt me Canes 
multi, *L ktorey kol wiek strony obrocę się słyszę 
wszędzie głos ich na mnie szczekających. Jedni 
naśmiewają się ze mnie i pogardzają mną, drudzy 
rzucają na mnie bluźnierstwaiprzeklęctwa ; inni nie- . 
nawidzą mię nie z źadneyinney przyczyny, iak tyl­
ko, że w obłąkaoiach moich zwracam się nazad do 
Boga, że. surową za toż czynię pokutę.—,

Ludzie cnotliwi ! Chrześcianie wierni, którzy * 
trzymacie się strony Boga ; uczniowie siedzący we­
spół z Jezusem Chrystusem, otoź niebezpieczeństwo! 
oto n.wałność, na iaką .wystawieni jesteście. — 
Oto los wasz odtąd iak tylko oddalacie się od świata, 
abyście należeli do Boga Pokusy, sprzeciwieństwa, 
prześladowania •> wzgardy, boleści, słowem : nie- 
szczęśliwości, oto cząstki wasza-! oto czego cnota
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dd$źa doświadcza idąc zrChrystusèmf Èrct motus 
magmts factus est in mari. —:

Nim Apostołowie weszli za Chrystusem do 
lodzi, morze było spokoÿne, ale skoro tylko odbili 
od brzegu, powstaia-nawałność gwałtowna ÿ« tak, iż* 
bałwany łódź Zatapiały — Człowiek uźy waiący ro- 
skoszy 'Świata; niedoświadćzaźadnćy nawałności, 
owszem przeciwnie, radości, wesela i wsżelkley spo- 
koynośch Coronemus, «os rosis. Ale skoro myśli 
o poprawić życia,; o porzuceniu świata, aby należeć 
do Chrystusa, Odtąd zaraz nawalność powstałe prze# 
dw niémù 4 fidctus dit motus magnus in mari. -*-» 
A to dla czego? /

Oto naprzód dopuszcza Bog nawałności dla 
oczyszczenia nas z grzechów, chociaż przeznawro# 
pełiienaleźemy do niego, chociaż iuż jesteśmy sprą- 
wiedliwemi: ale tàkiemi niebyliśmyzawsze\ale był 
cza skiedyśmyod Chrystusa! Boga naszego oddaleni 
byli Pozostały, się: Więc w nas błędy ,> z których 
nam się oczyszczać potrzeba, a na których oczysz­
czenie sprawiedliwość Boska używa krzyżów, prze» 
siadów ań i nicsz"zęśliwośęi;ktoremi naß' dotyka,—»

Powtore czyni to Bóg," aby nam okazał, iż 
pie nalewem iuż do świata', ale do Jezusa Chrystusa. 
Gdybyśmy 'jeszcze należeli światu ,j tedyćbyj świat 
näß kochał: ale ponieważ na: stronie przeciwne'y ie- 
stęśmy, przeto nienioźe mieć przeciw nam tylko 
wzgardę i nienawiść» Cząstka więc ta nasza : krzy® 
Że, dolegliwości,’prześladowania, nieszczęścia są 

paypewnieyszêmi ; iżtialężęmy do Chry# 
stpsą ' <$|W||||Ä|l

Niewiasto nieszczęśliwa, która utraciłaś męża; 
Igężą opuszczony-;- który utraciłeś żonę) dzieci
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nsieroęiąłę^tóreścię utraciły rodziców ; człowieku 
nieszczęśliwy, który z dóbr twoich ogołocony in je­
steś, kiedy ci się intéressa twoie niepomyślnie u io- 
dę, kiedy cię oskarzaię © występek, gdy niewinnym 
iesteś; kiedy wszyscy sę przeciw tobie, kiedy Indzie 
nawet dobrzy i przyiaciele pod pozorem przyiaźni i 
gorliwości oczęrniaię cię. — Ah! człowieku taję 
nieszczęśliwy LChrześcianioie doświadczony! n.ię,* 
przykrz sobie w tym stanie, pamiętay, że iesteś 
sługę, uczniem, owszem przyiącielem Chrystusa, 
potrzeba więc» aby mocze wzburzyło się przeciw1 
tobie» potrzeba, aby powstała nawałność i burza, 
factusest motus magnus.

Ale w tym stanie opuszczenia waszego „duszę 
Sprawiedliwe, cóż iuż czynię-macie, gdy Jezus Chry­
stus spi spoKoynię, zdaięcsię nieczuć nieszczęśliwo- 
ści waszey? Ipse vero dormiebat ! — Oto, co. czy­
nili uczniowie iego. Zbliżyli się do niego, aby go 
obudzili, accesserunt ad cum s wołaięc zbaw nas 
Panie, bo giniemy, Domine salva nos ! perimus.!— 

Chrześcianie! modlitwy wasze, posty,, iak 
filuźney i wszystkie dobre uczynki, oto sę sposoby 
nay właściwsze do obudzenia syna Boskiego Jezu­
sa. Uźywaycież więc ich dla ocalenia was w nie­
bezpieczeństwach waszych, -r—■ Wołaycie na niego 
dziś# wołayćie jutro, wołaycie i wzywaycie zawszę 
pomocy iego * .Ifyce mc a ad Dominuxàclamavi 
ficxauditîit me. Obudzi się bezwętpićnia na głosy 
Wasze, i rozkaźe wiatrom, aby się uciszyły# morzył­
aby. .się ysppkoi(o, » Imperavit. ventis çpfàcta est 
tvM<p*HiKaspragną in mari. JL toć ięst/drugi
stan człowieka szczególnie qalpz§cego?do Roga,, jtai| 
pociechy i pokotu, ktorego doświadczą po swoiem. 



nawróceniu. Zostanowmyź się ieszęge nad nim 
krotko w diugiéy uwadze»

■ Uwaga
Nigdy człowiek wiçksze'y niekoszttiić pociechy 

i radości, iak gdy obudziwszy Jezusa Chrystusa kto* 
ry spać zdawał się W czasie niebezpieczeństw i nie* 
szczęśliwości, postrzega nareszcie, iż uspokoiła się 
nawałność, źe duch iego nićczuie iuż więcey- nieSpo* 
koyności, ani serce iego boleści, ktorćy doświad* 
czai. —’

i) J w samym skutku, Chrześcianie ! człowiek 
' szczególnie należący do Boga, iakiegoż niedoświad« 
cza ukontentowania ż strony surtinienia swego ? Nay* 
Większa to jest pociecha iego, i nayszacownieysza 
riadgroda cnoty iegö; — Naymnićysza rzecz, nay* 
mnieysza Okoliczność trwoży i niespokojnym czyni 
człowieka zepsu ego, człowieka złego: i toć iest, 
co najnieszczęśliwszym Cżytii ludzi do świata nale* 
źących. —* Ale człowiek należący do Boga spo* 
koynym iest zawsze , nic go zatrwożyć nie może, 
nic pokotu pomięszać niepotrati. **

Złączony iestem z Bogiem moim, nieznayduig 
nic W sobie, coby go obrażać mogło. ■ Nihil tui hi 
tons citatutti i a to dosyć iest dla mnie -— Poślij 
mię więc iuż na wygnanie: ale cała ziemia wygna* 
niem iest motem Odbierz mi Wszystkie dobra J 
skrępuj mię łańcuchem i WtZuć mię do Więzienia ł 
ile nie nieuczynisz/czegcby ci Bog niepozwoiiL 
A skoro tylko Bog pozwala, kontent iuż iestenl 
i wszystkiego, -'-‘fact* M tmn<^uiUit»t 
iff
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Otóż stan duszy należącey szczególnie do Bo­
ga ! Passye, które ią niegdyś rozdzierały iuź iéy nie 
rozdzieraj więcey, — Złe nałogi, które wzbudza­
ły okropne w sercu iéy nawalności, iuż ich niewzru- 
szaią więcey. —- Roskoszy świata, których gdy nie- 

Pociec kosztowała naywększą było dla niéy niegdyś boleścią, 
!,Uia ij teraz oddaloną będąc od nich, naywiększą pociechą* 

b Quam svuve mihi est carere.simvitatibutnugarum, 
"oi&i et quas amittere metus erat dimittere gau- 
oiespo dium Jactum. —

oświat 3) Niedość na tem, skąd inąd ieszcze sprawie­
dliwi doświadczają radości i pociechy«— Bog do* 

fowie brotliwy doświadczywszy wprzód wybranych 
'Wiaè swoich, oczyściwszy ich w przód cnt ty niedoskona- 
Nap le i iako mówi pismo S. znalazłszy ich godnych sie- 
teysz bie, oddala od nich nareszcie bicze swoie iniedo- 
'5 Da» paszcza więcey nieprzyjaciołom ich zbawienia, aby 
i czy. ich prześladowali. — Dosyć iest iuż Abrahamie, 
>ć ie$ poznaię, że mię iuź kochasz, i że się mnie boisz— 
a nalt Dosyć iest Jobie, chwalę prostotę twoią i twoię po­
ją $pt wolność, oddaię ci to wszystko, co utraciłeś/ od- 
moit daię ci wszystko w dwoynasob Ustała nawałność, 

morze iuź będzie zawsze dla ciebie spokoyne .
łydo; Owszem, wpcrśrod sa ivćh nieszćzęśliw ści, 
'«i ktoremi Bog sprawiedliwych dotyka, pozwala im 
Pol częstokroć kosztować pociech i rozkoszy przewyź- 
y™ szaiących wszystkie nieszczęścia. Super multitu- 
lok dincm dolorum meorum cons ölilfitotef tu« l«tijca- 
ienit toerunt animam meam Mogłeś Partie, głoś iest 
rcjj[ Dawida, niedopuścić, ażeby sÿti moy Wyrodny 
86g"-- prześladował mię, mogłeś pozwotić zyćia tętnu, 

ktorego mi Betsabee zrodziła mogłeś niedopuścić, 
aieby się poddani <śoi‘ prz&iw mnie buntowali
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^złorzeczyli milnieuczyniîes iednak tego, ale co 
ze mnę uczyniłeś, îi za co ci naywięcey obowięany 
iestem, iest to to^ii pociechy s które wylałeś na 
duszę moię przewyszyły wszystkie boleści moie. — 
Powierzchnia tylko morZâ wzruszona była, grunt 
iego spokoynym był zawsz**—Będź że więc iür. po* 
chwalonym na wieki o Boże itioy! apożwolmi 
iuź. X tćy śpokoyności doczesney przenieść się dö 
Wieçznéy, która iest częstką i dziedzictwem wybra* 
nych twoich w niebie. Amen* —

Mo w a
h4 ,

Niedzielę V» po trzech Kralach«
X-/-0 miłosierdziu Boga Wż^lędeiti Ï 

gr zesz ni ko'w*

Sinite <*traque crescere. Math» i 3#
Dopuśćcie rość oboygu.

Ni« może bydź czulsze wyobrażenie miłosierdzia' 
Boga ku grzesznikom nad to, które nam czyni 
Ewanjelia dzisieyśza w przypowieści ogospodarzu, 
ktOry nie dopuścił wyrywać kąkolu z roli swoiey,’/ 
ale mu pozwolił rość razem z pszenicę— Sinite 
utra^us , crescere.,—- O słowa prawdziwie godne. 
^yęa.m$osiefdzia i Boga nieskdnćzońey dobroçÿ

,?-,CVzeicianie! codziennie prawie w ńow€ 
wpadaięćhłgdiy,'mędoświad.czamy my nad;$obęskut* 
kow miłosierdzia Boskiego, tylko iak nayczęścieyi 
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*’ ale to# iakież w nas uczucia sprawnie ? czyi iż 
öw,i'ii| u mierny poźytkować z cierpliwości tego niehie- 

skiego gospodarza, który nam pozwala rość z iß« 
®oie.s nem zbożem aż do doyrzałeści zupe/ney ?.. » 
ai gni! Zdaie się# że nie! A mowiąciaśniey. 1 uyraźmey 
•ć«i-p( stosownie do sppsobu naszego postępowania — 
Woli gnayduią się między nami iedpi# którzy się nad 
^ćs$(| to zasadzaią na miłosierdzinBoskięm, drudzy# 
i wybti którzy wcale nic: a przeto iedni i nas są pełni 

prezumpcyi# a drudzy rozpaczy.— Zapob edz 
dziś umyśliłem tern dwóm okrOpnem n ebezpie* 
ęzeństwóm# a to przez pokazanie iednym iako 
miłosierdzie Boga wielkie iest; drugim czego pet 
pich wyciąga. — Ą zatem i tos Co Bóg czyni

3 . dla grzeszników? niechże to iuź będzie I. paszą 
lłaCui lTwagą. To, co grzesznicy czynić powinni? 
;ni niech to będzie Ii. Uwagą.—•

Miłosierdzie twoie nayłaskawśźy Panie ! iest 
nàd wszystkie dzieła twęie. — J któż go więó 
godnie poiąć może? kto go stosownie do Wiel» 

t kości iego za wdzięczy? Nie ięsteśmy sarni przez 
siebie dó tego zdólńemi: a zate'm, abyś nam na 
ten koniec udzielił światła twego i pomocy# pro« 

isierdt siemy cię oto przez przyczynę Nayśw» Maryi 
n czyi Panny. —
'©darz: ' V‘ <'
j pwaga " /.

gode , Chrześcianie ! wszystko iest tiWCsćlaiącS W 
■öd! postępowaniach# które miłosierdzie Boga Czyni 

B6» Względem grzeszników. Óczekuie albowiem 
bpto jch9 zaprasza i łaskawie pokutuiących przyy» 

muie. —
BÄHRS
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i) Grzesznicy! Bog was oczekuie! I ten ci 
to iest pierwszy skutek miłosierdzia iégo. Ex- 
-hectat Dominus, ut misereatur vestri; Nie 
prędzey wpedliście wy w Błędy wasze,- niż za- 
służyliście na kary; i niewprzód zbuntowaliście 
się przeciw Bogu swoiemu, niż wszystkie stwo­
rzenia prosiły go o Zemstę za rokosz waszę. Pa­
nie ! mówiły one iak ci słudzy gospodarza, chcesz 
że, iźbyśmy poszli Wyrwać z roli kościoła two­
jego ten kękol, który go hańbi i który przytłu­
mia tylko ziarno dobre, Pisimus et colligimus 
ea?— Chceszźe, mówi morze, abym ich po­
chłonęło w przepaści moie? chcesz, mówi zie­
mia, abym się otworzyła i zagrzebała ich w wnę­
trznościach moich? chcesz że, mówi powietrze, 
abym ich zadusiło? ogień, abym ich spalił? wo« 
da,abym ich zalała? 'Vis imus et colligimus eft?— 
Ćóż odpowiada oyeiec tea miłosierny ? —— Nie! 
poczekaycie aż do żniwa. Sinite utraque crescere 
usque ad messem» —■ Ten kgkol może się obrócić 
W ziarno dobre. Ten grzesznik może się leszcze 
nawróci. —

O miłosierdzie nieskończone Boga nasze­
go! — Już tak wiele lat, iak cię obrażamy nay? 
łaskawszy Panie! a ty nas niekarzesz? — Cze­
muż więc? czyli dla tego, iżchcesz, abyśmy 
się nawrócili do ciebie? Tak iest odpowiada 
Piotr S. Patienter agit propter vos-s nolens dli* 
quos perire, sed omnes ad poenitentiam reverti.—

Chce Bóg ukarać ludzi przez potop powsze­
chny -z przyczyny występków okropnych, kto- 
iych się dopuścili: ale nieczyni tego tylko żałn- 
dęć ich, mówi pisme S, Tactus dolore cordis i«* 



eC| trintećus; ale mówi on o tey karze iak o przy*
* szłey rzeczy, aby udzielił innym Czasu do ubła- 

gania gniewu iego. Delebo inquit bomincmquem 
^li’21 €T6®to* a f^ćie tevr«. Napomina on ich przez nie* 
, 18(11 szczęścia ,któremi ich wprzód przez lat sześć- 
'stW( dziesięt dotykał, niżeli nastąpił potop powsze* 
•’ Fł chny ; posyła im nareszcie Noego -, aby im cgła* 
, 08 8zał pokutę, iaby ich zapewnił, iż ieżeli odmie-« 
a tw nią życie swoie, tedy i on wyrok swóy odmie- 
zytli njt — Ten S. Patryarcha bawisię sto lat budniąc 

korab, aby się Wszyscy:.dziwuiąe tey rtadzwÿ- 
7 F cza ynęy budowli nawrócili i o ‘datowähle błędów 
i zfo twoich prosili.. —. Jakaż więc zwłoka wielka» i 

iaka cierpliwość z strony Roga względem grze- 
itrze tzników. • Fxpectabant Deipatientiam in diebus
• w Moe, cum fiabricaretur Arca«—*

i) Ale niedosyć na tém» NietylkoRóg ocze*
* kuie grzeszników cierpliwie, ale też leszcze za* 
reiffl prasza ich, aby śię nawrócili do niego — Jera* 
»broc żalem l Jeruzalem, miasto niewierne i bunto* 
ie«a wnicze, wylałoś się ty na miłości wszeteczne»

iednakźe powróć do mnie : a la ciebie przyymnę, 
m« Fornicata es cum amatoribus multis t tamen re» 

lynii vertere ad medicit Dominus, et ego suscipiam te. 
-Cf Tak mówił nigdyś Bóg do duszy grzesznéy w sta* 
ibyśc tym- .Testamencie» —— Słuchaymyż, c@ mówi W 
)wit nowym Testamencie. — Venite ad me omnes, 
«nsi qui laboratis et onerati estis, et ego reficiam vos, 
r/.* Grzesznicy wyście się znużyli chodząc po dro* 
)w® gach nieprawości j ztém wszystkiémpôydzciedo 
i,j» mniej a ia was ochłodzę. —- Chodźcież więc, 
)M kosztuycie i doświadczaycie lako Pan lest słodki; 
liii* iako iarzmo iego iest lekkie ? a rozkazy lego ko» 

chane,— Fa
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Ale ten pasterz niebieski dusz naszych nie- 
kontentuie się wołać stylko owieczki błądzącey: 
.ąle idzie sam i szuka iéyleszcze.-— Przypatrzcie 
się mu szukającemu iednę z tych owieczek Wę­
dzących wedle studni Jakeba. Była to Samary­
tanka. — Patrzcie na niego w domu Szymona 
trędowatego szukającego drugiéy owieczki błą- 
dzące'y Była to Magdalena — Patrzcie na nie- 
gQ ^łiky ęcego inney. owieczki na mieyscu ceł w 
Kafarnaum» Był to S. Mateusz, którego odtąd 
przemienia w Apostoła,- a w Jerychu Zach en sza 
zgrzesznika publicznego, doskonałego czyni po­
kutnika, — Patrzcie na te wnętrzności zdięte li» 
toścą ku Wszystkim w powszechności grzeszni­
kom» Misericordiam volo., mówi on, et non sse» 
ćrificium. . Non enim veni vocare justos sed pecca» 
tores. — ;

O iakźe wiele razy miłosierdzie Boga zapra» 
szaiąc wszystkich mieszkańców Jeruzalem, zgro­
madzić: ich chciało lako kokosz zgromadza pi- 

,( sklęta pod skrzydła swoie. Quoties volui congre­
gare jilifts $uos quemadmodum gallina congregat 
pullos suos sub alasu -^ /Ale i w naszych ieszcze 
czasach, - alboź ąiedoświadczamy skutków tych 
miłosierdzia Boskiego?-alboź nieoczekuie 
nas?-— alboź niewzywa iniezaprasza do poku­
ty, ? —— a na koniec alboź nieprzyymnie łaskawie 
pokutujących do siebie? —
. 3) Przypatrzmy się temu W naywięcóy uwe- 
selaiącym przykładzie, który nam wystawia 

I Eu anjelia. Jest to przykład syna marnotrawne­
go.—-Młodzieniec ten do tknięty nieszczęśliwym 
swym stanem, w którym go zbrodnie i występki
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idzati *e^° P0$tlw^y » c®2 czyni ? —• 1* $e reversus Ü- * 
rpit ' xit: vadam ad patrem meurn.^Wrócę się mówi on 
ae|7? do domu oyea moiego.— Ale leszcze byt dale- 
SamJ ^°’ g° °yc^ec spostrzegłszy zdięty byt lito- 
■ ' dcię; a zapomniawszy swoiey starości, wybiegi 
:ik Î nlcmu > rzucił się do szyi iegO, i ucało-
’ 11 wał go. Et accurrent cecidit super collum ejus et 

osculatus est eum.~ Oyczc n^yukocbanszy! cóż 
Ö^C| czynisz? Zgrzeszyłem ia przeciw niebu i tobie» 

£jie jestem godzien, abym się nazywał synem 
'eca twoim. Policz mię więc iuź tylko międy sługi 

twoie. —- Nie tak synu, odpowieda dobry oy- 
,8fc” ciec. Zapominam ia iuź wszystkich zbrodni 
eszfli twoich. Cito proferte stolam primam. Przyno- 

** ście co prędzey odzienie godowe i obleczcie sy- 
F01 na* mego : bo ten to iest, który umarł i iest 

wskrzeszonym; zginął był i atnalazł się.
Otóż wyobrażenie naywłaściwsze miłosier- 

’z8" dzia Boskiego względem grzeszników. — Tak 
idziy w rzeczy samey, Chrześcianie ! skoro tylko grze- 
£0V sznik z drag nieprawości swoich zwraca siędo Bo- 
OT ga : tym pierwszym zaraz postępkiem iego, mi- 
iesza losierdzie Boga wzrtiszone, bieży natychmiast 
w tyi ku niemu ; uprzedza go łaskę swoię / i nawróco- 
czeti nege łaskawie przyymuie, daruięc mu wszystkie 
»pelt popełnione nierządy.  
łikai Ale Panie! mo'wi ten grzesznik pokutuięcy 

zlzami oczu i boleścią serca —— oto byłem nieczy- 
y8® sty, gniewliwy, łakomy, obmowca, i, t. d.| 
ystaK używałem na złe łaski i dobrodzieystw twoich, 
nf» non sum dignus vocarifdius tuus.— Nie, mówi 
iN* Ban, niechcę iuż pamiętać więcey twoich grze- 

-■ chow; wracam ci sukienkę niewinności, ktdrę
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którą utraciłeś przez grzechy twoie, Cx'fo pro. 
^jèrte stolam primam. et induite illum. —•

Otóż grzesznicy ! żak się z wami sprawiedli­
wość Boska obchodzi.— O iakbyście byli szczę- 
śMwemi, gdybyście wnićy pokładali nadzięię: 
ale obawiaiąc się aby ta nadzieia niezamieniła się 
w prezumpcyą, zobaczmyż więc krotko ieszcze 
co powinniśmy : czynić dla odpowiadania miło­
sierdziu Boskiemu?— Dtuga to iuź iest Uwa*

Uwaga II.

Grzesznicy! miłosierdzie Boga oczekuie was : 
nieużywaycież więc na złe cierpliwości iego; 
wzywa was i zaprasza; idźcież więc za nim; 
przyymuie was łaskawie do siebie bądźcież mu 
więc wiernemi.—- Teć są obowiązki wdzię- 
czności, których po was miłosierdzie Boga wy« 
ciąga.—

i) Jakże więc, Chrześcianie! Bóg nas znosi 
cierpliwie i Bog nas oczekuie, abyśmy pokuto­
wali; a my zam ast pożytkowania z iego cierpli* 
wości, przyczyniać ieszcze będziemy grzechu do 
grzechów, cudzołóztw do nieczystości, zdzierstw 
do łakomstwa, obmów do posądzać, krzywo« 
przysięztw do kłamstw, bluźnierstw do przysiąg 
i. t. d?—-, Bóg nas oczekuie: a my skarbami 
iego dobroci, i ięgo cierpliwości będziemyż po­
gardzać? 4n. divitias bonitatis ejus et patiwtiœ 
contemnis? — Ąh| lękaymy się tego naywiçce'y 
Chrześcianie, pamiętaiąc, iż nieczułość na do» 
wody miłosierdzia iego i dobroci prowadzi zz
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‘f8b tobą gniew na dzień gniewu i s^du sprawiedli­

wego Boga! Thesaurizat tibi ivam in die ira justi 
judicii Dei.— Czcimyż wife miłosierdzie Boga, 

\öc?!' które nas oczekuie, abyśmy się nawrócili ; a nie- 
"^•ji uźywaymy go na zle przez zwłokę nawrócenia 
MtĄ naszego# — Niedość natem, wzywa nas leszcze 
leszc« Bóg i zaprasza do tego nawrócenia, potrzeba 
łmi|di więc, żebyśmy $zh za pim powolni 
t 2) Jest prawo iedno iak uważa S. Ambroży, 

podług którego Bóg czyni nam miłosierdzie : .ą 
to prawo iest złączenie się woli naszéy z wolę 
Boga. Chce on nas zbawić, potrzeba więc aby- 
My i my tego chcieli; wzywa on nas i zaprasza 

was: do siebie, potrzeba, więc, abyśmy szli za głodem 
iegoj podaie nam rękę trzeba, abyśmy się ie'y 

nim; trzymali.-*— Wola Boska nieczyni swego skutku 
i ny jak tylko złączona z wolę naszą, która zaczęte 
rdzij od- Boga dzieło do tegoż skutku doprowadza i 
a w? kończy-

Ale iakieyże to woli Bóg od nas wyciąga ? •—? 
znoi Woli, któraby się zgadzała z wielkością iego mi- 

ikuto losierdzia, a z któreybyśmy mówić mogli z Pa* 
ęrpii włem 8# do Boga# Domine quid me vis faceret— 
bu di To, co Bóg uczynił z tym 8. Apostołem, czyni 
ersti ieszcze aż dotąd codziennie prawie z grzesznika. 
:yw» mi. — Bóg ich wzywa i szuka, w ten sam czas, 
:ysi{| kiedy go przekładnią. — Doświadczenie przeko* 
■bam nywa nas o tey prawdzie nąyoczywistszey# 
źpt O! iak często głos miłosierdzia Boskiego 
ęntii słyszeć się dał w gruncie serc waszych, w ten sam 

czas gdyście go obrażali! — O ! iak wielę razy 
(jo, mówił on do ciebie grzeszniku, gdyś popełniał 
n'y nieczystość, niesprawiedliwość lub inną zbronię ; 



synu moy, nicczyń tego! — Czemuż, to mię 
prześladujesz? Ego sum Jesus quem tu perse* 
flueris! - Jestem ia zbawicielem i Bogiem 
twoim! —

Cdi więc powinniśmy czynić na ten czas, 
gdy glos podobny słyszemy do nas mówiący? 
Poddawać Się i bydź powolnemi odzy waiąc się z* 
Jobem S. Vocabis r« et ego respondebo tibi, 
operi manuum tuarum porriges dexteram.—*- Po­
leczyłeś Panie kroki moi© w moiem obłąkaniu î 
Tu quidem gressus meos dinumerasti —— ale wra* 
cam się iuż do ciebie Panie! daruyźe mi więc i 
niepamiętaybłędow moich. Sed parce peccatis 
meis. —

3) Na koniec ponieważ miłosierdzie Boga 
przyymuie grzesznika i daruie mu wszystkie prze« 
winienia iego: co'ź więc grzesznik ten z strony 
swoićy powinien . Oto zostać się wiernym 
Bogu, a wiernym ai do śmierci, niewracaiąc się 
więcey do pierwszych nierządów swoich — Po« 
winien zupełni© wyrzec się grzechów,' które ms 
są odpuszczone z a więcey nie obrażać Boga« * 
Potrzeba, aby ten grzesznik opłakiwał resztę dni 
swoich w pokucie prawdz»wóy ; —« potrzeba, 
ażeby był przęięty nayżywszą wdzięcznością, i 
nie ustawił dziwić się temu, co miłosierdzie Bo« 
ga z nim uczyniło; — potrzeba, aby chwalił 
Ustawicznie Jmię Pana, widząc nad sobą dobroć 
iego nieskcAczoną, która go wyciągnęła z prze« 
pa#ci, w którey go zanurzały zbrodnie« Glori* 
jleabo nomen tuum in «eternum» quia misericordia 
tka magna est super me, et eruisti animam meam 
<x infehao inferiori.Taki© to były uczucia
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Króle pokutuiącegoi takiemi powinni bydź 

ïjî^1 nasze.— rW''.
V Skończmy iuż, Chrzes'cianie ! zbieraiąc w 

krótkich stowdch cały pożytek z uwag naszych 
n,,eact dzisieyszych, — Słyszeliście, jak wielkie iest 
>UW- miłosierdzie Boga ku grzesznikom : niewątpcieź 
e?,łC|i o niem nigdy, i w nierządach bądź nay większych 

życia waszego nierozpaczaycie o waszem zbawię- 
niu.. Dobroć Boga przewyższa wszystkie złości 

’‘îhflii ludzkie. •— Ale też znowu nieużywaycie ięy na 
wn złe bo nas przestrżega Prorok, ii miłosierdzie Bo- 

liwijc ga iest dla tych, którzy go się oba wiaią, a nie 
toecefo <łia tych, którzy nim pogardzaię. Misericordia 

Mitem Domini ab «terno et usque in atemwn tu« 
per timentes eum« Oczekuie was Bog do poku- 

kiepnt ty : niepogardzayeież więc cierpliwością iego ; - 
z stroi zaprasza was do nawrócenia się; bądźcież więc 
rierny pó wolnemi głosowi iego ; przyymuie was na- 
■caiąci Wracających się łaskawie; bądźcież mu więc 
k—t wiernemi i nicodstgpuycie go iuż nigdy wię- 
które i cey, —
Bogie Sprawiedliwi ufaycie miłosierdziu Boskie- - 

mu, ale oraz bądźcie mu wiernemi, aby korona 
potroi wam przyobiecana oddana była zasługom wa- 
nościg, szym —• Grzesznicy ufaycie także w miłosierdziu 
rdziei Boga; ale -oraz czyńcie pokutę; —— Czynić po- 
ł dnttl hutę, bez nadziei iest to kara potępieńców. Ufać 
i|M tez czynienia pokuty iest to cząstka Libertynów- 
lizpfi Ale czynić pokutę i ufać iest to pociecha grze« 
, ft aznikow prawdziwie nawróconych; którzy tu 
■mmi poźy tktnąc na tym swiecie z miłosierdzia Boskie- 
«nw go chwaleni będą i uszczęśliwieni wiecznie na 
?itó# drugim^ — Amen, —
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Niedzielę VI. po trzećh Królach.
O,dobrym przykładzie.

J5Rf^ omnia locutus est 3esus m Parabolis, ad turbat 
et sine parabolis non loquebatur eis* Math» 13»

To wszystko mówit Jezus przez podobieństwo do rze* 
$zy, a króm podobieństwa trie mówiUm,

Niezastanawiaiąc się bynaymniey nad róźnemi 
tłomaczeniami, iakie tylko czynione bydź mogę 
względem dzisięyszych dwóch przypowieści, o 
których nam wspomina Ewanjelia, przestańmy, 
Chrześcianie, aa wytłomaczeniu iakie nam uczy­
nił Chryzostom ' S. *- Obiedwie rozumie on 
bydź powiedziane od Chrystusa o dobrym przy­
kładzie, do ktorego każdy Chrześcianin iest obo­
wiązany i aby go dawał bliźnemu swemu; — 
przykładzie, który iakkolwiek nie wielkim się 
zdaie bydź nasieniem, wydaie iednak z siebie w 
Chrześciaństwie owoc naywiększy, podobny do 
ziarna gorczyęznego, które stawa się drzewem, 
i de kwasu, który smak powiększa z ęhlebem 
zmięszany.—

J w rzeczy samey, Chrześcianie, sprawa 
dobra iakkolwiek matę się bydź zdaie, skoro 
tylko przykładna iest, iuź tym samym służy ona 
wielce do powiększenia chwały Boga i religii. 
Pierwsza iest to7 prawda i I. moia Uwaga. —• 
Sprawa dobra iakkolwiek małę się bydź zdaie,



skoro tylko przykładna iest,"już tem tamem śluzy 
ona wielce do zachęcenia ludzi do cnoty i do po- 

'dlanli w’§kszenia zasługi temu który ią czyni. To 
druga iest prawda i II. Uwaga moia, —

Pokaź nam ; ty sam,/ moc dobrego przy« 
kładu, naylaskawsży Panie, ile że tey uczucie 

»» lwim nąywiçce'y nas przekonać może o obowiązku na­
rrt, ij szym.— Prosiemy cif o to pokornie, przez 
»dp » przyczynę N. Maryi Panny,

Uwaga L
Mierni ’ ■ •
mogą W jakimkolwiek stanie zostaie Chrzęści»« 
ki, o nin, iak’éykolwiekiestpłciikondycyi, bogaty 
ańmy, czyli: ubogi, Pan czyli sługa, wolny czyli nie- 
uczy, wolnik, młody czyli stary^męszczyzna czyli 

nie o, niewiasta —*> nie masz żadnego, któryby obo- 
i przy wiązanym nie był wedle swoiéy możności czcić 
st ob» Bega i religią, którą wyznaie. —- Jest t® prawda 
nu;« niewątpliwa.

um si| jqg sposob nayprzyzwoitszy inaypo- 
ebiei wszechnieyszy, który nam Jezus Chrystus wy- 
łnyoi znaczył uczczenia Boga i rcligii^ i est to życic pray* 
even, kladne. J w rzeczy samey. Nie każdy Chrze- 
deben ścianin iest nauczycielem, me każdyiest Apo­

stołem, mało iest takich, ktorzyby mieli naukę 
prawi i talenta przyzwoite do bronienia sprawy Boga i 
sta utrzymywania prawdy religii ; ale każdy Chrze- 

iyO® ścianin może żyć dobrze, każdy może czynić do- 
dÿ brę sprawy w przytomności bliźniego» a uastą* 
j>a. ** pme tym sposobem każdy może czcić i Boga i re- 
1M Bgią którą wyznaie. ''•m
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Ale skądże moc takowa przykładu dobre­
go? Oto nayprzód mówi Ambroży S, stąd, iż 
dobry przykład niszczy iednę z naywiększych 
przeszkód; która się sprzeciwia chwale Boga i 
wzrostowi religii, ( przymuszaiąc milczeć; nie- 
przyiacięf, którzy przeciw Bogu i religii powsta­
jąc powtóre stąd, ;& dobry przykład przymna­
ża prawdziwych czcicielówBoga i wiernych slug, 
religii. Rozbieramy-/to w szczególności,

i) Moinaymilsi bracia Fratres met char irsiwit 
mówił niegdyś Piotr S.do pierwszych Chrześcian, 
ieźeli cokolwiek macie względu na cześć Bega i 
religii, ieźeli interess Boga i religii nieco was 
obchodzi» upominam was i proszę z caley duszy 
moiey, obsecro vos s zachowaycieź się pomiędzy 
poganami przystoynie i godnie, aby zamiast zło­
rzeczenia wam, dobremi waczemi uczynkami 
przymuszeni byli do oddania chwały Bogu i czci 
powinney. - Bądźcież więc dla miłości Boga 
wytwornemi we wszystkich powinnościach wa­
szych* abyście tym sposobem, przez dobre i nie­
naganne życie wasze zatykali usta ludziom tym 
dzikim i nierozumnym. Ut benefacientes obmu­
tescere faciatis imprudentium hominum igjtih 
rantiam. —

Chrześcianie ! żylecie wy leszcze pomiędzy 
poganami, chcę mówić, pomiędzy Libertynami i 
ludźmi niezbożnemi, Owszem, tych bardzióy 
wam się lękać potrzeba aniżeli pogan", o któ­
rych Piotr 8, wspomina. —- Upadki wasze,' by 
też naymnieysze naywiększą iednak są dla nich 
reskoszę, iakote* których oni używalę zawsze
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za nąymocnieysze zarzuty przeciw świętości reli- 
gii naszey. —- w*

Ludzie to są dzicy .Łlbezrozumni, impru­
dentium hominum ignorantiam^ a bardziey nie­
sprawiedliwi, k'edy smieię przypisywać;, to reli- 
gii, co ona zawsze potępia Z tętn wszystkiem 
ludzie ci nierozumni i .-dzicy, ci to są^t którzy 
s} naywięcey shichanemi, ci, zt których dusze 
ułomne gorszą się, dusze zepsute utwierdzaią śię 
w swoiem zepsuciu < słowem przez których Bóg 
obrażony, a religia bywa znieważona. —i

Jakież więc lekarstwo przeciw temu złemu, 
i czego to Bóg po nas wyciąga, abyśmy czynili 
dla uczczenia go ? Oto mówi Piotr S. Hacest 
*u olunt as Dei, ut benefacientes obmutescere facia­
tis imprudentium hominum ignorantiam* Wola 
iest Boga, ab y sei e prowadzili życie święte, aby 
ludzie nierozumni, którzy się na was zapatrują 
milczeć przymuszeni byli. —

Wola iest Boga ; abyścte mszcząc się krzy* 
wdy religii którą iey czynią źli, gdy błędy ObrzC- 
ścian oneyźe przypisując dowodzili życiem wa- 
szem iey świętości; abyście -przekonywali iey 
nieprzyjaciół, iż ieźeli znayduią się w niey lu­
dzie nieczyści, znayduią się oraz i osoby nay- 
czystsze i t.d. ieźeli znayduią się niezboźni, któ­
rzy schylaią kolana,swoieprzed Baalem, znay- 
duif się też. i prawdziwi czciciele czczący Boga 
prawego, Boga Abrahama i Jakoba. —-

Wola iest.Boga, abyścię zawstydzali nie­
zborność Libertynów przez waszą pobożność ; ich 
zapalczywość przez waszę łagodność; .lekko­
myślność przez; waszę powagę;:, ich. piianstv/a
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przez waszę wstrzemięźliwość; zbytki przez wa- 
szę skromność; obłudę przez waszę szczerość 
i prostotę; nienawiść i obmowy przez waszę mi­
łość; głupstwo wyniosłych przez waszę pokorę; 
przeklęctwa bluźnierców przez wasze błogosła­
wieństwa; zgoła, abyście tak życiem wasze'm 
przykładnem przymuszali milczeć niezbornych i 
nierozumny h. Ut b cne jacient es ohmutescer fa* 
ciatit imprudentium hominum ignorantiam —•

< /Tym sposobem naywłaściwszę oddacie 
cześć B-gu i religii. Czemuż to?, <. bo przez 
to pomożycie prawdziwych czcicielow Boga i 
wiernych sług re ig i. -— Drugi skutek wynika­
jący z dobrego przykładu prodest et corrigit mó­
wi Ambroży S. Poprawia przymuszane milczeć 
nierozumnych corrigit v skutecznym nadto iest 
pomnażając liczbę sług Boga prawdziwych 
prodest. ■—«

4) I toć iest dla czego niegdyś Tertulian na- 
zywal’pierw szych Chrześciań zbiorem Ewanjelii 
Compendium Ewangelii. Niebyło potrzeby 
mówi on w pierwszych wiekach kościoła uczyć 
się obowiązków wynikalęcych z wiary« Zycie 
pierwszych Chrześciań było dla wszystkich szko­
łę otwartą, szkołę pobożności i cnoty, która 
odkrywała chwałę Boga prawego, a w ktorćy 
nauczyć się można było tego wszystkiego w mil» 
czeniu czego tylko naucza Ewanjelia. Cosftpen* 
dium Ewangelii.

I toć to iest, co pociągało niewiernych na 
.stronę chrześciańskiey religii, to im kazało są­
dzić, iż religia ta musi bydź koniecznie święta# 
kenieexuie Boska, ktorey synowi sę cierpliwemi
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w nieszczęśli wościach, skromnemi w swoich 

ftCzt|ł obyczajach, czystemi w swoich małżeństwach, 
^11 umiarkowanemi w używaniu pokarmów i napo«

D V drugiemu.
I tym tO sposobem ziarno to, które w po* 

b(N czętkach swoich było naymnieysze ze wszystkie*
go nasienia, minimum omnibus seminibus, tyra 

w N sposobem mewi Tertulian wżtOsló nad ziemię 
oddii obcięźonb obfitym owocem. Granorum topią 

pHi feneratum •> compagine aâificatum, usquefeäqfe 
Boga Destitum*. —- ' 
vynih Ty in sposobem wzrosła i powiększyła się 
it mo îeligia nasza,— Im więcey ząbiiZnoCfirZeściań, 
R'kz® tym więcey pomnażała się ich liczba. —• oVpo* 
uto ie wie Tyranów pierwszemi byli do wÿzàaïiîà 
izvwy zusâ Chrystusa żony ich słuźęcy i domowiubie* 

gali się na śmierć dla Imienia Chrystusa. —* 
ulian Świętość pierwszych Chrześciań, życie ich cno* 
iwaojt tliwe i przykładne tak ę Sprawiało uczucia w nié* 
potni wiernych i tak pomnażało cześć Boga i prawdzi* 
dans Wey religii ! — *

. Zyt O toż co do litery wytłomaczona pierwsza 
(ichni przypowieść;: Idźmyż iuż do drugiey,ktera nam 
ty, b równie ókaźe móc ipotrzebę dobrego-przykłada 
w to przez wzgląd na cnotę bljźnych naszych,do kto* 
igoin tey ich przykład dobry zachęca i przez wzgląd 

Coty na naszę zasługę, kt.rę nam przykład dobry po» 
Większa. Druga to iuż Uwaga#

ernyci
to'
ieh

w uwaga 1L
wk Przypowieść druga, ktorg nam dzisieysza 

Swanjelia przedstawia iest przypowieść kwasu



który wziąwszy niewiasta zakryła we trzy miary mą» 
__ Przypowieść Kwasu, który wiakiéy kol* 

wiekib sęi malcy przybrany pomaga iednak dowzro* 
stu chleba i pomnaża smak iego Otóż drugi sku­
tek, który sprawnie przykład dobryiwzględem bli- 
źnych i wzg'çdem nas samych. Rozbieramy to 
z osobna/f’R^NWyel^pi• '*

1Y Troiaki iest gatunek Chrześciari mówi Ber­
nard Ś. -— Jedni są, którzy żdaią się niemieć ani 
ducha ani serca, którzy w postępowaniach swoich 
niferządzą się ani rozumem, ani uczuciem, ale tylko 
rzeczami, które dotykają ich zmysły Są toltidziè 
ślepi, którzy aby prosto chodzić mogli drogę, cnoty 
Ï prawdy prowadzić ich trzeba życiem oby< zaynettl 
życiem przykładnem, na ktoreby się zapatrywać 
mogiły* I

Drudzy są którzy maią rozum za przewodnika 
swoich poste powań : a zatém, którzy poznaią co 
iest złego, a co dobrego; — poznaią, co czynić 
powinni , z tern wszystkiem iednak wahaią s,ę w 
swoich przedsięwzięciach lękaiąc się porzucić dróg 
krętych, aby szli drogami prosterni«,—** Sę to lu­
dzie podobni do Augustyna ieszcze grzesznika. Po­
znawał on, iż ieźeii się nienawroci potępionym bę­
dzie: z tern wszystkiem iednak odwlekał nawróce­
nie swoie; znał, iż potrzeba mu było bydż czystym, 
łagodnym, cierpliwym: ale ścieszki dawne, które- 
mi chodził, trudno mu było opuścić —- Coź go więc 
naprowadziło na drogę dobrą? co go przywiodło do 
zamiłowania cnoty ?. •. Przykład dobry, życie cno­
tliwe Wiktoryna« To go nawróciło do Boga; to 
go utrzymało w obowiązkach iego« 17& fcotno tut*



^im^Tideńui dé V'ictovino istu itfttVàvitexarsi ad 
.'^N jmittrndum» *^*
0*2t| , 8, ; Nakoniec itmi śą, którzy pełni ducha boskiego* 

pM nie tylko poznaią obowiązki swoie, ale też dopełnia* 
*^e®H ią ich z wiernością nigdy nienaruszoną. Są to lu. 
lerZD1y i dzie doskonali, a zatem * których dobry przy kład 

cieszy i rozwesela Q_ui timent te» videbunt mei» 
lovilk tt Utabtmtur — Łudzić dobrzy, ludzie milirący 
emieitf * lgkaiący się ciebie o Boże moy ! Ludzie et sprawie* 

dKwi, gdy widzieć będą* iż ani szczęśliwość* ant 
L » przeciwność niewstrzymuie mię w drodze przyka* 

i j zań twoich, ale mig wszystko utrzymtiie przy tobie*
1 przykład hioiey wierności napełni ich bezWątpienia 

’Cno1 pociechą i radością naywiększą, videbunt me» ,ei 
ynel1ł<etabuntur« ~ . t'. .i>:v

0 toż! co rozsżerzakrólestwo cnoty pomięć 
dzy duszami Ghrźeściańskiemi —- Skromność, kto* 

wodo rà pogardza wszelką rozrzutnością i zbytkiem; ostrdż- 
)inai$ hość w mówieniu, która wstrzymuje ięzyk, ażeby 
:o aji' hieszarpał sławy bliźniego; pilne staranie około do 
iai) u brego wychowania dziatek i utrzymania w pobożno* 
ucić i iści słng i domowych; słowem przykłady takowe 
Sp miłości, umartwienia, pobożności* przykłady cno* 

niki.I ty prawdziwey* które bliźnim dawać możecie* otó 
kwas który sprawnie wzrost i powiększa smakchłeba* 

nmi z którym bywa zmieszany ; otó, co odważnemi czy* 
$ CZySll tai lękliwych, co umacnia słabych, co radością na- 
„ pełnia doskonałych, aco leszcze wam samym zna* 
Di’ , emiepowieksti zasług*. M
A ■ Iw samym skutku mówi S Cnryz$tóptr, 

, • 6 Żćli gorszący staie się winnym grzechów nietylkó 
i ( tych * które popełnia ale też i grzechów, które iryM 

Wsżtoi O^àicgo pop^niaiąk pptrgebr* aKyeńó- 
G



wiek sprawiedliwy prowadzący życie święte i tilerit* 
gan >e odbierał nadgrodg nie tylko zadobre uczynki 
twoie,ale też aby miał cząstkie i W nadgrodzie tych; 
któremi byt dobrym przykładem. —»

Skąd inąd , leżeli my źyiemy iak żyć powiifa 
oiśmy, ieźeli dobrym naszym przykładem przÿswie* 
camy bliźnym naszym iuźtćm samem przykładamy 
się do ich zbawienia; iuź tém simemr pO/ÿskuiemy 
duszę ich Bogu naszemu. *-—• Już Zaś przyłożyć się 
do zbawienia bliźniego tak, aby duszę' rego pozyskać 
Bogu, iest to Wskrzesić umarłego ; iest to oświecić 
ciemnego ; iest to uleczyć chromego ÿ. przywrócić 
zuch i władność paralitykowi ; iest to cud naywięk- 
azy uczynić; iest to wykonać Wszystkie dzieła? 
thilosierdzia; iest to poźytkoWać z cnoty i łaski; 
Iłowem iest to W kładać na głowę swoię tyle koron’ 
aoWych, ile się' czyni spraw przykładnych -*-■ >

O toż, co czynić może odrobina kwasu; o tóż 
co źysky wać możemy z dobrego przykładu. — Zo- 
stawmy ż więc iuź Apostołom ogłaszanie wiary; Nau» 
czycielóm kościoła utrzymanie ie'y; Męczennikom 
potwierdzenie iey krwią własną. — Przestańcie na 
dopełnieniu obowiązków męczeństwa i apostolstwa 
domowego, do którego wszyscy obowiązani ieste» 
<cie : —» oycowie i matki w Waszych familiach; —■ 
panowie i panie w Waszych służących i domowni* 
kach. — Wy nawet, którzy prowadzicie życie’ 
prywatne dopełnić macie obowiązków apostolstwa 
w sąsiedztwie waszem. "-Do Wszystkich albowiem 
bez wyłączenia.żadnego S Paweł mówi ? Unustptis* 
que DeStrumproximo suo placeat in bonum ad eecli*
jicationem» Każdy z was starać się powinien, aby 
był miłym i pożytecznym bliźnieniu nie przez podła
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I występne pochlebstwa, ale przez życie niewinne,: 
przez życie wólne od naymnieysego błędu. Unur• 
<puirqtiBproximo ruo placèat iii bohum ad- œdïfica* 
iióncm*^” ... . . *.

Stałem się zbrodniami moiemy przyczyną, mó* ' 
Wit Dawid, nayłaskawszy Panie, iżzelżo-ei est 
imię twoie : z tern wszystkićm nieodrzucay mię dlà 
tego od siebie o Boże miłosierdzia i dobrocią i nic* 
karz mię w gniewie twoim. Uznaię błąd móy, 
zawsze on iest przed obliczem moim. Wyrztkani 
się go nà zâwszej à tych ,* -których zły frzykład 
móy oddalił pa -ciebie^ zwracać iuż będę na dro­
gę przykazań twoich,* życiem fotelem przyë 
kładnem. ••

O toż Ghrześcianie! iakie iuż odtąd powinny 
bydź uczucia wasze. —- Jeżeli a dotąd gorszyliście 
blizny ch życiem waszém nierządnem: naprawiay* 
cięż ich odtąd życiem waszern przykładnemu Je« 
żeli üräszä niewstrżęmięźliw ść j zemsta; shieczya 
stość, łakomstwo, nauczyły ich chodzić źa wamit 
skromność wasza odtąd/ cierpliwość, łagodność,* 
czystość, niechay ich nanczaią co maią c/ynić,‘ 
aby wyszli z drogi błędney na drogę prostą» 
Qua paeir ruht sectemur s et, cjuœ adifićationu 
nyttś iw inÿicem Custodiamus. ~ Tÿtii. śpo# 
śobem oddacie chwałę . Bogu i religii; oddacie 
Sprawiedliwość bliźhemu,vg zatdm i BÓg wam 
Odda, co dla was zgotował w chwale swoid/ 
Mfettiéÿ» Amen.
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Niedzielę Starozapustn^

0 sposobach poświęcenie zię i zbawieni# 
w stanie swoito»

Simii« ttf wg*** Coehrw* RewMî p*trif<m«ia$ , T* 
•xiif primi mené «•****• op«r*rie$ in vr*e«m »<aW;

■ Math. ac.
. . podobne lest króhstwo niebieski« ctlowiekowi gospoda- 

rzow-» który wyszedł bardzo ran« naymowaź re« 
,, botniki do winnicy sweiAr
Czegóż to dziś szczególmęy źgda Ewanjelia, i eae» 
po chce kościół mówięc nam o gospodarzu, który 
oaytnował rob miki do winnicy swo-ćy? — Za­
mysł ich Chrzęści» tie, abv nam okazali przez tg 
przypowieść iaktm sposobem każdy z nas w stmie 
aw im właścwym zbawionym i poświęć nym hycli 
yinże —■ Toć iest, co nam dziś kościół szzegóŁ- 
irićy do uwagi podaie, i toć iestsamo, ciiawana 
dziś wytłomaczyć umyśliłem p zez rozbiór wszy- 
•duch okoliczności, spraw i postępowań ewanjeli» 
•toego gospodarza. -n ' *À--,", -1 ; flMofcfa yitidW

O toż wnioski, które Ni czynię zdzis’eyszćy 
przypowieści! — S#n to iest gospodarz, który 
wzywa roborniki, i który wezwanym oddaię nad- 
gtodę: potrzeba Więc powołanym bydź od Boga, 
aby w stame swoim zbawić się i poświęcić można» 
To pierwsza Uwaga iest i wniosek. — Gospodar# 
ten nie których robotników znalazłszy stoięcycht »
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iderobięeyeh, itroftiic ich ze ieb próżnowanie; poś 
trzeba więc d pełniąc z wiern< -ścię obc więzków swo- 
iego stanu« aby w mm można bydź zbawionym i 
poświęconym O toà drugi wniosek — Tenże 
sam gospodarz strifuie niektórych, robotników 
szemrzęy h przeciw niemu, iż im uięk zey medal 
padgrody a niżeli innym ; potrzeba więc w st arie 
swoim żyć cierpliwie t pokornie nie zazdroszcząc in­
nym stanu lepsze- o, Jeżeli zbawionemi i pcświę e- 
nemi bydźdicem y Otóż trzeci wniosek z dzi» 
sieyszey przypowieści i cały podział mowy moidy 
dzisieyszćy

Abv można bydź zbawionym i poświęconym 
wstanie swoi ,potrzebabyd do niego wezwanym, 
itoiest co potępia i.ierostropnę porywczość .wielu 
Chrześciao w obieraniu »*< b>e stanu to I Uwa­
ga — Aby można bydź zbawionym i poświęco­
nym, wstanie swoim, »ctrzeba z wiernością dopeł­
niać obowiązków tegoż stunu iWoiego, i.toćiest ęo 
potępia niewierność i próżniactwo wielu Chrześciao 
leniwych: to 11 Uwaga.—-? Aby można bydź 
zbawionym i poświęconym w stanie swoim, potrze­
ba komentować się temże stanem swoim przestaięe 
na rozrzedzeniu Boga, i to test co potępia zazdrość 
i szemranie niesprawiedliwe widu Chrzęści»#: to 
będzie III Uwaga —

Słowem, aby można bydź zbawionym w sta. 
nieswoitn, potrzeba bydź powobnvm; potrzebę, 
W nim pracować; potrzeba $<ę oim komentować -*»

Naylepiey to wiadomo tobie nayła tka wszy Pe­
nie ! czego nam potrzeba, abyśmy w stanie naszym 
zbawionemi bydź mogli». —- Oświećże nas dziś 
8 dobroci twoiey, abyśmy i uienczBśdćua ua»zy®
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Kąfdy (^lmściąnip ma sobip wyznaczony 
'|tąny‘ w którym go Bóg chce zbawić, i do ktôregq 
gospodarz ten niebieski go powolnie --- I toć jest 
idla Vizegó k*źdy Chrześcianiti iść powinien, w obie­
raniu sanu, za gipsern i wolą Boga, ą nic za głosem 
passyi, kaprysu i lekkomyślności« — 
#i .■ ' £ w rzeczy samey, mówi Laktancyusz, Bog 
fest oycem naszym, owszem więccy iak oycem ; żq 
łaś prawd < ycą każdego niezależy na samych tylko 
uczuciach miłości względem dzieci, ąlć też i pay» 
W çcéy na rozkazywaniu im,i na urz ądzeniu ich sta* 
pu, ^którymby byli $zczęśliwemi: wypada więc 
stąd, ii do Boga należy wyznaczyć Stau każde* 
frip, ą dg pąs powolnemi by di rozkazo m iegoj ■*» 
ITocabit we et egorespondebo tibi, —

Jesteście wy synami Boskiemi, mówi Paweł 
S., n:erządźcież śię^ięc^kp ludzie pNrpZtropnj i 
lekkomyślni, którzy ślepo idą dokąd ich passye pro* 
Wadzą f ale rządźcie się jako ludzie światli, którzy 
Wyrozumiewaią wolą Boga stosuiąc do niey postę­
powania swoię. Nolite jieri imprudentes sed"intel- 
ligent e r, qu.-e rit •voluntas Dei, — Pomimo tego 
mówię wam,iż jeżeli powołanie wasze ZWPH W^Ć? 
tylko pochodzi; iezeli obieracie sobie stari,w kt$ 
rym was JÎÔg mieç njechçetznaydzjeèiç w piip ttpt 
dnośęi zelwzględu zbawienia waszego, iuż tpdh til*
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.fotj dostatku talentów przyzwoitych, iuż dla gwaï- 
gownych pokus i wzruszania passyi, ;i iuż dla niedo- 

* pft »tatku laski i popiocy z nieba, Rozbierzmyż to 
W szczególności.

ł) Mówię naprzód, iż ieżeli kto nie iest powo- 
lanym od Boga, trudno, aby mögt bydź zbawio- 
nym w stąpię swoim a to dla niedostatku talentdw 
przyzwoitych. Każdy stan ma swoie właściwo 
obowiązki i swoie trudności, Potrzeba znać i umieć 
prawo* ażeby można bydź sędzią dobrym; pc trze* 
ba mieć naukę i p. bożność, ażeby można bydźdo- 
brym duchownym» podobnież i o innych stanach 
rozumieć należy;—Jeżeli więc zbywa komu w tych 
stanach umieszczonemu na takowych talentach, nie* 
podobna, a przynaymmćy trudno ięst, y by mógł 
bydź zbawionym v*Czemuż to? bo bez takowych 
talentów trudno mu jest dopełnić obowiązków etanu 
swojego ; a następnie trudno mu się zbawić

2) Nie d^ść natęmW stanie do którego nie 
jest kto powołanym od Boga, trudno iest iesztze, 
aby mögt bydź zbawionym z przyczyny pokus usta­
wicznych i gwałtownego wzruszenia passyi. — 
Czlowięku lekkomyślny wszedłeś w związki małżeń­
skie pomimo Woli Boga; obrałeś sobie, lekkomyślnie 
żonę, kto'ra ci nie była przeznaczona: doświadczać 
więc będziesz trudności i przykrości nieznośnych 
w stanie twoim, pod ktoremi uledź musisz» , A ie- 
Żeli moc odwagi twoiey odniesie zwycięztwo nad 
iędn^iakę passyi wnet od inney zwyciężonym zosta­
niesz, Jeżeli p kusa iedua nieoslabi cię, tedy druga 
zgubi cię i zniszczy zupełnie.—-

3) Ale to, co czy ni trudność naywiększą zbawie­
nia się tym,którzy nie sę powotanemi od Boga,iest



to ta* iźniemogą oni pozy tkowaćżłaski i darów 
Nieba, które są tym tylko wyznaczone* którzypoi 
wołani od Boga, tym. tylko da których rzeczona? 
Idźcie i wy do winnicy moiey, a co będzie spra­
wiedliwa, dam wam. Ite et vosin vineam meamy 
etquodjustum;fuerit dabo vobis. w_. - vt.|

Jle razy niegdyś lud Izraelski radził «çwoR 
Boga* tyle razy zawsze doświadczał dowodów miło* 
sierdzi a i dobroci iego nad sobą. Ale tez. znowu*, 
ile razy szedł za głosem swych, namiętności* tyle ra* 
zy Bog sprawiedliwy odmowił mu pomoc swoią»—- 
Coźnam stąd wnosić należy Chrzexciame? Oto, ii 
Bóg, mówi Chryzostom S * który iest hoynym 
w udzielaniu darów swych tym,^ którzy tdą-za gło- 
semiego, skąpym iest zawsze dla tych którzy się* 
sprzeciwiają, woli iego» Zatyka kto uszy na głos
Boski*, który, go powolnie do stara iakiego* obiera 
sobie stan inny przeciwny woli Boga :• Bog też po* 
Stąpi; sobie z n im według woli i sprawiedliwościswo- 
idy* nie czułym będzie na głosy-iego i wołania, od* 
mówi, mu pomoc swoią* a skoro tylko ocłmowi* 
trudne iuż tym. samym dla człowieka takiego »W 
wienie*

Ale- nie tylko trudno^ iest zbawionym bydź 
w stanietemu, którego Bog niepOwolał* trudno iest 
leszcze zbawionym bydź i temu,, który w stanie 
swoim do którego powołany, niedopełnia qbe* 
wiązkowi swoich;. Przy kład Saula i Judasza-po­
twierdza nam. naywięcey te prawdę. Wezwanym 
był pierwszy od Boga: ale ponieważ niędepełni
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\ rozkazów iego, z nieszczęściem swoim odrzuconym 
został Powołamm byl drugiódJezusa Chrystusa, 

yCZo’ ale niewierny m był powołaniu swemu Coż więc 
T o nim rozumie Zbawiciel? — Nonno ego vos duo- 

decim elegią et ex vobis unus diabolus est. —- Nie
. , dosyć więc iest bydź tylko powołanym do stanu ia- 
yh kiego «żebybydź zbawionym: potrzeba nadtowsta- 
01M nie swoim wszystkich obowiązków dopełniać zwier- 
'20Qi nością, potrzeba w nim pilnie pracować»
• tyki I toć to iest T o co ney więcey Paweł S. prosił i
Wo*?1' upominał pierwszych Chrześcian. Obsecro vos ego 
Cty vinctus in Domino Bracia moi naymilsi proszę 

loyay was i upominam ażebyście z wiernością dopełniali 
23 obowiązków powołania waszego* Ut digne ambu. 
nY 1 letis vocationes qua vocati estis» ——

, iwaamdy istocie, Chrzęści ante. Gospodarz
1 Ewanjeliczny nie na próżnowanie 'wezwał robotni- 

ków, ■ ale ażeby winnicę iego uprawiali. Podobnież 
)śch i gospodarz niebieski, Bog nasz dobrotliwy, niepro- 
ró» źno nas powolywa do stanu iakiego, ale zebys'my 
àDtl w nim pilnie robili co należy i pn co wali. Inaczey 
go;. winnica napełniona będzie chwastem i wielością 

ciernia/ a ogrodzenie ićy nieutrzymywane wystawi 
ią na łup nieprzyiac idł. . Okropne wyobrażenie

człoweka leniwego, który przez swoie lenistwo nie­
użyteczną uczyniwszy łaskę powołania swego, na­

to ty pełnionym zostanie nareszcie wszystkiemi występka­
mi nu,które nieprZyiadel duszwsercu ieg > zasiewa.*** 
’im I to to iest, co potępia niewierność i próżnia- 
a ÿ ■-* ctwo wielu Chrześcian leniwych. To iest, przez 
sap oo zasluguią na strofowanie gospodarza niebieskie- 
sen go Ut quid statis tota die otiqsil *m Potrzeba 

więc dopełniać z wiernością obowiązków stanu swe-
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go; potrzeba pilnie wstanie swoim pracować, cheęc 
bydź zbawionym Ais niedosyć jeszcze i na tem, 
potrzeba nadto kontentowaćsię stanem swoim prze» 
staięć, na rozrzedzeniu Boga, To trzecia iui 
[Jwaga. »

Uwaga nit
Wielu wyrażonych w dziiiçysze'y Ewanjelü 

rozumieli, mywi Łukasz S. iż większę odbięrę nad, 
środę nad innych £ przyczyny tey , iż naypierwsi 
przyszli do winni «y gospodarza, i że znieśli ciężar 
dpia i upału. Primi arbitrati sunt, quod plus 

_e$sent accepturi..>«•. portabimus pondus diei $
j - w

Podobnego mniemania ludzi, O jakże iest wię, 
Ję dotychczas pomiędzy Chr/eścianami,— Pycha, 
któraiestnienasyonę, Z drugięy strony miłość 
własna, która jmpochlebia, p iakże wiele razy wy. 
nosj ich nad innyęht kiedy nadętym fałszywemm, 
sługami wystawia, iż sę sami tylko payzdolnieysj do 
funkcyy i urzędów naypięru szych. drbityati$unt, 
quod pln$ essent accept uri. t—~

| toć jest dla cz go oni schną częstokroć od 
złości i zazdrości widząc innych wywyższonych lub 
porównanych z sobę. Pares illos nobis fecisti. 
Łudsie ci mówię oni, niemaiętyje, ile my zasługi»
nięmaię ztęm wszystkiem porówna,
pi $| z nami. =*=■ Oto zażalenia robotników wyraża, 
nyęh wdzisiev$zęy Ęwanjelii przeciw gospodarzowi; 
zażalenia wielu ięszczę dotychczas Ohrześcian wy» 
rtipne i niesprawiedliwe, które im przeszkadzaj do 
.pożytkowania Z ł sk i darów gospodarza niebie» 
bkiego^ z4alęuja, które im trudnię zbawienie. •**
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Ale złość ich powiększa się nierównie bardziey 
ze szkody ich nigdy nięnadgrodzong, kiedy dotych- 
źe zażaleń l^czę ięszcze szemranie przeciw rozxz§- 

ecii dzenm opatrzności —— Mówi. nam Ęwanięlia o 
robotnikach naiętych*, iż odt-brawszy nadgrodę 
IW018 szemrali przeciw gospodarzowi Aciigietk 

rp X<$ wvwUTiibflWt patreni family
Przyznaymy sięChrzęścianiezzawstydzeum 

,çrî* paszém. Bognadewszystko dobry, nad wszystko 
IT'ft ipHosięrpy, pad wszystko sprawiedliwy, iakim jest? 

p iakźe częstokroć Bog ten piepodoba się nam .
I jednak ? 0 iakżę często pycha pasza,, zazdrość i 

r ■łakomstwo uskarża się przeciw niemu, źalgcsię pa 
ubóstwo i mierność stanu naszego, w którym Pas 

■'c^v opatrzność ięgo umieściła*-^- Tęm czasem nie» 
* >V: masz dla pas nic wytępnieyszęgo, pjc przcciwniey. , 
iy ni szęgo zbawieniu naszemu, mówi Paweł 8« iąk 
!^azl szemranie przeciw Bogu, iak nieukontentowanie 
,wcn z opatrzności iego çoTtyn tnur»
•Imey -muraverunt ęt perierunt ab ^terminatore^ r?— 
W# . J sprawiedliwie ! Jakgź albowiem mieć może- 

pię pobudkę do szemrania i narzekania pa Boga? 
tokrCf Çzyliz dla tego, iż zosfaięcię W stanie miernym 
onyd jub podłym? ■ Aleć tę to s? stany, W kt°rydi 
fftite, nayłatwięy . zhawionemi bydż moźęęię . « 
oyai <??yliż dla tego.» iż was Bog zostaw^ wppfl1^ 
porw pjp j ubóstwie? '.«?■ Ak iakąź wam prosto 
wwwi krzywdę uczynił?■=». .4wę»- factd tiM M» 
ödem juvia^ Przyiaçielp moy, m^wi gospodarz Ewan* 
kŃP jeliczny, uskarżasz się pa pinie» ale ?dąię ßii si|$ 
iaN jż ci zadpęy krzywdy nieczymę- ™ 
and ' h jakiegoź powodu użalać się ieszczę mg« 
icflk* Żęcie przęęiw Bogn waszemu? ęzyiii dla tęgą.



àe irmîtyle łask odbierają od niego, ile wyati 
mi, apodobno i więcey, gdy tym czasem mniey 
mu służą i mniey mu są wiernemi *— Ale 
czemuż niesprawiedliwi^ *o spółbraciach waszych 
sadzicie? — A wreszcie chociażby zasługi ich 
miały sę tak w swoiéy istocie iak mówicie o 

g*- nich: —- bierżcie- iednak bez szemrania to, co 
do W3s należy? Tolle quod tuum eit. Czyliź 
niewolno iest Bogu czynić, co mu się podoba? 
i potrzebaź, aby oko wasze złośliwe było, iż on 
iest dobrym; An non licet mihiquod volts 
facere) aut oculus tuus nequam est^ quia ego ho­
stus sum? — '

Nieobowiązuycież się iuż odtąd, Chrzęście* 
hie, żadnym stanem, do ktorego powołani nie* 
iesteście — Powołani do stanu iakiego nieprze- 
stawaycie nigdy pracować w nim, z wiernością do« 
pełniaiąe obowiązków swoich. —— A gdy Bog 
do stanu, który wam przeznaczył przywiązał zba­
wienie wasze, bądźcież więc z niego kontenci, 
niepragnąc innego — nieszemrząc przeciw Bo» 
gu, ale przestaiąc na rozporządzeniu Jego. — 

Ach Panie ! czyń iuż z nami, co a się podoba. 
Czciemy iuż z głęboką pokorą święte rozrządzenia 
twoie- Poddaiemy się zupełnie pod wodą two­
ją, — Sz zęśliwi aż nadto, tężeli wykonawszy 
to wszystko, czego po nas żądasz, ostatni bę­
dziemy w królestwie twoiem, w ktorem spod«* 
Warny cieszyć sig z tobą na wieki- Amen,
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Niedzielę Mięsopóstna»
O Słowie Bożźsn,

*• M Semen est verbum Dei Luc. 8»
' 4|lr Nasienie iest słowo Boże,

'X.
mod, a 1 ak W rzeczy samey Chrześcianie ! nasieniem iest 
U mx ßayobfitsze n słowo Boże; nasieniem, które sam

Bcg rękę swoię zasiewa w sercach naszych, aby 
?hrze&W nich stokrotny wydawałopożytek. Tém 
ihm i czasem o iakie wieli: iest między nami, w kfó- 
) niepr tych sercu nasienie to riiepłódnerh i n’enzyteczné m 
nościj się staie! —Z kędże prz czyna hi rzadki te« 

gdy go? ♦ Zastanówmy się' dziś nad tém Chrze* 
wiya! Ścianie, Maywiększę tobydźmoże dia n s naukę 

kom inaywiększym pożytkiem
iccił Tém końcem zobaczmy naprzód, dla eto» 
Jego. go nieodn siemy pożytku z słów Boskiego ? —• 
i’Çpoi A poyem zastanowiemy się oraz d.a Czego odno- 
lZrz?*L'l$L.go msm ,?
wolyi , Wytłomaczyć niegdyś raczyłeś nayłaskawszy 

' . Panie Apostołom twoim przypowieść nasienia, któ-
, rem iest słowo twoie :r, r wtorzze nam dziś z do* 

n sr broci tw ■■len.-tn dołączenie Mów do serca na- 
azego, .które gotowe -iuż iest słuch *6 głosu twego. 
Mów,; co go oddala od pożytkuwania z słowa twe* 
$o; a co go zachęca. —■ Prosicmy cię o tötete» 
przyczynę N, Maryi Panny.



Uwaga I.
Chfżeśdanie iiiechay będzie nasienie iak naÿ.- 

lépizé, diewyda iednak z siêbie nigdy pożądane; 
go owocu, ieżeli w ziemi, w któręy zasiane, znay- 
duie, co przeszkadza płodności ićgO. ***• Podo­
bnież słowo Boskie, jakkolwiek dobrem iestiuro- 
dżaynytti nasieniem, hieprzynosi iednak pożytku 
żadnego, ieżeli w duszach chrżeściańskich znay; 
dnie przeszkody cale Sobie przeciwne. Juz 
zaś iakież to bydż mogą przeszkody, w duszach# 
które gó śtuchaią? — Wymienił ham ie Jezus 
Chrystus wdziiieysżey Ewanjelii dosyć obszernie» 
Ani zdaie się iaka potrzeba wyśżiikiwanią nowych^ 
Rozbieramy ie tylko W szczególności, a dosyć to bę­
dzie dis poZnània : czemu Z śłówa Boskiego nieod- 
nosiemy*j)ożytku? —— , , ti . v

i) Wyszedł teri mówi Jezus Chrystus# ktoty 
sîeië nasienie' swoie A gdy Siat: iedno pad/p 
podle drogi i podeptane iest, a ptäcy niebieścy 
podziobali ie. — Otóż pierwsza przeszkoda i 
pierwsza ptzyćżyriS, dlaczego' nieodndsićmy po-‘ 
żytku ż słowa Bożego.

Upada słowo'Rdśkić podle drogi, to iest pa­
da na Serca próżniackie* rozproszone, podzielo­
ne pomiędzy Bogiem i światem; na dusze które 
Zatrudniaj się inńemi w -cale interesśami," aza- 
tiiedbuią intereSsu zbawienia Swégô; na dusze# któ­
rych umysł i śerce napełnione są miłością wyśtę- 
prią stworzeń; na dusze, które przychodzą siu- 
ćfere stówi Bożego iakóby tylko zezwyczaiu1 dla 
pokażańta Się szczególnie, że należą ieszcże do liczb/ 
€hrżeściati/~ '•
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K tak wchodzi słowo Boskie tylko wuszy 
lie iaku hasze. Słuchamy go mówi Jezus Chrystus Audiunt, 
poz^jj. Ale ponieważ mu nieotwieraiKy natychmiast ser* 

iane.zg Ca naszego, aby W niem skutkować mogło, a za- 
—. pc' tern nasienie to.Boskie zostaie się tylko tia dro* 
i ifstii! -dze,- a następnie część lego by Wa podeptane Con- 
k MjJ Sulcatum esi; część Zaś druga zostaie pożarta od 
tick g. ptastwa drapieżnego. . Polucrcs cwli comederunt 
Ati./ illud. «■* Nareszcie, abyśmy słucha jcsłowaBo- 

y dna ^eg° Ateuwierzyli, a uwierzywszy niebyli zbawie- 
n ieje ni przychodzi szatan Î resztę ziarn wybiera. ÿc* 
thc7., wt diabolus et tollit y er bum de corde cotum» WZCfl f ■ « . . r / .7
nowy credentes salin pant.

f0 i) Drugie zaś upadło między ciernie, a spei« 
tern Wzrósłszy. ciernie zadusiło ie. — Otoz.dru­
ga przeszkoda i druga przyczyna dla czego nićo J- 

Uj k nosiemy pożytku z słowa Boskiego Nie iest to 
|no , iuz nasienie podeptane, ale Co iest nasienie prżytłu- 
njej throne, — Nie iest to iuż słoWo ktorego serca 

eszh Rozproszone i podzielone słuchaj ; ale, to iest słowo, 
któremu bogactwa, rozkoszy i zbyteczne starania ży- 

S1Cni' ćia riaszegO przeszkadzaj do wzrośtn i Wydania 
Z siebie pożytku. A sollicitudinibus et divitiis 

to ifi et voluptatibus vita» euntes suffocantur et nofr.refe* 
poda runtfructum. x »

ii«ck Ï W samym skutku*, Chrzęści a nie? Człowiek 
mi, i Opływa jcy w dostatki, a zatem cźłc wiek zatopiony 
uszej W roskoszach i' zbytecznych staraniach życia tctaź- 
15 iji nieyszego, nieczułym iest na Wszystkie iakiek-.lwiek 
odą j bądź prawdy y owszem Zatyka on Uszy swoie,- i‘Ck 
aafflih ieli czasem Otwiera' na' słuchanie ich, tedy ty lkO fydfy 
(jojici które pochlebia j passyom iego. Impediment* 

tunt now ddjù$rteniaŸi onera» neu subtidi*«. Dé&t# 



te, ' mowi Salwian, których im Bog t dôbrstï swô* 
iŹy udzieliły stan pomyślny, w którym ich umieści^ 
powinnybyim ułatwiać słuchanie słowa Boskiego 
w spokoyności; powitmyby im pomagać do naby* 
ciacnéty: ale przeciwnie dobra ich sędla nieh sie* 
ciamr, które ich Wstrzymuję ; pomyślność ich cię* 
i’arem, który ich przy wala Impedimenta bet 
sunt non adjumentaonera non subsidia.^— A tak 
słowo twoie o Boże dobroci ! pomiędzy temi cier* 
r iami przytłumione zostaie bez wydania z siebie po* 
żytku —
< 5) Lecz nakoniec mdwi Jezus Chrystus, nasię* 
nie inne upadło na opokę, a wszedłszy uschło, iź 
niemiało wilgoci. -*• To więc trzecia przeszkoda! 
trzecia przyczyna dla czego nieodnosiemy pożytku 
Z słowa Boskiego*

'Iw samey istocie, takić lest stan mdwi Grze­
gorz S. Ćhrześcian zatwardziałych. Cor ejut indu* 
rabitur quad lapit Serce ich twarde test iak opd* 
ka Krople wody padaięc ustawicznie mogę w niey 
uczynić małe wydrążenia, ale iey skruszyć nigdy 
niemogę Podobnież słowo Boskie może uczynić 
iakiekolwiek w zruszenia W duszach Ćhrześcian ta* 
kowydh, może mieć wzrost jakikolwiek, ale nie* 
znayduięc dostatecznćy wilgoci usychać musi. —

Mo'w im o sędzię Boga straszliwym, o śmierci 
nieszczęśliwcy grzeszników, o karze okropney po* 
tępionych $ słuchać cię będę, wzruszeni będę mo­
wą twoię, alec oto też iuż wszystko, co czynię.—* 
Słowo więc Boskie nieznayduięc w sercach ich wil­
goci, niemaięc z strony ich powolności , miłości# 
smaku i szacunku, usychać na skale téy musi, —“ 
MowMoyżcszul mow doFaraoua, słuchać cię
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ićdo * two*ie< cuda, które czynić będziesz w przyto-

j^Z k*- ' J J * ♦ " ' " * " ' V V W łłM w

ha niey nié mogą : ponieważ niemałą przyzwoi* 
“ tey wilgoci. Natum aruitquia non habebat hu-

temi» *7yT™.morem. -,— 
“«'ii rux;Otóż Chrześcianie! dla czego nieodnosie-

my pożytku z stówa Boskiego.— Oby iuż odtąd 
Da! żadne* myśli i pragnienia rozerwane, próżne i 
°’ oboiętne; żadne starania-zbyteczne,życia tego J 
, 1 róskoszy ż.idne,. ani miłość bogactw, ani złe na- 

togi,'które zatwardzaią.sercai niebyły nam prze- 
, ,  szkodą do pożytkowania £ nasienia Boskiego.— 

Oby gwałtowność pas,syy, glosy świata które się 
1 codziennie o uszy nasze obiiaią niezagłuśzały w 

uszach i sercach naszych słowa Boskiego, — 
Ale dziś, ab! dziś zaraz ieźeli głos usłyszemy 

Ve r Boga, otwiéray my serca nasze nasieniulemu bo- 
®UQ śkiemu; Jest ziemia dobra, na ktore'y nasienie 
esciai to wydaie stokrotny pożytek : niechże taka będzie 
i >»i cząstką naszą. Umieymy szacować słowo Bo- 
|U$1, ‘ skie, umieymyź niego poźytkować! — A to dla 
os® czego? Nad tom zastanowili y się leszcze w dru- 
psefl |;iey uwadze.

ryni#.- 
ich i

Słowo Boskie, mówi Rupertnss iest £ro«- 
w®' dłeni łask Boskich, początkiem dobródzieystyf 
Ml B < ga, tlómaczem woli iego$ znakiem nieskoń- 

H
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czonéy îego dobrocinarzędziem mocy i zwy« 
• cięztWa iegoŁ-— Po.trzebaż zawstydzić błędy po- 

gaastwa, upokorzyć pychę Filozofów, skruszyć 
bożyszcza, zwyciężyć zatwardziałość grzeszni­
ków,' umocnić chwieiącą się cnotę sprawie dli­
wych: tedy wkłada Bóg w usta Apostołów słowo 
swoie i wszędzie to odnosi pożądany skutek. —- 

Ale nigdy człowiek pospolity tvle powie* 
dzieć niemoźe ile człowiek dachem Koga napeł­
niony* Słućhaymyź więc, do mówi mędrzec; 
Pański o słowie Boski e'ni: Neque herba, neque 
malagma sanavit eos, sed tuus Domine sermo«, qui 
sanat-omnia. Niemasz w naturze naytaskawszy 
Panie, niemasz lekarstwa takiego na ziemi, ani 
zioła takiego, któreby zdolnem było do ulecze­
nia chorób ludu twoićgo. —- Ale skoro tylko 

' luźyiesz słowa twego f wszystkie duchowne sła­
bości natychmiast ustąpią. Niemasz występ­
ków, niemasz złych nałogów, niemasz passyy, 
ani p.-ktis, któreby nieustepowały mocy słowa 
twpiego, które wszystko ledzy. Neque herba, 
neque malagma sanavit eos, sed tuus Domine ser* 
-»no, qui sanat ontniq. Niemasz, coby było bez- 
piecznieyszegoé coby byłą zbawiennieyszego# 
na uleczenie wszystkich chorób duszy.— Jeżeli 
co potrzeba palić: ogniem iest słowo twoie; le­
żeli co zm ękczyć, wodą iest; ieżeli co skru­
szyć? słowo twoie młotem iest kruszącym nay- 
twardsze skałv. —

. A z tąd Chrześcianie! Wnoszę iu'ź,.iź każdy 
2 was obowiązanym iest słuchać słowa Boskiego, 
aby mógł pożytkować z niego* -—

2) Ale dla przekonania się lepszego o tey
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o słowie Boski em zastanawiając się, nad wy- 
razami proroka Króla, opisuiącemi czynności sio* 
wa tego świętego w duszach Ćhrześciańskich. —> 

'Vox Domini super aquas, Znayduią się 
Chrześcianię, którzy płynne mi są naksztalt wódy 
i przyymuiącemi wszelkie jakiekolwiek wzruszę* 
nia. Są to ludzie, którzy niemaią w sobie ża­
dne y stałości-j ludzie, którzy dziś pragną rzeczy 
iakowey, a jutro Jey bynaymnie'y nieżądaią, 
Wzruszeni zawsze prawie i miotani tylu pasśyami 
różnemi, ile się różnych przedmiotów wystawia 
i nastręcza ich oczom. — Dusze ułomne ! Dusze 
chwieiące się i niestate zńfe, chodźcie słuchać 
•słowa Boskiego : uczyni to was stałemi w przed­
sięwzięciach waszych i nakłoni do cnoty. Fox 
Domini super aquas.

•Fqx Domini in virtute. Znayduią się Chrze- 
ścianie, którzy dobre maią zamysły , ale tak są 
słabemi, iż niemaią tyle odwagi, żeby zeiwali 
Związki z światem , ażeby się oparli i przeciwili 
pokusom ciała i szatana, ażeby czynili to co ro- 
zumieią koniecznie bydź potrzebne do swego 
zbawienia. **- Potrzebą oddać, co iest cudzego, 
■nie leżeli oddam tedy zubożeję; — potrzeba 
uczynić sprawiedliwość bliźnemu y ale lękam się 
■abym przez to nieobrazil iakiego przyjaciela me* 
goj potrzeba poiednać się z sąsiadem, 'ale co o 
mnie ludzie powiedzą? osądzą mię za boiaźli- 
wego. —- Dusze ułomne chodźcież więc, chodź* 
cie słuchać słowa Boskiego:umoćni to was W 
przedsięwzięciach Waszych i wyniesie nad wszy­
stkie względy Judzkie. F»X Dewiini in virtute»

7 'prawdzie tiważmy ieszcze, co mówi Chryzostôïù 
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Fox Domini in magnificentia. Znaydtnlg 
sig Cbrześcianie tak ‘chciwi i łakomi, iż źadney 
chociaż mogą nie czÿnig jałmużny, Widzą oni 
ostatnią potrzebę bliźnegó; pozna ią hieśzczęśli- 
we okoliczności, w których sią^naydiiiht tym­
czasem żałuią szeląga na wspOmôzénië iegd. 
—i Chodźcież łakoihi! cbotiźce słuchać słowa 
Boskiego: zachęci to was do dobrOcźyhności 
rrzynaymnie'y, ië/.eli nie do wspaniałości, Voie 
Dómini in magnificentia. -4-

Fox Domini confringentis Cédros. *Znaydui| 
się Chrześciariie dumni i pyszni, napiiszeni fał­
szywymi iakifcmiś zasługami, ludzie nadęci prę­
żnością, którzy różumieią, iż wszystko podle­
głem im bydź powinno, wszystko schylać się 
prźed tnemF i wszystko ulegać pysze ich i Wynio­
słości. 1— Spoglądaią oni na siebie iako na ludzi 
innego wcale gatunku niż i nah — Są to cedry, 
które niegodziwe podnoszą głowy swoie , aż do 
ńieba, ci którzy z mieysca tego wyst kiego,’na 
ktôre'm ich pycha postawiła, spoglądają na bliź- 
hego iako na krzew maleńki, który wzrasta i na- 
tychmiast wiednieie pod ich nogami. —Chodź­
cie pyszni! cfodźc e słuchać słowa Besk1 ego; 
upokorzy to was i sktuszy. Fox Domini confrin­
gentis cedrós. — Bądźcie równie pysznemi iak 
Ochozyasz i Achab; poiriimó iednak tego za- 
wstydzi was Eliasz, à Minister ten, którym wy 
pogardzacie powie wam niczego się nielękaiąć! 
Prochu i ziemio z Czegóż się niasZwynosić? Dziś 

x ieSteś jutro możesz ńióbydź, Ł Dziś jesteś czczo­
ny, itittö cię mógą przeklinać i Wrzucić pod nogi» 
Vox Domini confifingèntis cedros,"—



, nayi' Voxv Domini intercidentis jlammam ignis» 
tizadj, £nayduią się Chrześcianie temparamenty krwi- 
•tyłlt ?tego; ludzie , którzy szukają roskoszy, którzy 
eszcty‘ wchodzą w związki przyjaźni występney^ którzy 
1. ty chcą i kochać i bydźkochanemi, którzy chociaż 
1,6 ty ich to wiele kosztuie, czynią iednak zadosyć pas- 
iać situ syi swoiey, którzy znayduią nieszczęśliwe ofiary, 
źyiny i którzy ie poświęcaią passyom swoim» — Chodź­
ki, f) pieź więc zmyślni ! chodźcie niecgyśęi ! chodźcie 

słuchać sława Boskiego; głos ięgq ^aleie wasz 
'naydi ogień, przerwię prajyiaźni wasze.występne. Vox 
izenif Domini intercidentis flçimmam ignis. -*-6, Bądźcie 
lęcijy tak skłonnemj ‘do roskoszy fok Magdalena., tak 
o pod w nich zatopionemi fok był .Augustyn; nawróci 
n lać cle *się jak onj, Vox Domini intercidentis jiam» 
iwye mam ignis,
na li Vox Domini conęutientis. desertum, commo» 

toct vebit dęsertum cades. Znayduią się Chrześcianie 
iet i rozwolnieni niepokutuiący, zatwardziali; znay- 
âéto duią się dusze, których zdaie się, iź łaska iuż 
ą na! więcey nieoświeca, ani ogrze'wa. A leżeli sionce 
nstik przyświeca ieszcze pustyni tey kadest tedyźaden 
. Q, promień, iego nieprzenika ciemności iey iaskiń 

napełniony^ węzami. — Znayduią się grzeszni- 
fxnń c.y takowego gatunku ; znayduią się, ah! iakże 
Dcnlj; ich liczba iest wielka! Te'mczase'm jakkolwiek 

zbawienie dla was trud,ne', chodźcie i.ednak nie-
' , szczęśliwi! chodźcie słuchać słowa Boskiego: za- 
tltbi Palit0 scrca wasze, których nic dotychczas zapa- 

lić nemogło; wyruszy sumienia wasze, które
7 „ są jaskiniami napełnionemi obrzydliwością zbro- 

dni. Vox Domini conCutientis desertum, com* 
movebit Dominus desertum cades. •—



Otóż iakie są skutki słowa Boskiego w du. 
yach chrześciańskich!' — Otóż pożytki z nasię« 

nia tego świętego! — Otóż przyczyny dla czego 
słuchać go mamy, dla czego poźytkować z niego 
powinniśmy; —*'

Tem czasem o iakże wiele i est Chrześcian, 
którzy słowem tym tak zbawień nein, ieźeli nie« 
pogardzaią, tedy pçzynaymnie'y oboiętnemi są 
względem niego ł—• Ale ah nieszczęśliwi! i na » 
coż wy sobie przez wzgardę tg słowa Boskiego, 
i oboiętność waszą ku niemu zasługuiecie, ieżeli 
nienato, aby was Rog w gniewie swoim ukarał 
tak, iak się niegdyś oświadczył względem żydów* 
Fmit fnis super populum meum Israel* Czas iuż, 
ażebym Zgubił lud móy ; ażebym go zgubił na 
zawsze, mówił on do proroka swego Amosa, 
Stridebunt cardines templi in die illa « * * in omni 
loco projicietur silentium* Mury kościoła straszny 
odgłoś wydadzą, gdy milczenie głębokie z stron 
iego wszystkich nastąpi, —- Niechce lud móy 
chodzić do świątnicy, aby słuchał słowa mego: 
zemszczę sig więc nad nim, a zemsta moia będzie 
okropne milczenie, — Nie będę więcóy mówił 
do niego, i przysięgam, iż niezapomnę wzgardy,, 
którą czyni ministrom moim. Juravi * * * si 
oblitus fuero usque ad f nem omnia opera eorum. — 
Dotknę głodem ziemię iego, niegłodem chleba 
i pragnienia wody, —- kara ta mogłaby ich 
zwrócić do swych obowiązków — ale głodem i 
pragnieniem słowa moiego. Mittam famem in 
terram, non famem panis, neque sitim aqua sed 
audiendi verbum Domini —- głodem i pragnie« 
niem y które t ich osłabią i pod któremi upadną
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bez powstania. Cadent st non resurgent 
ultra, «—

I potrzebaź ieszcze tego Chrześcianie nię. 
szczęśliwi, abyśc'6 satrio chcąc ściągali na siebie 
karę, którą wam Róg w gniewie swoim grozi? — 
Wolicieź ginąć w głodzie i pragnieniu, aniżeli 
zasilać się słowem Boskim» które waszym iest 
pay właściwszym pokarmem? — Ąh! poprawcież 
się raz przecię z błędu waszego. Owszem dziś 
ieszcze ieźli usłyszycie głos Pański niezatwardzay- 
cie serca waszego, ale odzywaycie się z proro­
kiem do niego: Mów Panie, aby sługa twóy 
słuchał! Mów oto serce moie gotowe iést czynić 
to wszystko, co tylko mu rozkaźesz. —«•

Obciąłbym się zemścić nad nieprzyjacielem 
moim, ale ponieważ mi mówiono, iż mi tego 
aakazuiesz, przeto oświadczę się natychmiast ku 
niemu zprzyiaźnią moią. Chciałbym użyć 
rozrywki w tym domu : ale ponieważ głos twóy 
zakazuie mi wchodzić do mieyść, gdzie cnota 
naruszoną Bydź może: niepoydę więc ** 
i, t, d.

Szczęśliwy Chrześcianin, który czuié w so­
bie takowe wzruszenia, i który kołd ten słowu 
Boskiemu oddaie. — ; Nasienie. to święte wyda 
bezwątpsenia w sercu iego stokrotny pożytek, za 
który odbierze obfitą nadgrodę w szczęśliwcy 
wieczności. Amen,



120

M o w .ą
ną

Niedzielę Z a p o s t n ę., 
O czterdziesto godzinnem Nabo-s 

źeństwie*

, Dowtin«, ut videam. Luc, ig#’ -
Panie, abym przeyrzal.

Z wszystkich rzeczy, które ściągnęły łzy i wzdy-s 
chania Jeremiasza proroka, nieznayduię któraby 
wnętrzności iego rozdzierała z większą gwałto­
wnością i boleścią iak spustoszenie kościoła Jero­
zolimskiego. — O kościele Syonù ! mówił on z 
żalem naywiększym, o kościele Syönu, niegdyś 
schronienie nasze w nędzach naszych, przedmio­
cie naszych reskoszy, świadku radości, kanale' 
łask i miłosierdzia Fańskiego, iakimże przypad­
kiem iesteś dzisiay opuszczony? Kościele wspa­
niały tronie majestatu Boga, mocy i chwały iego, 
iakżeś się aamienił w leżysko zwierz^ : i skądże 
to pochodzi: że niegdyś napełniony ludem, który 
zewsząd przychodził na uroczystości twoie, opu­
szczony teraz iesteś, tak iż nikt nieprzychodzi na 
święta twoie? Bramy twoie zniszczone, mury 
obalone; ieżeli masz ołtarze, te bez kapłanów; 
ieżeli masz kapłanów, ci bez ofiary ; ieżeli masz 
ofiary, tych nikt nieofiaruie, iesteś w upokorze­
niu i niewidać tylko nie przyiacioły twe, którzy 
się ciesżą z nieszczęścia twoiego, —■ Vi« Sion 
ugent co, <pco4 non $int> veniant a4 solcmni*
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fat em, Omnes porta ejut destructae , sacerdotes 
ęjus gementes, virgines ejus $qunlid<e, et ipsa op- 

j $ pressa amaritudine s facti łunt hostes ejus in capite 
ft inimici ejus locupletati sunt.

NiLq, Uważaiąc Co się dziele w dniach tych nie­
rządu i obrzydzenia ; cóż czynić możemy z -stro­
ny nasze'y Kapłani Pana, ej. co uczynić macie z 
s woidy dusze święte i leżeli n i epłakać gorzko iak 
Jeremiasz w czasie tym gdzie zbrodnie tryum­
fują, gdzie nierządy panuią, gdzie występki ko- 
ronuią, gdzie wszystkie ulice/ pełne ślepych i 

Zt wzt scalonych, którzy iak szaleni biegaią, i gdzie na 
Fstorai zgorszenie religii naszey kościoły są tak opu- 
1 gwa/ti /§zczone, iż prawie nikt nieprzychodzi na ich 
^°ą]eri uroczystości* Non sunt., qui veniant ad solemni- 
wil on tatem.
nit^ Plączemy corok i oczekuiemy z niecierplj- 

rzedin wością świętą, aby niebo wysłuchało wzdychania 
l> kat nasze, i dla tego czterdziesto — godzinne nabo- 

źeństwo w tym kościele iakó i w innych jest 
de w; wniesione,aby przez pobożność publiczną zemścić 
«yitji się w pewny sposób z niewag Jezusa Chrystusa, 
i które mu źli ludzie odnawiaią w tych dniach 

wzgardy i okrucieństwa, iak niegdyś Żydowic w 
)ie,op Jeruzalem* Ecce ascendimus fjeros olimam et con* 
bedzi« summabuntur omnia qua scripta sunt per Prophe* 
i, œoij tas de filio hominis. Tradetur enim gentibus et il*
)hnół; ludetur et flagellabitur et. conspuetur : ft postquam 
ili œs flagellaverint occident eum4 —*.,
oko® Na koniec głosy nasze i wołania wstąpiły 
która aż do Trybunału majestatu Boskiego. Jezus 

•«Sil Chrystus, który słysząc nasze ięki i widząc łzy 
il» nasze, raczy zstępować w tycji trzech dniach na 



ołtarze, i rozlewać laski swe, dice i nas uleczyć 
iak dzisieyszego ślepego i ńietrzeba nam hię wię. 
c,ey iak tylko Zgromadzać się do świątnicy i zbli. 
źać do świętych ołtarzy iego, A zate'm dla czego 
powinniście schodzić się w tych dniacli do ko­
ścioła na uczczenie go w nayświętsżym Sakramen­
cie? iest to pierwsza Uwaga« W iakim duchu 
schodzić się i czcić go macie iest to druga 
Uwaga.

Nikt nie może przyyśę do ciebie najłaska­
wszy Panie, ieźeli go ty sam niepociągniesz do 
siebie, prowadźźe nas więc w dniach tych przez 
laskę twoię, w których cię szczególniej uczcić 
chcemy, gdy cię milliomy innych ludzi znieważaią- 
Oto iuż masz gotowe serca nasze, usposób ie 
tylkb, aby były godną ciebie ofiarą. Prosiemjr 
cię oto przez przyczynę N. Maryi Panny,

Uwaga I.
'■ Pierwsza przyczyna, która was obowięzuie, 

abyście się tu schodzili na uczczenie Jezusa Chry­
stusa iest to Interess bliźnych waszych, którzy 
przez nierządy, zapustne ściągnęliby podobno 
ostatnie nä siebie potępienie, gdybyście go od 
nich nieodwiócili przez wasze modlitwy. —- 
Ab! Bracia moi, o iakze wiele w te'm m-eyscu 
grzeszników, którzy są w niebezpieczeństwie 
^guby, ieźeli im nieuczynicie pomocy duębo- 
wnej, i ’ieźeli miłość wasza niezawiesi zemsty 
ich sędziego? — Liczba grzechów ma swóy ko­
niec i ograniczenie, a gdy miarka iest raz dopeł­
niona, potrzeba, aby grzesznik zaginął, —



Znosi Bóg pewną liczbę twych grzechów, ale 
naypièrwszy, który po tey popełnisz dopełni 
odrzucenia twego. Wyleway Izy i ięki, miara 
twoia gdy dopełniona potrzeba abyś ginął. Iw- 
pieta mensura non est amplius misericoràislocus* 
Augustyn S. mówi.

Ubogi Ezau tracąc swoie pierworodztwo, 
nie wiedział, iź wkrótce zbliży się iego nieszczę* 
ście ; Saul niewiedzial, iź ochraniane Amaleka, 
przeciw rozkazowi Boźemtl, zasłuży na odrzu­
cenie swoie; niewiedział Aman, aby sam był 
zawieszony ua szubienicy, którą dla Mardocheu- 
sza zgotował; Niewiedzial i Baltazar, iź piiąc z 
Naczyń świętych surowo za to ukaranym będzie, 
Z te'm wszystkiem iednak* chociaż ci nieszczęśliwi 
niewiedzieli nic o swôiém nieszczęściu, stalosig 
to iednak. Miara ich będąc dopełniona, potrze­
ba, aby zginęli, i aby gniew Boga dotknął ich. —

Ludzie nierozumni, którzy się weselicie, 
którzy biegacie po ulicach z balu na bal, z wido­
wisk ua widowiska podobno to będzie dopełnie­
nie grzechów waszych,' a wy nic niewiecie. —• 
Cieszycie się; ale podobno przez to dopełnicie 
waszego odrzucenia. — Obżarstwo wasze, po­
dobno was zgubi iak Ezaua, nieposłuszeństwo 
wasze iak Saula, zemsta iak Amarra, miękkośc i 
pijaństwo iak Baltazara, nieczystość i niegodziwe 
żądze iak starców ©skarzaiących Zuzannę.i 
Lud Boski miał ieszćzę odrobiny ^pokarmu w 
ustach swoich, gdy zginął. — Ah !1 rozumiecież, 
iź prowadząc życie iakię prowadzicie, nieądbie- 
rzecie podobnego sądu?—-

Dla wstrzymania więc cząstki zemsty Bó-
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skiey zachęcamy my was kochane dusze dnia 
■ dzisieyszego. abyście.s^ę tu schodzili rzucać przy 

nogacft ołtarzy i prpsić o laskę za temi nieszczę- 
śliwemi wprzód nim miarka ich zbrodni dopeł­
niona będzie. Dobrym iest Bog, miłosiernym, 
i takę mą rozkosz w darowaniu, iż rozbraia się 
natychmiast skoro tylko widzi łzy i słyszy wzdy­
chania —-

Niegdyś dwóch ludzi sprawiedliwych dosyć 
było do wstrzymania ramienia iego i przeszko­
dzenia, aby żadnego niezniszczył grzesznika.— 
Nietrzeba było, iak tylko dziesięć osób dla uwol­
nienia od pożaru Sodomy i Gomorryj a miasta 
te występne nie byłyby w proch obrocone, gdy­
by się w nich z naleść mogło dziesięć dusz spra­
wiedliwych któreby się modlić za nie mogły. —- 
Moyżesz. sam wstrzymał bieg zemsty Boga, gdy 
iuż był gotowy zgubić lud Izraelski. A iako oy- 
ciec, który iest w gniewie przeciw swemu syno­
wi, cieszy się, gdy mu z ręk iego odbieraię ró­
zgi, podobnież mówi 8. Augustyrr,Bóg cieszy się 
widząc dusze sprawiedliwe które wstrzypruig ra­
źnię iego i przeszkadzały zemsty. —

Piękne mamy wyobrażenie tey prawdy w 
piśmie świętem- Niezbożny Nabal znieważył 
Dawida słowami przykremii dzikością swoię nie­
drere mu udzielić czego źędał. Pan ten zagnić* 
Winy umyślił zemścić się nad nim,<i w skutku 

i posaedł przeciw niemu z cztery stami żołnierzy, 
, aby go zgubił. Abigail przestrzeżona o tein od 

sług swoich, wyszła natychmiast przeciw Da­
widowi w nadziei ułagodzenia go, i skoio 
go tylko uyrzała, padła na ziemię i oczy łzami
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zslewia'i?ć rzekła mu : Pozwól mi Panie mówić 
(fó^lttbie i racz mię słuchać. Zapomniy W. 
Królu krzÿwdÿ; ktor? ciNabal m?ż móyuczynił» 
Jest ‘to człek nięrcżumhy. jmię samo oznacza 
głupstwo iegö« — t)by tiigjy niemowiono, iźeś 
wylał krew ńieszczęliwego i żeś siçsàmzem* 
£cił. — pamiętiy na służebnicę twoi? i facz ode* 
brać ten prezent, który ci przynoszę. —

Niewiasty Chrześciańskie! oto co czynić 
macie w cżaśPe tychdni. —■ Podobno macie mę­
żów rOźwifźfych, i piiaków f* mężów którzy lu­
bi? nierż?dy| mężów którzy i ak Nabal $? dzicy-, 
i nietozumni, któjzy balami się bawi?, gdy tem 
Czasem Bóg górnie się do zemszczenia się nad 
ńiemii; 4 Quarto ol> rtm cimsidcra et recogit<z, quid 
facias: quoniam completa est malitia adversum 
Virum fuum et adversum domum tuam« T oć i est 
dla ćźego obaćz i tiWaż cb masz czynić.— Złość 
tyćh grzeszników wkrótce się dopełni, -piorun 
w krótce spadnïè ntt igłowy ich i domy wasze. 
Czyńcież wiçè,' co uczyniła roztropna Abigails 
a nigdy* nieoświadćźycie większęy miłości ku 
mężońil iak w.ctrzymfii?c nad niemi sprawiedli­
wość Boga. -— Chodźcie do kościoła, rzucaycie 
się do nóg Boga Dawidowego ; mówcie mu ze 
łzami :;‘s ZapomniyPanie ! zapomniy krzywdy, 
ktÓnyćr grzesznicy tacy czyni?. $?fó nierozumni, 
ki°izy się zabawiai? icieszą, gdy się ty gotuiesz 
na ich ukafańre. Sećundum nomen tùum- stulti 
sunt et sttdt'itfa est cum cis.; ;

8łai<>fi Z t?d < Óż nast^i ? Tó èti nastąpiło .dla 
AbigailJ z1 szyźęś&af Nabala. Dawid- Wysluchât 
próśbg tdytozumnóy hrew fatty i rzeki iey;t 'Będść 



błogosławi osa, źeś|‘mi§ wstrzymała od wylania 
krwi ,męża'twego» Gdybyś była nieuczyniła te­
go i gdybyś mię nieuprzedziła : zaprźysięgam 
się przez Boga Izraela, iż nitro zrana api człowiek 
.ani żadne zwierzę .niczostałoby się u was przy 
^ycniv—- Jdź więc w pokoiu do domu twego. 
Uczynię o co mię prosisz. ~ Błogosławionemi 
i wy będziecie, gdy w dniach tych nierządu i 
ybrzydlości rzucać się bçdzjecie do ndg Bogazâ 
grzesznikami. Uczynicie mu roskosz stąd, iż 
wstrzymacie go, od wylania krwi, iedni mężów 
swoich, inni dzieci, inni krewnych, przyiacioł, 
sąsiadów swoich, -p Jezus Chrystus wzgląd 
jmieć będzie na głos i wołania wasze, Odbiorze 
ofiarę, modlitw waszych, kt»rą mu składacie’ 
Uczyni to, o co go prosicie.—» , |

a) Druga przyczyna, która was obowięzuie 
do schodzenia się nâ to-czterdziesto godzinne Na* 
boźeństo, iest to wasz własny Interes. Niemasz 
z was żadnego, kto'ryby nieobraził Boga, a na* 

x stgpnie inemasż żadnego, któryby obowiązanym 
niebył ułagodzić gniew iego. —• Już zaś toć iest 
czego wy sami przez się uczynić nie możecie, a 
następnie ieżeli to chcecie skutecznie uczynić, 
potrzeba wam używać sposobu, ktdry wam ko* 
ścioł w dniach tych podaie. . Wystawia on Je­
zusa Chrystusa na ołtarzach iako ofiarę grzech o'w 
waszych y wystawia, abyście się z nim łączyli, 
końcem odebrania odpuszczenia i oddania Bogu 
czci, która mu się należy. —

Nie masz iak tylko syn Boski, ktPry może 
złożyć cześć prawdziwą i godną: ponietyażnie 
ma pi<5cż niego, któryby istności nieskończoney
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mógł oddać hołd nteskończoftyt a zatem z niin 
tylko łącząc s ę możecie uczcić wielkość Boga i 
ułagodzić gniew i ego. —Tak prośby moie, ie- 
źeli nie są złączone z prośbami Jezusa Chrystusa 
na nić się nieprzydadzą; tak Izy moie, ieśli nie 
są złączone ze łzami Jezusa Chrystusa, są łzami 
nieuźytecznemi) tak zadość czynienia moie, le­
żeli nie są złędzone Z zadość Czynieniem Jego, są 
płonne. ■*»- Otdż co mogę w dniach tych uczy* 
hić! t tëlî td iest sposdb poiednsnia i odpuszcze­
nia, ktdrÿ kośćioł nam podaie. Mogę ia złączyć 

( sprawy i cfiàry tńoie, ż sprawami i ofiarami Je­
zusa Chrystusa* Mogę uczvnié, iż mi udzieli 
łaski, skruchy i żalu, i ię mię postawi w stanie 
odebrania zuąt ministra odpuszczenia wszystkich 
grzechów«

I toć, iest dla czego Chrzescianië na Babo* 
żenstwo to uczęszczać powinniście.-**- Ponieważ 
Jezus Chrystus iako Kapłan i ofiara, ofiaruje się 
oycu swoiemti za grzechy wasxe i zachęca wdf, 
abyście przystępowali na odebranie odpiiszczeV 
nia: przystępńycieź wszyscy do złożenia obo­
wiązkom waszych* Bądźcie wiernemi w ugę- 
szczaniu na to Nabożeństwo*. Łącźcie się z nim, 
i mieycie te same, co on ińtencyć--*— Jest on 
na ołtarzu tym, - aby wam dał laskę, aby was po­
święcił i zbawił: ale potrzeba, abyście vwspdJ 
pracowali*.Ponieważ Bog, iakkolwiekiest wszech­
mocny, niemoze iednak zbawić was bez:Was# 
nieodmienny będąc w wy ro k» ch-s w orçh i pi e mo­
gąc odmienić porządku, który ijłcżyłspo?jwjęcp, 
nia waszego: potrzeba więc, , abyście spapra- 
co wali z nim i przez niego.; abyścig przez niego-
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Składali ofiarę kto'rç on składa oy eu swoi ému; 
abyście go ćżcili, błogosławili i dzięki czynili za 
wszystkie łaski.»—

Lifość więc, którą mieć powinniście nad 
bl iźneińi waszemi, Interes własny usprawiedli- 
wienia waszego i zbawienia śwey duszy obówię- 
ztiią was dó tego« Ale iakźe? i z iakiemi dyspo- 
zycyami schodzić się macie pa to Nabożeństwo ?—^ 
Gtjż co wam przełożę w drugiey Uwadze,

Uwaga ÏL
i) Pierwsza dyspózyćya,którą miećpotrzeba 

iest wiara.- Potrzeba, aby zbliźalący się do Bo­
ga, wierzył w Boga, pisze Paweł S.a następnie 
bez teÿ wiary nie użyteczno ieśkpfzy chodzić do 
kościoła * rzucać się pod nogi Ołtarza. —- Chce- 
fcie wy uczcić Boga i ułagodzić go? pierwszy do 
tego krok iest,. który wiara Czynić wam każę« — 
A tak wychodząc z dómow waszych* lub w cho­
dząc do kościoła, czynić macie akt wiary i mó­
wić z sobą : Jdź duszo moia ! idźmy assy stować 
Smutnemu widokówi umierającego Jezusa. Tani 
dusza moia rzućmy Oczy na niego* obaezmy iakó 
On rozciąga swe ramiona, iako dziurawią ręce 
iego gwóżdźmi Wielkiemi, iakó głowa i ego uko­
ronowana iest cierniem* iako ciało iego okryte 
ranami, iako od głowy aż dó stóp nieinasz zdro- 
we'y części w tym człowieku boleści. —— ■

Ale dla kogóż to duszo inoia! dla kogoź tó 
On poniosl tyle męki ? — Ah! dla ciebie, dla 
Zgładzenia grzechów twoich dla udzielenia ći ła­
ski swoie'y.— Twoiê to są występki i które goi
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Sw°i®ii| przybiły dö krzyża; tweiä pycha i próżność^ 
Czvi,il: która mii wtłoczyła nà głowę ostre éiêriiie; twe- 

iś hiewstrzęttliężliwość i tibżatSłwd»..Wre gd 
bapoiły żółcią i Óćtetn ; tWöic te żenisty i ńie- 
ttawiści; które gO pokryły ranami; twbieVt0 
nierządy j które go do krzyża przybiły^ Ah!

nstWo1, Jćhti przeklęty otóczędzay JhżuSa Chrystusa ! nie­
czystości, bluźnierstwa, niesprawiedliwości osa­
cz ędzay ci e Jezusa Chrystusa ! —• Patrz dusżd 
itioia, patri na tego Boga miłosierdzia; który 
się ofiatuie‘zä ciebie! patrz iako zamvkà oczy 

potni .sWoiëi aby mewidźidlżyróićh nieczystości! patrzy 
•Ç di| jako uszy iego zamknięte, äby niesłyszat obmów 
iast|p j śidw nieczystych: ho gdyby głoś grzechów 
odźić tWoich doszedł go cóżby się ż tobą stało ! Niemi 
* G tylko sam język wolnÿ dla éiébié $ aby cię wzy- 
wizji . Wał do siebie; aby Cię prosił; byś go nieobraźat 

Więcey; aby cię WzyWiłj iż byś przychodził od­
bierać łaskę iego. — r

e) Druga dyspozycya iest umartwienie i boa 
jeść! — à to.dla czego? Oto: aby stosować śi| 
do stanti Jezusa Chrystusa. Wszedł on do Je­
ruzalem, jaby był wyśmiany, ubiczowany, wya

.poniosła kar : by łaź by sprawiedliwa; iżby człon­
ki inne były w roskoSzach? .Przykro .hard słu­
chać co Jezus Chrystus ucierpiał, Jego upoko­
rzenia i boleści zdaię najn się trudne do poięcia i 
rozumiemy, iż gdy Bóg ten dobroci tyle ticier- 
piaZ, aby nas odkupił, że dosyć iest wdzięcznymi 
lilii bydź, à nie. stosować się do stanu boleści 
iëgd: Ale c<$2 nam Jezus Chrystus.mqwi ? Tety

CZNli!

ni$cie8|
^tawiejj
F °boy

,duszo riioia! Otóż co ći wiara mówi i '■ A& grz<;

ize#
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który chce iść za mną, powinien się wyrzec sies 
bić samego, nosić krzyż swóy i naśladować 
Aii*. — Przychodzicie mię czcić przy nogach 
ołtarzy., Pobożność Wasza chwalebna: ale ieżeli 
Bić przychodzicie w duchu umartwienia i bole- 
<ci, pobożność wasza nieużyteczna wam iest.— 
Przychodzicie oddać mi hołd, gdy tyłu innych 
lżą mię. Podoba mi się pobożność wasza ; ale 
bardżieyby mi się podobała, gdybyście się wy* 
xzekli siebie samych i passy y swoich j gdybyście 
porzucili igrzyska i roskoszy świata dla złączenia 
się ze mną cierpiącym: bo ieżeli z tego nabo« 
żeństwa poydziecie za drugiemi na komedye, 

‘ wyleiecie się na nierządy: tedy odstąpcie raczey 
zaraz odemnie. Vade retro satana ! — i*

A tak naylepsza dyspozycya w iakiey bydź 
możecie w dniach tych, i sposób naypewnieyszy 
oddania Jezusowi Chrystusowi przy nogach ol- 
tarza hołdu, który mu winni iesteście, iest sto­
sować się do stanu iego umartwienia i iest mówić 
mu: Ponieważ tyle zniosłeś dla mnie: sprawie* 
dliwa, abym ia też coś znosił dla ciebie $ ponie* 
waż poświęciłeś spoczynek i chwałę swoię, abyś 
mię obronił od nieprzyiaeiot zbawienia mego: 
sprawiedliwa, abym ia przez wdzięczność i obo- 
wiązek poświęcił roskoszy życia zmyślnego i 
światowego.— Niechay się ludzie światowi we­
selę, ia się umartwię J niech ebracaią części dok 
swoich na gry i bale , ia obrócę na iałnauźne; 
niech oni krzyczą z żydami, abyś byt przybity 
do krzyża, ia z ślepym dzisieyszey Ewanjelir 
Wołać będę: Jezusie synu Dawidów ziuiluy »$ 
nadzianą*
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Teć to s| Chrześcianie, iak mdwi S« Augos 
6tyh» te są wołania serca, które więcey czci uczy* 
nią Jezusowi Chrystusowi , i które więcey przy* 
lożę się do waszego poświęcenia, *— Nieczynić 
odgłosu'tylko przez słowa, a nic niemdwić 
przez 'Uczynki.) komentować się oświadczeniem 
sąmymku Jezusowi Chrystusowi, że się go czcw 
tt nièchcièé nosić iego umartwienia na sobie, md* 
Wić mu; że się ćhce go naśladować, a niedać 
znaku ; iż się wstępnie w ślady iego : iest to nié 
nie mdwić, nie iest tę wołać, albo raczey iest 
to milczeć Wołaiąc, i bydź w stanie podobnym 
Dawida, gdy mówił: kości moie stwardniały 
bardziéy, ponieważ zamilkłem-gdym wołał, 
Ale prosić Jezusa Chrystusa o uleczenie ślepoty 
serca swego, prosić go o łaskę w swoim biegu, 
to iest iak tłomaczy Augustyn S. przyymuiąc. Sa* 
kramenta od niego ustanowione, pogardzać świa­
tem i odłączyć się od iego roskoszy ; oświadczać 
nie ustami tylko, ale świętością życia umartwio­
nego i pokutnego, iż chcemy współpracować; 
mdwić z S. Pawłem t- świąt iest ukrzyżowany dfe 
mnie,, i ia iestem człowiekiem ukrzyżowanym 
światu : Toć iest Chrześcianie głos prawdziwy, 
teć są wołania serca tak potrzebne dp waszego 
poświęcenia i naywłaściwsze do uczczenia w du­
chu i W prawdzie Jezusa Chrystusa wystawionego 
na ołtarzu, Bo nie iestże to ofiara ducha udrę­
czonego i serca pokornego i skruszonego, któr$ 
on przenosi nad inne ofiary święte ? —•

Chodźcież bracia moi, chodźcie ztaknuren)i 
świętemi dyspozycyami do kościoła a Jezus Chry­
stus w stokroć odda wamhonoriusługi, któremu
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iÿcEynîêîe/^- tTa’èéii czas wspomoże oh was v 
*W)trzebàch waszych, obroni w pokusach, pocieszy 
V utrapieniach, namaści w ochlościach ducho­
wnych, rozleie wduśzach waszych radość i po- 
ciééhç i pozwoli wam usłyszeć wewnętrznie tei 
same słowa, które mówił do Apostołów, gdy 
się od nich oddalał. Fos estis., quipetmiitisistis, 
ego'disposui vobis regnum sicut disposuit-rnibi Pa- 
ter incus. Jdę, mówił do nich, pokóy wamZö- 

*staWuięc idę,— ^koście wy mnie byli" wierni, 
dakośćie zawsze zemnę zostawali, wiedźcie, iż 
lïieidç tylkö, abym wam’przygotował Królestwo, 
które mi oyćiec zgotował« W czasie, gdy świat 

“lały obrażał mię,. Widziałem was z strony moiey 
'Wóniącyclrinteresu mego i mszczących się chws-1 
îy motćy uwłaczaney: wiedźcie, iźniezapomng 
nigdy tego, i że posadzę was na tronie chwały 

rmoie'y, ha którym wiecznie siedzie'6 będę. —
Otóż có syn Boski mówił do Apostołów od- 

'ohodzęc od nich! i te to sanie będę słowa, które 
się śercu waszemu slyszeć dadzę w godzinęśmier- 

'•ci waszey szczególnie. Fos estis qtiipermansisti! 
Dusze ’wierne! w czasio gdy synowie 

Wiata opuścili mię;; gdy rozpustni wylewali Się 
-ha zbrodnie, zostaliście przy mnie, uczciliśćie mię 
dłużyliście daięc oznaki yrasze'y gorliwości, i 
- Oświadczyliście tóm samem, iż iesteśeie długami 
rvutm\. Et ego disposui vobis regnwn sicut dispo- 

Wait mifciPater' meut — i dla tegoć dla nadgro- 
, dzenia wierności Wasżey i przywiązania do usług 
^ińfofch, oświadczyć wam chcę, iż iestemBogiem 
Waszym , oycem Łi zbawicielem waszyrii ; ’■—* 

’^chćę^mndzielrćczęśtRę dóbr-moich-łaskineba



Vi I szczęśliwość. — Oyçiec,mdy zgotował mi. Kro? 
•"»pocifj iestW0: i toć iest samo.,. które, ia wam gfltui^ 
ac*1 ^ti Sjedzę na tronie chwały, chce was widzieć sie- 
îdo$éi| dzgcych przy nogach moich. tt Chodźcież; sy* 
l$trzniti nowie moi, chodźcie odebrać mieysce nadgrody*- 
D*dw>| Jesteście iuż w sercu moiem przez łaskę, będzigt 

cj$t w niera na cał§ wieczność przez chwałę* 
Amen,
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hsisci O Pokusach;

(Ductus <ÿ 3*esus in desertum U spiritu > ut lenteretur 
a diabolo* Math» 4, 1»

Jezus był zawiedzion pa puszczą od ducha > aby byt 
kuszon od diabła, ~

1QÇ® ey,
rmantó *Nie iest to nic dziwnego Chrześcianie, że Jezus 
r syuor Chrystus zbawiciel nasz był zaprowadzony mi 
lewalii puszczę, Kochał on sig zawsze w osobności i, 
lisek® mieyscach odludnych, A te'm mnie'y zastana* 
wośd wiać nas powinno, żę tam był zaprowadzony od 

ducha S. Niemial on bowiem nigdy w ppstępp» 
•«t-Ą Waniach swoich innego przewodnika, t— Ale że 
na^i tam był zaprowadzony od ducha tego Boskiego* 
jOüSte aby był kuszonym; oto iest coby nampoięći 
logici wyrozumieć trudno było, gdyby nas o tem nie* 
, zapewniałaĘwanjehaświęta*"rr
thnidi • ‘ d I’» wda więc lest,„ ii był kulonym zbawi* 

ezapoi 
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Ziel ftisz Jezus Chrystus. Ductui «t, ut tenter», 
tut* Ale iakieź iuż z tey prawdy dla aas wyply, 
waię nauki? Dwie ia szczego'inieysze uważam, 
które wam dnia dzisieyszego umyśliłem praelo, 
iyć: a naprzód iako się mamy lękać wszelkich 
jakichkolwiek będź pokus szatana? powtórce ia» 
ko ię zwyciężać powinniśmy.Otóż nauka, 
fctórę nam podaie Ewanjelia dzisieysza. —

Korzystać chcemy z twego przykładu nay» 
łaskawszy Panie ! Dayźe nam go więc tak poięć j 
wyrozumieć, abyśmy odtęd umieli i lękać się 
pokus, które czasem na nas dopuszczasz i one 
zwyciężać. Prosiemy cię oto przez przyczynę 
N. Maryi Pt

Uwaga 1,
Wszystkie iakkolwiek będź pokusy sę dla 

Has ząwsze niebezpieczne, alenadewszy stkopo*. 
kusy szatana. —- Jest on duęhęm prawdziwym» 
duchem niezmordowanym, duchem złęczonym 
z wielu innemi, duchami na zgubę naszę. Okro­
pne własności, które w nim;pismo święte upa, 
truie, a które nauclaię nas, tak lękać się mamy- 
Wszelkich iakichkolwiek będź pokus iego,

I w samym skutku duchem on iest prawdzi« 
wym, a następnie pokusy iego tein sę zdradliwsze 
i niebezpięczniey sze, gdy od nas widzianym bydź 
niemoże. Duchem on iest sprzysiężonym zwie*- 
lu jnnemi ńa zgubę naszę. Sam on daie o sobie 
świadectwo, gdy mo*wi, iż się powróci do domu, 
Z ktorego wypędzonym iest, a powróci z siedmiu 
innemi dalekw od siebie gorsiemiduchamit**
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Duchem cm iest nareszcie niezmordowanym* 
Takci iest wprawdzie. Wszelki inny nieprzy­
jaciel może siły swoie wyniszczyć przez długość 
utarczki i odpór tych z któremi się potyka : ale 
szatan nie iest Osłabionym nigdy.— Więcey iuż 
nad pięć tysięcy lat iako nas kusi, a wszelako le­
szcze zmordowanym nie iest. Kusi on nas w 
dzień i kusi w nocy, kusi w kompaniach, kusi 
na osobności, kusi w zabawach naszych, kusi 
w spoczynku—a nigdy ńiebywa zmordowany.— 
Nieuda mu się iedna utarczka, wydaie nam dru­
gą, trzecią, czwartę, i równie mu iest niepo­
dobna uczynić znami pokóy, iako mu niepodo­
bna odmienić złośćswoie'y natury. — Oiakże 
więc lękać się nani potrzeba takiego nieprzyjacie­
la, który podług wyrazu Apostoła krąży zawsze 
około nas iako lew drapieżny, czuwaiąc kogoby 
na pożarcie schwytać. — I toć iest dla czego nam 
rozkazał Jezus Chrystus, abyśmy w modlitwie 
nasze'y prosili oyca iego niebieskiego • iżby nas 
uwolnił od tego chytrego i złośliwego ducha t a 
przynaymnie'y udzielał laski i mocy, byśmy od 
niego zwyciężonemi bydź nie mogli. —

i) Lecz dla lepszego poznania zdrady i chy- 
trości tego nieprzyjaciela naszego, dla ktore'y 
naywiçcéy lękać się nam go potrzeba, zważmy 
tu krotko: kiedy on to nas ? iakira porządkiem i 
sposobem zwykł pospolicie kusić. — Dzitiéysta 
Ewanjeiia okazuie nam to aż nad to iaśnie. —* 
I w samym skutku kiedyż" to albowiem Jezus 
Chrystus był kuszonym od czarta ? Oto mówi S, 
Mateusz po chrzcie przyjętym z rąk Jana S. ; po 
świadectwie które mu dal eyciec iego niebieski,
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jŻ iest synem i ego; po oddaleniu się swoi dm ną 
ppszcM. —— Okropne okoliczności mówi Grze, 
gorzS. które nam okazuię, iż W początkach na­
wrócenia naszego, pp pbmyciu się w wodach 
pokuty wyobrażonych przez wody Jordanu, gdy 
zaczynamy p stępować w cnodie, prowadzić iy- 
ęie umartwione i oddalone pd świata, źę pod, 
ówęzas naywiększych doświadczamy pokus. —*

I w sâ-méy rzeczy kiedy kto zamyśla porzu- 
cię grzechy, rozstać się z światem, unikać kompa- 
niytych, z któremi się przed; tem mile i towa­
rzysko żyło: niPy Bożę! iakieyźe natychmiast 
niedoświadcza nawąłności i pokus? Podówczas tp 
szatan używa wszystkich sztuk, aby zniszczył tę 
świętę przedsięwzięcia ; podówczas powiększa i 
pomnaża w iinagmaęyi pokutuięcego trudności 
W ćwiętenhi się węnocię, przeszkody z stropy 
roskosz, przyiaciói i świata ? Çdz chcesz czynię i 
cp zamyślasz? — Świat, który się kochał nie 
będzie iuźniczem dla ciebie; prżyiacięlę, którzy 
ęi byli tak uźytecznęmi i z których spodziewać się 
tpoglęś wielkich pożytków »• wzgardzonymi^ iuź 
będę od ciebie? Cóż za postępowania dzikie ?' 
itippostrżęgaszźę, iż W krdtkim ęzasie żąlpwaę- 
będziesz twęy ppboźnpści ząwczęsjnóy.; — Jeżeli 
się chcesz nawrócić ęzękąyięszęzę z lat kilka., abyś 
pię lekkomyślnego, nićuczynit i nięzęgp p;ęźałp< 
Wał w przyszłości ! Zastanów się sam nad spbę ! —; 
Ązaż Çhçzesçiaflie niedpświadcząliśęię po. tyk 
razy w pąwrpceniu wąszęm, takowych zwodpi-. 
ęzych przestróg i postępowań szatana? <-«,■ 

• a) Podźmyż teraz do porządku i sposobu^ 
iakim nas z wyki tęp nieprzyiacięl kusić* Cożnańt
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dzisieysza Ewanjęlia mowj^ Mie ząrrz szatan na­
mawiał Chrystusa do grzechu, Rądęd ón.mu 
tyiko z początku, aby głód swóy cudownie na­
sycił; kus i gO potem próżną ęhwałą .wmawia* 
iąc/iż dla wsławienia się w Jeruzalem nietrzeba 
piU było iąk tylko spuścić się na dół z. wysokości 
kościoła ; t®Ż dopiero na koniec namawiał go dó 
grzęchu, abymu oddał chwałę, która s;ę tylko 
Bogu samemu należy, -r-? Otóż iąkim sposobem 
j porządkiem postępuję sobie i z nami. Z.aczy- 
pa on zawsze kusić nas rzeęząmi wcale, r-iewin- 
nemi, lub obojętnemi, a znąyduiąc duszę su, 
iniętua boiąźliwego, duszę, iąk mówiTeftulian 
delikatną,’ njęnąmąwia ięy natyęhm ąst do więl* 
kich grzechów, Chcę oa «p, ąkusię czystą jaką 
męwiastę lub, panienkę, nietramawia otł jey w 
raz dq grzechu ęudzołoztWą lub nieczystości* 
błięj—— Jesteś ty rostropna, mówi on owszem 
do nicy i dobrze urodzoną:: nie trzebazatęm, 
abyś .wystawiała cnotę swą ną niebęzp eęzęó, 
stwo. —» Alę zac^ż masz bydż' koniecznie tak 
dzikiego humoru; znayduią się kompanie i za­
bawki, w których się możesz nięwiuuię ucieszyć, 
Vdaie się więc w takoweta duszą *^^ęuwążr.ą.-~a 
Ą Ztąd ępż następuje? Ząprzyjąznią się łatwoł. 
Światęm; przypątpuie sjç głupstwu i dzieęmnos 
Ścj ońęgożj słychą piosneczek mih^Rvch; ode 
kiera prezentą; zpoufalą się z inną płciątfącj 
pomału wstyd; nareszcie trąci i cnotę, -—śDbyę 
Vp. szatan namówić kogo dó l.iÇÎwy
§twa< Nię mdw; ott mu* aby nątyęhmta^rbfił 
ęudze dobrą ob;ęma rękami, i zbogâcid lïltx 
m.i: ale rpu wystali?. liczbę dzia vE i 



go, ubogi stan i nędzę. Czasy teraz sę ciężkie, 
mówi on mu; możesz więc używać twego do­
bra; możesz brać sprawiedfiwę lichwę, w biedzie 
możesz pożytkować z cudzego dobra ; wielu in- 
pych przyszli tym sposobem do znaczney sub- 
stancyi. — A stęd cóż następnie? Oto to, co się 
przytrafiło Judaszowi, którego nareszcie pismo 
S. nazywa wielkim złodzieiem ! —

3) Przydaymy i eszcze do tego różne pretext» 
i pozory których czart używa na zgubę naszę. —- 
Częstokroć radzi on nam dobre przewiduięc w 
tern większe złe i większy nasz upadek; odwodzi 
nas od złego aby w gorsze nas wepchnę!. —- 
Cto np. młodzieniec lekkomyślny, lub Panienka, 
k< drży przez swoie nieostrożne postępowania za­
służyli sobie na gniew rodzicielski. Cóż pod ow 
czas czyni szatan? Radzi im wstępie do klaszto­
ru , przewiduję, iż potem tysięc szemrań czynić 
będę przeciw swemu powołaniu, ieźeli go z nie­
szczęściem swoićm zupełnie nieporzucę. -7* 
Kocha się kto w grach, a który przy tein iest tem­
peramentu krwistego t nie trzeba ci grać mówi 
mu, bo cię to zgubić może; stracisz mai3tek; 
uźywaylępiey innych zabawek. Oto piękne kom- 
panie z tern; lub z o we mi, którzy się grę nieba- 
wię, sę przyzwoitsze dla ciebie. Ale na iakiź ko­
niec odwraca go kusiciel od tego złego? Oto, ii 
pozaaięę go bydż skłonnym do roskoszy, prze- 
'Wi^tvSe,' że wdawszy się w kompanie, upadnic 
W grzechy daleko większe cudzołozstwa i nieczy­
stości, Wyższego iest kto stanu, lub znaczny 
^osiada maiętęk,albn zatrudniony iest pracę usta- 
^>ć?o^lnb ddikatney bgdzic konstytucyi; tedy
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poddaie mu czart iakoby iuż tym samym wolny 
był od zachowania święt \ postu i praw kościoła? 
gdy temczasem w pierwszych wiekach kościoła 
osoby nay wyźsże poddawały się pod naysurowsze 
prawa leg© j niewidziały co to iest używać mięsa, 
wymyślać w delikatności potraw w czasie poświę­
conym ku umartwieniu i pokucie.-— Częstokroć 
zdaie on się oddalać od nas, zostawia nas w po- 
fcoiui ale to dla tego mówi S, Hieronim, aby 
upatrzywszy okazyę, mnieyszę w nas ostrożność, 
i czas słabości naszey, z tym większę mocą po­
tem na nas uderzył, Tcntationem ma^it different 
quam auferent»

V O iakźe więc zdradliwe sę i chytre postępo- 
wania z nami szatana f o iak wielu zwyciężonych 
iest od pokus!— a następnie o iak nam się wszel­
kich jakichkolwiek będź pokus iego lękać po­
trzeba, —- Lękaymyź się wszyscy! lękaycie się 
grzesznicy! lękaycie się, któ^ty mówicie, źe nie 
doświadczacie żadnych pekus. i którzy niewiecie 
co to iest bydź kuszonym, —- Z wszystkich bo­
wiem stanów, w których się tylko dusza znay- 
dować może, takowy bez wętpienia naygorszy. —• 
Niebezpieczny ten chory, który choroby swoięy 
nieczüie; a litości ten godzien, który otoczony 
złodzieianai, sędzi się bydź bezpiecznym. ***

Mówicie wy, ii niewiecie, co to iest byd£ 
kuszonym: gdy temczasem naywięksi święci, 
Baynicwinnieysi w ciele wyniszczonym i wysy* 
szonym przez umartwienia i ostrości doświadczali 
naytrudnieyszych pokus. •* Mówicie, ie yję* 
wiecie, co to iest bydź kuszonym: mówcież 

źe ruemamy iuź żadnych nieprzyiacioł 



duchownych, albo źe ci, utraci liiużzłeść swoię, 
ktdrę mieli niegdyś ku ludziom, — Mówicie, 
ienie wiecie, co to iest bydź kuszonym :przy. 
daycieź zaraz, mówi Grzegorz S. że czarcisę 
przyiaciolmi waszemi, waszemi stróżami i pro» 
rektorami, źeście się z niemi poiednali, i źe trzy» 
inaięc was spokoynie pod panowaniem swoięm, 
nie mai j potrzeby sprzeciwiać się wam,-—Kiedy 
oni poznaią źe kto niemi pogardza; je wstępnie 
W- drogę cnoty i przykazań Boskich : nie mogę 
oni spokoynie spoględać na nięgo» Niemasz więc 
tey zdrady, tey. pokusy, któręby przeciw niemu 
nietiżyli, aby zadać nowe rąny temu sercu, które 
iuż posiadali. Ut tentationum jaęula in torquendo 
ępnfodiant cor quod dudum quieto jure pov'ide-

J. Alę kiedy oni widzę człowieka, który się 
$am ubiega za grzechem, iż daleki od szemrania 
na ich panowanie, nie myśli hynaymnjey o 
uwolnieniu się z niego i kiedy widzę, iż w nim 
niemą wiççéy boiaźni Boga, ani zgryzoty sumie­
nia; iakęż mogę mięć przyczynę kuszenia tako- 
wych Judzi, którzy im sę wieruęmi? sprzeciwiać 
çiç poddanym., którzy im sę pod legionu? naru­
szać lud, który .sobie smakum pod ięhpanowa« 
nicrri? —O wszem więc przeciwnie meofiąruię 
npi im tylkp.honory, roskoszy, i cala ich sztuką 
piÿçciwko nim zależy na oddalaniu od. nich tego 
wszystkiego, ęoby tylkomogio ich obudzić ze 
stuśsdertylnęgę, w którym, żostaię,
, ... hlięwętpcież więc iuż, bracią mOi^ mówi 
jXcigustya w, iąkimkolwięk stanie znayduie się 
ęzjowięk? kmzonym bydź musi. A nay wi|k«a



iegó pokusa gdy nie iestküsZönyrfi ! lękać imu się 
więc należy pokusżawsze. — Ale czyliź dosyć 
luż na tém? Ah! bynaymniéy'ZWyciçzaé fiata 
leszcze potrzeba, abyśmy od nich źWyćiężonerni 
nie byli. Ewanjelia zaś dzisieysza poddaienani 
przykład i sposób takowego zWyciężtwa woso.bje 
Jezusa Chrystusa» Zastanowmyż się ieszcze nad 
tem krotkę, Itoiuź . ‘

2) Dwie rzeczy sżczególniey uważyć nam 
trzeba w każdey pokuśie : poduszęzenie i zczwp« 
lenie.— Poduśzczenie nic samo ż siebie niezna-* 
czy, i ńić nam szkodzie nie może. Dopuszcza 
ie częstokroć P. Bóg iuź dla upokorzenia naszego, 
abyśmy się przekonali, iż bez iego poihocy nic 
dobrego uczynić niemożemyj iuż dla doświad­
czenia i wydoskonalenie cnoty näsze'y, owo zgo­
ła dla większego dobra naszego. — Ale zezwo* 
lenie upadek nasz sprawnie. Niemasz więc spo» 
śobu lepszego zwyciężenia pokusy, iakniezézwa­
lać na me, iak mówić natychmiast za przykładem 
Chrystusa : Odstąp odemńie. Vadeveirotheja- 
tańtu Jest to iskierka niebezpieczna. Jeżeli 
ley zaraź zaniedbamy przygasić, sprawić może 
Wielki ogień,1 w którym zgorzeć możemy lat wo.— 
Możethy my przytłumić i odrzucić myśli gniewu, 

‘ zazdrości, nienawiści, fiieczytościf ale leżeli ihi 
ipdżWoleniy ćokolwiek rtiieyscaw sereti naszym« 
Sprawię Wniern wielki nierząd trudny do pdpfa- 

" Wieûia, — ÔdrZüêàymyz więc SafyehiiiiSsf 
Wszelkie poduszczènià cźattn, tiiezas^tiiawiSpmy



142

sięan| yozbieraymy czy tiçxyti Îc ł czy hie ? De. 
terminyymv się natychmiast, iakimcbiest, hie* 
myślmy wiycóy, nierozbieraymy, ale zaraz od* 
powiadaymy pokusom; niechcę i niezez walam* 

s) Drugi sposób przezwyciężenia pokuśy iest 
wystrzegać się wszelkich okazyy, które nas tylko 
wiodę do grzechu hierózumieći niepodchle- 
biać sobie, iż i w niebezpieczeństwie naywięk- 
szem może nam P. Bóg udzielić pomocy. —* 
Spuść się na doi z Wierzchołka kościoła, mówił 
niegdyś czart do Jezusa Chrystusa. Mitte te <le* 

Bóg rozkazał Aniołdm, aby cię strzegli 
* i bronili od szwanku« Otóż co i nam czart mó­

wi codziennie* Widząc osobę pięknę, przy.stoy- 
nę» uczciwą, wesotę a. tobie przyiaźnę: nielę* 
kay się iednak niczego, masz sumienie, ta zaś 
ma honor, zostawać więc możecie oboie żawsźe 
W granicach przystoynośći i samey tylko przyia* 
żnL—<- Wchodząc w iakię towarzystwa: cóż tam 
spostrzegasz? ludzi, którzydrogami niesprawie­
dli wemi zbogacili się: wszakci ty lepiey sobie 
postępować możesz, pomimo złego przykładu 
możesz* iednak dochować całości i poczciwości 
twoiéy; —

Ale cóż odpowiedział Jezus Chrystus czar» 
tu? Napisano iest i. Nie będziesz kusił Pana Boga 
twego* Non tentabis Dominum Deum tuum» 
To iest, iak tłomaczę oycowie święci : Niebg* 
dziesz szukał okazyy bliskich upadku i grzechu) 
hie będziesz się ograniczał rzeczami i kompania* 
mi, które cię oddalać mogę od twoich obowia« 
zków# JhäCzey szukaiąe i wdai|ć sijg w sie#



Co j ■ . kusić będziesz Boga, a miłuięc niebezpieczeństwo 
le * zginiesz w niem beZwętpienia. — v■' • -,
ezto^ 3) Trzeci x sposób przezwyciężenia pokusy 

iest wzorem Jezusa Chrystusa niewzruszone przy* 
pokusy j( więzanie do prawa Boskiego. Scriptum est. Na- 
re nas pisano iest : oto prawo ! oto twóy obowiązek ! —. 
lićpodcti ®t0 mowi S» Augustyn twoia tarcza, twoia broń 
ie naysj. twoie schronienieprzeciw wszelkim pokusom. •** 
łotnocy Kuszonym iesteś łakomstwem, obżarstwem, nie* 
jla, J czystością, niesprawiedliwością, złodzieystwem t 
Mittet, odpowiedź, mow pokusie: napisano iest piiam. 
tięsta 5661 lodzicie, cudzołożnicy aiwniydę do Kró­
li tian. ^estwa niebieskiego. Kuszonym iesteś łakom* 
|,pnv? *twem: odpowiedź napisano iest: Na cóż się * 
nę. przyda człowiekowi świat cały posiadać, ieżeli z 
nje‘ nieszczęściem swoiem duszę swę zgubi, Kuszo* 
oie zai n^m *este5 pycbę i próźnę chwalą : odpowiedź 
lko napis800 iest subter te sternetur tinea et operimen* 

V tum tuum erunt Dermes.— Dystyngwować się 
ri* ' chcesz przez zbytki, wspaniałość, wydatki: ale 
t ./ oto wiednymroku, wiednym miesięcu, apo- 
.piey s dobno j w jednym dniu ciało twoie bydź może 
*7* zamknięte w grobie, gdzie służyć będzie za łup 
îczaTî zgniliznie i robactwu, —«*

Używaycież więc Chrześcianie, uźywaycie 
pstus tak skutecznych środków, i trzymaycie się za« 
Pamk wsze tego wielkiego przykładu, który nam Jezus 
m M Chrystus zostawił, —- Aniołowie przyszli i słu-
i: jfcj żyli mu, gdy zwyciężył czarta, ieżeli wy Wier« 
yÂ nemi będziecie lasce Boga i prawu słyżyć i Wam 

podobnie będę w chwale iego na Witki# 
,*fi Amen*
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K i e d z i e 1 à IL P o -s t-ti,
O toskdsżaćli t’égo zycià i tiiébâî

î)üxit y7/ài in «tonitvn èjccèlsùm seorsum $ ti tràns^gùi 

rtVus est anté eos» Math. 17.

Wprowadził. ie hà gorę wysoką ösobnot i przehiiéôiî
, ?||L się pi:z(*d niemi^^T

O iakby item było pożyteczno^ gdyby teil sitri 
cud odilowiTsię przed oczyma haszemi i gdyby 
jeztisCkrySftis prżerhieriitsię wobectlośći naszey# 
iako się prźsmićrtil aiegdyś w odzàchrtrzéch Apa- 

'stoldw ! Piotr S. który tam bybprzytomny,• 
•tiré mćfel gö sdbîé przyporhikeć , aby zaraz me- 

■ èzuîw sob-e gwültoynàégo wzrtiszènià do zl^cze- 
iiïà się 2 badcżyćiełem swdim i naywiększego

* odrażenia od f« hzy wych roskoszy świata tego. —«
* WidzislĆrrr trdwi on, widziałem chwalę jezv.sä 
‘Chrystusa kiedy sig źtiim znaydowalemria gdvzet ; 
i zawsze ilé sóbie xnfspdrniriaiii-4 dusza móia po- 
gardia tym wiźystkirti co tylko ziteyduié się nd 

"świeć e wifclkićgó i’hiêszitka tylkOj iakby się od-
"i ifóźy^ mögla ód cialà śmiertelnego» aby ćifcszyć 
*it| mogła tym dobrem haywięksźem*;' '■

j teilćr to test C-hrześeiątiid hąyyfiękśży pdi 
żytek îàki odebrać moztckPjRRlÿ-taièjnnicy prze* 
ihiehionego lezv.s^H ó>, ćti i# Hz8m idîfë 4im^ 

' itlfôiH prïeidiyê w (hvo’ch ÜWdgäch» —■> Mäcte 
nad fd pttywi jźtmi jd^hróskesży świata tego# 
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i nadto oboiętności względem przyszłego; aieprze* 
nieście^ w iDuchu naThabor, a łatwo wam bç» 

. dzieodmienićzdanie wasze. Zobaczycie tam Jezu* 
8 3 i sa Chrystusa, który się przemienia i który wasnau- 

1 i ć bg| czy dwóch rzeczy : trwałćy chwały dóbr wiecznych
i prawdziwego nieszczęścia doczesnych.*— Trwa» 
léy chwały dóbr wiecznych, która , was nauczy po. 

,i trw. gardzac doczesńemi; prawdziwego nieszczęścia do-
1 czesnych, do których przywiązanie iest wielką prze» 

i prżei6. szkodą do nabycia wiecznych — ■
16 Roskoszy nieba są tak Wielkie, iżnamniepo- 

winny wrażać tylko pogardę doczesnych; 'Copier» 
r ten » wszą będzie uwaga,. Roskoszy życia tęgo są dla nas 
** * g<kl tak okropne,iźn iéinaczéy tylko przez ich pogardę 
ćitiasś możemy cieszyć się wiecZnemi: to druga Uwaga —*• 
ićcliAi r-, Udziel nam iuż tey łaski naylitościwszy Panie! 
cy tom abyśmy odtąd rzeczy tylko niebieskich szukali, W nich 
tarazi sobie ied y ni e-śma koWali, a pogardzali ziemskiemu 
o zl)a Prosiemy cię Oto przez przyczynę N. Maryi P. - 
ięksitf ' ; "T? •<W?- .‘
tego- Uwaga I.
tę jeża " \
lago» ’) Cale pragnienie prawdziwego ChrześciątiitiM 
noiifł iest widzieć Boga i poznać go. -— Pokaż mi twarz 
;e' 2 twoię, mówi on z Moyźefzem, a kontent będę. — 
if siei Wszystko oprdcz Boga niewarte iest i naymnieyszey 
cjtiw naszéy uwagi. Wielkość, bogactwa, widowiska, 

okazałości; chwała, zbytek, wszystko to niegodne 
W- przywiązania naszego. —
\ f Chcemyż się: zastanawiać nad cieniem, który 
jL przemiia, nad widowiskiemktdre niknie, nad dy- 

mem który się rozchodzi, nad kwiatem który usy» 
eha, « Mad wyobrażeniem któreuie zagładza, nad 3 t*ŁVf T



prędkością okrętu który żadnego po swoićm ptzeÿî 
sciii-niezostawuie śladu, -nad. bałwanem zburzonego 
morza, kto'ry się rózbiia ostały? Próżne i śmie- 
szne obiekta, które łudzicie oczy swemi,głupstwa^ 
a za któremi ?tak wielu, miłośników świata ubiegaig 
się , niebyłyście wy nigdy jabiektent godnym wido­
ku i przywiązania prawdziwy chChrześciąn!-—i 
J^emasz iak tylko ty sam o Boże, którygodnię mo- 
4esz napełmćducha iego w te'rn życiu, iniemasz iak 
tylko ty, który go możesz napełnić prawdziwenii 
roskoszami w przyszłym. ■—• .; ;j
, '.a » I tećiicst dla czego duszę sprawiedliwe, dutzC 
«święte, niczego bardzieyniepragnęly, tylko aby wi­
dzieć mogły i poznać Boga. Kiedyż, kiedyż ten 
moment szczęśliwy przyydzie; że cię, widzieć bę­
dziemy mogli ! Otóż i tę to sg ich pragnienia ktdre 
Bóg napełnia w przyszłeón życiu gdzie widzę go# 
gdzie go poznaię zupełnie, gdzie duch, ich nim na­
pełniony cały» i JTidebimus focie od foqciR^ 
cognoscemus sicut et cogniti sumus. —'

2) Ale nie tylko to.duclx nasz roskoszy ma mieć 
w siebie; ciało ieszsze uszczęśliwione wniém iest, 
A to W dwoiaki sposób: przez oddalenie wszelkiego 
złęgO, i przez zgromadzenie wszystkich przymiotów 
chwałyd

. Ja kimże niepodlega tu piało nasze nędzom««1* 
kim choćobom przypadkom inieizczęściom? vG(Ód, 
ubostwt), nagość, gwałt, passye, woyny tak we* 
wnętrzne iako i zewnętrzne, niewygody, goręczki« 
paraliże, pożary.,., Oto nędze piałak JużżZś wnie­
bie nie tęgo nie będzie, msi jgtófcbKś
.; -, Niedeść na tém,. otoczone bę^tie pr^yrnipt^ 
mi chwały. |.'Tu na ziemi ciałp nasze ziemskie f
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jn.:* tu na ziemi ciało nasze ciemne, w niebie pełne iasno-

i albo raczćy światło i inne własności tey gwiazdy Za*

_■* ł>ie?.,skę4że to iest, że iesteśmy *tąk obpiętnemi

błazeństwa j kiepstwa łudzę oczy nasze ; iż nas zaśle*
1 :ZI( Diaiac gładzi w umysłach i sercach nasztrch piękność

? n,,D iemy tylko cp widziemy, gdy tern czasem co wi- 
»Om dziemył tylko iest próżność» nędzą w porównani« 

ż tein ) czego niewidziemy.
ma b ÿçtrzeba więc ? abyśmy przykładem Piotra S,- 

nem i gardzili doczesnościami, a pragnęli zawsze zostawać 
'śzelk z Bogiem* Dominé bonum ést nos btc ehet; Kiedy 
yotó Piotr S. to mówił * oświadczył lak pogardzał wszy» 

stkiemi roskoszami świata i iak mu się podobało nie* 
hole, bo. Respuit to.tum quod in mundo Manditur, sola 
I? Gi. -yei eUritas, .qwe a facie . Dei splendetplaucit. Nie»: 
tak f widział on tylko iskierkię te'y chwały, niewidział tyl* 

;orÿjl ko na moment: a tak był wzruszonym, iż to wszy« 
Iświii stko co tylko na święcie naypięknieyszego, hiz było 

dla niego nieznośnem. r— Nayłaskswszy Jezu,mó- 
ymioi wi Ambroży S- leżeli cień twoia thką pogardę w tym

-Apostole sprawiy mogła i,takie pragnienie eieszetiją
K à



148 —•

się Z tob?: iakiegoź wrażenia w duszy iego i sercu 
nieuczyniłabycała prawdziwa chwała twoia. Si tan* 
tum, Demine ff esu., cónfert umbra tua, quantum 
Devitas afferet» 4—. Niewidział tylko na moment 
chwałętwoieyludzkości, aiużchcebydźrozłączo­
nym od swoicfi spólbraci, a złączonym z tobę: 
czegóż by nieuczynił gdyby cię byl widział twarz? 
W twarz? — Piotr niewidział tylko oczami cieleśnę- 
mi przeminienie mistrza swego, i cały byl natych­
miast zachwycony: ale cóż toiest w porównaniu 
tego , czego się spodziewamy w niebie, gdzie mieć 
niebędziemy im ciała, które nas ucięża; anizmy- 
słów, które rozpraszał? ; ani pożądliwości, która za­
sila ; ani obiektu, który łudzi ; ani passyy, które 
nas psui? Następnie ie/eli widok krótki i przemiła- 
ięcy tey taiemnićy wzbudził w nim wzgardę wszy­
stkich dóbr i roskoszy życia tego, cżegpż Wiara i na- 
dzieia szczęśliwości, którey ta taiemnica iest wyobra­
żeniem niépowinna w nas sprawić? —

Biorę was tu na świadectwo dusze S., którym 
ta uwaga chwały wieczney tak obrzydziła świat , ił 
niemasź ani towarzystwa$ ktdregobyście nierozerwa- 
Iy;ami dóbr, ktorychbyście nieopuściły; ani godną, 
śck któremi byście niewzgardziły ; ani roskoszy, kto- 
rycbbyście niepoświęciły ; ani interessu, którego- 
byście nieopuściiy, abyście tylko w niebie posiadali 
Boga, którego towarzystwo wam pożytecznieysze, 
dobra szacOwniĆysze, piękność doskonalsza, rosko­
szy trwalsze, posses$ya słodsza i milsza. -— - <

I iakieyźe iuź mówcie z Piotrem S. mieć nie- 
mamy wzgardy względem świata tak ubogiego' 
w swoich dobrach, tak ułomnego w swoich godno­
ściach, tak niestałego w swoidy piękności, tak nużę*
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eegow swoich roskoszach,, niewiernego w swoiey 
przyjaźni, tak zwodniczego w swych obietnicach! 
*— W niebie wszystkie własności ducha i ciała są 
złączone, na ziemi są wszystkie podzielone, i złączo­
ne z tysiąc niedoskonałościan)i, kto're ie czynią nędzne- 
mi — Jeżeli są bogaci, są nieumiejętni, są to. cielce 
zlot 3, które lud pospolity i gruby szanuje, i ma za 
szczęśliwych» Jeżeli są bogaci i rozumni, ży- 
ią krótko i niemaią zdrowia, iako pochodnie,, 
które niszczą się gdy drugich oświecają. Jeżeli 
maią bogactwa, mądrość, zdrowie to niemaią 
szlachectwa, io to dyamenty w ołowiu,, lub 
innéy podley materyi. Jeżeli maią bogactwa. ♦ • 
i szlachectwo, niemaią potomstwa, są to iako 
drzewa, które rosną w cieniu obciążone/ kwia­
tami i liściami, ale niewydaią owoców. Jeżeli 
maią . ■ « « potomstwo i cnotę, niemaią trwa­
łości, są iak kwiaty wiosenne, kto'xè się otwie­
rają i zamykaią dnia iednego, albo iak błyska­
wica, która w momencie niknie. —-

Nie tak tię maią święci, maią oni wszy­
stko, co tylko ich szczęśliwemi i doskonałemi 
uczynić może. Mają bogactwa, \ponieważ po­
siadając Boga ni niczęm im niezbywa; szla­
chectwo, ponieważ są. synami króla; naukę, po­
nieważ ią w świetle samym czerpaią; zdrowie, 
pon eważ są nieśmiertelnemi; cnotę,x bo są u- 
twierdzonemi w łasce; trwałość, bo niema ani 
Wewnątrz ani zewnątrz, coby mogło przerwać 
ich szczęśliwość.

Niemówię tu o innych.pobudkach, Wrę­
by .powinny ten świat uczynić wam nienawistny 
» pogardy godny; niemówię, o ćzczości i ni-



gości rzeczy światowych,! które mogą zabawić 
człowieka, ale nienapełnić; o trudnościach i 
przeszkodach, które przezwyciężać potrzeba; •*$ 
czuwaniach i rriespaniach, które znosić, nie- 
szczęśliwości które przewidzieć, passye które po* 
iednać i zagodzić musiemy łakkolwiek są prze* 
ciwüe. — Jakże wiele trudności,'aby otrzy­
maćdobro;' ileż starań, aby go powiększyć i 
zachować ; « iakże wiele nięprzyiacioł, . których 
zwyciężyć;' ileż niewdzięczności, które znosić 
trzeba 1 —>■ Co gdy tak iest, moźnaź świat ko» 

.chać tak gorzki ? i myśląc cokolwiek o niebie, 
nieczuież się żaraz wzgarda ziemi, - gdzie tak. 
mało dóbra '■-a wiele złego ?,
* v;" Otóż czego nas taiemnica dziśieysza uczy. 
Chwała Jezusa Chrystusa przemienionego, ' gasi 
wszystkie1 fałszywe światłości świata i pogardzać 
niemi każę Ale to, niedość na tern; Stan 
fen Jezusa Chrystusa przemienionego daie nam 
poznać co' iest zaraźliwego i złego w roskoszacb, 
Nieśzacuiemy sobie dóbr nieba, ale przenieśmy 
się jeszcze raz ną Thabor, a zcbaczemy nie*, 
tylko; że roskoszÿ nieba/są tak wielkie, iż nam 
powinny wzgardę wzbudzać względem ziemskich, 
ale też, że te rozkoszy ziemskie są tak okropne 
iż tylko przez ich wzgardę możemy otrzyma?, 
prawdziwe w niebie, 0 czém

Uwaga IŁ ‘
x; 'Chociaż wsżyscy ludzi® szukaią' szczęśliwości, 

z tern wszystkiém iednâk bardzo mato takich, 
ktdrzyby prawdziwy i bszpiecani drogą do ^F,
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•9 Zabi, gf^ 'ùdawalil *— Nie'mäsz narodu tafc grubego* 
dzikiego, niewiadotifógO i żepśide$ó< któryby 
się nieocucił na samö ' imię szczęśliwości, mówi 
Augustyn S. każdy iey szuka, każdy "'iéy-pragnie, 
ubogi i bogaty , miody i stary, wolnyi nie­
wolnik; slowed» wszyscy sobie ży^czemy :bydź 
szczęśliwemi, ale nie wśzyscy używamy- śposo^ 
bów dobrych do iey Osiągnienia. —-- Na- dwie 
tzęśći moźrfa " tu podzielić ludżi1, z których ie-- 
dni prowadzę życie zmyślne i światowe, drudzy^ 
niéaZynne i ‘ próżniackie. ' — Pierwsi rozumieię, 
że przez dobra i roskoszy życia tego, mogę 
nabydź wiecznych, drudzy iż przez nieczynność 
i próżniactwo równie iey nabędę —- Pierwsi 
nic niechcą cierpieć, ’drudzy nic czynić a wsZy-.

łtl 
tern niebezpiecznieyszy . im iest powszechniey- 
szy. Chcę ia wam pokazać, iż roskoszy sę, 
zawsze okropne, 'ł nieczynność przeszkodę do 
t^yźe szczęśtiwośti.

i) Zaczynam od zarazy roskoszy i od tę*, 
go życia zmyślnego; które iest drogę prze- 
eiwrią téy która- nas prowadzi do nieba. — 
i ć w samym skutku: wiemy dobrze, iż Jezus 
Chrystus był to «Człowiek boleści, iż mogąc 
oń obfać sobie " bogactwa, - obfitość, wy­
godę, honory i roskoszy życia; przełożył on 
jednak nad to i ukochał ubóstwo,'nędze,, wzgar* 
dy, prześladowania<ł krzyż, chcąc nam przez to 
bydź przykładem mówi Augiistyn -S, i nauczyć 
nas;,, iż nie inaezév tylko przeć te drogi bo­
lesne i-uprzykrzone można przyyść donieba. i-— 
WizyśtWto, co tylko świat kocha ,, mówi da. 
Wy tęa święty, iest to od czego Jezus Chry, 



stui ucieka; wszystko, coświat pogardza i nie. 
na widzi; Jezus Chrystus szacuie. — Kochacie wy 
ludzie dobra i wygody życia: ale Jezus Chry­
stus WÄ8Z nauczyciel chciał się narodzić i u* 
mrzeć ubogi. ' Szukacie godności i urzędów; ale 
onniemi pogardzał, gdyż niechciał przyiąć 
Korony, którą mu żydzi chwali. Wylewacie 
się na roskoszy; ale on odrzucił te, obieraiąe 
sobie życie pokutne, ostre, źyiąc i umieraiąc na 
łonie boleści. —■

Z tych więc dróg tak różnych, drogi kto- 
rey się Jezus Chrystus trzymał, i drogi, którą 
wy idziecie, króraź iest co prowadzi do^ nieba 
a ktora oddala? Bóg iest prawdę; oszukać ani 
siebie, ; ani nas niemoźe. Podaiąc, nam więc ta* 
ki przykład, wypada, iź bardzo okropnie błą. 
dziemy, ieźeli rozumiemy, że roskoszy i życic 
miękkie może nas zaprowadzić do nieba.

Tó prawda mówi Augustyn S. iż w sta­
nie niewinności przechodzilibyśmy z roskoszy 
życia tego do wiecznych. -.Ale stawszy się 
winnemi nic nas bar dzicy nieoddala, iak te 
roskosży i przywiązanie do nich. Czytaymy 
pismo, a wszędzie tę prawdęjtmaydziemy. Znay. 
dziemy, że nic iuż odtąd niemaśz dla nas okrop. 
nieyszego, iak roskosz; znaydziemy, że Jezus 
Chrystus aby wszedł chociaż do swoiey włas- 
ney chwały, potrzebabyło mu cierpieć. Hat 
oportuit pati Christum, et ita intrare in glo­
riam suam. Co gdy tak iest, mówi Ber­
nard S. ślepi i głupi synowie ludzcy iczegoź 
wy się spodziewać macie, prowadząc życie w- 
roskoszach, kiedy Jezus Chrystus nie mógł ina-
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ezcywniyść tylko drogą umartwienia* .t. des* 
pień,

. Nierozmawiacie wy tylko o roskoszach; 
niezabawiacie się - tylko uciechami s gdy tern cza« 
sem Jezus Chrysus w rozmowie, którą dziś 
miał, z Moyżeszem i Eliaszem?, nierozmawia 
tylko o bliskiey swoiey mçcè'1 loquebatur de 
excessu. W pośród chwaty która go otaczała 
niemówi tylko o wzgardach, mówi ‘o.kalwaryi 
będąc na Thabor—I do ktoregoź was z tych 
dwóch widoków mam wezwać dusze zmyślne i 
światowe, czyli na Thabofj czyli na Kaiwaryą, 
czyli do widzenia Chrystusa przemienionego 
czyli .ukrzyżowanego? — Ale na cóż oddzie- 
lać? wzywam was do obydwóch ; z tą różnicą, iż 
na Kalwaryi wyciągam oczy waszych, a uszu 
na Thabor. '-r— Na Kalwaryi powiedzą wam: 
patrz i czyń podług przykładu, który ci okaza« 
ny! Oto objekt i zabawa twych oczu. Ale 
dziś mówią ci zamkniy oczy, ale otwórz uszy/ 
Stuchay, do mówi oydec niebieski o Jezusie: 
Ipsum audite. .Cóż mówi? To! co potępia 
oczywiście roskoszy. . Loquebatur de excessu 
quem completurus erat in Jerusalem. Nie 
mówi o interessach, tém mniéy o roskoszach. 
Mówi o katach, o żydach, którzy krzyczeć bę- 
dą, aby byt ukrzyżowany. Mówi o krzy­
wdach,. o krzyżu na którym ma bydź zawiesza­
nym, o gwoździach, ktdremi przybity, chcąc 
nam »przez to okazać mdwi. S. Jan Chryzostom, 
że tylko temi drogami przyyść można do nieba, 
a inne .wszelkie odprowadzają nas od niego. 
Potwierdza on ieszcze "wyraźniey mówiąc: BIg» 



goshwiem ubodzy ç błogosławieni, ? którzy plączę ; 
błogosławieni, którzy prześladowanie znoszą. — 
On ci ièst nauczycielem naszym, On pokazał nam 
tg droggt. nasunie iak Okropne roskoszy^ 
kiedy nas i oddalaięf—$

2) ^ru£a drogą, która nas ieszcze oddala 
•d nieba, iest pieczynność j próżniactwo* Kie. 
dy Piotr^§. ;prośił Jezusa Chrystusa, aby się 
zostać ria tey górze wybudowawszy trzy mieszka, 
nia, mówi Ewanjclista iż nie wiedział, co md. 
wił **f V. A to dla czego? -czyliż co złego ten 
Apostoł mówił? czyliż szczęśliwość nie-iest koń­
cem człowieka? Tak, bez wątpienia! Cze- 
muź więc Łukasz 8. mówi,, iź niewiedział, co 
tn°wił. > Oto* odpowiedaię oycowie święci, iź 
pragnąc bydź szczęśliwymi, sposobu wcale prze* 
ciwnego używał.—- Ńietnoźna przyyść do nie­
ba, iak tylko przez pracę i trudy: a on chcial 
budować mieszkania i w nieczynności odebrać 
nadgrodę. Niewiedział, co mówił. -r~-

Ze ten błąd iest powszechny w Chrześcians 
stwie, niemoźemy wętpić, uwaźaięc sposób, iakim 
się źyie pomimo wiary i nadziei szczęśliwości. — 
Macie przyczynę wiary i nadziei waszćy, ale 
ieżęb rozumiecie/ iź prowadaęc 'życie nieużyte- 
czue i próżniackie "możecie iey nabydź, -iesteście 
W błędzie nieskończenie niebczpiecznieyizym, 
iak Piotr S. i na drodze,i która was 1 koniecznie

Albowiem czemuż w piśmie S. ■'-Królestwo 
ąi^Neskie .przyrównane rest:iuż tó do skarbi 

do, ziemi obięcaney, iuż do korony, iuź <ła



'treinti zwycięzcy, iuź dô portu okrętowego, iuż 
do oyczyzny ppdroznego,:/ ieźeli niefrzeba nie 
czynić; nié cierpîec aby go hàbydi. **. Jest 
'to skarb : simili 'tfyesàuro ab s tonanto in agro* 
trzeba więc wszystko przedać,* aby kupić, trzebi 
wprzód długo kopać, pot Wylewać, aby go 
znaleźć. *' Jest to ziemia obiecana: ''trzeba 
więc znosić odważnie wszystkie gwałtowności 
nieprzyjaciół, którzy przeszkadzaj Jest to 
korona i odpłata żołnierza: trzeba się Więc do» 
brze bić, mówi Paweł 8. bo tylko po utarczce 
oddana bywa. — Jest odpłata naiemnika? trze­
ba więc wnosi Job S. ' znosić1 ciężar dnia 
upału »— Jest to port okrętu: ale wprzód 
trzeba przebydź skały i nieszczęścia morza. 
Nakoniec iest oyczyzna podróżnych: -potrzeba 
więc iść i pospieszać się, mówit Paweł S- aby 
zayść Zgódźcie teraz to wszystko z życiem 
nikczemnym, które prowadzicie i mówicie, iź 
nie iest przeciwne do szczęśliwości nieba. -- 
Mówcie, że można Znaleźć skarb bez trudno* 
ści, odebrać kray bez »przeciwieństwa, zwycię­
żyć bez woyny, odebrać nadgrodę bez praęy, 
przyyść do portu bez ostrożności, do oyczyzny 
bez fatygi. Mówcie, a ią się zgodzę, że ino? 
źna mieć niebo beż gwałtu.

Ale rzeczy nie tak się maią! <• A to, co 
nam ofladza o Boże iest, iż iakkolwiek pr?y? 
krości, które ponosiemy nicze'm są w porówna­
niu wielkićy nadgrody, którę nam daiesz. Ąh 
iakźe. dobrze nadgrodzone przykrości, kiedy 
2 nalązt skąrb, który się niéu trąd ; 
rcgo 'się riiewyydz^ ; korona, którą



te; oyezyzna, w którey chwała wieczna i nie. 
odmienny spoczynek

Kiedyż się cieszyć będziemy kochani 
Chrzescianie? kiedyż się cieszyć będziemy, tern 
pożytkiem? <—» O gdyby nam Bóg uczynił {a. 
skę, iebyśmy się wszycy widzieć mogli w ra- 
iuf O iakbyśmy szczęśliwemi byli !. Oycowie i 
matki, gdybyścię tam byli z dziećmi waszemi, 
mężowie z waszemi żonami, Jony z mężami, o 
iakbyście" szczęśliwemi byli! — Jakkolwiek wid. 
kieby były nędze wasze przyszłe, o iak byście 
się cieszyli, źeścieje znosili dla tak wielkiey 
nadgrody. — Byłem ubogi, ale teraz mam Bo­
ga i mam wszystko w Bogu; byłem prześlado­
wany, ale Jestem pocieszony i cieszyć się będę 
zawsze w Bogu; byłem upokorzony wzgardzo­
ny, ale oto cieszę się chwałę i pokoiem Boga,

Odważnież więc, Bracia moi! odważnie. 
Bieg wasz niebgdzie długi. Coż to test dżie. 
sięć lub dwadzieścia lat umartwienia i pokuty 
W porównaniu chwały, ktdrey oczekujecie, kto. 
rę zgotował Bdg tym, którzy mn wiernie ft0« 
żę. Amen.

M o w a

Niedzielę III. Postu.
O powrocie do grzechu.

Ä jfnnf nonissima hominis illius pejora prior ihusLue.lU
I stawąią się poślednidysgę rzeczy człowieka cinegc gor* sze niźli pierwsze*



®**i i ij - 4 ‘ *
.,. Otdź stan smutny Chrześcianina wracaiacego 

'. się dó grzechów, iakiego nam Jezus Chrystus 
aempt uczynił wyobrażenie w człowieku uwolnionym 
uczynil| od szatana, który wraca sig znowu do swego 
3gli Vj mięszkania- z siedmiu innemizlóśliwszćmi od 
®yco»i siebie duchami. Anastępnie stan iego gorszym 

Wzę nierównie i nieszczęśliwszym czyni. Éi^vrèssï 
mÇiatu; habitant ibi\ et fiunt novissima hominis täius 
wiek pejora prioribus. . .
iak by, -X Tak w rzeczy saméy Chrześcianie, stan 
i wieji człowieka daleko gorszym iest i, nieszczęśliwym, 

mam gdy'się wraca do grzechów, z których iuż był 
przęśl oczyszczonym przez pokutę. Ale co nas bar- 
: się, dziéy trwożyć- powinno, iest to, iż wracanie 
wzgat się takowe jakkolwiek. okropnem iest dla duszy 
6tn J Çhrzesçianina, nie iest ićdnak tylko naypowśże» 
odważ chnięysze i nayczęstsze pomiędzy ludźmi.
iest ł Znayduię cię migd^y ludźmi choroby bar. 
i pfiy dzo .trndne do uleczenia, owszem i w cale nié- 
eęjgj uleczone: ale to co nas cieszy? iest, iź choroby 
ęrojel takowe rzadkiemi sę i mato ludzi bywa niemi 

dotkniętych.. Znayduię się inne, które sę 
bardzoczęste i pospolite: ale znowu, eo nam 
W nich czyni nadzieig? iest tó, iż łatwo z nich 
uleczonerni bydź możemy. Lecz co się 
tycze choroby tćy duchownéy, pgwrotü do 
grzechuwszystko tu iest przeciwne. "'I to iest, 
CO ia wam dzisiay dla nauki Waśzey wytłoma* 
czyć umyśliłem w dwóch następujących Uwagach.

Nic łatwieyszegó iak odpaść w grzętiiy , z 
łLeei którychsię powstało, j to iest pierwsza Uwa- 
iegof 8a> ■•7- a z drugiey strony nic trudnieyszegd; 

iak powstać znowu ż grzechów, w którćsię^ 



padło, i to ieśt druga Vwäg»* ***■< Łatwość 
powrotu, trudność, ulećźetiia, dwiê okoliczności,' 
kto're - dpwodkę tey wielkiey. ptàwdÿ. Et Jiidii 

howiiłiis illius pejwird prïofiLUt. — ‘ 
Ł'"' ' Pozwolźe nam ię więc tak Wyrozumieć, 
nayłaskawszy Panic, abyśmy odtęd i nigdy nie* 
odpadali-, i nigdy niepbtrźebo^ali leczenia. Pre» 
siemy się oto przez przyczynę Ń. Maryi F. ?

,,Uwaga Z
■ I) Dwie' okoliczności szćzegdlne Wymienia' 
nam, dpisieysza Ewanjeliäy■ dla których nid 
łatwieysźegp# iak pdpaść W grzechy V Z których 
się powstało. A naprzód zdarza się często-' 
kroć, iź człowiek wzruszony łaskę P. Boga, za-*1 
myślą zrzucać i siebie jarżmo gizèchu, aby' tod 
więcdy nie należał iâk tylko do Boga samego. —“ 
Tem końcem udawszy śi§ do świętych taiemniC 
poktity, spowiedzi 1 koftiiriunii,1 rozumie się itiź 
tym samym bydź uwolnionym ód szatana, gdy 
tem ezaśetti pozostało się ieszcże w sercu iégo' 
Wiele, z czego mu się -ocźyscić należało. 
Otdź błęd naypowszechnieyszy między ludźmi,' 
1 okolicżnoŚG, dla ktdrey nic fatwîèysZego, iak 
odpaść w grzechy,których się powstało. —‘ 
Fokuta bowiem takowegof człowieka, iesf pokutę 
ńiedostatęcznę. Dusza więc jego nâîézy ięszcż^ 
do śżatjma. Domem ieśt ieśżcźe iego i pii.esz^ 
kśaięm^^ Łatwo Więc ieśzćże pótytecic jfpóźft 
Revertar indomüm mcąm? ile takowy nieznay- 
duie iak tylko ńić źe wśayśtkim ‘Ocżysżcźónył

Mwiatinn, » następnie łatwo znowu
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kol? takowy odpada w grzechy
5N pierwsze. —■ ■ ■ ■ t . -r. A _ą :

,,.jł , “■iMâjàifeÉh- IłMUwłww laŚe&i&JJsŁ» 
M. , Iw sämym skutku, samą tylkÖ Giiotdką 
ptozii^ ćhodożąc suknie można ie oczyścić z pyłu; ale 
Bigdyt, plam w niey znayduiących się wybawić nięmo- 
îüia. p. zna: Gdy tymczasem te ią naywięcey szpecą, 
ryi pe Zośtaią się więc te w niey, ićźeli żadnego do

wyprowadzenia* ich nieuźywa się -sposobu. . 
Podobnież i dnsza nasza, Chrześciaaie, przez 
spowiedź i używanie Sakramentów świętych, 

Wymi6 ^noże t>ydź Oczyszczona ł swoich niedoskonały, 
rych t śc* 1 grzechów: wszakże pomimo tego mogą

; kię ieszcze W" nie'y zostawać bardzo wiele plam,
ç cz» Passye «j>. nasze, złe nałogi przywiązanie zby. 
Jona <tn^e świata, wybrażenia fałszywe toskpszy* 
abv wsZPstko bardzo szpeci duszę, nasżę i bardzo 

siego ^atwy czyni do nas przystęp szatanoWd. x • 

taienm Chcąc więc dochować z wiernością łaski;
siçü którey nam niekiedy Bóg z dobroci swoiey 

la, ii udziela; chcąc utrzymać się przy niey, tak aby 
:ti iec; •'§ więcey niewracać do grzechów ż których się 
tło, - powstało, nie dosyć iest samęy tylko na ten 
ludźmi, koniec używać miotełki, która z pyłu tego duszę 
,0> y Raszę oczyścić .może, scopit wwicłatam: potrzeba
fo. - hadto koniecznie używać, żelaza skruchy pra-
potai ^oziwey.. Albo raczey tłomacząc się wyrazami 

pisma S. potrzeba miecza dzielącego,- któryby 
ińiesz- odcinał od nas wszystkie niebezpieczne okazye$ 
inóić Wizyty .podęyrzane,. passye. zbyt. żywe inieu-
,zmr, śbartwiona. Potrzeba nim kraiać sérce swoić
żosr; ^ówi prorok, a nie szaty swoie; przenikać nim 
nowe ** do,f ziaysekretnieyszych kpmostfc
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szych wzruszeń tegoż serca, aby zagrodzić wszeL 
ki przystęp do niego szatanowi.

Izraelici wzdychali przez długi czas do 
wolności przez długi, czas obciążeni iarzmem cięż- 
Idem prosili i oni Pana ze łzami, aby ich\ wy- 
prowadził do swoiey oyczyzny, Zbliżył się na« 
reszcie dźięńten, upragniony, w którym Fąrao 
woli i rozkazom Boga, gdy sig już pię mógł 
Sprzeciwić,"korzystać chciał "przyhaympiey tako­
wych ppdeyśćiem. Izraelici wychodząc z iego 
królestwa nić z' sobą niebrali, ale zostawiali 
wszystko coby ich przymusiło do powrptri, 
Jdźcie, mdw*il76n do nich ćddaycie ofiarę Bo- ' 
gu waszemu: ale zostawcie tu swoie dobytki, ! 
ruchomości i niebierzciè ich ,z " sobą. —— Otóż, ■ 
tb Szatàn ttiióWi wielu grzesznicom, aby ich 
znoWu kiedÿ musię tylko podobać będzie ; poi 
swoie "panowanie pociągnął. Jdź oddąy ofiarę 
Bogu twoiemu ; idź rzucx się do nóg iego mi- 
nistrdw, abyś odebrał rozgrzeszenie z występków 
twoich; idź, abyś się stal uczestnikiem ciała i > 
krwi pańskićy : ale zostaw mi pàssye twóie, 
skłonności twoie, zostaw mi te pisma, książeczki, 
obrazy nieprzystoyne i lubieżne, karty które cię j 
przywodziły do złorzeczenia, ^towarzystwa * 
pośród których łatwoś w grzech upadał; Zostać 
mi co tylko kochasz, i w czemtylkomati 
upodobanie, —■ C<Si wam więc czynić i mó­
wić podówczas należy? Oto co odpowiedzieli 
Moyżesz i Aaron Faraonowi i uczynili. Poy- 
dzietny na-puszczę, abyśmy- tàm złożyli ofiary 
ale zabierzemy Z’ sobą wszystko,' zabierzemy dcA 
bytek nasz, ńi$ zostanie -się tu ani iedno Kopy w#
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Nec remanebit dc cit ungula- Bileciki, ..ostatki
przyjaźni i towarzystwa, rpzrywki, spacery,.wszy. 

' stko to ofiarujemy Bogu naszemu, abysmy wię- 
i cey ii|ź nicnaleźeli i nieüpâdli W iarżmo sià? 
1 tana«

a), Ale daymy to, iżby pokuta ktdrg czasem 
ęzyniemy. była prawdziwy: pomimo iedńak tey 
znayduię Się ieszcże inna przyczyna i inné ^ro­
dło bardzo powszechne pomiędzy narpi, z ktd- 
tego łatwpść powroth hasżegp do grzechu w^ 
pływa* — Wchodzi żndw szatan do duszy ż 
ktopey był wypędzony. A to dla czego? /«- 
venit eam vacantem, bo to, mdwi Ewàhjéïià ' 
znayduię i| prdżng., ~ Otpż druga prżydzyń^ 
która powiększając skłonność hąsżg, sprawnie w i 
nas łatwy powrot do grzechu.— Szatan żnay- Dy­
dnie duszę haszg prdźpg, w ktorêÿ nić Igiè ćzu- 
tya-, cobÿ mu broniło wniÿsc’à do htóy.w- 
fcJiedziwmyż się więc, iż łatwo znów w pierwsze 
grżechy bdpàdà Invenit/eam väiatiteWt.^ik/

. Grzechy, hâszèj chociaż harn niż sg odpu­
szczone :z fem wszystkiem ièdnàk przestrzega hai 
duch Boży , hbyśmp zawsze lżyli z bbiaźnig, aby* 
śmy bezustannie had sobg czuwali, i zawsze 
pilng straż mieli. Dc propitiato peccato two noli 
*ef$c sine metùt Î toć i est dla czego mdwi pam 
iż wszystkie ir'urÿ Jeruzalem bśadżił strażami 
ktdrzyby wfei dnie i w nóćy bezprżestanku od- 
zywaięć się bronili do niego weyścia nieprzyja­
cielowi. -ry

Zabitym iest nieszczęśliwy Sisarà? bd nié* 
wiasty w czasie śhh hay większego $Ci gdy sig 
sgdżił bydź bezpiecznym zupełnić, już zaś @
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iakze wiele rest Chrześcian pokutujących, kto. 
"tiy iadne'y straży niemaią nad duszami wła< 
*sn£ml.1 jakże wielu iest, którzy zaśypiaią, ktrfc 
rży zaniedbują ćwiczenia się w cnotach Chrze- 
ściańskich, którzy prowadzą życie próżniackie 
i nieużyteczne! a następnie o iakże wielu, 
którzy znowu odpądaią. w grzechy dawne, i 
którzy przeż swoią nieczynność dopuszczają 
szatanowi walczyć i zwyciężać nad sobą! *— 
Cokolwiek ostrożności i czuyności, cokolwiek 
uwagi i zastanowienia się nad sobą i swoiemi 
obowiązkami, cokolwiek przyłożenia się i od­
wagi dla oddalenia tego wszystkiego, co tylko 
naś wiedzie do grzechu, uczyniłoby szatana 
boiażliwsźym, niezbliźatby się on chyba bardzo 
rzadko do mieysca dobrze strzeżonego i umo­
cnionego. Ale skoro tylko postrzeże, iż za- 
niedbuiemy względem tego, choćby tylko rze- 
czy naymnieysz'ycÊ, skoro tylko postrzega, ze 
niemamy się na ostrożności, łatwo on zamia­
ru swego dopina, i nątychtiiiast wchodzi zno­
wu do. domu swoiego. Revcvtav in domutii 
»neam, unde exivi. ——

Grzech mówi Ambroży 8-iest iako iskra 
ognia ukryta w popiele* f Iskry tcy widzieć 
nie frioźna: alb skoro tylko żadinućhniesz 
Wnet się pokaźnie i znayduiąc matefyą palni 
té rozpaliwszy sprawnie częstokroć pożar wiel­
ki i qieugaszony, ieźeli żadney ostrożności i- 
straży niebędzie. — • Passye nasze, Clirzcścia- 
n,ie, są passye ogniste. Jakkolwiek skuteczna 
iest pokuta, nie może ona ich iednak ptżK* 
tłumić zupełnie* umarza ic tylkę 1 wstrzymuje
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. 'zbytćczność; ieżeli Wigć àadhéy straży i czuÿ- 
ticści mieć niebedziémÿ, wnet przystąpi sza- 
tati mówi Jbb 8. zadmuchnie i zniszczy nasi 
Halitus ejus prunas arderè facit. ~ I toć iest 
dla czćgo ieźeli Bóg dotknął setce Wasze, le­
żeli przez swoiê nieskończone miłosierdzie 
przyięł was do pokuty-^ jeżeli przez laskę swoig 
Wyprowadził Was z Egiptu, abyście mu czy­
nili ofiarę ducha upokorzonego i serca sktu- 
sżonego. Staraycieź się^ abyście trwali zawsze 
statecznie w służbie iego« i hiewracali się do 
tego nieszczęśliwego iarżma, z którego trwol-'. 
hieni jesteście; —■ Jnacżey nlewyydziécie z 
niego tak łatwo : bo nic nieiiia trtidnieyszègo» 
iak powstać z grzechów w które się ódpadżt 
O cze'ni <

UiLâgà IL
Niemożna tak łatwo idèczÿé chorego^ 

który przyszedłszy dó zdrówia, odpada znowu 
W piefwszę chorobę i plSma na skrobanym 
mieysću wyrażonego nie można tak łatwd 
wymażać. — Ale hacóż te podobieństwa i 
porównania kièdy nam Jezus Chrystus w dzi- 
sleyszév Ewanjęlii wyraźnie'mówi 5 że s Za tan 
wypędzony raź ż duszy Clirześcianina, bierzè 
z sobę siedmiu innych duchów od siebie zło­
śliwszych przez 'Co stan takowego człowieka 
gorszym stale się nierównie i nieszczęśliwszym, 
a niżeli był przedtenu Otóż okoliczność^ mó- 
Wi Chryżbśtóm 8, która nam ökazuie, iż hic 
fâiema trudnieyszego^ iak powstać z grzechów, 

L z
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w które się odpadło, A to dla dwóch nà* 
stępuięcych przyczyn:, naprzód dla wielości 
i połączenia innych grzechów, powtórę dla 
eurpwey -sprawiedliwości Boga. —

i) Mówię naprzód, iż powstanie tako* 
we mu człowiekowi trudne iest z przyczyny wie- 
In innych grzechów, które się natychmiast tę­
czą z pierwszemi iego grzechami, a które nani 
Ewa n jęli a dzisieysza przez siedni duchów wy­
raża, których szatan z sobą prowadzi* ^łssu- 
mit septem alios spiritus seęum nequiores se, et 
jiunt novissima hominis illius pejora prioribus, w- 
Otóż te grzechy, które oycowie święci przeï 
tych siedmiu złych duchów rozuniieię: nie­
wierność, niewdzięczność, wzgarda, zbytnie 
zaufanie nałóg, upór i rozpacz. —

Niewierność!— Nieodpadacie wy nigdy 
w grzechy, źebyście tern samym niemieli 
przełamywać przyrzeczenia któreście uczynili 
Bogu* — Przyrzekliście wy mu niechodzić 
więcey do tego domu, a te'm czasem wcho­
dzicie ; przyrzekliście mu niewdawać się witf 
cęy z tę łubową osobę, a iednakże wdaiecie 
się; przyrzekliście nie ęhodzić więcey na te 
mieysca, na których tyle razy obraziliście go, 
a te'm czasem chodzicie pomimo tych wszy­
stkich przyrzeczeń i obietnic* Jesteście więc 
niewiernemi, — -,

Niewdzięczność* —— Możesz bydź większa 
niewdzięczność i okropnieysza, iak zapominać 
natychmiast dobrodzieystw poiednania i po* 
koiu? Jakże więc łaska, która iest cenę prac, 
trudów ,i ucierpień Jezusa Chrystusa?
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dwdrl) .
;a . 1 która niemniey waży iako i krew iego nay- 
IWf.^!C| <w,Stsza5 ^as^a ta tak łatwo wam udzielona

.1 napomniana bywa iednak natychmiast, i zo- 
stale rzucana że tak rzekę pod nogi i zde- 
ptana.—Jeżeli wystawiam znowu com zepsuł 

"h winnieyszym nie równie staie się mówił nie- 
L » gdyś Paweł S. — Otóż eo i nas winnieysze- 

pii czyni. Przez pokutę niszczemy grzech, 
. F' przez odpad nie nie niszczemy pokutę. Przez 

. pokutę odbieramy dobredzieystwa od Boga, 
przez powrót zapominamy o nich, i wyrzu- 

orz^ camy ie z pamięci i serca* A tern samem 
'$C1 F ętaiemy się niewdzięcznemi* — 
LC1ł: Wzgarda, iest oczywista. —- Bo każdego
» razu kiedy się wracamy, nieokazuiemyż, iż 

mało sobie szacuiemy laskę i odpuszczenie?— 
^7 ii, Ci którzy wyszli z niebezpieczeństwa nawał­
nica neści, mówi Tertulian, mechcę więcey po­
uczyli wierząc życia swego niewierności wód 

echoi szacuię sobie łaskę, którę odebrali, przez usta­
li wd więznę pamięć nieszczęścia, z którego wypró- 
się i wadzeni. Dr/ bencjicium^ salutem scilicet suam 
ydut memoria "periculi honorant. — Gdy te'm cza- 
y o sęm wy, których Bóg z niebezpieczeństwa i 
scies tKiwalodści daleko okropnieysze'y uwolnił, po- 
I w daiecie się znowu w też same wypadki: i 
eró pieiestżci Znakiem, że sobie małe szacuiecie 

łaskę iego* — Niemacie więcey źadney bo- 
iaźni, włażnie iakbyście nigdy zginęć niemie- 

ifflini te albo też iakoby miłosierdzie Boga obowię- 
j p0 zane było- podawać wam zawsze rękę i przyy- _ 
pÄ inewać do siebie. —

I tenci to iest czwarty duch, którego



Szatan używa, aby trudnieyszem uczynił po, 
wstanie wasze : zbytnie zaufanie w miłosier­
dziu Boga» Stąd mało się wystrzegamy 
grzechów, ponieważ rozumiemy, iż miłosier- 

/ dżie Boga niema granic, a zatem i wpośród 
nąywiększych, zbrodni może się nad nami li­
tować» Ale iajkież prawo mamy do. łaski ie- 
go, mówi Tertuliąn, i na czeinźe Zasadzamy 
nasze bezpieczeństwo?- —- Ot<>2 co. gubi nie­
skończoną liczbę Chrześcian, i oto naytru- 
dnieysza oraz przeszkodą do powstania z. 
grzechów» —

Iw samym skutku. Cóż bowiem w na$? 
sprawnie takowe zaufanie? Nieszczęśliwy na, 
łóg i okropny upór w grzechu, -r- Cóż zaś 
gdy nałóg takowy zamienia się niejako w 
przyrodzenie, którego prawie nigdy odmienić.

, nie. można. —r. Jesteśmy albowiem podówczas. 
W podobnym stanie, w iakim się znaydowali, 
niegdyś: nieszczęśliwi Egipcyanie, którzy ze­
wsząd otoczeni ciemnościami i nieszczęściem 
nieśmieli się ruszyć, aby się uchronić cie­
mności nieszęśliwszych» ( Nemo movit se 
ïqço, in quo e.rat. —-7.

A stąd cóż iuż następnie? powiemźe 
waipl i możecięż słuchać bez zadrżenia? —•. 
Następnie, iż wpadamy w rozpacz i, niepoku- 
tę( która fest tym duchem, ostatnim,,naygor*. 
szym ze wszystkich innych, które się łączą 
pa zgubę naszę. —- Rozumiałem, .iż zlemoię 

7 może bydź łatwo uleczone, pogardzałem więe- 
ipbą, naylaskawszy Panie!, pogardzałem łąsk& 
W^ią i sposobami, których eye udzielałeś 4g> 



I

* IS

t

—X 167 —

?' ïtiego uleczenia, a zbytnia ufność w twoión 
miłosierdziu wprawiła mię w nałóg, który 

i®5 jnię uczynił nieczułym i upornym w grze- 
le chach moich. — Widzę się teraz tak bydź 
t( obciążonym grzechami, iż. niepodobno z nich 
• się wydobyć, niepodobna my cię przeprosić». 

1 Tak iak żytem, tak umierać muszę gdy nie- 
6 prawość, moia zbyt iest wielka, aby mogła 

znaleść odpuszczenie. —
Jeżeli to niesą słowa, tedy są przynay- 

mnie'y uczucia tych grzeszników, ktôrzv prze» 
chodzą z niewierności do niewdzięczności, z. 
niewdzięczności do pogardy, z pogardy de 
zbytniego zaufania z ufności zbytifićy do na­
łogu ,.z nałogu do uporu, z tiporu da rd-, 
zpaczy.—

Okropną, ah! okropna rozpaczy, oiakże 
się więc ciebie lękać potrzeba ! — Okropna, 
ah okropna rozpaczy! ty to iesteś tćm grze* 
chem nięodpuszczonym przeciw duchowi S !—• 
Okropna, ah okropna rozpaczy!-ty ta iesteś 
powszechnie okropnym, skutkiem ustawicznych 
upadków, j która przyśpieszasz odrzucenie, 
grzesznika,! pr-

ą) Ale co leszcze trudne czyni powstanie 
nasze z grzechów, w które odpadamy,, iest ta 
Bóg nasz Chrześcianie, który widząc niewier­
ność i niewdzięczność grzesznika w tak wiele 
rązy powtórzonych upadkach, opuszcza go na-, 
reszęię, zostawuiąc go sobie samemu, -r** 
Kiedy,, poznawszy prawdę i laskę Boga nasze-, 
go i ihówi Paweł S. wolnie iednak i odwa-

twieiBi 
aia? - 
iepoh 
naygot' 
I N 
'e mois 
nwift 
■fcl -ror... --..-w*-».. » -- ■ 
ę$ h żnie grzeszcmy, niepiąsz i.ui dla nas ofiary,



któraby się za grzechy nasze czyniła. FoZwh, 
tarte peccantibus nobis post acceptam notitiam. 
Tcritatis jam non relinquitur pro peccatis bo- 
itia» —

I toć iest dla czego oświadyza slç Bóg 
w gniewie swoim, iż odrzuci od siebie dale,- 
jkg tych grzeszników nieszczęśliwych i zosta­
wi onychże złościom ich, iako tych którzy 
niechcą bydź ulęczonęmi, którzy niegodni są 
ïaski iègo. — Chrzęścianię ! ieźeli cokolwiek 
macie religii, ieźeli dbacie o swoie zbawienie, 
trwożyć was te uwagi powinny. -eM.

Nayłaskąwszy Panie! gdybyśmy sądzili o, 
tobie iako sądziemy o ludziach: tedyby zba­
wienie grzeszników ińź było bez nadziei. —. 
Prawda to . iest, ii więęęy im się .lękać iak 
spodziewać należy: z tern wsżystkiem iednak 
miłosierdzie twoie wszakże nie rest ieszcie 
Zmniejszone; a tai sama krew, która ich tyle 
ïàzÿ obmyła, może ieszczę płynąć w żyłach 
twoich; i gdy nam mówisz, źestan tych 
nieszczęśliwych po ich powrocie do grzechu 
gorszym iest, aniżeli przedte'm,- tedy to tylko 
dla tegó, abyś nas, przestrzegł, iż doskonalę 
uleczenie takowego, grzesznika iest bardzo tru­
dne, nie iest iednak niepodobne. Meżesz ty 
wszystko o Boże nasz! Jm większe są grze­
chy nasze, tern obfitsze miłosierdzie twoie 
Daruyźe nam więc iuż, kiedy dla ziednanià 
sobie łaski i dobroci twoie'y, rzucamy sięiuź 
X pokorą do nóg tronu miłosierdzia twego — 
Nie patrz więc iuż kto. iesteśmy, ale uwaźay- 
No iestęś, a udziel aam łask dostatecznych^
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któreby nas utrzymały zawsze w cnocie, aby. 
śmy cię posiadać mogli w chwale twoiey na 
wieki* Amen. —

M o w a r
na

Hiedzielę IV. Postu.
O opatrzności Bosfciey.

JfttepH erge gitsus panes rt < , , distribuit discumben­

tibus, §f°*n 6.
Wziął tedy Jezus ęhleb i . , . rozdał łiedzącym.

IMiepomaluby nas Chrześciariie zadziwiać i 
Zastanawiać powinna litość Jezusa Chrystusa, 
względem rzeszy, o ktôre'y nam wspomina 
dzisieysza Ewanjelia — *Ł tern wszystkiem 
iednak nie iest to okoliczność szczególna.— 
Nie pierwszy to iest cud, który Jezus Chry­
stus uczynił lituięc się nad nędzę ludzkę i 
niepierwszy dowód miłosierdzia i ego, 4——,

Co nam szczególnego Ewąnjelią do 
uwagą podaie ? iest to sposób ebeyścią się 
Chrystusa z rzeszę i nawzaiem rzeszy z 
z Jezusem Chrystusem. —To to iest, co, 
W sobie szczególni dla nas zawiei ą naukę, 
to zatem co naś/szczególnićy zastanawiać poi 
Winnow;

Stąńmyźwi£ę iużnad tern, czyniąc sobie 
z tęy myśli podział dzisjeyszego kaząnią, •=-. 
ÇÔZ to- nam okazuię sposób obeyścią się Chry-. 
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stusa z rzeszę? i czegóż nas naucza obçysciç 
się rzeszy z Chrystusem? Mnie się zda* 
ie, iź;

Sposdb i obeyście się Chrystusa z rzeszę 
okazuie nam hoynę opatrzność iego nad nami, 
I to będzie pierwsza Uwaga, ■*— Sposdb zaś 
i obeyście się rzeszy, z Chrystusem naucza 
nas sposobu, nakłonienia hoyney iego ręki 
näd nami; I to będzie druga Uwaga mowy 
moie'y.

Przekonać się dziś chcemy nay łaska wszy 
Panie o twoie'y opatrzności nad nami: ale 
przekonać ńieinaćzóy iak tyłka wraz z pozna* 
niem sposobu pożytkowania z twoie'y dobroci, 
ktcrey oto iuź pokornie prosiemy o pomoc- 
W tęy mięrzę przez przyczynę N*- Maryi P,

Uwaga I.
Trzy rzeczy uczynił Jezus Chrystus^ 

Względem Rzeszy która go otaczała, mówi: 
Ęv?apjęlia«\-, Widział naprzód potrzebę w 
któróy zostawała rzesza; cum vidis.set <pda muU 
tittudo magna venisset ad cum, litował się po*, 
wtóre nad nędzę i ubóstwem rzeszy; et mi­
sertus est super eąs. Nareszcie otworzył dla. 
liiey,'szczodrobliwą swą rękę łamiąc chleb i 
rozdając zgłodniałym; dccepit panes et dispri* 
buit discumbentibus. Otóż co Bóg 
tygli dla nas Chrzęścianie czyni, a co okazuie 
bpyną ięgę opatrzność nad nąmi^ Rozbiera? 
Ępyż to, wiec z osobna, —

Ą naprzód, widzi on i poznaic wizy*
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stkie potrzeby naszej widzi i poznaie wszystkie 
niedostatki nasze* Oculi ejus super egenum et- 
pauperem* Sąsiedzi nasiprzyiacielę -, sami 
nawet krewni nasi niewidzą częstokroć po­
trzeb i niedostatków naszych* niepoznawaią 
nieszczęśliwości naszych* nie słyszą głosu WO-\ 
łania naszego 3 ale Bóg nasz słyszy i poznaię 
wszystko, a oko opatrzności iego nieszczęścia 
nasze, by też nąywięce'y ukryte* zawszę iednafc 
postrzega. — Iw rzeczy samey*

Widzi ono potrzeby Eliasza w pośród 
niedostępney puszczy, widzi niebezpieczeń­
stwa Daniela w okropney iamie pomiędzy 
zwierzęty dzikiemi; widzi nawet nieszczęśli- 
wość Józefa W ciemnościach więzienia. —. 
Widzi i poznaie niewolą Izraela, vidi- afflic­
tionem populi mei in Egipt o* Widziałem 
mówi Bóg do Moyżesza,' nieszczęście, ; któ­
rego doświadcza lud móy w Egipcie; słysza­
łem głos wołania iego, głos zażalenia na 
okropność niewoli, a poznaiąc i czuiąc bole­
ści iego, zstąpiłem, abym go uwolnił z rąk 
okrutnych Tyranów iego. Et sciens dolorem, 
ejus descendi, ut liberem eum- de manibus Egipti- 
orum..

Nie taki więc iest Bóg nasz Chrzęścią- 
nie iako Bogowie Pogańscy nieżywi, i któ­
rych bytność wszędzie rozciągać się niemoże. 
Bóg nasz wszędzie iest* i bytnością swoią i, 
©becnością;, a mądrości iego nięmasz ^końęą»; 
Wszystko on wie, yzszystko. widzi^ 
słyszy, wszystko poznąię. — *

Î bez wątpienia. Jakoż ten niema
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dzieć mówi Dawid < który okd stworzył? ia, 
ko niema słyszeć, który ucho wszczepił?"—, 
Z nieba P. B°'g patrzy i widzi wszystkie hu 
dzie, patrzy na wszystkich obywateli ziemi,

2) Ale niedość natem. . .Lituie się oą 
ieszcze nad nędzą i nieszczęśliwośćią nasz); 
Misereor super turbam. — Tak Chrzęścianiet 
nieczeka Bóg nasz, aźebyśmy go wprzód pro, 
sili; nieczeka, aźbyśmy go wprzód uwiado­
mili o potrzebach naszych. Litość icgo uprze, 
dza nas częstokroć iak rzeszę Ewanjeliczną, 
wprzód ieszczè nim ciężar nad sobą nie, 
szczęść i niedostatku , czuiemy, Et in omni, 
providentia oçcurrit illit^

Uskarżamy się częstokroć na Boga ro- 
^umieięc, iż o. nàs zapomniał; iż niema iuż, 
więcey żadnego o nas starania; a. przynay, 
mniéy, że nieczułym iest na nieszczęśliwości 
nasze. Oblitus est Deus^ avertit faciem suam, 
ne videat in-finem.— Oto mowy nasze, po­
spolite w przykrościach, których ,czasem do­
świadczamy t ale mowy rówuie niesłuszne, 
iako. i nierozumne, —.

Iźaliż albowie'm zapomnieć kiedy może 
ir.ytka o swóiem dziecięciu', ażeby go. w Cza-, 
się swóitti nienakarmila? iżaliż zapomnieć mü- 
żę pyęiec o synie, ażeby nieopatrzył potrzeb, 
icgo, a przynaymnięy aby’ nielitował się nad 
ni/dzą ięgo? • a następnie iżal ż o nas za-. 
pAtotyęć "możekiedy P. Bóg, który iest oy- 
ęem naszym nayłitośęiwszym. Munquam o-. 
bfNiseipotc st mulicY infantem suum, ut non miseret.
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Poprawmyż iuź odtąd błąd nasz, Chrze- 
ścianie! Bądźmy pewnemi, iż litością Boga 
naszego napełniona iestcala ziemia. Miseri* 
cordid domini plena est terra. Bądźmy pewnemi, 
że litość iego rozciąga się na wszystkie stwo­
rzenia i na wszystkie dzieła rąk iego. » Mi­
serationes ejus super omnia Opera ejus. — A źe 
litość ta nie iest czczà w Bogu naszym: ale 
Otwieraiąca natychmiast szczodrobliwą rękę 
iego nad nami. —-

3)- Oto otwórzmy tylko księgę natury: 
'à ta naylepiey nasz przekona o, hoynéy opa-, 
tpZności Boga naszego. — Któż więc iest teh, 
który pokrywa ziemię kwiatkami, kwiaty ko-, 
lorami, kolory pięknością? kto iest który u- 
trzymuie lilie polne? kto w granicach utrzy- 
mnie wody, aby się nierozlewaly nad brzegi 
tswoie? kto rybom, ptastwu i wszystkim,zwie­
rzętom daie pożywienie? — izaliż nie twoià 
O Boże nasz opatrzność która wszystkiem. rżą* 
dzi? Tua pater providentia ab initio cuncta 
gubernat.. —

A leżeli nierozumne stworzenia korzy-, 
staią z dobroci twoie'y, iakże my, którzy nad 
ńie szacownięyszemi w oczach twoich festes- 
Uiy? Nonne vos magis pluris estis illis i 
Ah! przyznaymy się tylko Cbrześciariie Szcze­
rze! — Izaliż się w nas co znaydiiie$ czego- 
byśmy nie mieli z szczodrobliwey ręki Boga 
hiszego? — Rodowitość, urzędy-i tytuły : i 
Mli te rozporządzi^ j ieźeli nić Bóg



trzéÿi ktdry V iÿwôêj'e matek -bbièrâ sobîè 
ludzi i czeto bydź maię wyzhâczà ? Priusi 

"* qitam te fortnarem in utero növi &W& Boga­
ctwa i honory? ale tytii/ nlceśtźe'■ Bog satu 
dawc§? Dives pt pàüpef' Obviaverunt sibi 
uttiüsquè operator est Domhiùh Dowep, 
pamięć i inne prżymiotyUmysłu, Wszystkie 
sę od Boga i który hś ludzi posyła ducha 
swego z darem mędrości", umiejętności i 
rady.

Od kógoź masz Rzemieślniku "s ze w 
Sztuce twoiey nad innych biegleyszym iestes) 
ieźeli nie od Boga, któty Beselèela i Oôliabà 
Osobliwszy sposobnością dó kunsztu rźemieśl; 
niczego tidarować raczył. jdwbós ' truMit^ 
iit faciant opera. - Ód kogo masz t® Rol­
niku, iż z roli twoie'y obfitsze zbierasz nad 
innych pożytki* ieźeli nié od tego, któty dâ- 
ie wzrost i pomnożenie ziółdm ? Sed qut 
iHerethentUłh dat Deus. —

Wszystko więc, co tylko mamy Chrze- 
śc'ahie$ mamy z ryk Boga naszego ; wszytka 
więc ökäzuie hoyny opatrzność ićgo nad na'd 
mi; opatrzność, któ,ra tak się stara o każde- 
go z nas, w Szczególności ; iakoby nićmiała 
Więćey innych ludzi do opatrywania i uszczę­
śliwienia# sic curdt unitWquewquè mówi 3*’ 

* Atigtistyn tànqùam sólum y i tak się stara o 
Wszystkich w powszechności s iako się stara o 
ie'gö# lic owsie l tónĄuam 'singulos.

Niechźe itrż przy Swych błędach zostaiy 
Wsiÿs'cy'éi,.którzy iż Człowiek nie-
i#< iźadiiego połyćżenia e Bogiem#* że Pan
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tiiewidzi nas, i Bóg jakobów nièrozutnie nas*. 
Niech w swoich błędach zóstaią^ którzy mó­
wi g : krÿie się Bóg w obłokach; a rzeczy na­
szych niepatrzy. Nudes iatibitlutn > 'n eć 
■nostra considerat My iednak' Chrześcianre 
dla teg® nieustawaymy w składaniu czci po» 
winney opatrzności Boga nad nami; Wy 
osobliwiey, którzy szczególne tey opatrzno* 
sei towarzystwo składacie, czciycie-ią dziś, 
czciycie ią po wszystkie dni życia waszegb. UŚ 

Izaliż niedoświadczacie skutków té^ do* 
brotliwe'y ręki, która na wszystkich bez wy­
łączenia dary swoie rozrzuca? Ale któż iest 
między nami, któryby sprawiedliwie, mógł 
mówić, iż nic nie korzysta z dobroci Boga ? — 
Nikt bez wątpienia! -L-' A ieźeli znayduie się 
kto, który tyle ileby mógł nieodbiera nie- 
chayże się więc uczy od dzisiesze'y rzeszy" 
sposobu, nakłonienia ręki Boga nad sobą» 
Î toć iuź ‘ ; '

P CÈB' '
wttpi Uwaga II.

o łażft 1) L Napietwsza rzecz, któ n nakłoniła ópa* 
nieitiśi trznosc Boską do nakarmienia rzeszy, o którey 
i (UJQ. nam wspomina Ewianjelia, jest pilne staranie 
i°fi 1 óńeyźe' około zbâwiénia sweiego. ~ I 
Stani toć iest dla ćżego rzesza ta lubo przywiązana 
Stani doczesności, opuszcza iednak domy swoie# 

idąc Wszędzie ża Chrystusem# aby tylko po- 
zgro źytkować mogła z nauki lego# Ł7t audirent " 

îltfiil' cjUS-.
e Ik Otóż Chrześctyuie ^ier^szy sposób nd* 



kłonienia hoyney ręki Boga naszego nad na* 
mia —. Sprawa nasza nayistotnieysza i nay- 
większey wagi Interes?, vporro uiiumertncces. 
sariurft. Za nic albowiem wszystkie inne spra­
wy nasze y za nic wszystkie, pożytki doczesne, 
ieźeli dusza nasza pokrzywdzona będzie. — 
I toć ięst, dla czego upomina nas JezusChr y, 
Stus abysmy naprzód starali;się o królestwp 
niebieskie . przekładając interes? i sprawę, zba­
wienia naszego nad wszystkie inne sprawy i 
intéressa nasze» a odzienie, pożywienie, ô 
które się tak bardzo trośzczecie, opatrzność 
Naywyższego, udzieli wam, i „wszystkie inné 
rzeczy tern podobne przydatie wam będę» 
Qiieerite er^o primum regnum Dci — et b*Ł 
omnia adjicientur vobis, —

2) Druga ,rzecz, która się znaydowa/a 
W' rzeszy, a która nakłoniła opatrzność Bosk^ 
do nakaripie'nia iey, fest zupełne .teyźe rzé-, 
szy zaufanie w Chrystusie Tak Chrze* 
ścianie! po ludzku Sędzęc zdaie Się» iż rżesżi 
ta iidaięc się w podroż .opatrzyć się była po- 
winna w przyzwoite tirprżód pożywienie dli 
Siebie i tymczasem nić żespb| hie bierzć prpcź 
hadziei i Zupełnego zaufania w Chrystusie.-—, 
I toć fest» tó Chrystusà, tiaktoüiîô d© nakar-, 
mienia téy rzeszy» tö ćo do tych czas haklà*s 
ilia, kii iiätii iiàybàrdziey rçkg jbpatrznegd, 
Bogà»

I w Sàmfeÿ skiàtkU Ćbrfeścianie ! Śzczę- 
Śliwy» mówi prorok» który, pokłada ńadzjeif 
Swę W râtiu: niêgdÿ OhóbbWiièin zżwStydżO-; 
nyniè będzie» puszą iego niezatrwcźy tif
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tea. żadeh niedostatek, arii nà żadną przeci­
wność, i niechay świat caty powstanie prze­
ciwko niéy, odezwie się ona zawsze spokóy- 
nie do Boga: Pan obrona moia^ i czegóż się 
mam obawiać?

Toć iest, cżego po nas sam Bóg wy­
ciąga. — Ufaycie we mnie, mówi en przez 
proroka, a bądźcie pewnemi o moiéy porno- 
c7‘ -7 KaŹdy ’ który si6 j$kasz Pana ufay 
miłosierdziu iego. ~ Podniósłszy więc iuż 
myśl naszą do Boga, mieymy Chrześcianie 
nadzielę we wszelkich potrzebach j niedo­
statkach naszych; mieymy nadzielę w prze» 
ciwnościach nawet i nieszczęśliwościach życia 
naszego, z których nas ręka opatrznego Bo» 
ga uwolnić zawsze iest zdolna. Oui timetis 
Dominum;» sperate in illum et in oblectationeni 
ventet./Vobis misericordia.

3) .Trzeci i ostatni sposób obeyścia się 
rzeszy z Chrystusem, a zatem sposób na» 
kłonienia höyne'y iego ręki nad nami, iest 
wdzięczność przyzwoita za dobrodzieystwa ie­
go opatrzności. —— Mówi nam Ewanjelia o 
tey rzeszy dzisieyszćy s iż gdy uyrzeli cud 
nad sobą -który uczynił Chrystus, iuź go na» 
zwali owym prorokiem obiecanym. Verè bić 
est propbtta, qui venturus est, iuź go między 
sobą chcieli uczynić Królem, ut raperent eunt 
et facerent reptem, -»-■ Do * takiey to wdzię­
czności pobudką im była, opatrzna rękaChry* 
stusa. —•

, Do takiey i mjr Wszyscy Chrześcianie/ 
wdzięczności ku Bogu obowiązani iesteśmyj 

, M
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,<io takiey wdzięczności, która zawisła nie ,n& 
dochodzeniu tylko próżnem,albo poprawi«, 
niu zdań i że osobliwszy Bóg w swoiey opa- 

j.trzności: ale na chwale, miłości i gorętsze? 
służbie,'*— Bo cóż po tein zadziwieniu sig 
nad tą osobliwością rządów Boskich? kiedy 
od nas nie mówię iuż osobliwego, ale izwy- 
czaynego dowodu chwały swoiey nieod- 

•hiera ! —> -
Chwalmyż więc iuż odtąd Chrześcianie 

i wyslawiaymy opatrzną zawsze rękę Boga na­
szego nśdiirami. Uznawaÿmy we wszystkim, 
eo tylko mamy, szczególne łaski i dobrodziey- 
-stwa Boskie, których używaiąc zawsze ver­
nie i na dobre, dziękuymy za nie, mówi 
•Apostól Paweł S» dziękuymy zawsze, przez 
Jezusa Chrystusa, bo ta iest wola, a nie inna 
2oga naszego. — In omnibus. gratias a^ite, 
łs<ec est enim voluntas Dei in Christo jjfcsu ZK 
omnibus vobis»

Niepozwalay r.ayłaskawszy Panię, ażeby- 
śmy kiedy ■ zapominać mieli i niewdzięcznemi 
bydź jwiçte'y opatrzności twoiey nad nami. —•„ 
hłiecbay język nasz przylgnie do ust. naszych, 
leżeli odtąd chwalić ciebie nie będzie. — 
Duszo 'mota błogosław iuż Panu y i wszystko 
to, co się we mnie znayduie niechay iuż 
chwali imię iego. , Lauda anima mea Domi­
num. Duszo moia! błogosław iuż Bogu two- 

Nil,, iètnu, a strzeż się zapominać kiedy o dobro- 
dzieystwach iego. Benedic anima mea Domi­
no, cF neli oblivisci omnes retributiones ejus. •* 
t3a to içst, kt^cy leczy choroby ru-.rey.«nt*



a ieśt, kt(hy wybacza zdrożnoscidm naszym; 
PPP11», on to iest, kt^ry naś napełnia, dobrodziey- 

*01cy Oj, gtwy swoieifn, —r Oby więc myśl nasza 
86r$ts{ cie była iuż odtęd zatrudniona, iak tylko 

Wleniu, rozmyślaniem dobrodzieystw iego! oby całe 
1C]\^ iuż życie nasze nie było iak tvlko dziękczy- 
, itu cieniem. tistawicznem za dary iego ! — Ee-
y Ń nedicam Dominum in omni tempore, temper 

laut ejus in ore meo — laudabo Dominum in 
sześciu ’üita mea, psallam Deo meo, quamdiu ÿuero. 
‘ ^°gii Bctiedićam Domino in jaculum % et in sasulum 
ssystty $ acidisł- Amen*
łbrodń - 
rsze V1 
iey n ’ M 0 W 3

i« j Niedzielę V. $ 6 s t n.-
' 3iił „ * 0 spowiedzi,

*, ri.
ięcznH Quis ex eobis ergwet we de peccato? Joan g.
nami.- Któryż ż wal dowiedzie na mnie grzechu?
naszyć V » * ' ' * •’ -6lzje.. Ubliżył się czas Chtżeścianie, w. którym ko-
irszysi N^t Sjj szCzego>lnieyszyto sposobem obowię, 
ia0 zuie was wszystkich do Sakrameątalney spo- 
i Dm wiedzi, a nas pasterzy abyśmy wamwzglę- 
gat«.. dem teyźe Pt?yzwoitę dali naukę, —' Do- 

pełnić chcę na dniu dzisieyszym tego obo- 
. więzkti, Chcę wam Więc okazać, czego to 

. potrzeba, aby sjtowićdź ktdr§ macie czynią
1 * była dla was użyteczny a w szczególności:
1 Sw
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ćzego to potrzeba przed spowiedzią? i czegd 
przy spowiedzi? —■ Otóż co wam dziś w iak- 
naykrótszych myślach i wyrazach, wytłumaczyć 
umyśliłem.—

Światła nam tu twego naybardziey, potrze­
ba nayłaskawszy Panie, bez którego nic wi­
dzieć, ani poiąć doskonale niemożemy : udzielźe 
nam go więc, a udziel każdemu w szczególności, 
tak, aby o sobie mógł mówić: i któż mię stro­
fować, może o grzech. Quis arguet me àe 
peccato1? wszak cig oto prosiemy przez przyczy- ' 
ng N. Maryi P. . ,

Uwaga I. .
Spowiedź iest rachpnek spraw i postępo­

wań, który Bogu oddać należy; iest to wyzna­
cie wszystkich zdrozności z wszystkiemi ich oko­
licznościami; iest to nareszcie sąd, który prze­
ciwko sobie uczynić potrzeba, aby nie podpaść 
surowemu sądowi sprawiedliwości Boga : — 
Wszystkie te wyobrażenia, aż nad to iaśnie nam 
okazu tg, iż pilna uwaga, i zastanowiene sig 
nad* sobą ścisłe roztrząsanie spraw swoich, sło­
wem rachunek sumienia swego, naypierwrzą i 
nayistotnieyszą iest dyspozycyą do dobrey spo- 
wiedzi. — Uwolnić sig zatem na pewny cza» 
od zabaw" i zatrudnień wszelkich; wybrać sobie 
godziny pomyślne i mieysce, w któiymbyśroy 
wolni' od interćssów tym sposobniey roztrzą- 
snąć mogli sumienie i życie nasze przeszłe. —■ 
Oto iest, co wam naprzód czynić należy, aby- 
ście sig przygotowali*do teraźoieyszey spowiedzi,
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dzie wżyciu naszém — Szczęśliwi więc, ieźelji 
ią uczynicie dobrze ; nieszczęśliwi przeciwnie le­
żeli ią źle uczynicie. — . ■

i) Ale cóż to naprzód roztrząsać i z cze­
go się rachować macie?—-' Oto naypierwszą 
rzeczą są to przykazania Boskie i kościęlne —* 
z których iedne gdy są przykazujące inne zaka­
zujące: przeto musicię podług tychże roztrząsane 
cościę mieli czynić, a opuściliście; i czegoście 
się mieli chronić a iednak popełniliście; musicię, 
W tein wszystkiem iak nayścislęy się poracho* 
waći — Powinniście wy czcić Boga, iemu slu- 

x żyć i kochać go z całego serca waszego, ęzy- 
nicięż to ? poświęcacież mu wszystkie sprawy d 
wasze? przenosicieź chwałę iego nad stworzenia 
wszystkie ? macieź względem niego powolność, 
poddaność, boiaźń i ufność, któreście mieć po­
winni? — Obowiązani jesteście dni święte i nię- 

" — Swięcięież ie? nieużywacieź
ich tylko do prac waszych, a ćp leszcze gorzcy 
do grów i rozpusty, czasu -poświęconego modli­
twie i ćwiczeniom pobożności? — 'Zakazano 
wam iest nie tylko zabiiać, ale też naleć nie- 
przyiaźń ci niechęć na przeciw bliźniemu; nie 
tylko fałszywie przeciw niemu świadczyć, ale 
też złorzeczyć mu; nie tylko kraść, ale też za­
trzymywać, cp mu się należy. — Jesteścieź wy 
od tych grzechów wolni? - a leżeli nie, ia- 
kież stąd nastąpiły skutki, /akie okoliczności, co 
ęię tycze czasu, mieysca i osób? Oto z 
ęzego rachować się macie! — O iakaż materya 
rachunku i rozwagi.’ Móy Beże! gdzież ięst 
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ten, któryby się nad tern pilnie zastanawiał? —» 
gdzież iest, któryby się tak sobie samemu przy, 
pa try wał?

2) Druga rzecz, z którey wàm się rachd. 
Wac należy są to grzechy stanu waszęge, wzgię. 
dem czego sżczęgo'lnieyszę na trzy rzeczy mieć 
wam trzeba uwagę Nąprzo'd ieżeli stan te« 
dobrym iest z siebie ?i — bo ięźęli iest złym 
nie trzeba się długo zastanawiać, porzucię go 
potrzeba natychmiast np. Nie inny rna kto spo. 
Sdb do życia, iak lichwę : porzucię mu ten stan 
konie zme potrzeba, inączey nieuasz dla niego 
rozgrzeszenia, uieinasz zb wienia. — Służy kto 
komu do zbrodni i występków: porzucić mii 
tę służbę trzeba, inączey niemasz dlą niego 
miłosierdzia -—

Ale powtóre uważać należy, ieżeli stań, 
który z siebie może bydź dobry, niestaie s:ę z 
przyoadku złym np przyięł kto urząd, ktdrego 
obowiązkom zidosyć uczynić niemoże z przy- 
czyny niezdatności swoięy: porzucię go więc 
należy, dobrym on ie>t z siebie, ale z przypa­
dku złym, ponieważ niezdatność przeszkodę iest, 
aby byt dobrym dla niego,— Przyiąl kto urząd 
sędziego, gdy tym czasem niczną prawa: pró­
żno więc, oskarżać się na spowied * będzie z 
krzywd poczynionych ludziom, przez zlę rozsą­
dzania., ieżeli ich nienagrodzi $5 tl ieźęli urzędu 
piezłoiy, ^3^

Potrzecie; ieżeli stan ze wszystkiem iest 
dobry, nietrzeba więc iuż> iak tylko rachować 
się z grzechów, które się w nim popełniają hiż 
8 ufonmęśęi? iuż. g ząniedbanią obowiązków ifr 



go,. —— Oycowie i matki wychowui^cicz do- 
brze dzieci wasze? daiecieź baczność ieśli dobrze 
służą Bogu, ieźii nie są niezbo/nemi i rozpu­
stnymi?--» Panowie i Panie! macież staranie du­
chowne i doczesne o waszych domownikach? 
buduiecieź ich dobrym waszym przykładem? stro­
fujcież ich gdy obrażają Boga? posyłacieź ich 
do kościoła? staracież się aby mięli przyzwoity 
naukę, aby uczęszczali do S3. Sakramentów? —

3) Roztrząsnąwszy i zastanowiwszy się nad 
przykazaniami Boskiemj i kościelnemi, nad oko­
licznościami i obowiązkami- stanu waszego, ra­
chować się potrzeba ściśle z myśli. slow, i u- 
czynków, nasz bowie n- lachtinek sumienia, iest 
wyobrażeniem rachunku, który Bóg z nami 
czynić będzie na sądzie swoim. - Już zaś Bog­
na ten czas roztrząsać i rachować bgdze nâÿ-* 
mniéysze słowa, naymniéysze sprawy, i nay- 
mnięyśze myśli, a następnie ieżełi chcecię uczy-' 
nić dobrą spowiedź j przysposobić się' do tego 
,ostatoięgo rachunku, teraz wam się pilnie ra-: 
chować z tego wszystkiego potrzeba, —- <:.v

Ah! Chrześcianie! któż badacz i sędzia ści- 
śieyszy nad Boga? —- Pismo S. przyrównywa 
go, kiż do człowieka trzymającego lampę, któ­
ry szuka w naymnićyszych kącikach domu; 
który odkrywa, co było ukrytego; rozwiązuje, 
co było zawiązanego, oświeca, co było. ciemne-' 
go, —- Już porównywa go do człowieka, któ­
ry rozkręca sznurek ntiybardzięy skręcony i dzie­
li go na nici naydelikatnieysze. lnteUcxiitico- 
git at tonef meat - 4e tenge semitam me am., et 
^tyiicuhsm ineum investigati i — Odległy by 
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fem dalekô ód ciebie Panie, gdym w stanie 
srzechowym zostawał: ale jakkolwiek była od- 
leglosć moia, poznałeś ty îednak. wszystkie my. 
źli mpie, roztrząsnąleś wszystkie ścieszki moie,j 
cały ciąg życia mego rozebrałeś zupeln’e, Ta 
co uczyniłem w młodości, to cam popdnił 
w dalszym wieku moim, wszystko ci to wił- 
dome iest i obecne, Funiculum meum investi», 
gatti,.— Jeżeli więc rachunek mo'y w pe'wny 
przynaymniey sposóo ma bydź podobny temu, 
który czasu swego zemną przedsię weźmiesz, 
albo raczéy ieżeli go ma poprzedzać i uczynić 
łaskawym: wszystkie więc myśli występne, wszy, 
stkie pragnienia pro'źności, słowa nieprzystoyne, 
które mówiłem lub których słuchałem, wszystkie 
złe sprawy popełnione, lub dobre opuszczone,—. 
oto iest z czego mi się rachować potrzeba. 
Kiedy więc stawiamy się iuź przed Bogiem dla. 
oskarżenia się z grzechów naszych uważać nam 
i rozbierać należy wszystkie myśli,.•> słowa i 
uczynki. Cóż uczyniłem, co mówiłem, co 
myśliłem ód ostatniey spowiedzi?; na którychźe 
znaydowalem się mieyscach?- z iakiemi osobami 
towarzyszyłem? z czego się aż dotąd poprą» 
wiłem łub nie? —— iaki nałóg z siebie wyko* 
rzeniłem? — Mnieyźe iuż teraz mam upodo­
bania w świece, w roskoszach i zbytkach? 
mnieyźe mam odrażenia od chorób, przykrości 
i wszelkiego upokorzenia? wieleż dałem lub 
słuchałem rad' niegodziwych? — wieleż Opuści» 
lem cnot i dobrych uczynków, . które wypełnić 
obowiązany byłem?;;— iak wiele oparłem «ig 
Çokusôm, lub od nich zwyciężony zostałem?
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iak wiele w niebezpieczne podałem się. okazye? 
Çircumdedernnt me mala quorum non est nu­
merus. Grzechy moie, które sę bez li-zby ze 
wszech mię stron otoczyły; Multiplicata spint 
super capillos capitis mei, wiçcéy ich mam 
aniżeli włosów na głewie, — Ah i cóż iuż 
mam czynić? zbywa mi iuż na odwadze serca; 
strach i boiaźń obięły duszę moiç, Et eor 
tncum dereliquit me. — Niepozostaie mi tylko 
jedna rzecz , którę mi podaie ufność. Jest to 
twoie miłosierdzie o Boże! Spoyrzyyźe więc na 
mnie litościwie Panie, i racz mię uwolnić z 
nieprawości moich Coniplaceat tibi, ut eruas 
mc, Domine, ad adjuvandum mc- respice. — 
Mam ia nadzieię bracia moi? i śmiem was za­
pewnieni iż to Wszystko uiedna dla was milo-» 
sieirdzie Boga, źębyście tylko rachowali się tem 
sposobem i porządkiem z grzechów waszych, 
jaki wato dopiero podałem, i ieżeli po takowym 
rachunku, który poprzedzać powinien spowiedź 
waszę, żałować szczerze będziecie za grzechy wa­
sze i wyznawać ie z pokorę i w szczerości serca 
Z toocnem przedsięwzięciem wiçcéy nigdy nie- 
grzeszenia« I to c iest druga dyspozycya istotnie 
potrzebna przy spowiedzi i

Uwaga II.
i) Zal iest duszę prawdziwéy pokuty. Na, 

pic się wam więc nieprzyda spowiedźwasz;}, 
ieżeli z nim złęćzona niebędzie. —•r- AJ© iâ&fô 
to ten żal bydź wzbudzanym powmiea? 
Rozecie Chrześciąnię d^bro^ i flliłośjęrdzię



rozważać,. stąd myśl swoię na błędy, ułomno* 
ści, przeniewierzenia się i grzechy swe obró­
cić. — O to iest âad czerń zastanswiaiąc się, 
niepodobna nieczuć nayźywszego i naywiększego 
żalu, iaki za grzechy swoię mieć powinniśmy —- 
O iakźe wiele iest ludzi, ktjrych Bdg po pier­
wszym zaraz przestępstwie ich natychmiast u- 
karał! —• o inkźe wiele którzy ledwo 'co tylko 
odważywszy się na popełnienie zbrodni utracili 
natychmiast życie! Nie ieden pierwszy raz 
w>z edłszy na mieysce podeyizane, znalazł tam 
Śmierć swoię; nie ieden pierwszą popełniwszy 
zdradę zabitym został,-7— Czemuż więc i k*źdy 
z nas po pierwszym zaraz grzechu ukaranym 
nie został? — Dobroć to i mi osierdzie Boga 
nad nami szczególne. Dobroć Pana, krdra mo­
gąc nas w tymże samym memencie zaraz, iak 
wielu innych zgub ć i potępić, przedłużyła nam 
i.ednak czasu, abyśmy go użyć mogli do nawró­
cenia uaszsg I iakiegoż tu żalu nieuczuiemy 
w sercu naszem, kiedyśmy Boga tak dobrego, 
tak miłosiernego i cierpliwego dla nas, obra« 
zrb. — Przez co'ż .sobie zasłużyłem G Bożą 
wdy! przez co sobie zasłużyłem, adwić macią 
do Bogi, Ź8 nademną masz tak wielką cierpli« 
wośę i litość, iakićy względem wielu innych 
niemiałeś. —O Panie nayłaskawszy! twoie ta 
tylko względem mnie"jedynie iest miłosierdzie!—■ 
Pozwęljieś mi Panie, pomimo niegodności mey 
korzystać, z niego, gdy ia tćmczasem zamiast 
yy ^ięc^ności,, po tysiąc cię razy gniewąłąm i 
oLo?i.tem<: Ah!* duszo nioia niewdzę.zna i
.fiiew.ęro^ krąy się. więc z; żalu,że$ obra1
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żała nayłaskawszego i naydobrotliwszego Pa* 
na J .

2) Takowy więc żal za grzechy ucznwszy 
W dusży swöie'y— przystąpić dopiero potrzcbà 
dq Kpła na, aby się z nich oskarżyć w szcze­
rości zùpehiéy i w pokorney prostocie. 
Mówię w szczerości: Ponieważ prćwie większa 
część znayduie się pokutu jcych. którzy iak rró- 
wi Dawid, niésznka j tylko wymówek grzechów 
swoich, składane błędy swe iuź to na gwałto­
wność pokus, iuź na bliskość okazy i, iuź na 
zlosfć i występki mnych 3 a tak oskarża je sxyyeh 
błiźtiych o zepsupe swćy natury * podchlebiaj 
sobie, iż nie sę tak występnemr,. iakieroi ięfr 
nierzędy onychże okazuj. — Owszem zdiie 
s.ę ni()Wi Grzegorz S. iż to iest powszechny 
wszystkich ludzi zwyczay popełniać grzechy ta 
iemnie, popełnione ukrywać, a gdy iuż ukryte 
bydź nie mogę zamilczać ie przynavmn ép choć 
z pomnożeniem więcey‘, kiedy się ich zupełnie 
oprzeć nie można Usitattim huinaiii generis 
yitium est et lat «id»'peccatum commi ter e et 
commissum negando abscondere- çt coliv ictum dç- 
Jsndcndo multiplicare- —

Popełnił dość wielki grzech Adam w raiu, 
strofuię go Bóg. Oto, gdy temeząsem Adam 
zamiast pokornego wyznania się bydź winnym, 
składa caj winę na Ewę: Mulier quam de-, 
diiti mibi sociam. Ta to, jst niewiasta, 
k orę rpi Za towarzyszkę dałeś, która mi podaj 
owoc do pożywania. —— Ukrywał się Kain 
U wszy brata swego; a kiedy go Bóg pytał 
gdzieby się znayd/Wał brat jego? Çz, b|iestem^ 
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odpowiada śmiało- Bogu, postanowkyh strĄena 
brata mego? —

Takci sobie częstokroć większa część po,, 
stępuie grzeszników przy spowiedzi swoiey. — 
Gniewałem się to prawda, mówi częstokroć nie 
jeden, ale tQ dla tego, iż mam zlo^liwę żonę 
która mię do gniewu pobudza— Popełniłem, 
grzech nieczystości, mówi inny, ale to dla tegb^ 
iż iestem temperamentu krwistego, mam passyę 
żywe i goręce, iest to skutek moićy komple- 
?cyi. — Owa zgoła, nigdy się nieuznaiemy pra­
wdziwie bydź Winnemi, zawsze się znayduię 
naszych spowiedziach iakieś usprawiedliwienia i 
wymówki ; owszem częstokroć zamiast spowiada*, 
nia się z własnych grzechów spowiadały się cu­
dzych. A st§d cqż wypada? eto, iż kto inny, 
aje nie my odbiera rozgrzeszenie ; komu innę- 
mu, ale. nie nam udzielana bywa laska Sakra­
mentu. — Postrzeźmyż się więc nieszczęśliwi 
W błędzie naszym, wyznawaymy się zawszę, 
bydź winnemi, uznawaymy z pokorę i w pro­
stocie grzechy nasze: a na ten czas Bóg nam 
ie odpuści.,—

3) Ostatnia dyśpozycya, którą namieszcze 
mieć potrzeba przy spowiedzi,; iest to mocne i 
skuteczne przedsięwzięcie więcey nieobrażania Bo 
ga, i nie wracania się do grzechów przyszłych. •*.- 
Jeżęli. bowiem postanowienia i przedsięwzięcia 
nasze nie są i.ak tylko postanowienia, słabe i. 
ęhwięięee się, przedsięwzięcia boiaźliwe i niesku* 

przedsięwzięcia/przemiiaigee i témczasfl* 
tyspowiedź nasza nierpoże bydź dosta- 

;•*== Ą to dla czego ? ponieważ, iak.nify



Wi Grzegorz S. to co odrzucamysłoWarni^ 
utrzymujemy skutkiem i przywiązaniem. Oswiàd- 
czarny się, że niebędziemy szukać zemsty, przy­
rzekamy więcey nieobmawiać i t. d. gdy tem 
czasem za pierwszą okazyą znowu się wraca­
jmy do tychże samych grzechów. Załuierr-y, 
źeśmy obrazili Boga gdy temczasem zhcwtt 
się odważamy do obrażania go — Iiakże więc 
żal nasz może bydź prawdziwym, a następnie 
iakźe może bydź spowiedź nasza doskonała?—i 
gdy serce nasze zawsze iest żłąizone z grze* 
chem. — Niedosyć więc iest, aby tylko usta 
same oświadczały się z mocném przedsięwzię- 
ciem: potrzeba, aby toź czyniło i serce; po­
trzeba, aby się uczucia nasze zgadzały z ustami, 
To iest mocne przedsięwzięcie! I takiegoż nam 
koniecznie potrzeba przedsięwzięcia niewracanfa 
się nigdy więcey do grzechu, ieźli chcemy, 
aby spowiedź nasza była nam pożyteczna. —

I toć iest oraz dla czego odłączyć się mam 
natychmiast potrzeba od wszystkich okazyy, któ­
re nas tylko kiedy prowadziły do grzechu, i od 
tęgo wszystkiego co tylko nam do niego po­
mocą bywało. — Znayduią się np. u was 
książki iakie głupie, pełne niezboźności i roz­
wiązłości: spalić wam ie natychmiast potrzeba, 
abyście ich iuż więcey ani drudzy czytać nie 
mogli. Widzicie osoby które wam były okazyą 
i przyczyną grzechu, niepoglądaycie więc -na 
nie, ani się z niemi niewdawaycie. Mieliście 
z tym lub owym towarzystwo niegodziwe, zer- 
wiycie odtąd związki iego Przykro wam spo­
glądać na. człowieka, który was obraził, p.ie- 



kontentuycie się oświadczeniem tylko, iż mu 
nic złego uczyń. ,ć niechcecie: staraycie się aby« 
ście mu padto czynili dobrze. Jyź tak dawno 
iakóścjie cbiecowaii oddać co iest cudzego, u- 
czyńcież to natychmiast a nieocągpycie się —- 
Przeraża was to wszystko, ale skoro tytko po­
stanowienie «czynicie doskonałe, wszystko tę 
wam ułatwi. —- Znaydziecie wy w tern wszy» 
sckićm z poc^ąku przykrość, niewątpię o tern; 
ale taż sima przykrość» zastąpić może pavstiro- 
wszą pokutę i ściągnąć na was laskę miłosierne­
go Boga nad wami —-

Jeżeli więc tedy Bracia moi znayduiecie się 
w takowych dyspozycyach: idźcież więc iu2, 
idźcie bezpieczni zanurzać się. we krWi Jezusa 
Chrystusa, idźcie w te'y kąpieli świętey < Jzy- 
.skiwać piękność, ktorąście utracili przez grzechy. 
Idźcie pełni wiary i ufności'do konfessyonatu 
i otwieraycie tam sumienia wasze z pokorą i 
,w prostocie serca, przyymtiycie Z ( radością po­
kutę, która Wam Zadana będzie, i pomnażiy- 
cie ią inną, któraby była stosownieysza d® grze­
chu,! żalu Waszego. Idźcie iuż niewątpiąc,. źe 
rozgrzeszenie, które tu odbierzecie będzie po« 
tém potwierdzone iw niebie# Amen,/

M o w a
N i e d 2 i e 1 g K w i e t ń i y 

JÖ wniyśeiu Jezusa-Chrystusa do duszy 
Chtześciańskićy.

iHsiii Fitróe Słoń-. icce Rex i*ut lenit Titi
Math, ai, 6

Pt? W topcie córce bycńtkiś?y; Ote! król tWóy idzit 
bit ckhy^ , -



. Suum est appropinquare ad V6ss vestrum apprifrir.- 
^Cle $l$ i qùare ad illum. >— Jest to uwaga, ktdrg czyni Ber-

Woj nard S. nad dzisieyęzę uroczystością — Przestad* 
; my i my na teyźe, Cbrześcianie Znayduie się w 

r ,te°i w nie'y dość obszerni i pożyteczna dla nas nauka. 'Za- 
P’8 stanówmy się tylko pilnie nad tein, naprzód iak to do 
Ke Mv$n dusz naszych zbliża się i wchodzi Jezus Chrystus, a 
toilûiitu powtóre iak-my nawzaiem zbliżać się ku niemu i 

przyymować go mamy? — O;óź czego nas dzisiey* 
•yduiecj »za ewanjelia naucza, a co ia wam obszernidy wy* 

więc tłumaczyć umyśliłem.
fk'i ji Jdźcie tu naywięcey o cześć twoię na la* 
ętey « skawszy Panie, abyśmy cię godnie i ptz zu-orcie 
2 gnt; przyjęli, gdy iuź z dobroci swoidy zblizać się 
ifessyy do nae raczysz: nauczże nas więc ty sam spo 
pokoi] ł°bu naylepszego, którym cię ppznać i uczc.ć 

jości^- możemy. Prcsiemy cię oto przez przyczynę 
lomflaiij H. Maryi Panny.

jest to właściwa Krdlum i Panom świata x 
. tego, okazywać iak nàywiększą moc swoię. 

Wspaniałość i powagę poddanym swoim* — 
Nie takie ićst, Cbrześcianie postępowanie z nami 

iÿ Króla i Pana naszego Jezusa Chrystusa. Przy*
dusif choazi on do nas nie dla okazania itiócy i wiel­

kości swoiey, ale dla udzielenia naiti łask i da- X 
m/*i swoich; przychodzi w miłości L łaskawości

hayWiększey. ; Ecce Rrx tuus Venit tili man­
to N tUftMSs



1) Ï wsamym skutku. Miłość iego na* 
przód test tak wielka, iż podług wyrażenia oy* 
ćów świętych jakkolwiek iest wszechmocnym^ 
powiększyć iey iednak nie może. Cum sit. 
tlssimus plus date non potest, Udziela się on 
bowiem z nas każdemu i w powszechności i 
W szczególności. —- Udziela się wolnym, udzie­
la i niewolnikom$ udziela się ro'wnie bogatym 
i ubogim, chorym- i zdrowym; równie nay- 
mnieyszym iako i, naywyższym; udziela się nie* 
śmiertelnym i śmiertelnym; a udziela się ZI 
Wszystkim, udziela się cały. *—

Pospicśzayże więc iuż o Eoże nasz! pospie­
szny, abyśmy tak nayprędzey z tobą złąęzoremi 
bydź. mogli. — Niemamy my nic bez ciebie, 
chocbyśmy dziedziczyli - wszystkie świata dobra, 
Mając zaś ciebie, mamy wszystko, chocbyśmy 
nic z świata tęgo niemieli *— Bez ciebie umysł 
nasz nie iest iak tylko zaślepieniem,’ pamięć.ze­
psuciem; Wyobrażenia obłąkaniem, wola Złością, 
wzruszeniami nierządnemi żądze, nierządem i 
nieczystością Zmysły. Przeciwnie z tobą umyśl 
nasz rzeczy Boskie poznaie, pamięć zachowuie 
ich wyobrażenia, wola w nich sobie smakuié, 
żądze nićmi Zupełnie napełnione, oWp zgoła 
wszystkie Zmysły i kości podług wyrażenia pi­
sma odżywaią się Z zadziwieniem: Imoźeźbydź 
kto tebie podobny Panie? Qj>tis similis tibi Do­
mine? Możesz bydź podobny nie tylko w mi* 
łości tWoiey, ale też i w, łaskawości? — .

2) I w rżćcży sathey C hrześci^nie Bóg chcąc 
podać praWd lodowi Izraelskiemu, chciał ie pd* 
dać Wpośród piorunów i błyskawic, i gdy luz 



1 ,ic§0 | fcstępił na górę Sypai rzekLMoyżesz do ludti 
a^eôùût tego,? Bóg przyszedł aby was doświadczyli 
^mocnyà ^napełnił bpiaźuię swoię ut probaret vo$ venit 
tłn îitjj j)eusr .ft ut, terror illius esset in. vobis., ïtqé 
e*3 siç» lest dia czego lud Izraelski mówił zaraz dó 
ec1iqo$c Moyżesza : niów ty iuź sam do has Moyźe- 
ui), iii; ^zUj^M SęićcK Bóg nasż więcey do nas nie 

bogatp inówL 77-. Ale kiedy Jezus Chrystus zbliża 
vnie ft; się do duszy phrzésciànskiey, ozndyipuip idy 
la się ni natychmiast i iż oh lest królem i éy nałaska* 
la $i« i wśzyii)|- JLçëé 'r ex iuńś venit tibi- mansveiut* 

Zrzeka się wszystkich przymiotów Boga md- 
z! pC!s cnego# mściwego i surowego niechcęc iak ty|- 
fyzog ko W cięhdśći i łaskawości haywiększey pa- 
lez a -c nóWhć. Wchodzi óniuź do Jerozolimy# 
•ta dok stfpfpię^i tiâpetnià stłachem faryzeuszów# 
bocie Wchodzi do Świętym i kupczgćyćh W. hióy 
)ie ej wypędza» àby hié ,l^yl| haieyŚca. świętego; 
iniÿ.$ zte'm wszystkiem iednak w pośród te'y całey 
1 żlośs * surowości i mocy śwoiey, któpey ha tęri cża£ 
zadem tiżył» okazał pri Się nęyłaskawsz^in i hayci^

ia unm 03 »'£ichom Ï s®toym śkątku, ; jakaż cichość i Ma 
smste śkawoś^, hié thścić się nad obłudę i Złości^

tak wielu źtrdówł którźv sié zmówili ha »onh*

służył»;1*1, Widztżł 4 pn mówi prorok zbliźaię- 
ęę . się śmierć i wyszedł na przeciwko they5 
Widział ^czas i P^olięźPośpi męki4;śwpiey.i zWidział ^czas > Ji ó^olipźhośęi mękiś^ypieyz 
tćm wszystkiem iednak bez wszelki e'y boiażni 
W, miłości i łaskawościnaywiękś^y czyni z 
Sięyij^. pÇaEg-vza nas. obrażonemu Bogut



Widział, rzućaifć dziś szaty swoiepod ńó- 
gi ie^plud Izraelski, w lulka dni znowu 
zdzierać bidzie odzienie ź niego i poddawać 
losowi?-— Widział, iż przyymuiąc go''dziś 
z dkrżykami T palmami w ręku? 'wkrótce 
naśmiewając' Jiię z^nie^olźamiast be3a dadzę 
riiu trzcinę w rękę.. —1 widział,‘ii wołaiąc 
,dziś:: błogosławiony? ktdry przychodzi W imię 
Pana, wkrótce wołać bgdąr riięch ginie ten 
zwodzicie], który Oświadczył się, iż dice ze­
psuć- koście! Pański. — ' widział on. to wszy­
stko Chrześcianie: ztém wsżyśtkftir dednak 
dla miłości naszey całą tg okropność m$ki 
sobie pn przywłaszczył, a nam skutki i po* 
źytki ie'y nayobfitsze. ’-#^8

*1 toć Jest dla czego kościoł s. ożywiony 
duchem zbawiciela wyciąga po nas, aby^rhy 
zastanawiaiąc się nad męką Jezusa Chrystusa, 
którą nam dnia dzi'siéyszcgo prZyp’omina, 
umieli " uczcić łaskawość, miłość, dobroć i mi­
łosierdzie zbawiciela naszego. —#1$

Ale co icszcze znaczy to czytamg nam 
męki zbaWicidlà‘?;i ta ;prdceśsyay którą dziś 
czy niemy? Oto, mówi Bernard S.'^pröedssyz 
dzisieysźa podróż niszą Oznacza; którą ^cżyriić 
powinniśmy do nieba? a męka Jezusa Chry­
stusa 1 okaziiie nam drogę prawdziwą- którey 
się trżymaĆ mamy idąc za Jezusem ChFyriu- 
sfem/ abyśmy rite zbłądzili. Jn proęettione c«- 
lestit patria rć^raseiitdtur, w pastione nitmttrii- 
tur via in proecssiołie quo progrediendum tit 
in passione quo sit eundum. Widzieliśmy 
dgiś dierągicw krzyża wxUfa regis 'ÿedM 
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i) Maypierw^za rzecz, którą uczynił lud 
ten wierny przyymuiąc Jezusa Ghrystusa do 
Jeruzalem, mówi Jan S, ©to, iż wyszli na 
przeciwko nietoû* $ Okutani Chrttfj) !processe* 
runt« -** Tak Chrześcijanie! nie. czekali onit 
aźby ; odebrali rozkazy do przyjęcia Jezusa 
Chrystusa :i przygotowania$ sigdo iego ucz­
czenia,: natcbnieui . ż wysokości nieba sajmi 
przez Jięń te$ .obowiiaçh.upzulju^ir- 7>..|est ta 
syn Bawida eidwili. .oni^cM N naszy« pa*

~>î a ”

^to» znak króla nasźegb! idźmyż, więc zanim 
leżeli chcemy pożytkować z łaskawości i mi­
łości iegę* -Widzieliśmy tego;niewinnego ba­
ranka, z iaką łaskawością i cichością czyni ż 
siebie ofiarę ale bądźmy przekonani, iż, z po­
żytków iey niemożemy korzystać, leżeli krzyż 
i utrapienia cząstką naszą nie będą.—• Zbli­
ża się iuź czas męki i śmierci i ego, tydzień 
który nazywamy wielkim i świętym i po* 
święcaymyź go więc przez nasze modlitwy, 
hasze umartwienia, nasze dobre uczynki, przeź 
doskonałe złączenie ducha naszego z Bogiem* 
Ma on sobie za. rozkosz źbliźać się do^nasi 
$num est appropinquate ad uos, Zbliżayinyż 
Się więc i iny na.wzaiem do 5^\e,go^ 'ueSiruni 
appropinquare ad illum< Widzieliśmy, ęo Je-1 
zus Chrystus uczynił, przychodząc} do nas, 
zobaczmyż leszcze w postępowaniu tych, któ­
rzy go przyięlij to coi ,-my-czynić mamy, 
abyśmy go godnie przyięli, to



—

6em i Królemj przychodzi, do nas w linie- 
toil Pana: idźmyź więc i pospieszaymy $j| 
na przyięcie go. ~ Otóż co i nam naprzód 
czynić ' należy, na przyięcie tego wielkiego 
gościa Jezusa Chrystusa, który przychodzi do 
nas, aby nas łask) swoi? umocnił, darami ubo­
gacił, ciałem swoiém nakarmił i krwi? S. ua- 
pbił;otóż co i nam czynić należy 5 głosy na­
sz?, 'modlitwy, upokorzenia, ięki i wzdycha- 
nia, niby przesłance iakie wysyłać na przeci­
wko niemu za przykładem tego wiernege lu­
du, kttjry podług możności swoie'y pospiesza 
SÎ? na przyięcie zbawiciela, -s* Ludzie ubo­
dzy,Chrzćścianie zostai?ćy w nędzy e iakźe 
Wam się tti cieszyć potrzeba, kiedy Króli 
Pan Wasz Jeztis Chïystus nie Wyciąga po was 
źadhych bogactw, ani żadnych okazałości ko- 
sżtownych : "ale tylko tego, co iest w mocy 
waszćy — nieopóźniaycieź si) więc w przy- 
ięciu go leżeli* chcecie, aby przyyście iego 
było wam pożyteczne. —•

2) Druga rzecz, którą uczynił lud Jero­
zolimski w przyięciu Jezusa Chrystusa, iest 
jo zdeymowanie z siebie odzienia i rzucanie 
go pod nogi Jezusa Chrystusa. Otóż i* co i 
nam Chrześcianie powtóre czynić należy^ nro- 
Wi* Paweł S. abyśmy si? zbliżyć mogli do Je- 
zusa Chrystusa". ' Exfoliantes vorveterembo- 
Minem "dim -et- itidueiftes notwtm«
Nigdy przygotowanie ' nie będzie 'ma 
rtiite-, nigdy nie przyymieniy go tak iakso- 
tee 2ÿczy;iezeliniezdôymiefny 8-siebie pas* 
ayji,* złych ' *nałogów ^ tego ?to człowieka
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starego z Wszystkiemi dziełami i ego, abyśmy 
się przyoblekli w nowego* — I w samym skutkuj 
Passy a i Jezus Chrystus wiednemźe sercu* —— 
Łakomsto np. nienasycone i Jezus Chrystus 
ubogi; gniew z zemstę i Jezus Chrystus tier? 
pliwy i dobroczynny; pycha i JezusChrystus 
pokorny; miłość .roskoszy i Jezus Chrystus 
umartwiony:— o Boże iakze okropne sprzęg 
ciwieństwo! iakieź towarzystwo i iakie połą­
czenie światła z ciemności)! Jezusa Chrystusa 
z Reliaient! — Nie masz się tu nad czćtn 
zastanawiać, Chrzęść ia nie, zwlec nam się ko­
niecznie wprzód potrzeba z tego odzienia 
przeklęctwa i rzucić go pod nogi Jezusa 
Çhrystusa, ieźeli się do niego przybliżyć 
chcemy: a to dla czego? Bo, oto Jezus Chry­
stus zbliżając się do nas iako Król chće bydź 
po królewsku przyjętym. Wspaniałość za­
tem królewska powinna urządzać obowiązki 
tych, którzy uczcić clicą obecność i ego; — 
Ażeby więc tem sposobem mógł bydź przy­
jęty, powinien sam tylko bydź Panem serc 
naszych, i nic w nich nie znaydować, coby 
mu mogło zaprzeczać panowania iego nad. 
niemi. •*— Wszystkie stworzenia poddane mu 
są i nie- masz iak tylko serce nasze, które mu 
się sprzeciwić może, i passye, które przeciw 
niemu powstałą. Zdeymuycież więc z siebie 
te wszystkie i rzućcie daleko od siebie odzie- 
nia te nieprawości, a pewno Jezus Chrystus 
zbliży się do was. —r

3) Ale niedość na tem. Lud Ewanjeli- 
ęZpy nieprzestaiąc na zrzuceniu tylko z siebie 



odzienia swego, wzięli ieszcze nad to, gab- 
zki palmowe Î oliwne, które trzymali w ry­
lcach swoich i rzucali ie na drogę którą 
Jezus Chrystus przechodził. Chrzęści ani e ! 
odprawilis'my dnia dzisieyszeg® processyą, w; 
Czasie którey trzymaliśmy palmy w rękach 
naszych naśladując po części ten lud wierny 
Jerozolimski: ale cóż to znaczy? — Gałązki 
palmowe mówię oycowie SS. oznaczają zwÿ- 
Cięż,two nasze nad grzechem, a gałązki oliwne 
znakiem są pokoiu naszego z Bogiem, Któ­
rzy więc zwycięztwo takowe ótrzymuią i po- 
kóy takowy maią,ci są którym się Jezus- 
Chrystus udziela. I toć ięst dla czego, 
ieźeli go przyjąć do dusz waszych chcecie, 
trzeba, wprzód koniecznie zwyciężyć nieprzy­
jaciół duszy naszey i poiednać się z Bogiem, 
trzeba łupy odniesione z tych nieprzyjaciół 
rzucić pod nogi iego trzymaiąc palmy w rę­
kach na znak zwycięztwa i pokoiu nasze­
go, —— I na tenci to koniec błogosławi dziś 
kościoł palmy. —

Wylóy nayłaskawszy Boże twoie błogo­
sławieństwo na te gałązki palmowe, a iake 
przed tern rozmnożyłeś łaski twoie w osobie 
Noego, gdy wyszedł z. Arki, i w osobie Moy- 
źesza gdy wyszedł z Egiptu, spraw o Boże 
dobroci! abyśmy odbierając te gałązki ode­
brali wraz łaski Noego i Moyżesza, a tak 
ńmocnienizwyciężyli nieprzyiaęliol naszych 
3. pełni dobrych uczynków wychodzili na prze­
ciw Jezusowi 'Chrystusowi. <**4 ; Otóż- próżby 

. i modlitwy^ Które • 4ą&- Mościli 8« czyni H 



nami do Boga« Stosuymy się tylko do nich 
a naypewniéy tern sposobem zblizemy się do 
przychodzącego do nas króla naszego Jezusa 
Chrystusa» —

4) Ostatnia dyspozycya ku prżyięciu go­
dnie Jezusa Chrystusa sę to Okrzyki i pienia, 
które niegdyś lud Jerozolimski czynił przyy- 
muige Jezusa Chrystusa: Hosanna filio David» 
Hosanna synowi Dawidowemu: — Otóż pie­
nia i uczucia serca w iakich nam przyynao- 
wać należy Jezusa Chrystusa, " F korhuz 
się bardziéy należy Hosanna, komu cześć 
większa i chwała; ieźeli nie tobie sÿnu Da- , 
widów; który ię iuż' masz od wieczności? 
Będzie iuż więc błogosławiony, który przy­
chodzisz do nas w imię Pana. Uznaiemy < 
cię iuż prawdziwym synem Dawida. Uzna- 
iemy cię naszym Panem i Królem»' Uznaie- 
my moc twoią, wspaniałość; łaskawość twego 
panowania, i cieszemy się z przyyścia twe­
go, _ Trzebaź nam iuż wychodzić na przy* 
ięcie -ciebie? oto nas masz gotowych,. Trze­
baź pokrywać odzieniem i gołęzkami drogę, 
którę masz przechodzić? Oto ścielemi pod, 
nogi twoie passye zwyciężone, i wszystką 
złe skłonność starego odzienia.Wchodźźe 
więc do dusz naszych Panie; wchodź do nich, 
a niedopuszczay, abyśmy cię przyymowali ina- 
ezéy ,i iak tylko na zbawienie nasze, t. Je­
steś ty naszym Królem; będziesz wkrótęe i 
ofiarę naszę: będzie ieszcze w przyszłości ko­
ronę i nadgrodę naszę, Amen. ;



ÿiedzîelg Zmartwychwstania
jSflRS- skiego. ?<

Pxp*rg*t» vetus f«r«wtum. ui sètis ÿoe# çowsÿfriii».
Etemm Paecfa Hostr*miwtnolatMsest,Chnetits

F;. Wy^ytici* story kwas, atsyśdę byli nowi zaczynie- 
»i,em.-T albowiem Pascal n^aza, ieet ofiarowany 
Chrystue, —•

Ccż to iest Wielkanoc? i cq się ^naczy­
ta Pascha, o którey nam wspomina Apostoł 
$«? Paschą albo Wielkanoc, mówi Bet- 
pard S. iest to święto i uroczystość : przęy. 
ścia. Obchodzić albowiem Wielkanoc nie 
ięst to co innego, iak tylko przechodzić, z 
stanu śmierci do stanii życia/ z grzechu do 
laski, i- z niewoli szatana »na wolność synów 
Boskich. v.—.; Ale iąkimźe sposobem pracy- 
ście takowe uczynić można? .—. Otóż, Chrże. 
ścianie^ nad czém się ià dziś z wami zasta- 
powię umyśliłem. - —, -

: < fas cha -transitus esc, non rseM®tti> Pascha 
ęhrześciąn, Wielkanoc naszą przeys'ciem iest 
ale- nie zwracaniem , się mówi daley tenże 
Bernard S. —. i ,toć iest dla czego Bracia, 
moi, mów*? wam iuź-j jjtiuF»

Chcecięź godnie obchodzić Wielkanoc 
Waszg przechodźcie z ^grzechu dolaski wy- 
fyszçzaigc si g kwasu »tego zastarzałego^ 
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Expurgate vetus fermentum. To pierwsza 
uwaga* : Ale, chcecież oraz bydź zawsze 
nowem stworzeniem w Jezusie Chrystusie 
ul sitis nov* conspersio, niezwracaycjeż się ni­
gdy z- laskido -grzechu« To będzie druga 
u» aga.

Równie tu- o chwalę twoię idzie nay- 
łaskawszy Panie iako i o nasz pożytek: naucz­
że nas więc ty sam sposobu iakim nay lepi óy 
uczcić ciebie mamy, w dniach tych uroczy­
stych, których nam doczekać pozwoliłeś, t 
poźytkować ku zbudowaniu naszemu, Pro- 
siemy cię o to przez przyczynę N, Maryi P,

■ < ■ Uwaga L
Niepowinni byli żydzj obchodzić Paschy 

inaczey tylko w cblebię bez kwasu. Oto 
prawo wyraźne: Omne fermentum non come­
detis«, •— In cunctis habitaculis vestris edetis, 
azyma. Nic niębędziecię iedli kwaszonego, 
ale wę wszystkich mieszkaniach waszych prą- 
sniki ięś£ będziecie. - : Nię dośćną tętn*
Septem diebus non. invenietur fermentum in. do­
mibus vestris. Nie tylko niebędzięęię iedli, 
ale też strzeżcie #ię, abyscie przez siedm dni 
pietnięb go nawet w domach, Ą ięźęji się 
kto odważy,.i zginie z pośród ludu. Out 
comederit fermentum, peribit anima ejup dp 
çœtu Israel, r®» Już zaś poźywaięę baranka 

appynretis; ‘ęt calceamenta habebi­
tis. in-pędibusytpne^tes baculps; in. manibus, et 

fęstinąfflęy« <-Çhçÿe(çiaç|içt



8ög po zydaĆh tak witikiégè .przy­
gotowania dö tego; CO byto’tylko'figur? sa­
rn?: czegóż itiż czynić niepownniśmy na 
przygotowanie ‘ się do tego, co rest sam?- isto- 
t?? A Baranek ! prawa starego z tak. 
wielk? ostrOznoscj? powinien bydź pożywać 
z iak?ź czystości? Baranek nowego prawa? —

Uczmuż się więc - st?d iuż’ obowiąz­
ków naszych-! uczmy się -z uroczystości ży­
dów , -iak mamy obchodzić "iitocz-ystość na­
sz?. Nieobchodzili ' oni Wielkanocy iak tyl- 
ko w chlebie bez kwasu, pierwsza okolicz­
ność która nas naucza,; iz ieźeli* chcemy go­
dnie obchodzić nasz?, powinniśmy oczyszczać 
się z wszelkiego grzechowegó kwasu. — Ob­
chodząc oni Paschę, pożywali oni Baranka 
spiesząc się, kiymaięc w ręku i biodra-prze­
pasane, właśnie iako do podróży. Druga oko­
liczność, która nas naucza, iż aby godnie ob­
chodzić, powinniśmy się spieszyć z wychodzę 
niem z ziemi grzechu, iako podróżni spiesz? 
się do swoiey oyczyzny; —-

i) Pierwsza zatem kondycya istotnie po- 
trzebna, aby godnie obchodzić Wielkanoc iest 
zupełne oddalenie się od grzechu, i tego 
wszystkiego, co nas do niego wiedzie ; wstręt 
święty od wszystkich okazyy i dróg prowa­
dzących do niego, Oto kwas-,': z ktorego- 
oezyścię- się mamy,, i z ktorego nic zachować 
Mm-się nie . godzi; Expurgdie- vetusJerwft^

Qta kwa$ ;& ktdregó i naymnieysza czg- 
w nas znaydować śi§- tiiepowinnav* Po- 

żfwaś: -alhawieja mamy- Bamka^



6 R
? itgodzić żadną miarą -nie może i grze- 
ln^, ehem»

Ü

Wszy'-- 
sfko to, co tylko nam zdaie się bydź nie» 
znośnego w naturze* znosić on łatwo może, 
prócz grzechu samego. —• Nie są to więc 
już rany obrzydliwe ciała, wrzody iego prze- 
raźai^ce widoki, ktoreby go odrażały. W t-ęm 
stanie znayduiąc on Joba, z ukontentowaniem 
iediiak z nim prześtaie. —- Nie iest to 
cięźsr "niewoli, ani ciemności okropnego wię­
zienia, ktdrychby.się lękał: zttayduie on się 
bowiem z Jozefęm w Egipcie, znayduie sig 
w więzieniu. — Nie iest ani głębokość 
mieysc podziemnychani : zaiadłość stworzeń 
drapieżnych : znayduie się . bowiem ; z Danie­
lem w iaskini pomiędzy lwami. —, Słowem 
nie są to ani chorzy* ani więźniowie, ani 
trędowaci, ani zapowietrzeni, od ktorychby 
się usuwał. Oświadcza on się owszem przez: 
swego proroka, iż zawsze ukontentowanie ie­
go bydź- w pośrodku ludzi takowych, aby ich 
uwolnił z ich nieszczęśliwości. —- Sam tylko 
grzech, od którego on ma wstręt, którego 
nienawidzi, który iest- dla niego okropaiey« 
szym nad więzienia, obrzydliwszym nad 
wrzody, zaiadliwszym nad lwy, zaęaźli-- 
wszym nad trąd i powietrze. Staraymyż^ 
więc Chrześęianie oczyścić się wprzód ż mego, 
ybyśmy godnie obchodzili uroczystość. nasz.Cÿ 
^içlkanoay* w*

I w rzeczy samćy... Ta to iest rzecz mc- 
rego X i wi S. Chryzostom, : którą się iedynie brzydzi 
' Bog ten: czystości nieskończoney. piN jjgg

®N
xystos
Ocyi4i 
•a ofe 
hcem, 
oczys 
u. —
ii Bu 
odra i 
huai 
odniei 
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ni $pi
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a) Ale kiedyż to oczyszczenie czynić 
macie? Natychmiast Bracia moi! natychmiast, 
rcżeliście go ieszcze dotęd nieuczynili. ; Na. 
tychmiast pospieszać wam się [w tey drodze 
zbawienia waszego należy iako podróżnym* 
którzy bynaymniey niezatrzymuię się w po* 
droży swoiey, ale iak nayprgdzey pośpieszaię 
do swe'y oyczyzny. ~-

Wszystko to, co tylko Jezus Chrystus 
czynił .dla nas, wszystko zdaie się, że czynił 
z pośpiechem. Zstępuie on z nieba na zie­
mię, ale nieliczy kroko'w, niezastanawia się 
w te'y drodze. Zstępuie, mówi Prorok, po­
stępowaniem nayprgdsze'm, postępowaniem 
Olbrzyma. Exultauit ut gigas ad currendam
viam. ~ Chce on nas zbawić, i uleczyć nie- 
szczęśliwości nasze: ale mówi inny Prorok 
chcęcy wyrazić pośpiech w tern i ego, źe zba­
wienie dla nas w skrzydłach iego ukryte, et 
sanitas in pennis ejus. •— Chce on zwyciężyć 
nieprzyjaciół swoich i naszych : ale Izaiasz 
Hm mówi, iż czyni to wprzód nim ieszcze 
wymówić iest zdolny imię oyca i matki. 
Antequam sciat puer voçare patrem et matrem 
auferet spolia Damasci. — Chçe on nakoniec 
W^ys'Ç' -z grobu swoiego i zmarîwych wstać: 
alę niedopuszczz on śmierci panować nad so- 
b?, tylko iako człowiek, który czuie śpięc i 
btdty (est żę tak powiem Panem snu swego 
yownię iako i czuwania. Ego dormivi et, 

ę<ep£ et exsuvvcxi«
Çoî stęd wypada? dla was Chnteściamę, 

i *W4 % ' tego wszystkiego.- wnieść, możnaię-
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tnit Ą żeli nie

nit^t6l was: wy tym bardziey czynić powinniście 
^7*- j dla własnego waszego interessu. -?t.. Długie 

tey irj, przemieszkiwanie w?:gtobie byłoby beź wąt- 
P0^»«# pienia pokrzywdzaiące dla niego : długie więc 

i $*îïf bawienie wasze na < ziemi grzechu niemoże 
’ P^pitii Łydź dla was tylko nayokropnie'ysze, Co 

prędzey więc Bracia trioi, coprędzey prze- 
u$ Olij pasuycie biodra wasze i pośpieszaycie się wy* 
bite chodzić z tych ciemności Egipskich, w któ> 
eba y rych was grzechy wasze zatrzymuią. — 
tanavia I czegóż się lękacie? -mówi Augustyn S, 
‘rorok, czemu codziennie prawie inaiąc przedsięwzię- 
ępowi cia święte nie uskuteczniacie ich?' Czemu nie« 
t currti umieiąc nić więcey iak tylko umierać w sta« 
deczjt 1116 » w którym zostaiecie, nie staracie się 
ny pr uwolnić z tego stanu,abyście się nauczyli 
O, ie; ŻYĆ zawsze? czemu dla iateressu doczesnego 
ukryti wydaiąc się na tysiąc częstokroć trudności, 
zvv ■ 'Jiaymnieyszey iednak ponieść nięchcecie w spra« 
dę ła w*c ^róra dla was iest iedyną i naypotrze- 
mite bnieysz|Ä^ -łfc

Rozumiecie podobno, źe stworzenia i 
# passye wasze które dotychczas nad wami roz*

, ciągały panowanie swoit, pobudzać, was bę- 
, dą, abyście ich odstąpili iak niegdyś Egipcie 
, y ante; pobudzali żydoW, aby z kraiu ich tistą- 

pili:; ale oto ‘błąd, wasz brada ihoit błąd 
’ wasz naywiększy. Jm dłuźóy albowiem 
1 stawać będziecie na tern ; mićyśćU óhpzydlk

1 wości < tętn bardzióy passy© i ;'stWorzhitiâ » dó 
których przywiązani.iesteścić, ściskać^as bę- 
dą ty niewoli#. ;-A wreszcie, Augu^tyd 

û»,i



S, komu bârdzieÿ lękać'^ię należy, eży 
którzy grzech opuszczał^ dżylr tym których 
same/grzechy wprzód <>pm®raię#y*«*4

■ Do was więc Chrześcianie należy oczy- 
szczać się z- tegoż zastarzałego- kwasu-i prze- 
chodzić wcześnie przez szczere i .^prędkie m- 
wrocenie z stanu, «grzechu do stanu łaski t 
Ale podobnoć to iuź uczyniliście? Jeżeli tak 
iest?!, tedy niepotrzeba mi ,iuź więcey, jak 
tylko zachęcić, was ; abyście *sig nigdy iuź od.* 
tęd z stanu laski niewracali do stanu grzećhuj 
abyście tak zawsze bydź' mogli nowcm za­
kwaszeniem i zawsze iaowe'm stworzeniem 
w Jezusie Chrystusie, «t sitïi nova contpmM

; Uwaga

Gdy nadszedł «âzàS# wyrokow opatrzno­
ści Naywÿiszego wyznaczony, do wyprowadzę* 
nia ludu Bożego: ż niewoli Faraona hiéznav* 
dowal się mdwi Prorok, "żaden wpośrod . tak 
Wièlkie'ÿ liczby, któryby dotkniętym .był ia- 
ką chorobę# Nbir erat in tribubus eorum inł 
fermai. Jakkolwiek uciśnieni byli pod 
iârzméhr obciąźaięcym ich aż nad to, jakko!*1 
Wiek znużeni pracę i trudami nayprzykrzey- 
szettii, nie byłe jednak w żadnym# pokoleniu 
ani dziecięcia, ani dorosłego , : ani starego# 
ktdtemtibychoroba iaka niepozwalała wyiść 
ża drugiemi z Egiptu.

Niewchodżęc W-'toS iChrze^cianie^. do ich 
ùtrzytoàîo w stanie zdrowia naylepszego., me,' *
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•wię. wam.,tylko; iż, to był stan, w-ktdrym. 
•Bog chcial, aby ; się •= znaydował lud iego> aby 
inogj' wyiść-z zierpi Egipskjćy i .przeyść mo- 
ize czerwone. A .że .ten iest sam Stan, 
ta sama dyspezycya, ktorey. Bdg po nas 4wy* 
ciąga w. czynieniu dzieła poświęcenia; nasze­
go i obchodzenia uroczystości Wielkan.o- 
cney.

Sam to iest Jezus Chrystus syn Boski 
prawdziwy, który iest chlebem tym .żywota, 
który nam służy za pokarm-W Qbchedzenin 
taiemnici uroczystości naszych. ■— Jego tp 
iest krew nayczystsza, fetor? wy. pi i ecie, iego 
ciało pameńskie^cktdGO» pożywacie. •-Qn; to 
iest ktdcy' ofiarowawszy się raz dla-- nas na 
drzewie, krzyża stal się ofiar? religii naszćy 
i barankiem przeyścia naszego, Ale ną jakiż 
koniec?^ ; Oto ) abyście oczÿszczéni z~ kwasu 
zastarzałego, mdwi Apostoł^.’stali się zakwa­
szeniem riowcm. Ut sitis not)»conspersio^ 
abyście porzuciwszy ziemię grzechu- wyobra­
żoną przez, ziemię Egipski; niezwracali. się 
nigdy przez lekkomyślną niewierność - do 
mieysc tych obrzydliwości y z ktdrych was 
łaska iego wyprowadziła.——

Jakieżhy było nieszczęście żydów« i iaki 
występek gdyby cudem-oczywistym ’z myrz« 
wybawieni, które dla nich, otworzyło łono 
swoie,- aby ich wyprowadziło na wolność. 5 
gdyby-'-pokry ci obłokiem , kto'ry ich W^dżieR 
bronił. ;od upału słońca $ ä w >ńa@y ■ .sth^yłT jm 
za światło may większe v 'gdyby# karmieni,. $hle- 
beja» Riebicsfeim w-» głodzie, ■- a:.



xjtbS "i*a*

-pragnieniu wodą nayczyśtsżą, kfórf-w tnieyscach 
nawet nay uźszych znaydówali dla Siebie ^ gdy« 
by mówię po tvchwszystkiehdo'Wiadczohych 
cudachzwrocitisię na odwrót do Egiptu, < 
Vtorego wyszli z tak wielką radością) • -u-r

Ale iakież byłoby nieszczęście wasze i wy­
stępek Chrześcianie, gdybyście widząc większą 
opatrzność Boga nad wami, Boga, który wię- 
céy nierównie uczynił dla was a' niżeli niegdyś 
dla > żydów; » gdybyście iednak bez względu na 
te wszystkie cuda, znieważali przez lekkomyślną 
niewierność uroczystość przeyścia waszego? — 

Dzięki nieskończone Bogu naszemu! wy- 
szliście wy iuź bracia moi! albo W krotce przy« 
nayrr? nicy niektórzy leszcze, za pomocą iego, 
wyydżiecie Z ziemi obrzydliwcy grzechu, nie- 
zwracaycieź więc iuż nigdy drogi waszdy do 
Biegoi-Ä- Oby iuź odtąd ten* Egipt byt dla was 
obrzydzeniem Wieczne'm! oby moc Sakramentu 
zamknęła wam na Zawsze drogę do niego, à 
chleb ten niebieski, którym nakarmieni iesteście, 
ńiecztiłemi- -Was Uczynił na i Wszystkie. toskoszy 
ziemi; zktordy iuź Wyszliścić! Oby woda, która 
Wyszła z Węgielnego kamienia kościoła, a która 
gasi pragnienie naywiększe, Zagasiła na zawsze 
ogień ten passyy Waszych^ który aż do tąd trwał 
wśefcs&h Muszych; ~

bziś -tó'iest mówi Leon S uroczystość 
przeyścia waszego ! nw -Dziś miłosierdzie • Boga 
pokryto wsłi cieniem śwóim ,< - a .. oświeciło« pro» 
mieniämi światła śwoięgó! . :Dziś gtżechy 
wasze zatopione wkrWy ezusa^hrystuśa^' iak nic* 
gdyś,Egipcyańie W Wodami ćaęrwoti^omorza,—



' Eliot ' odnowione, niepowinno nigdy zwracać się do 
starości niestałey. Agnoscite novam vos esse in 

rasże' Christo creatuiram, et quœ nova Jacta sunt hon 
redeuni ad instabilem vetustatem. —

............ ' , V., 
który i Kiedy żydzi po uwolnieniu swdîe'm z okru- 

żeli®,, tnego panowania Faraona zwracać się chcieli do 
Wzgti Egiptu. Constituamus nobis Deos et* revertamus 
lekko® ** Egiptum: zamysł ten ich, mówi pismo S. 
szego! zwrócenia się do ziemi tey obrzydliwości tak 
zemt daleko niepodóbał się Bogu, iż w gniewie swo- 
krutt i06 rzeki v tisqùequo mihi detrahet populusiste^ — 
)mot feriam eos pestilentia atquè consunimam Dokądźe 
zechi Jud ten znieważać mię będzie? dopuszczę nd 

waSi niego powietrze i zgubię go! —-
byl i Okropna pogróżka Chrześcianie, kto're'y wy 
Sakr® doświadczycie bëàWątpienia skutków, ieźelizba- 

>o nie wienna pokuta i stałe przedsięwzięcie więcey 
mi ńieóbraźania Boga uieutrzymaią was w drodze 
je tal poświęcenia waszego, którąście iść zaczęli, 
wodtji May łaska wszy Panie! aż nadto długo obra- 
A ii żamy cię, aż nadto długo obciążamy miłosier­
ni m dzie twoie; az nad to długo na zte używamy 

dot$:r łaski zmartwychwstania twoiègo! — Obtecuie- 
my iuź od dnia dzisiëyszego przed obliczem ó|-- 

urocirr tarzy tych świętych wieczne" tobie posłuszefi- 
erdziel stwo i przywiązanie nigdy nierozerwanę do 
rieobi usług twoich. Szczęśliwi aż nadto ?. ięźęK 
;iś ojj nam dbruieśż przeszłe niewierności nasze; i ie- 
a żeli godnemi nas uczynisz do przyięcia ciebie 

lako Baranka przeyiścia naszegó z grżechu da’
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laski,» a 2 laski : szczęśliwej wieczności.
Ameri.

M o w a
•|jfc na •

•Hie dzielę przewodni g,
O re ligi i.

tjuia vidisti we credidisti beati, qui neu i l*

derunt et cvediderunt* Jjan,

Ześ iniç uyrzal, Tomaszu, uwierzyłeś ; błogosławieni 
kióriy niewidzieli, a uwierzyli. —*

D»» liieśZCZgśliWe błędy przypomina nam d:zi* 
sieysza Ewanjelia, iednego z Apostołów i uczniów 
Jezusa Chrystusa. — Tomasz to iest S,, który 
nieprzestaiąc na świadectwie innych Apostołów 
nie tylko wątpił . o zmartwychwstaniu Jezusa 
Chrystusa: ale też nieprędzey się o tey prawdzie 
przekonał, aż za ujrzeniem i dotknięciem tóg 
ran Chrystusowych- ■—

Chrżeścianiel błędy tego S. Apostoła nie są 
tylko aż- nadto powszechne teraz między ludź­
mi.—* 0 iakże wielu Ich iest, samych nawet 
Chrźeścian, którzy pomimo najoczywistszego' świa­
dectwa, iakie ma wiara katolicka w Jezusie Chry­
stusie, wątpią iednak i chwieią się w wierze te­
goż I o iakże wielu iest samjch nawet Chrze- 
ścian, którzy niechcą wierzyć tylko temu Wła­
ściwie/ co rozumem poiąć i zmysłami prawie 
dętknąć się* mogą.



Àlè otó błędy ich równię nierozumne iako 
i niewczesne. Ńiepotrzebą mi Zatem, żdaie mi 
się dla zawśtydźehia ich, à następnie dlâ Stwier­
dzenia się naszego w wierzę Jezusa Chrystusa, 
i poddania się ieÿ zupełnego iak tylkookazać 
iey przymioty i własności istotne*, które w «0- 

. bić zawiera. — Mówię więc iuź
Naprzód iź wiara nasza, wiara święta ka­

tolicka, wiara w Jezusa Chrystusa,; pewna iest 
* i prawdziwa, a Zatem wątpić i chwiać się w" 

nieÿ hièpbwihnisnàÿ. To będzie pierwsza Vwà- 
g-u —- Mówię:

Po wtóre: iź wiara nasza cale iest Boska, i 
przechodząca [rozum i poięcie nasze: a zatem 
zmysły nasze, światła nasze cale ludzkie pôâdâ* 
\vać ïéÿ winni ićsteśmy. Tb druga Uwagi:'*

Nayłaskawszy Panie! bronić wiary, którą 
nim ty Sani obiawiłeś, iest to bronić twego 
własnego intereśśu: udzielźe mi więc iuź na ten 
koniec łaski swoiey i mocy, a bronić go będę 
ńź dó krwi przelania ; proszę cię btd pokornie 
przez przyczynę N. Maryi P.

Uwaga Î?
Ze wierzemy w Jezusa Chrystusa, i Źe pd; 

winniśmy wierzyć, nić nie wątpiąc i niechwiejąć 
się W wierze^ naśzey, nie iest to prawda, ktora- 
by niemiała żadnego fundamentu, ani dówodii. — 
Bóg ten rażeni i, człowiek pokazawszy się na 
żifeipi , naźyWał się synem Boskim ; postem .bay- 
Wyższego Pana; ogłosił światu Swoię Ewarijelią; 
prawo i naukę cale nową; wszakże nie bez do« 
trodo'w. -* ' * r • -
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. Jakież.więc te są? ■ Dowody nayoczÿt 
Wistsze ; dowody* które ham okazuią iaWnie. pe- 
wnoź^ poselstwa iego równie iako i nauki; du- 
wody , które następstwo czasu pomnożyło inne- 
roi dowodami równie gruntownemi: à następnie, 
które"zdolne są przekonać każdego o pewności, 
wiary haszćy, aby tylko hie był Wcale nięro-. 
zumny • i, Uparty ; Dowody * lakierni są 
I, Dopełnienie proroctw ściągających się do. 
swiçtéy wiary haszéy ; 2, Moc cudów* które 
czynione są ha potwierdzenie poselstwa i nauki. 
Chrystusa ; 3, Kfew nieźlicżoney liczby męczen­
ników, którzy Z, Utratą życia, swego oddali chwat 
lę i świadectwo wierze Chrześciańskiey, .4, Roz- 
krzewienie téy wiary i nauki Jezusa Chrystusa 
W czasie aż nad to prędkim po ćałęy prawie 
zietpi :. a to w pośród haywiększycb przeszkód 
Î niebezpieczeństw, 5, Przyjęcie téy wiary i. 
Uznanie iey za prawdziwą od ludzi nayświęt- 
szyćh i nayuczeńszych* — Ótd dowody * które 
potwierdzają wiarę naszę Chrześciańską, wiarę 
w”Jezusa Chrystusa, które okazuią iey pewność; 
a zatem dla których waćhać się i wątpić ńiepo- 
winniśmy, Rozbierztnyż ie w sżcżególńości

1) A naprzód, co się tycze proroctw. 
Od daWnègo czasu przepowiedzieli wprzód pro­
rocy prawdziwi zniesienie Moyzèszowego pra- 
wa/a ustanowienie nowego, —■ Od dawnego 
czasu1 przepowiedziany był Jezus Chrystus Mes- 
syasz prawdziwy, wyszczególnione okoliczno­
ści iego narodzenia życia,• śmierci i zmartwych­
wstania i inne należące do niego. ~ Przepowie­
dziane iego opuszczenie od uczniów, wżgard# 1
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pdżydow, nawrócenienarodów. —»' Przepowie 
dziane środki użyte w ogłoszeniu wiary, —- 
Przepowiedziane nakoniecwszystkie przypadki 
i okoliczności ściągaiące się do ustanowienia re» 
ligii Chrżeściańskie‘y, —- Które gdy się wszy­
stkie w swoim porządku uiściły: Religia ta wię- 
pewną ieśt i prawdziwa.

2) Cuda niëinaczeÿ tylko, iak naywięcey 
potwierdzaią wiarę naszę, —, Jeżeli mnie me» 
wierzycie,; mówił niegdyś. Jezus Chrystus doi 
żydów, tedy przynaymnie'y dziełom triąiem, i 
cudom wierzcie, —' J posłańcom Janowym, jpy- 
taiącym się, ożyliby On, byt Messya^zem pra­
wdziwym, odpowiedział: Jdźcie i opowiedzcie 
Janowi, że ślepi widzą,/chromi chodzą, trędo­
waci biorą oczyszczenie, umarli zmartwychwstałą 
do życia, a błogosławiony, który się zè mnie 
piezgorsży. —

A nie tylko to;sàm Jezus Chry«tu.ś. ćzynił 
takowe cuda na potwierdzanie nauki, którą opo­
wiadał i wiary S, którą zakładał, ale- też móc 
czynienia ich. i tym; udzielił, kt^tźy uwierzyli 
W niego. —• Jakoż ledwo ćó tylko, pokazuią 
się Apostołowie iego światu, aż oto natychmiast 
ęóźnemi; językami ogłoszona iest sława Jezusa 
Chrystusa, Prości,,! iakkolwiek nieUmi^iętni ró- 
^umteią ich, iédnak mówiących’. Rzymianie, Me» 
dowie, Persowie,, Arabowie i Elamici. Szczepan 
między ludem czyni cuda i, znamiona, wielkie. — 
Piótr z. Jànèm. kulawego od, wędzenia przywrà- 
<?aią dd, zdrowia».-? Piotr- umarłą Tabjtę przy­
wraca do, życia,, śmiercią karze kłamliwych Ana­
niasza i/ Saphirę,* a, cień ciała; iego, niezliczoną
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liczbę chorujących uzdrawia. — Paweł oślepią 
Elimasza çzarnoxiçznika oddaie w mo,ę diabeł- 
stwu nieczystego Korynczyka ; Młodzieńca z trze­
ciego piętra upadłego przywraca do Żyęia i zdro^ 
wia. — Owo zgoła pomnaża się wszędzie licz­
bą biernych i utwierdza widzącyęh cuda i zna­
miona Boskie. '

3),...  Wszakźe niemnicy pcynna^źa się i‘utwier­
dzą przez męczeństwo.— Wszelkiego alkowietą 
«tanu i kondycyi Judzie, nieąliczonęy liczby, bo­
gaci i ubodzy, uczeni i nieumjeiętni, starzy j 
młodzi, męszczyżni i niewiasty znoszą nayokru- 
tniëysze męki dla potwierdzenia wiary i nauki 
Chrzesçiafiskieÿ.

Tu iedni staią się widowiskiem dlą Iydu 
Wpośród amfiteatrów i rynków, gdzie bestye, 
Wygłodniałe pozera ią ich. O wdzie . inni oblani 
żywicą lub smołą w czasie ciemnęy nocy zapa­
leni, zastępuią mieysce świec i pochodni, rozwe- 
selaiąc oczy Tyranów, swoiçh. Tą czcigodni, 
Biskupi, zsi wieli pod ciężarem prac i wiek u,«pp- 
spieszaią kroku dla odebrania wśród ręzpalonyek, 
stosów męczeęskiey Korony. Tąm Panienki 
okryte rozpuszczonemi włosami wstępują wy-, 
fipiewuiąę pienią na stosy i wz,noszą ręce ku. 
niebu dla zjednania nawrócenia Tyranów. Tu, 
znowu niedorosła młodzież ledwie cq na. świat 
ź® taK Ppwiem wydaąa, u,rągą zaźartości lwów* 
* tygrysów, a to tak, iz bardzie'y zadziwiało, 
męztwo, i odwaga cięrpiących, aniżeli ękrępność 
Wymyślonych rodzaiów męczenia. Millioęy Mę­
czenników broi?i$ wiary aż do samey krwi wy-.

i ® tadośdą ponoszą dla nięy nayniezno-. 



śnieysże męki, —- I moźemyź ierzcze rozumnie 
powątpiewaćo wierze naszey, ktorey pewność 
i prawdę niezliczona liczba ludzi potwierdziła 
aź do krwî wîasne'y wylania? —

a) Ale co leszcze okazuie pewność wiary 
naszey lest to prędkie ie'y rozkrżewieriie / a to 
pomimo wszelkich przeszkód i hiefieŻpiecżeSńśtW» 
pomimo prostoty i niezdatności dwunaątu ludzi 
ubogich i ’ ktdrzy i^ogłaszali. — J.w rzecźy "sa^ 
me'y nîemasz z tych niebezpieczeństw żadnego 
które wylicza Paweî Sń a. ktoregoby pod ęwczas 
niedoświadczyla wiara Chrystusa. Niebezpieczeń­
stwa Z strony nieprzyjaciół, niebezpieczeństwa 
Z strony fałszywych braci, niebezpieczeństwa 
wszelkiego rodzaiu. Ledwo, co tylko Apostdt- 
iowie źaczynaią ogłaszać Ewanjelią aź natych­
miast świat cały bierze się do broni, powstałe 
przeciw ich nauce i usîîuîo wykorzenić i wy­
gładzić ią dó samego nazwiska. — Ze wszech 
stron niestychac tylko d wyroki potępiające ir8 
śmierć Chrześcian. — Nero zakłada sobie w 
tekn roskosz,. aby widział płynącą obficie krew 
Chrześcian i skrapiaiącą całą obszerność Państwa 
swoiego. Julian; zamyka szkoły publiczne, aby 
wszędzie wprowadził niewiadomość, a tern sa­
mem zniósł wiarę Chrześciańską. Owó zgoła 
wszystkie mocarstwa usiłowania' swe łożą, aby 
przytłumić wiarę i naukę Chrystusa w samych 
iey początkach. — *

Ale pomimo tego tednak Wszystkiego, od­
zywa się Piotr z głosem swoim do ludu, i wnet 
trzy tysiące, wkrótce pote'm pięć tysięcy przyy- 
rnuie wiarę i naukę Chrzdścianską. — Rozcho
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dzą się, £ Jeruzalem Apostołowie j Judzie prpśęi 
,ii; nieumiejętni: z tern wszyątjpem Jednak glos 
ich. mówi Paweł S. głos ichi rozchodzi się po 
Swiecie całym, a. słową ięb dosięgają mjęysc 
jnąyodlęgleyszyęh zięmL Jeszcze nauka ich po- 
ćzątkow.a dopięrp iest, a "raź w Państwie Rzym- 
skiem, mówi Tęrtuliąn, dwór, senat j^woyśko, 
prowincye, miasta i,w#.Qski napejnjonę są Chrze- 
scianami. — I cóź z tego wnieść nam iuź na- 

« ' leży, Jeżeli nie to, źe gdy w ogłoszeniu wiary 
naszey moc opierająca śię naywiększa była iaką 
byji Cesarze i Królowie, a moc czyniąca nay- 
Uinieysza, iaką byli Apostołowie, ludzie prości 
I ubodzy, skutek Jednak az do podziwienia Jaki 
się okazał w prçdkie'm rozszerzeniu teyźe wia­
ły? idzie zatem, źe wiarą tą musi, bydź prą- , 
wdziwa i naypewnjeysza.

§) Ale nadęwszystko, co nam. pkazuie pe- 
wnosd tey nauki i wiary Chrystusa^ iesttoprzy- 
ięcie iey powszechne i uznanie za .prawdziwą 
od ludzi nayswiętszycb równie iąko i naynczeń- 
śzych. Piotr nie, krwią J Ciałem, ale duchem 
Boskim napełniony wyznaie, źę Chrystus iest 
ąynem Boga żywego. Pąweł porwany aź do 
trzeciego nieba, Paweł Apostoł i.nauczyciel na­
rodów ogołaca się?ze wszystkiego^ aby nienale­
żni tylko do Chrystusa. Tertylian gładkością 
Stylu 1 żywością swych wykazów. rozdziera źe 
tak powiem, paszczęki nieprzyiacioł Pana i i ego 
^krystusa i sprawuie, tryumfującą ręligią Ćhrze- 
scian we wszystkich utarczkach. -7- Athanązy 
^awsze w woynach i zawsze w. pokoiu , Atha- 

wyrocznią wieku swego, utrzymuie Bostw<j
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Jezusa Chrystusa, odkrywa błędy Aryanww i 
b°dzi^ .przezwycięża wszystkie ich wystrzały. 
$2 ■ ... gjfegto .

H 
Stwie!» 
ÿ». Wy 
|sg 
n*mjl|! 
tonii] 
=• byt 
yniÿ 
idzie, 
iwieo 
tovÂ 
byś

Au­
gustyn mocą łaski wyrwany duchowi zepsucia i 
kłamstwa człowiek pdwszechny przez śwoią 
naukę, iedyny przez swoją miłość, rzadki przez 
swoią gorliwość. Augustyn Pęlegiano'w nawra­
ca, Donatystow zawstydza, Manicheyczykdw 
zwycięża, utrzymuiąc religią Jezusa Chrystusa.—- 
Chryzostom, Leon, Grzegorz, Laktancyusz, Cy- 
jryl, Bazyli i inni tysiączni, których nauka i 
jmiona wiadome światu całemh, religią Chrze- 
ściańską bronili, religią wyznawali. — Wreszcie 
większa: część świata a część oświeceń sza wv. 
znaie religią Chrześciańsfcą: musi więc bydź 
pewna i prawdzixva; inacze'y trudno mówić, aby 
tak wielka liczba ludzi błądziła. —

I teć są dowody szczegolnieysze, które. 
.potwierdzają wiarę naszę, te któreją ókizuią 
bydź pewną i niezawodną. To prawda, iż nie- 
.przekonywaią one wszystkich. Znayduią się 
ludzie, którzy są na to nieczułemi. Ale też i 
to prawda źe oczy pokryte, zasłoną nic widzieć 
nie mogą. Niewiadompść, a bardziey. zepsu­
cie serca, oto iest; zasłona, która im iestprze­
szkodą,? aby v nie widzieli prawdy. NiędpsWalaią 
ie'y zrzucić: z siebie:, zostawmyż więc, ich w. 
błędach i zaślepieniu swoiem, a sami; w; ^wierze 
tey świętey mocnie, stdymy, którąśtpv fi) w. tyiĄ 
kräiu od pśm s^et lat przyjęli szęzę^iwi ?..i; bęz. 
rozerwania padnego; pd opego, czasą prę w-adzil^ 
i od ; nąrodi^'do, na^ojd^ po^a^-aliy stpdin^ e:: nau­
ki oyco w naszych i ni^ppąśzęzaiąc^iaijjł, M|ę- 
drzeć mqviû zakc-nn matki, nąszey.



mocno niewahaiąc sig i nic nie wątpiąc: pewna 
bowiem i. prawdziwa wiara nasza. — Ale nie« 
dość na tern! Doska iest ieszcze i przechodząca 
rozum i poigcie, a zatem poddawaymyż pod nia 
zmysły i światłanasze. To

11 ' Uwaga II,
Ktdż o tém wątpić może, izby wiara 

Chrześciańska, nauka Chrystusa, którą wyzna« 
jemy > nie była cale Boska i nieprzewyższała ro« 
zumo'w ludzkich; Ab Chrześcianielsotwdrz« 
my tylko księgi, które nam w ręce podaie, 
księgi te świgte, które nas nauczają eośmy wie­
rzyć i czynić powinni. — Jakież prawdy znay* 
duiemy w nich dla nas zawarte? Prawdy, która 
oświecąią umyśl, wznoszą ducha, napełniają 
perca; — Prawdy, które nas cieszą w nieszczę- 
Śliwościach, poświęcają w szczęściu; prawdy 
Stosowne do każdego mieysca, do każdego na­
rodu dla każdego stanu, płci i po wszystkie 
czasy ■; prawdy w ktdrych Monarchowie czerpaią 
dla ziębię naukę równie iako i poddani ;r prawdy 
których wiadomość przed objawieniem wiary na« 
pzeynieznana nam była i dotychczas nieznana iest 
icszcgę niektórym bałwochwalczym narodom; 
sła\yęm ; prawdy cale Boskie [i przęwyższaiące, by 
też n?yoświeceńszy rozum. -*-=

: I w satnym skutku. Podaie nam albowiem 
relly’a naęza do wierzenia tajemnicę trdyćy S. x 

to. podanie wiemy my, że Bdg zostaià we 
osobach we wszystkiem sobie podobnych 

ł źę oycjęę ętwpr^ył świat; że go syn



«adkùpil, a dach S. poświęcił. Ogłasza nant 
taiemnicç niewymowną odkupienia naszego, ą 
przez to wiemy my: źe odkupionemiJesteśmy 
krwią syna Boskiego; źe iesteśmy członkami ie- 
go; uczestnikami zasług iego ; źe źyiemy iego ja­
ską. i źe dusza nasza cieszyć się będzie wiecznid 
W dziedzictwie-iego. — Naucza nss co czynić 
pioźemy i powinniśmy,, a czego się chronić i wy­
strzegać mamy: i przez to wyznawamy my, j||, 
nic .pięmoźemy bez łaski; źe to iest iedno źnie­
szczęść pasŹych nay większe odważyć się na obra­
żenie Boga; a źe będąc obowiązanemi słuchać 
Apostołów i ich Następców» obowiązani iesteśmy 
wylewąć się na dzieła pokuty, t—• Naucza nas ta­
ki ma bydź stan nasz w przyszłości, źe śmierć po­
czątkiem iest życia naszego, źe ogień wieczny 
pożerać.będzie tych wszystkich, którzy umierają 
W grzechu be? pokgty , a źe na koniec nieba bę- 
dziedzicdzictwem wybranych, —

I iestźe to bracia moi nauka podobna da 
nauki Attenł?zykóvz, którzy wystawiali ołtarze 
Bogu .niezpaiomemu ; do nauki Egipcyan, którzy 
Czcili tyleż Bogów ile mieli rośni i zwierząt; da 
nauki Epikureyczyków, którzy zakładali uszczę­
śliwienie człowieka w roskoszach ciała; słowem 
do nauki bezbożnych dzisieyszych Filizotów,. 
którzy mięszaią człowieka z bestyami nieUzńąwa- 
iąę nad sobą żadnego prawa ant powagi > — Ah ł 
baz świateł tych wiary naszey, bracia mai, znay-s 
dawałyby się, leszcze pomiędzy nami te ba&iie ' 
wjerzylibyśmy w teź sameygłnpskwa, a oze-ść iia- 
szą niebyłaby.tylko zbiorem zabohonności, ną^ąt 

WsMlk kłamstw i blędó^ Religia' 



oczyściła świat cały z tych obrzydfości, któremi 
go rozum i światła tylko ludzkie napełniły. — 
Religia ta więc Boska bydź musi i przewyższają, 
ca rozum i wszystkie światła ludzkie.

? Co gdy tak iest w samey istocie,-poddąway. 
liiyz więc iuz odtąd i poświęcaymy rozum nasz, 
zmysły i wszystkie światła nasze wierze naszey 
świętey przestaiąp pa tern, żę Bóg do nas mówiły 
że Bóg sam, prawdy wiary naszey obiawił; Bóg 
nam ie wierzyć każę, który ani omylonym bydź 
ani nas omylić nie może. A ieźeli świadectwo od 
ludzi ile od ludzi częstokroć przyymuiemy: tedy 
świadectwo Boskie, mówi Jan S. większe iest, 
tern bardziey go więc ż uszanowaniem przyymo- 
wac należy. —•

PodbUaymyź z podległością wierze naszey 
Iwiętey rozum nasz i wszystkie światła nasze. 
Rozum który iest aż nad tosł&by, i którego wia­
domości az nad to omylne. —— Rzeczy tych na 
które, patrzemy natury nieznamy i sami siebie na-, 
wet dostatecznie niepoznaiemy i iakoż rzeczy Bo­
skie poiąć możemy, które są nierównie trudniey- 
ąze j rozum nie tylko, ludzki ale i Anielski prze-, 
chodzące. —- I- przeto, też Pan do, Nikodema mó­
wił: ziemskieć rzeczy mówię, a nierozumieszich, 
a, niebieskie chcesz rozumem ogarnąć ? —- ' •

Słrzezmyz się. więc iuź odtąd szperać rozu- 
mem.w rzeczach whry i dochodzić tego czego po­
jąć nie. możemy. Majora te.ne; quœsieris et for- 
tiovatene seyutatus. fueris. Pamiętaymy, naprze, 

mędrcy, że ten, który zmysłami i świa- 
■M071’ cale. ludząiemi tylko dochodzić chce rzeczy 
■laskich Spiszęzbny.zostanie.Scrutatoi^majestatiS;
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* Xcppriwietuv a gloria« W tÿmci. zganiony był 
'*^1 postępek Tomasąa, iź widzieć na oko chciał, a 
^Nna to, co miał prosto wierzyć patrzeć pragnął, sä 

Ale przeciwnie błogosławionemi nazwani inni Apo- 
Wli stołowie, którzy rozum swóy i< zmysły uniźaiąc- 

roz^ poddali ie zupełnie pod posłuszeństwo wiary.' BIo- 
erze i« gosławieni którzy niewidzieli, a uwierzyli, Beati 
Das 6? qui non viderunt et crediderunt. —- 
laWil;i Błogosławię iuź i nam, Panie nàylaskawszÿ* 
*0DytB, którzy cię niewidziemy, a wierzemy. ■ Błogosław, 
adecf> abyśmy w wierze naszey świętey mocno Zawsze i ' 
lietnj; z podległością zostawali. Ą nareszcie day nam wia- • 
ięks$ ry naszey pociechę, którzy tu ciebie pod zasłoną 
1 przi chwalemy, abyśmy cię na oko i iawhio z weselem 

Oglądali na wieki. Amen. —
•rzei 'W ' '

órep, M 0 W a

iy ty« x • <. na
iM Niedzielę II. pö Wielkanocy, 
łtrai O obowiązkach naszych względem 
elsliy Kościoła*
'demu *

Ego sum Pastor bonus et sognosco wés «usas «t cogno. 
scunt me meœ — et alias oves habeo et illas oportet 

adducere et vocem meam audient% Joan io*

rzep: Jam iest Pasterz dobry i znam moié i ztiaią mię
ir moié* — I drugie owce mam, * i one potrzeba,

abym przywiódł: i słuchać będą- głosu mego,

>Przez imię Pasterza, którego nam dziś Èwanjèliâ 

eL Władzę i własności opisuie, rozumieią się wszystkie 



żwlerżeliności> które maią rozległe oWcżafhie i vv 
nich licznie podległą sobie trzodę; — Z tyci) nay- 
pierwszą iest kośdoł nasz S. katolicki; Chrześcia- 
nie; kosćioł ustanowiony od Jezusa Chrystusa, i 
upoważnionym kosctół, który ifest bezwątpienii 
pasterzem naszym haylepsżym. Paśtoi- boiuts; 
koscioł następnie, który ma prâwo rozkażywa- 
nia i prowadzenia naS et illas bporiet nié adducere; 
a. py obowiązek podlegania i słuchania głosu iegd 
ieźefi cbcemy naleźyć do trzody Jezusa Chrystus 
śa« Cognoscunt me ttieœ w et voceni meant ttii-v 
dient. ~

Ale wczćmźe? i dla Czego? — Ôto lest 
liad czem ia się dziś zwami zastanowić umyśliłem, .■ 
abyśmy Względem tego nâyistotnieyszégo Obo­
wiązku naszego niezbłądzili. — Tern więc koń­
cemzobaczmy ż iuż naprzo'tf i u ważmy dla nauki 
i pożytku naszego :

cżegd każdy Chrześciąnin podlegać kó- , 
śćipłowi powinien czcić i szanować władzę i po­
wagę iego? — i to ieśt pierwszą Nauka — pó 
Wtóre na cżem zależy powolność ta i szacunek 
Względem kościoła, którą mieć każdy ChrZeścia- 
tiin powinien ? — i to iest druga Nauka. —-

Nalicz naś ty sam. nayłaskawszy Panie! iak 
się mamy zachować w owczarni twoiey, w któ- 
rey nas ź dobroci twey Umieścić raczyłeś. Pokaź 
nani obowiązki nasze, iiak się te daleko rozcią­
gać ftiaią, aby wierne ićh dopełnienie ; uczyniło1 
nas W czasie' gódnethi twego wyboru. Prosieny 
eig oto przez przyczynę N; Maryi Paçnÿ,T 
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Prosi«/ '

ä C)jr . ** Kie masz Zwierzchności, któżby niebyła od 
; |je2^ 16 Böga, mówi Paweł S. - Koił est potestas nisi a Dtote 
panw ?" Wszystkie zatem, które tylko widziemy ustano-" 
a rozit ** wionę na święcie, od Boga ustanowione są, qud>, 

<&*tem suntić a Deo ordinàtce Sùnt. Potrzeba ivięc 
liätijj ito Pod,eSaj5> mo'wi daIe'y ten święty, potrzeb* 
tusà f?' îfch'6trtcha^ Omnis ergo anima potestatibus Subii- ' 

L ftiioribus sùbdita sit. Wszelka dusza wyźsżyni 
zwicrzchnośclom poddana niech będzie ! * ą to 
dla czego?— bc oto każda zwierzchność gdy po­
chodzi od Boga sprzeciwiać się iey zatem iést (d 
sprzeciwiać się Bogu samemu. Qui resistit pote­
stati Dei erditiatiołti resistit. —

Juz zaś ieżeli ktora zwierzchność ."ayvvÿzsza 
lest ustanowiona od Boga, tędy zwierzchność ko­
ścioła naszego, Chrześcianie, nayoczywlśćićy: a 
ieżeli kiedy bunt przeciw ktdreykolwiek Zwierz­
chności, poczytał Bog za bunt uczyniony prze* 
ciwko sobie, tedy naypewniey/bunt kiedykolwiek - 
podniesiony przeciw kościołowi nafzemu. A stąd 
iuz w noszę, iż ieżeli każdey zwierzchności po­
dległem! 1 prawo'm iey powolneml bydz powinni­
śmy, tedy naywiçceÿ zwierzchności kościoła 
świętego, i»*

O I W Samym skutku Clirżeśęiatie ? źwie»-;.» 
rzchńość naprzód kościoła, zwierzchność i pową- 
ga iestńay wyższa. Duch bowiem kościoła,-duchem 
ié-St Jezusa Chrystusa, duchem fest Bogat" idzie za­
tem że i władza kościoła władzą ieśt Jezusa Chry­
stusa; a władza Jezusa Chrystusa gdy fest władzą!
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Boga, władza więc kościoła Chrystusowćgo-wła­
dza hây wyższa. —

I bezwątpienia. Władza ńaywyźsza,- włi. 
3za wyraźnie udzielona od Jezusa Chrystusa pier­
wszym Paśterzom kościoła. —? Wszystko to, md« 
wiJezus Chrystus, ępkólwiek zwiążecie ńa ziemi 
będzie związane i w niebie -, a to wszystko cokol­
wiek rozwiązecie będzie rozwiązane iw hielte,, 
foiest; wszystko to ćókolwiyk osądzicie,/ wszy­
stko i ćo tÿlko roźrądzićie czy to względem nąu-. 
ki,. czy też względem obyçzaio'w, wszystko tu 
potwierdzone będzie i w niebie. Sąd więc ko­
ścioła, sądem iest nieba, i postanowienia,iego po», 
stanowieniem nièbà; ■-

Władza nadto kościoła;. włidza i powaga 
tak daleko rozlegli, iż w każdęy części ziemi nie- 
tnasz władzy któraby iey nie była podległa — 
nie dla tego iżby ta przechodź'ta granice sobie po­
łożone ód Jezusa Chrystusa. -— Kościół bowiem 
daleki zaw’szé ód wzniesienia się nad inné zwierz-' 
chności ludzkie; daleki ód naymnieysżegó osła­
bienia ich powagi, ńaygórliwszym śię ówsżćm za­
wsze okazywał w uszanowaniu praw ich i Utrzy­
maniu póddatiych W podległości. —' Bądźcie pó- 
s-1 uszne mi panom waszym, iuż to Królowi iako 
temu, który iest nad wVzÿskich, niż t© urzędom 
iakó tym; których Król upoważnił władzą swo- 
i|r- Oto W tym ptinkcie nauka kosciołas. — 
Ale ćó się tycze* wlźdzy duchów ney kościoła 
wszystkóidÿ iest poddane ód Monarchy zasia- 
daiącego ńa tföriie aż dó naypodleyszego czło­
wieka lężąCćgć# vir'KdrAygtiV Nay większy i 
Aûyiftniéwy,* ńayucżćńsizy i nayprośtsży ber



^'żadnego Wyłączenia uznawać ią powinien i trzy.
; inaćsię W przyzwoitey podległości. —

Władza leszcze kościoła, władza i powaga 
Stàk wvsoka, iż żadna in a żwierżchhość wyro* 
Ie t0' Wnać iey nigdy nie może — Że wszystkich 

Królów, ze wszystkich Xiąząt i Panów Świata 
W tego, żaden niema prawa ńa Władze i działania 

duszy moiey Żaden rozkazać mi niemoźe, 
'e,t ażebyih Wierzył, ćo on wierzy: ażebym myślil, 

to on myśji; ażebym wewnątrz potępiał, ćo on 
potępia; à chwalił, co tylko on chwali. —- 
Obowiązany iestem wprawdzie W .gruncie serca 

iJ! mego i w duchu powolności powinney zgadzać 
Się ile możności ż te'm Wszystkim co tylko odi 

* I sądzą i co tylko roikazuią: wresżćiępę,whyni 
Zle będąc, iż ludźmi są a żarem podległem! błędom 
“h frównie iako i drudzy przymuszonym: by<M nié 
soi inogę: abym ińyślat to co ohi jnyślą —-$8m 
•k Więc tylko iest kbścioł Jezusa Chrystusa, kościol, 
Śi| który mi mówić może: wierz to, i tak zobo- 

wiązać dö wierzenia iż mi Się ani wątpić ani 
sai sądzić przeciwnie lub myśleć niegod/ i — Jna- 
ii czéy kościół uooważniony iest postąpić że mną 

lici iako ż buntownikiem, ukarać, odciąć nareszcie 
um od swego społeczeństwa ieżel bym trwał w upd» 
rz(i rze i niepodległ- ści moiéÿ.
[pi Władza Wrescie kościoła, władza i powa« 
i- ga tak potężna, ii wszystkie mocy piekielne pó- 
wi konać iey nie są zdolne. A Stąd Wnosi Cyryli 
■» & ji.gdy piemasz iak tylko Bóg sam, którego 
id piekli pokonać niemoźe: wypada więc, iż wia­
to; ^za kościoła władzą iest Boską, gdy mocy pie« 
il kleine ro'wnie są od niéy slabszemij wnosi sid

P



feśtóze sprawiedliwie, <jź potrzeba podległym by dż 
kościołowi iak Bogu, który mu. udzielił^duchà 
swego i powagi, powolnym bydź i ochoczym 
w wypełnieniu wszystkich praw i tozkazów 
iego. — '

2) Ale nie z tego tylko iedynie powodu 
podlegać nam potrzeba kościołowi Zwierzchność 
ieszcze kościoła zwierzchnością iest taky, iż nie­
podległość idy, by też naymnićysza buntem iest 
i rokoszy przeciwko Bogii samemu podniesio­
ną, —. Nie trzeba nam na dowód tego Chrze- 
icianie, iak tylko otworzyć Ewanjeliy i zoba­
czyć co Jezùs Chrystus mówił Apostołom i 
uczniom swoim wysyłaiyc ich przed soby -* 
Cóż więc ntówił do nich? — Jdźcie! rzekł on 
im. idźcie synowie moi ukochani, nietroszcząc 
gig o nic! idźcie od miasta do miasto, wszędzie 
gdziekolwiek was przyymy, pożywaiyc co tylko 
wam dane będzie Każdy bowiem robotnik Za- 
sługuie na przyzwoity nadgrodę. —r Życzcie 
pokoiu i Wszelkiego dobra, udzielaycie błogo­
sławieństwa tym wszystkim którzy kelwiek przyy- 
mować was będy. — A iezeli znaydzie 
miasto takowe, iż was do siebie nieprzyymie, 
wychodząc z niego mówcie tira: zrzucamy ni 
ciebie proch twóy który się przylepił do oba­
wia naszego, miasto niewdżięczne! pewnemi h$- 
dęć, iż w dzień ostatni sydu Sodomie łatwiejr 
przebaczono będzie, aniżeli miastu takoweniti. 
Albowiem który was przyymuie mnie przyy- 
mnie, który was słucha mnie słucha, ten, który 
warm pogardza mny pogardza, a kto mny po­
gardza# pogardza oycemmoim, który mię posłał#
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î/Ôj audit? me audit, et qui vos spernit 
me spernit? qui autem me Spernit? spernit eum 
qui misit me. —

Otóż władza bezsrëdnie pochodząca od 
Boga, władza, którćy się opierać iest to krzy­
wdę czynić Bogu samemu. — Iw samym 
skutku, Chrześcianie, nie można bydź niepodle­
głym kościołowi bez obrażenia Jezusa Chrystusa: 
iuż zaś nie można obrażać Jezusa Chrystusa, 
aby tćm samym nięobrażać Boga. —- I toć 
iest dla czego mówił Paweł S piszęc do Tessa- 
Jończyków: Wiecie wy, mówi on, wiecie wy iakie 
s§ prawa, które wam podałem ż strony Jezusa 
Chrystusa: Staraycieź się więc zachować ie wier­
nie, albowiem ten, który niemi pogardzać bę­
dzie, pogardzać będzie nie człowiekiem ale Bo­
giem, który nain ducha swego świętego udzie­
lił. —r . ,v_-w<,.

Cóż więc iuż x tego wszystkiego wypada; 
ieżeli nie ten najoczywistszy wniosek, iż po­
trzeba bydź podległym kościołowi, czcić i sza­
nować powagę paśterzów i ego: gdy iep nay- 
mnieysza uczyniona zniewaga, buntem iest 
przeciw Bogu, którego on surowo mścić się 
będzie na sędzię swoim. In quamcunque au­
tem civitatem intraveritis et ‘non susceperint 
isos dico vobis - quid Sodomis in die illa 
temissiut erit quam illi civitati. , ? K

3. Na koniec podlegać kościołowi pokorę 
tenci to iest szczególny charakter każdego Chrze- 
ścianina, ten duch rchgii naszey < hrześcianie. 
I W samym skutku, ani ha rozumie, ani na 
Źtnysłach naszych ustanowiona ięst religia nasza 



h ay świętsza, —- ale ustanowiona iest iedynie iià' 
słowie Boźem. A gdy słowo to nie czyni w 
nas żadnego wrażenia, ieźeli w nas przyzwoitej 
nieznayduie powolności i poddaństwa wypada 
stęd koniecznie, iż cały duch religii ńaszćy za- 
warty iest w posłuszeństwie nasze'm. — I toc 
iest dla czego Piotr S. nazywa nas synami po­
słuszeństwa flii obedieiïtiœy posłuszeństwa, 'które 
więcej waży a niżeli wszystkie nasze ofiary, 
ktdie tylko czynić możemy; które iest ztiakietn 
nayoczywistszym poddania się naszego pod iaiz- 
mb wiaty; posłuszeństwa nareszcie bez ktdrego 
nie można należeć do trzody Jezusa Chrystu­
sa, — Chcęc więc bydź umieszczonym W iego 
tîtfczarni, koniecznie potrzeba słuchać głosu ko* 
ścięła, głosu tego świętego Pasterza i naślado 
Wać go. Ale ,W czćmźe szczególniej ? ■*- 
Zastandwmyź się leszcze nad tern krótko. To

Uwaga II.
Podległość względem kościoła zależy irt y* 

przód na powierzchownej i wewnętrznej po» 
Wolności a zatem na poddaniu znpełnem woli 

1 i<r żtimu pod powagę kościoła -t-*». Takićy to 
po nas podległości wycięga kościół i takę naui 
opistiie Paweł S. W liście swoim do Efezów» 
Non ad oculum servientes-, quasi hominibus pla­
centes', sed ut servi Christi facientes volunta­
tem Dei ex animo cum bona voluntate ser­
vientes sicut Domino et non hominibus. —• 
Niedosyć to więc iest bracia moi, oświadczać 
przez powierzchowne tylko sprawy powolnoś«
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względem kościoła. Posłuszeństwo takowe nie» 
byłoby iak tylko wspólne z złem i sługami, któ­
rzy podlegaig swenm Panu z potrzeby tylko lę- 
Kai§c się aby od niego karani nić byli,-. Ale 
posłuszeństwo wasze powinno bydź posłuszeń­
stwem synowskiem, któreby z ukontentowaniem 
i bez żadnego przymusu wykonywało rozkazy 
kościoła, —

Otóż w powszechności, iakię powinno bydź 
posłuszeństwo nasze i powolność względem ko­
ścioła —— Już zas w szczególności do czego 
nas obowięzuie taż powolność i posłuszeństwo 
winne kościołowi t

i) Mówi? naprzód- iż każdy Chrześcianiti 
W matcryach wiary zdania swe i światła powi­
nien poddawać pod zdań e i światło kościoła —- 
I w samym skutku Chrzcscianie, pismo i poda* 
pia święte oto sę szczególne wiary naszęy re­
guły; ależ w trudnościach, które często znay- 
duiemy, gdzież szukać mamy oświecenia i pra­
wdy? w rozumie naszym? Alę ten tysiącznym 
podległy iest błędom i omyłkom. Sam więc 
tylko test kościół który nas godnie oświecić 
pioże. Jezus Chrystus przyrzekł mu bydź przy­
tomnym aż do skończenia świata: a zate'mświa­
tło i nauka iego, światłem iest i naukę Soskę, 
omylić nas więc nie może: a następnie w tru­
dnościach do niego tylko należy'wyznaczać mi 
ęo wierzyć powinienem, a do mnie poddawać 
się pod iego wyroki. —• I toć iest,- dla czego 
niegdyś mówił Augustyn 8. iż bez tęy powagi 
kościoła niewierzyłbym Ewanjelii. Kościoł bo­
wiem sąm tylko iest,' który w ciemnych i prze-

i
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ciwnyeh częstokroć naukach Jakie się w niey 
znayduią sam tylko iest, który ie wytlomacyó 
i prawdziwe ich znaczenie wyłożyć może. On 
tylko sam iest regułą widzialną, regułą "podpa­
dającą, pod zmysły równie nayuczciwszcgo ia-. 
ko i nayprostszegó człowieka On więc sam 
tylko wów czas drogę i naukę prawdziwą poka­
zać nam może —

Odtąd więc iak tylko glos iego słyszemy, 
odtąd powolnemi k u bydź natychmiast należy, 
opieranie się, powątpiewanie, by też oaymniey- 
sze niemoźe iuż bydź odtąd iak tylko wykro­
czeniem i występkiem naywiększym. —

Ale coby ' nas ieszcze występnieyszemi ty 
oczach Boskich uczynić mogło, iest to, gdyhy- 
śmy ieszcze ciekawie rozbierać chcieli tę. co, 
nam kościół do wierzenia podaie; gdybyśmy. 
zuchwale odważyli się zaprzeczać co " iuż wie­
rzyć powinniśmy, — Pierwsi Chrześcianie mówi 
S. Paèyan, niewiedzieli i nićumieli się sprzeci­
wiać, nieznali żadnych innych sprzeczek i ro­
zbiorów prócz umierać dla wiąry i krwią swo- 
ią potwierdzać prawowierne prawdy. — Nie 
inny i nasz iest obowiązek aż dotąd Chrześcia? 
»ie. — Do nas ieszcze wszystkich aż do­
tąd należy słuch ć we wszystkićm kościoła, któ­
ry sam tylko uczyniony iest sędzią wszelkich 
sprzeczek w materyi wiaty i wszelkiey nauki. 
Do nas należy potępiać to. wszystko i odrzucać, 
co tylko potępia i odtzuca kościoł. Do nas 
należy wyznawać i utrzymywać odważnie wszy* 
stko to, co ty|ko nam. kościół do wierzenia po??, 
daie, nie wdaiąc się i niesluchaiąc żadnych iOf?



• «rv?^ flych postronnych nauk ieźeli bezpiecznemi bydź 
ć J05» chccmy. , V
-e„.i2e' ' Tak Panie nayłaskawszy? przepowiedziałeś 

oam ty sam’ w każdym czasie będą spory, 
n SZ^° będą sprzeczki będą odszczepieństwa, i słowo 

i Wlłct twoie, które się iuż nie raz w. poprzednich 
wiekach spełniło, pełni się ieszcze i za dni na­
szych, Widziemy ze wszystkich stron, wzru- - 
szenie,. slyszemy różne nauki, Jedni nam mó- 

flastNi wją że tu test Chrystus, inni znowu iż iest zieh 
s Wym - strony: ale pomiędzy terni sporami idę ia do 

wyroczni, radzę się kościoła twego, i zupełnie 
, przestanę na tein czego mię naucza. — Odtąd
,eys^ iak tylko kościół mi mówi. poddaię się na-
t0> p, tychmiast, nie słucham nikogo iuż wigeey, albo 
e« te,; je eli słucham, tedy, dla zawstydzenia tego, kto* 
gdyfe ry nie słucha kościoła, a dla utwierdzenia inne« 

> iuźt go, który również zemną powolny iest kościo-
anie b łowi twemu. Przez to uwalniam się od wszy-
ię ipnf stfc ch trudności, ponieważ w iednym momencie
:zek ii w posłuszed'twie moiem zuayduię co wierzyć i
rw/a A czego się mam trzymać. Przez to ieszcze wia-
—’ J ra moia czysta iest bezpiecznieysza i spokoy-

3hrz6t Picy sza* Wpośród wszystkich nawałności i fali, 
iii* • ^tçpuiç, W łódkę Piotra i iakkólwiek ta mio- 

3la h tana bałwanami, doświadczam jednak w »iey
vszelli Zupełnego bezpieczeństwa. Przechodzę skaty i
z M1|| nięlgksm się niczego, —: a to czemu? ponie- 
drzoai w l^dcę tev niemasz skał żadnych ani na« 
Do. ii ** Wałnośjci» który chby mi lękać się potrzeba. - 
, - 2) Ale niedośę na tom! mowę powtóre, iż
V każdy Chrześcianin obowiązany iest powolnym

- bydź p©wadze kościoła nic tylko w materyach 



tyczących się friary: ale też ieszcze i w rńate- 
ryach tyczących się obrządków, zwyczaiów i 
praw kościoła, które tylko stanowi — Iw t>a» 
mym skutku, kościół Jeztisa Chrystusa nie tylko, 
iest nieomylny: a zatem przez swoią nieomyl­
ność wyciąga podległ ści umysłu naszego: ale 
też iesżcze iest święty: a zate'nT przez swoię 
świętość wyciąga ńad td podległości serc na. 
szych I to ięst, dla czego Piotr 8. społe­
czeństwo wiernych nazywa narodem świętym 
gens sancta. Nie dla tego, iżby wszystkie człon­
ki ciała tęgo, my^tycznego świętemi były, ale 
dla tego, iż Duch obrządków kościoła iest czy. 
nić ■ świętemi ; ale dla tego, iż nie inny tyłka 
(en iest k nieć wszystkich praw, rozrządzeń i 
przepisów iego. — Nié mogę więc bydź zba­
wionym' ieźeli mu niewierzę wtem, co mi mó­
wi: ale też równie nie mogę bydź zbawiony 
ieźeli nie czynię cd mi rozkaznie. Wszystkim 
więc prawom iego, ' wszystkim obrządkom, po, 
dległemi nam bydź należy, a prawom i obrzęd. 
k°m wszystkim czy to zgodnym, czy niezgo­
dnym z umysłem i zdaniami naszemi —-

Takiey ci to ieszcze powolności po nas 
wyciąga kościół i taką mu winni iesteśmy : ale 
iakież iest powszechnie zachowanie się nasze?—î 
Chrześcianię! rzecz trudna do wyrażenia z ia- 
kiemi pochwałami i z iaką gorliwością przyy*. 
piuiemy prawa kościoła, które nam są pomyślne, 

|L którę się nic niesprzęciwiaią skłonnościom na-. 
^7ym, nieznayduiemy dość slow do wychwalenia 

glf1 świętości ich, mądrości i sprawiedliwości, niewy-- 
I|<zamy nikogo od dopełnienia^ %



u$a nje J ka osądzamy. — Ale niech tylko kościol w
•— j przeciwnym, wnet go potępiamy i za buntowni.

, ‘7 szaią powagę kościoła przepisując iey granice;
”.4 inni wcale ią zaprzeczają; owo zgOh urządza»

my koś Jol podług naszego widzi *»i się, i za­
miast powjnnego podlegania mu; chcemy, aby 
nam kościół podlegał —

I iestże to zachowanie się takie, zachowa*
i obrąl piętn przyzwo-te'm ? Ah byńaymnięy! Podlegać 

,,iez?6 mu podówczas tyiko, gdy prawa iego nic się 
nam njespęzeciwiaią, nie ięst to wielka podle- 

po dis głość: alę podlegać równie umysłem iako i sęr-
ny: lit , eęm, gdy co przeciwko nam stanowi, gdy pta­
szę?- wą iego potępiają zdania nasze, gdy nas upo*
ził karzaią: oto ięst! co okszuie wiarę paszę i pod-

przjy danność này wyższą. , Oto, co okazuie.źę sza-
lyślnf) ruiemy powagę iego. Taka h> ła powolność 
n » pierwszych Cftrzescian, żaden się pię$przęciwi^
alenii takiego będąc zdania, iż po. jpbzsddzMi^* kó°.
iewy*. ściota niczęgę się Jękąć nie trzebar iż. tęą

flic zbłądzi, czyli za parqi^ czyli przeciw Kó



nanî eo stanowi# — Taka powinna bydź i 
pasza.

Skończmy iuż Chrześcianie tg całą naukę 
Każdy na tern lub podobnęm. oświadczeniu: po, 
niewaź iestem synem kościoła; ponieważ kośęioł 
ma prawo prowadzenia mię i rządzenia’; ponie- 
wąź Bóg złożył w kościele prawdę i moc swo* 
ię: temu ’więc tylko kościołowi odtąd powoi* 
pym będę, w wszystkich rzeczach tyczących s;g 
religii i zbawienia mego. *— Rozumie, passye, 
natura zepsuta, rozwolnienie, mówcie co chce- 
cie: chcę iuż podlegać kościołowi;1 ęhcę bydź 
powolnym tym wśzvstkim, któ-ycfi tylko stara­
niu mię porucza. Chcę więc iuż odtąd, Panic/ 
ęhcę z prorokiem wyznawać święte imię twoie, 
ale go ćhcę wyznawać w kościele twoim ; chcę 
ogłaszać słowo twoie i prawdy Boskie wyśpie­
wywać pochwały twoie, ale ie chcę śpiewać i 
ogłaszać w kościele twoim. — Tać to ięst 
góra święta, z którćy prawo twoie wychodzić 
powinno* — Ten tó iest przybytek wspaniały, 
gdzie się lud zgromadzać powinien z wszystkiej 
części świata, aby ci ofiarował kadzidło i ilo* 
żył prośby swore* —- Ta to ięst świątnięa, W 
któ.rey chcesz od nas odbierać cześć naszą, i 
smlięa, na ktorey nauczasz nas dróg twoich, 
przez usta twych proroków. -— Wszelkie inni 
społeczeństwo powiecie z Apostołem,, wszelkie 
Zgromadzenie inne, nie iest tylko społeczeństwem 
szatana, zgromadzeniem ciemności: a wszęlkł 
inną stolicą, stolicą zarazy, — Szczęśliwi, i.er 
żeli- przez życie stósowne do Boskich, nauk 1

' ^OJŚęioła. 'tegQ w ^tórym umieszczeni. ifr-
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steśmy, żasłuźemy sobie bydź policzeni pomię­
dzy wybranemi w wiecznéy owczarni twoięy. 
Amen,

KI o w a
na.

Niedzielą III. po Wielkanocy,
O szczęliwości ludzi dobrych,

PIorabdisx et flebitis vos, mundus autem gaudebit vp< a«* 
tern contristabimini t sed tristitia vestra vertetur in, 
gaudium* Joan i6w

Wy bçdzifcje i narzekać, a świat $i,ę będzie we-*x > 
selił: a wy się smucić będziecie» ale smutek wasz \ , W 
w radość się obróci.

Wszystko to czegokolwiek nas tvlko Ewanjeliâ 
naucza iest prawdą samą mówi Augustyn S.; 
wszystko to, co tylko nam rozkazuje, iest do. 
brodą; wszystko to, co nam tylko obięcuie, ies$ 
szczęśliwością naywiększą Quidquid ibi doçc- 
tur n critas vst, quidquid proripitur b wit as v " 
quidquid' promittitur felicitas«

Chrześcianie■ ieżeli kiedy,.tedy w dzisey- 
szey Ewangelii wszystkie te trzy rzeczy rązęn^ 
złączone oczywiście się nam pokazują -— Jy$ 
samym skutku* Cóź to nam ddś Jezus Chry^ 
stus rozkaaiie, i do czego nas obowięzuię?. -53 
do łez i płakania, 'plorabitis et flebitis vos.» 
ęierpliwość więc i umartwienia Chrześciaj&ki^i 
ęto iest dobro w- życiu, nąszśm naywiękm^ 
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quidquid prœcipitur bonita$ est, i pierwsza 
Uwaga, Coź to iest ieszcze co Jezus Chrystus w 
dzisieyszey Ewanjelii nam zapowiada, i czego 
nas naucza? Oto, ii te Izy nasze i umartwienia 
zakończą się i smutek nasz zamieni się w ra­
dość: tristitia vestra vertetur, in gaudium. 
Ordź prawda, ktdrą nam okazuie i druga Uwa- 
wa , quidquid docetur veritas est. — Cóż ie­
szcze na koniec obiecuie nam? Oto, iż ta ra­
dość, krdra po Izach nastąpi radością iest wie­
czną, źe nic nam ie'y pomięszać niepotrafi: ct 
gaudium vestrum nemo tollet a vobis. Ordź 
szczęśliwość, o ktdrey nas zapewnia i trzecia 
Uwaga na$za. (fuidquid promittitur felicitas 
est, —

Wytłumacz nam ty sam, payłaskawszy Pa­
plę ! tę prawdy, abyśmy odtąd umieli sobie sza­
cować krzyże i umartwienia, które nas otaczaią 
w tern życiu a na których. naywiększa nasza 
szczęśliwość zależy. Prosięmy cię oto przez 
przyczynę Nayśw. Maryi P,

Uwaga I.
i) Niemoźę bydź nikt, zbawionym, leżeli 

ple będzie należał do Jezusa Chrystusa:, nikt 
zaś nie może nalęźyę do Jęzusą Chrystusa, leź®* 
li nierządzi się duchem iego: nikt znowu Wt 
piożę się rządzić duchem iego, -leźli nię stara 
$1$ 0. nabycie cnot, które Jezus Chrystus w ży-- 
ęiu swoiem paywiçcç'y ukochał i ktęśre nam oay- 
W*ęęęy zalecił. Już zaś któreż v to. są ępoty 
feóre Jezus Çhrystus naywiçcéy nam Zalecz?



Cierpliwość i umartwienie Chrześciańskie! OtO 
ięst do czego nas naybardzićy obowięzuie S£ 
quis vult post we venire, abneget semetip'WH 
et tollat crutern suam et sequatur me. Jeżeli 
ehce bydź moim uczniem niech się za rze śa* 
mego siebie, a weźmie krzyż swdy, i niech 
idzie za mną. Tollite jugum wcum. — Pio* 
rabitis et flebitis. — Beati, qui lugent.
Beati qui persecutionem patiuntur. ——

Chcęćieź więc iuż wiedzieć, Chrześcianip, 
iakie iest powołanie waszej iaki los, cząstka i 
dziedzictwo wasze? Chcecież wiedzieć iaka rd* 
źnica między wami i synami świata Î Oto krżyź, 
pto łzy! oto umartwienia, jęczenia i wzdycha­
nia wasze. Plorabitis et flebitis vos. Jest to 
wyrok, od ktdrego nie mbźna bydź uwolnio­
nym chcąc należeć do Jezusa Chrystusa ; t iest 
to znak szczeg Jlney x laski i dobroci iego ; —- 
znak wybrania — i znak przyspobienia naszego 
do synostwa Boskiego. —

a) I w samym skutku mdwi Paweł S. 
Quemènim diligit Dominus, castigat: flagel­
lat autem omnem filium, quem recipit —- 
Od momentu, ktdrego Bdg wybiera człowieka 
i przysposabia go za syna śwoiego, od tego 
momentu podnosi on rękę swęię nad nirn, aby 
go karał Bierze on go w rękę swoią, aby go 
Uczynił dziedzicem chwały swc-ićy : ale W temźe 
momencie podnosi on drugą, aby go karząc 
oczyścił z grzechu iego. —

Oto2 różnica między postępowaniem Bö- 
skier» i postępowaniem ludzkiem — Ötwieiaiä 
oni dla nich zupełnie serce sWoie; oddebią
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Wszyśtkó to, Coby tylkö ich mogło zasmucić 
jqb zmartwić; poddaią, coby tylko mogło roz- 
weselić i zabawić; podchlebiają, ściskaią i ca- 
Julą; przebaczają nie tylko ułomności; ale też 
często i. rozwiązłości: Ale Bug daleko iuaczey 
sobie postępuje Quern diligit Dominus casti- 
gat — względem Chrześian przysposobionych 
syndw swoich. Kocha on ich daleko bardziéy, 
aniżeli oycowie i matki dzieci śwoie: ale po­
mimo tey miłości naywiększey, doświadcza od 
ich przez umartwienia i przykrości, poznaie ich 
przez ich cierpliwość, i odtąd wznosi nad nie- 
mi rękę miłosierdzia swoiego i sprawiedliwości. 
flagellat autem omnem ' jUium quem, nd* 
pit. ,

3)* Tobiaszu! ty ieśteś miłym, aż nad to 
Bogu. Wszystko co czynisz, to wszystko po­
doba się Bogu Wie oń o twoie'y miłości, o 
twoich iałmtiżnach, o prostocie duszy twoie'y i 
dobroci serca, jdźźe więc i nieprzestaway do­
pełniać twyćh uczynko'w względem podróżnych 
i umarłych; nadjedzone ci będą obficie; ód- 
bierzesz za nie chwałę wieczną: Aleć to «st 
dla czego potrzeba; abyś był dotkniętym ślepotą 
i nieszczęściem. 'Quia acceptas eras Deo, ne- 
cesse fuit, ut ientatio probaret te. — Jdzie 
iuź zatem mdwi Leon S. iż człowiek bez przy­
krości,. bez umartwienia; człowiek, który źy« 
w roskpszach i uciechach świata; albo raczey 
Człowiek, który nie kocha iak tylko prdżność i 
fsfdóść; a kto'ry Wzdrÿga się i naymnieÿszycli 
przykrości; człowiek takpxyego Charakteru nie 
feożc należeć 4o Jezusa -Chrystusa; nie ma ŹS*
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dnego prawa do iego synostwa, ńiemoże sobie 
podchlebiać, aby lig kiedy mdgl cieszyć w chwale 
iego: a następnie, gdy nas Jezus Chrystus za* 
chęca do płaczu i krzyża* Plorabitis et flebi* 
tis, nieukazuieź się w tym samym rozkazie do­
broć iego i miłość wielka? — Tak w rzeczy 
samey! zapewniemy sobie bowiem przez to ła­
skę, Oycostwo i dziedzictwo iego« Quidquid 
pracipitur bonitas est. Płacżmyź więc i ztio- 
śmy (ź odwagę wsżelkie iakiekolwiek przykrości : t 
Ale w tern że samym czasie cieszmy się oraz, 
ponieważ te długo trwać nie będę. Cieszmy 
sig smutek bowiem nasz w krotce zamieni się 
w radość. Tristitia vestra vertetur in gau­
dium. Cieszmy się ponieważ, co nam Jezus 
Chrystus ogłatza i naucza prawdę ieśt, Quid* d 
quid docetur veritas est. — To 'Jj

Uwaga IL
Tak Chrżeścianie! smutek nasz, przykrości 

äasze zamienię się w radość^ Tristitia vestra 
vertetur iń gaudium. Jest to prawda, kto'réy 
lias sam Jezus Chrystus naiucza, a kto'réy nic 
tak tkliwie niedowodzi, iak przykład Tobiasza,; 
O którym nam Wspomina pismo s. ■ Płakał 
gorzko ten świętyi starzeć dotknięty ód Boga 
ślepotę; płakał niero'wnre bardziéy gdy rozu­
miał, że iuź utracił Syna swego: ale wkrótce 
i wzrok i syna powrdcónego odebrawszy; o ia- 
kęź uczuł w sobie radość i pociechę? Niech 
będzie błogosławione imię twoie, mdwlł oćf,* 
w uczuciach saywiększey radości; niech będzie



240

błogosławiony Bóg Izraela» „ Benedico te Domi- 
ne Deut Israel. Odbierając mi wzrok i. przy, 
tomńość syna. mego,, ukarałeś mię Boże; tw 
castigasti me.: ale radość, ;którą teraz ćzuię 
przewyższa smutek móy prźeszły i Utrapienie. 
Ecce video Tobi.inï jUium meum. Odbierani 
Zn Wu wzrok Z dobroci twoiey i pierwszy objekr, 
który się stawia przed oczyma memi, jest to 
Syn móy Ukochany Błogosławiony więc, bądź 
O Boże Izraela, któryś, mię ukarał, i który mię 
zbawiłeś; któryś mię dotknął, i który mię Znów 
pocieszyłeś, Quia iii castigasti tne et tu sal­
vasti me. — . / 1

Takie iëst los! i takieć są uczucia, C'brze- 
ścianie, dnSży tey wierttey, którą Bóg przyp 
mnie do chwały swoiey! Takie są głosy czło­
wieka ubogiego, opuszczonego od świata, beż 
przyiacioł, beż pociechy, gdy Bög oWaliiia go 
z więzienia ciała. . Bènedico tè Detis Israeli 
O Boże Izraela ! o Boże Ćhrżeściański,! o Boże 
miłosierdzia i dobroci, bądź błogosławiony nà 
wieki» Na koniec o Boże móy! tu catigasti 
łnes et tu salvasti me W Wieku niemowlę- 
cym tyś mię dotykał chorobą; w wieku doy* 
rzalszym tyś dopuszczał na mnie różne przy­
padki, poniosłem wiele straty i t. a, . » i cd 
dopełniło nieszczęść moich, utraciłem żonę, dzie­
ci; aż do ostatniego momentu śmierci byłem 
ogołocony że Wszystkiego, bez żadney pomocy 
W nędzy mojey Tu castigasti me. Ukardeś 
mię i ale nieskoń-zdnie bardziey ukochałeś, po1 
tiieWaź mię zbawiłeś -Aét tu ïalvasti nié. Ah! 
W iakąż się nieszczęścia moie zmieniły teraź



Szczęśliwość i radość., Ukarałeś mię: ale oto 
przyigłeś. mię za. tp dó chwały ,sw< ięy* ——

,A hietylkd .tOy Chrześcismie! Radości teÿ 
w któr§ ;Się. żamieniaią iitrępiena nasze y w 
yjêbie-Jtyłkd. doświadczać będziemy , w tern 
ięSzćż^; gyęiii dusza, upokorzona i. umartwiona 
kdgztuię. Je'ÿt . W te'm ieszcze życiu smutek 
nasÿ żśfliięhia się . w radość. Tristitia vestri 
varietur, in t gaudium. — Tak bracią moi! 
ifiówi -fcaweł S ż. własnego doświadczenia; 
Cieszę ià się, rozweselam w krzyżach i utra­
pieniach moich, kohtentnieysży iestem w mo- 
ier-n więzieniu y w moim głodzie i w mich 
kaydanach i prześladowaniach y à niżeli moi 
njeprzyiąćiele w swdiey wolności y obfitości i 
^oskosżaćh«^ Napełniony iestem aż nad to 
Cały radościę*. - Superabundo gaudio* in omni 
tribulatione. —

I toć iest dla czego zachęcaięc nas abÿ- 
śmy cierpliwie znosili utrapienia mówi: Deus 
»mnis gratia, qui, vocàvit nos iń «ternam suam 
gloriam modicum passos ipsè perficiet* confirma­
bit soli dabit que i Deus omnis grati« qui
vocavit nos» —s Gto powołanie nasze! in 
«ternam gloriam, ó td koniec i nadgrodâ ! In 
Christo fifesul, oto który nam i§ wysłużył! 
modicum passos krótkie cierpienie nasze żarnie« 
niaięc w radość ! perficiet, solidabitquè, amo­
eni oas. w nich i- iidpskönäli a umocni i 
Utwierdzi i udoskonali tak»>.iż ńani nikt tey 
radości- odebrać mówi . Jezus Chrystus y hiepo- 
łrafi-: Et gaudium vestrum nemo tollet a vobirt 
Płaczmyź Więc# ponieważ płacz nasz w krotce



siç takoÂcfcy: Cierpmy, wszak cierpienianaj 
sze i smutek zamienią się w radość, Przèy. 
dzie nawalnosć, nastąpią spokoyności. Smutek 
i łzy nasze zamienią się w pociechę i wesołość 
tristitia vestra vertettw in gaùdium *>-a 
pociechę i radość taką, iż nam iey nikt nie. 
potrafi odebrać; Et gaudium vestrum- Write 
tollet a vobispłaczmyź więc i cieszmy się; 
ponieważ co nam Jezus obiecuiè, szczęśliwo­
ścią iest naszą. Quidquid promittitur félici­
tas est. Otjż

Uwaga IlL
Gaudeté in Domino semper., iterum dito 

gaudete. Weselcie się zawsze, weselcie się 
Zawsze w Panu, wota ha' nas Paweł S. — A 
to dla czego wielki Apostole?' Dominus propè' 
est! Oto iż Pan i Bóg wasz niedaleko iest 
od was! Oto, iż Pań wasz blisko was iest? 
Oto, iż duch 8. w sercach iest waszych: a 
następnie dopóki mięszka w was, niepodobna 
iest, aby wam mógł radość i pociechę waszą 
odebrać?•—Dobra wasze mogą wam bydź 
łatwo odebrane, wolność wasza, przez wtrą­
cenie was do więzienia , oyczyzna przez od­
dalenie was ńa wygnanie, sława przez zelże­
nie, dzieci przez zabicie ich: Ale co się ty* 
czę radości, króra iest skutkiem ducha: Bo* 
skiego, Który w was przemięśzkiwa -i laski 
iegó, tey Warń nikt riigdy ńieodbierze* — -1 
tóć iett, có tyle SSv Męczenników uczyniło 
tak odważnemi, w pośród nayokrùtnieyszych



ihąk i prześladowań ; tó ; co Î iiäs zachęcać 
tria dó znoszeniacicrpliwie wszelkich przeci­
wności. Bądźcie tylko i wÿ wiërnëmi du­
chowi Boskiemu, bądźcie wiernemi łasce iego, 
i niezasinucaycie gö nigdy, aby się nieodda- 
ial ź serd waszych; ä ia was Zapewniam: 
ameń amen dico vobis iż mieć - będziecie -ra­
dość doskonalę, którey wam nikt nieod- 
bicrze. ""

Grzesznicy w pośród śwoiey roskoszy, x 
w pośród obfitości bogactw hiaią oni radości 
ale ta tylko momentalna. Otwórzcie leźli 
możecie * śerća ich,*, a zobaczycie CÓ się w 
nich dżieie? Consumentur; ieźeli radość »tä 
wyrównywa tÿm złym, których doświadczaj 
Consumentur fame et devorabunt eóś ‘aves mor­
su amarissimo, dentes bestiarum immittam z'Â 
eos. — CÓż to źa głód? ćo ża pracy, o 
których Bóg mówi ? są to passye ich, których 
gwałtowności bddaie Bóg duszę występną, aby 
iey przerwał tę radość, którą mieć może # 
rośkoszach. Jest to pycha w iednycli, zazdrość 
W drugich, łakomstwo i; i. d. ~ Ale nié 
tak się dziele z wami dusze niewinni,/du$ż^ 
W stanie łaski zostające. Doświadczacie wy 
zawsze radości wewnętrzney ; trudy wasze po? 
Wierzchowne śą, ale wewnątrz WeSéléy na- 
walności powierzchowne, ale Wewriątrż spo- 
koyność; przykrości źewriętrż, ale wewrjtrz 
fadóść. A iako łaska rośnie w wäs iako’ 
światłe tak radość powiększa się Ï Umacnia.1 
Lux orta est justti et reètïï cbrdfe totU 
tint —ï '-Ù • v;
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Nie mówię wam tu iuż nie o radości 
W niebie, boć o téy dobrze wiecie, iż tł 
■wieczna:bardzie'y, żc nikt Wam ićy nieod* 
Herze, Mówię wam iuź tylko, kochani 
ękrześcianie. kiedy będziecie oczerpiepi, prze« 
ślądowani od .całego świata i kiedy podpalą 
domy wasze, zniszczę na maiątkp, poprowa­
dzę w niewolę .nierozumieycie się..yhydź aie. 
tlczesliwémi, przeciwnie owszem bądźcie pe« 
wnemi, że; krzyże'- te będąc cząstką wybra­
nych, kosztować-będziecie radości, a radości 
wieczney» i-— Kfó;to' wam mówi?, nie iest 
to ani natura, ani rozum : iest to Jezus Chry, 
stus, iest to prawda sama. — Świat i passye 
poddawać wam mogę uczucia cale przeciwnej 
ależ paipiętaycie do czego was Jezus Chry« 
stu s i wiara wasza obowięzuie. —*

I toć,to, dla czego, gdy będziecie prze« 
śladowani, wzgardzeni, przyymuycie ten krzyż 
w-tym duchtf iak Paweł Ś, i mówcie z nim, 
mógłbym się zemścić nad moiemi nieprzyja­
ciółmi, mógłbym poyść za moią passyą: ale 
niechcę słuchać tylko wiary i nadziei, Pro- 
ptcr spem Israel catena bac circumdatus sum« 
Wtrącono mię do więzienia, iako Występne­
go, obciążono kaydanami; są wprawdzie 
przykre i ciężkie: ale mi są mile. Ściskam 
ie, znoszę ie dobrowolnie w nadziei, iż te 
mię doprowadzą do moiéy oyczyzny.. Wszy- 
skie więc iuź choroby, prześladowania, poza* 
ry, utraty sławy i maiątku przyydźcie na 
tarki mole; a ieżeli te nie są dość mocne, 
napełniycie serce more; a ieźli to mak, day
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mu Panie większą rozległość, aby Je wszy­
stkie ogarnąć mogło. Cóż was za to 
czeka, bracia moi? ' •», Oto,iż te krzyże 
ciężkie, ięki i wzdychania zamienią się w 
radość, w NieJesteście dalekiemi od śmierci 
waśzęy, ieżli w tym momencie tak okropnym 
dla grzeszników, Jezus Chrystus uyrzy was 
obciążonych krzyżem; on sam otrze Izy wa­
sze i zdeymic ten ciężar. Płakaliście, ihż 
więcęy nie będziecie płakać; wydawaliście 
gorzkie wzdychania, iuż ich więcey niewy- 
dacie. Niemasz łzy źadney, niemasz west­
chnienia, któregobym ia niewidzial i które- 
góbym nięzapisat w księdze żywota; czds 
więc, abyście weszli do moiey radości, rado­
ści czystey, radości obfitey, radości wie- 
ęzney, a którey nikt wam nigdy nieodbie- 
rze, Amen, -=-
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Expedit t£obist ut ego ąadańe : enîm non abieroT para» 
cletus non, veniet ;ł si aw.Utie ‘ abiero x 'mittam eum ad 
vos. Joan i6«/ ■■*** ‘"T.

tpzytęcfcnp wam, abym ia odszedł^ bp iesłi nieodeydę 
pocieszyciel nieprzyydżie do was, ale ieśli odeydę 
ÇQslç gq do was. *-■£> < M® Wifc'
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Otóż,'co Jezus Chrystus przyrzekł swoim 
Apostołom oddalaiącsię od nich. Potrzeba, 
mówił on itn, abym się od was oddalił; po, 
trzeba >\ abym odszedł do tego-, który mię 
posłał Expedit voids ut ego vadanv -Wszakże 
jeżeli odeydç, ześlę wam pocieszyciela, ducha 
prawdy < który 'M as Wszelkie'y prawdy nauczy. 
Mittam, cum ad vos« Spełniły się iuż da, 
wno Chrześcianie słowa te Jezusa Chrystusa;, 
a lubo spełniło się i przyrzeczenie w zesłaniu, 
.Apostołom przyobiecanego pocieszyciela; zte'm 
wszystkie'miednak izaliż iészcze i za dni nai> 
szych w wielu Chrzęści a ńskich duszach nije, 
pdnawia się z ppdziwieniemto dobrodziej 
Stwo Boskie. —- Zbliża się iuż ten dzień, 
w którym kościoł Ś. uroczystą obchodzi pa, 
miątkę tak wielkich łask i darów nieba. —- 
Szczęśliwy ten Chrześcianin, szczęśliwy,'który 
poznaie dary te z wysokości, który ich pra­
gnie i szaęuie, który % swey strony czyni co 
tylko może, aby się ich stal godnym, —-, 
I tać to ièst szczęśliwość, którey chcąc was 
uczynić uczestnikami, umyślileng d^iś z. wamj 
zastanowić się nad dary tfe mi niebieskiemi  "i 
podać, sposoby najprzyzwoitsze, któreby; was 
godnemi ich itczyn^iły, — Ço więc iuż duch, 
S, czyni w duszy Çhrzes'cianina ? Ï, co dusza, 
ta czynić, z,. s.węy, strony Powinna, aby go, 
ędehrąć mogła? Qto. '§^a ../treści moiey. 
jnowy. —-./-’.i

Duchu, Boski !’ święta naiłpśd zstąp, ah, 
zs.t^P iuż iak nayprędzey do, serca, i Uft moich* 
?st9P’ a zst3P iuż iak nayprędzey do u$za.
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I serca sluchai?eych;i day nam tysarn liczyć 
to, czego my niemożemy nigdy ani dosta­
tecznie poi <6, ani ^ytłpmączyć#j^N 
Sancte Spiritus«

ÄÄo ' Uwaga I.
-, i) Jest to artykuł wiary i prawda, o któ- 
re^ wątpić niemożemy, iż od momentu, w 
którym duch S. zstępuie do duszy Chrześcia-" 
nina, natychmiast życie iey nowe daie. —— 
I W samym skutku, mówi Augustyn S- czło­
wiek na którego duch S. zstąpił wzruszony 
jest odt^d iego miłością, przenikniony iego 
świętością, owo zgoła przemieniony zypehiie 
i przeistoczony w innego, «— Nie iest to 
już wiecóy człowiek, który czyni, ale iest to 
duçh S. który czyni przez niego; nie iest to 
iuź człowiek, który;mówi, ale to iest duch 
S. który mówi przez niego, Kop^ęstii vos 
qui loquimini« Nie iest to iuż człowiek, któ­
ry ięczy wzdycha na widok wygnania swoie- 
go, ale' to iest duch S. który w nim te 
uczucia spiawiiie.Nie może qn. bowiem 
nic z tego wszystkiego, bez, tego ) ducha Bo­
skiego uczynić. I dla tego duch Boski łączy 
się nie iako z nim, mówi Augustyn -8, aby 
tak 'pomnożony duchownie, sposobny, był do 
dzief zbawienia i Sprawiedliwości. :7 <9urę- ut 
possit homo Jqceręj; Deus operatur in hemins 
jppy spiritum incorporatus^ ut potsifi îlU intxinr 
,se4çu$ incrementum ,<^łttęA operari justitiam. —— 

IssjM Boski $ który życie 



moie odmieniasz; ty sam tylko testes',- kt<fty 
sprawujesz we mnie uczucia błogosławioney 
wieczności. Bez ciebie nic ia dobrego uczy, 
nić n.emogę, iako przeciwnie z tobą do, 
wszystkiego iestem sposobny. — i

I w rzeczy same'y Chrześcianie ! oto do- 
wod tego oczywistszy mamy w osobie Apo­
stołów. —— Jakiemiż to oni byli przed przyy. 
feiern ducha S..> — Byli to Indzie ułomny 
ociężali», boiaźbwi. vPiotri Który się niby 
zdawał bydź* odważnym broniąc Chrystusa 
przy iego poyman u,; z. ląkł się wnet gł< sa 
iedney służebnicy: ale tenże Piotr ożywiony 
duchem S. stawa z odwagą - przed żydami; 
Wchodzi do ich Synagog wyrzuca im nie­
wierność ’ i okrucieństwo. Tenże Piotr bez 
broni, bez skarbu i bez wszelkiey pomocy, 
wydaie woynę pogaństwu^ niezw źa na, groźby 
Merona,’ ümärza iego wieszczków i czarno­
księżników. •*—. I któż w nim" taką odmianę 
uczynił? duch S., duch Boski, który mu dał 
mowy,v*ruch, uczucia i moc, siłę i życie. — 
Otóż co, duch Boski czyni w duszy Ćhrześcia- 
nina, do któręy zstępuje!

Cóż to, iest albowiem człowiek niemaią- 
ęy w sobie ducha Boskiego? człowiek podle­
gły tysięcznym upadkom i zbrodniom ;i:tzlo- 
wiek grzesznik wielki, sługa i nie w Iritk sza­
tana !" Ale daiąc wzgląd na tegoż ezło-. 
wieka usprawiedliwionego, tegoż sailiego
ęzłówieka^ niegdyś, niewolnika, szatana, alć iuź, 
poświęconego "przèz ducha "S. iakaż odmiada 

szczęśliwość videt otWorzęię 
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liç tu na moment nieba, zstąpćie dusze bło- 
^róisławióhe i obróćcie ôçzÿ wasze na ziemię, 
obaczęię ah' i^k eż sùitki "i laka miłósę du-' 
chą: Boskiego., Videte dualem: charitąteni no­
bis dedit Detis .<. zlo.wiek ,ten dopiero 
prowadził źyyite nierządnej odt^d życie iego 
jest świętej ź^cie cale no^e.* Człowiek ten, 
k$Orv dopiero był niewolnikiem ‘.szatana, od 
momentu odebrania ducha Boskiego nie tylko 
nazywa się. ale też iest luż w rzeczy sarney 
sługę i synem Boskim, ut filii Dci nominemur 
et simus — Otóż widowisko zadziwiaiące i 
pierwszy skutek - ducha Boskiego w duszy 
Chrześciańskiey.,—

a) Ale me tylko to duch S. wchodząc 
do duszy Chrzesciańskiey daie iey życie no­
we, napełnia, ią ieszcze łaskę i darami swo­
jemu— Tak Chrześcianie ! duch Boski wcho­
dząc do dusz Chrzes'cianskich wdzieią im da- 
rów swoich nayświętsZych, które, ie udosko- \\ 
nalaiąc doprowadzają szczęśliwie do żywota 
wiecznego, -*-■ Udziela nam albowiem na­
przód daru mądrości, który* sprawnie w nas, 
abv siny niepoważaii i niekochali tylko dobra 
wieczne, Udziela * nam. daru rozumu, 
abyśmy wierzyli męcno " wielkim, prawfdom, 
wiary riäszey i byli niemi tak żywo przęęa- 
źęni, aby one były regułą wszystkich spraw# 
naszych, —- Udziela nam daru rady d,lą po­
znania prawdziwych, spoąobóyz zbąwięn^ą | 
uchronienia się zasadzek czarta, świątą i n^o,-. 
ści wlasney* ~ Udzielą nam, dary, pobc^ąo,-. 
^ci dla kochania Boga z całego, sęęęą nas^go^



ątcałe'y duszy i ze wszystkich, sit naszych 
bliźniego swego iak siebie, samego. — Udzie­
la nain dani bpiaźni .Boski ęy,' .abyśmy się 
szyzerźę brzydzili grzechem i czuwali ustawi, 
cznienad sobą dla uchronienia się obrażenia 
Boga. —. Udziela nam jeszcze daru męztwa 
dla zwyciężenia wszelkich przeciwności da 
cnoty i trwania mocno i statecznie w wierze 
i zachowaniu $• prawa Boskiego. — Udzielą 
nam dani męstwB, które czyni odpór wszek 
kim, pokusom szamana, wszelkim, powabom 
roskószy i ciała; które dpdąie nam mpcy, 
by meuginaç się pod ciężarem dobrych uczyń,-, 
ków, ani pod silą prześladowań; mocy i 
mgztwa, które męczennikom dopomogły znieść, 
f przezwyciężyć wszystkie udręczenia tyrgń- 
skie, wyznawcom wszystkie ostrości poku.ty; 
mocy i, męztwa, które nam czyni lekkie, i 
słodkie zawszę iarzmo zbawiciela naszego, —? 
Na koniec udzielą nam duch Bosk; daru upiie^ 
jgtności dla upięcia wyrozumienia i za.cho,-. 
wąnią wszystkich.* nauk Ewanjeli S, — Jes,t 
to obietnicą, którą nam uczynił zbawiciel 
świata.. .. Cum ve.nerit. îBirÿui. vcxitat^s doecbit 

‘vott omnem veritatem, Już zaś z wszystkich 
peąwdi. których jpas. duch Boski nąjicąa,. nąy- 
pierwszą iest^ którą nas prowadzi. d.0 pQZn$t* 
nią, Bogą i naą samych,. - Çzlp^iek. lątwą 
rozumieć tX?®żę, iz, iest ęóś wielkiego,. gdy 
słucha, ś.wiątą,. podchlębców i miłości, wląsney;: 
Ale duch, 'Boski naucza go,, iz jest. niczem V 

ppjązątkui, iż ię.st pełen defektów,. 9^,' 
ęzpny tiysi|cząem.i niebęzpieczeństwy, Ktpr^



śmiefd ustawicznie goni, ustawicznie mn gift 
graźa , którego Znąkoniec dościgniegdy się 
niespodzieie; i źe duszą iego stąpię - na sąd 
przed Bogiem, aby odebrała -karę, lub nąd- 
grodę wieczną. «— Otóż czegp nas duch 
Boski naucza ! Oto dary ięgp payświętsze, 
których i udzielą* wchodząc do duszy Çhrze- 
sciąńskTy. ——

Co gdy tak iest, niepowinpiśmyź pragnąć 
i prpsić tego ducha Boskięgę, aby wszedł do 
dusz naszych? •—■ Tak Chrześcianię! pragnąć 
go, i wzywać do pąs cpdzięnnie powinniśmy, 
Veni sancte spiritus,. Przyydź duchu przenay. 
św t§zy. T— Ale w iakichże dyspozycyach 
przyympwaę go niarpy? To juz

..-o, ■- , Uwaga II.
1) Naypierwsza dysppzyęya do odę^fanią 

ducha S. iest wewnętrzne oddalenie się od 
wszystkich rzeczy świątą, od tego wszystkiego 
do czego przywiązanie mamy, I w sa­
mym skutku Chrześciąnie ięźeli przywiązanie, 
które Apostołowie mieli do Jezusa Chrystu­
sa tak sprawiedliwe i święte przeszkodą im 
było do przyięcią ducha S,; ięźeli trzeba,by-_ 
|o,,aby się od pięli oddalił. Expedit pedis., 
ut eg.o padam etc* niewątpmyź, aby przywią­
zanie do. stworzenia pieczyniło nam tym 
większey przeszkody: bo ięźeli Apostołowie 
nie mogli odebrać ducha S, dla swego, przy­
wiązania do, Jęzusą Cbrystusą, tozymiccie^ 
go ędbierzeąię koęh^c. stw9^zęniąA prągnąc
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ich, wzdycha ią ca ta niemi? rozumiecieź,że 
go odbierzecie przywięzuiąć sig do złota, nie 
wolnikami będąc passyy i nałogów i nie ttu- 
-dnieyszego niemaiąc,• iak gdy wam odłączać 
się od' tego przychodzi- Potrzeba xy>$c 
odłączyć się od tego wszystkiego, co tylko 
w tern życiu kochamy. Nisi dederitis quai 
amatis, non babebetis quod desideratis. Od­
biera ci Bóg oblubienica; dziecię, oyca; od­
biera wam majątek- wasz ;f- ieżełi niezgadzacię 
się z wolą iego, nieodbierzecie ducha Bo­
skiego. Nisi" abiero, paracletus non vfc 
niet. — '
; ’ 2) Druga dyspozyćya potrzebna do ode-, 
brania ducha S. iest to gorącość pragnień i 
trwałość modlitwy, dyspozyćya iaką W eli 
Apostołowie nim duch S-. zstąpił ną nich, w 
Nigdy ubogi z większą gorącością nie pragnie 
wspomożenia, chory uzdrowienia, niewolnik, 
wolności, cudzoziemiec oyęzyzny, iako Apo­
stołowie pragnęli ducha tego boskiego,. 
Nigdy kościół nie pragnie nic z większą gorp. 
Cością iak zstąpienia ducha tego Boskiego-. 
Ęeni; Sr/‘ Spiritus. przyydź Duchu S. 
Otóż do, i my przez całe, życie nas?ę mówić 
powinniśmy î Feni S. Spiritus., Przy y di! 
przyydź Duchu S. w tych pokusach, Vw kto'- 
lyęfo- Się częstokroć znayduiemy przyydź B1 
pomóc naszą, W tych : utrapieniach t które 
nąs. uciążaią przyydź pocieszycielu i radości.

W tych pośtanowictiiach^ które, czy- 
ęmmy^ W Wyborze Stanu naszego, przyydź. 
^ęhu mądrośy i. radości nasza;/ Feftii,
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: S. Spiritus. W tych .ostatnich słabościach^ 
1 W których się znayduiemy, w téy oziębłości 
6 i oboiętności względem zbawienia naszego; 

przyydź duchu abyś nam był pomocą i 
podporą» ttśni S< Spiritus. $—, Na takie to 

1 pragnienia;oczyszczone z wszelkiego przywią­
zany, do rzeczy świata tego, na takie prośby 
Bpg nam goześle.—- 4swit

Ale niędość to pragnąć i prosjć, o ducha 
S. potrzeba nad . to czynić. — Porównany 
on iest_jw piśmie S. z tern wszystkim, co 
tylko jestnayżywszego, naygwaltownieyszegQ 
i nayczynnięyszego,. przyrównany do.wiatru 
i: ognia., — a to dla czego? oto. mówi; Au-' 
gustyn S. abyśmy się nauczyli, iż, gdy :duch 
Boski zstępuie do duszy, czyni w niey tp, 
co czyni wiatr i ogień. —• Wiatr wysusza, 
przewraca, porywa; ogień odłącza, zagrzewa, 
oczyszcza. — Czuiecieź się więc wiruszo- 
nemi od ducha tego boiaźni, od ducha tego 
nawałności i burzy, który iak mówi pismo 
S. łamie okręta Tarsu, chcę mówić przesträ» 
chem sądów boskich, - bliskością śmierci, okro­
pnością mąk wiecznych? —- boiaźń ta, Która 
fest początkiem mądrości, mięszaż ten nieszczę­
śliwy spoczynek, w którym się znayduiecie? 
ten wiatr gwałtowny wysuszaź w was te złe 
humory, których iesteście pełni? ~ Jeżeli 
tak iest, cieszcie się, odbierzecie ducha S. — 
Mówię toż samo ó wzruszeniach ognia $ któ­
re sprawuie w duszach. Przychodzi on inko 
Ogień, który w nipy odłącza przywiązania 



wystgptiëv który rwie żwięzki iwiàtôw'è, 'zgnfi 
‘cónrtimtHs est. Niszczy to,' co w haś źnayi 
dnie "się złego; Ogrzewa i ’Oczyszcza y Fest tö 
Ogień1,-‘który nam daie odwagę i moc dś 
tżyhićhia dobrze nd éÈwàiç Boga; — Czy; 
iiicież to!" — zawsze pódobiib iednakowo. 
Pbwtirźacie spowiedzi/ korfiriiunië; "à nigdy 
gwałtu tobie nieczynicië; àby zwyciężyć paśF 
Sÿe 'i 'itè nałogi, Jeźeliście byli niecierpli. 
Mrértfif jesteście i teraz; leżeli dbnfóytcami, 
lakómćarht i, t. d; leszcze i teraz —- żadne: 
go gwałtu czÿ'nic Sobie hieęhcecie. ■— Teft: i 
'Czasenr doth S; chće, abyście czynili,. gdyż 
toieczynić^ ieśt to przygasżać. Iw samym 
skütku; aby zgasić Ogień, nie trzeba konie­
cznie zalewać go wodę,- dosyć iest odbierać 
tnit materyę palnę. Podobnież,« aby prżythi* 
riiić dùchà-S; nie trzeba koniecznie popełniać 
grzechy1 śmiertelne. Dosyć iest nieczynić te-‘ 
go, co czynić powinniście.

Dttchti Boski ©bmyy plamÿ dusźy na* 
szey! wypróźniy zepsucie! ulecz Słabości; 
-Skrop suchość; zmiękcz twardość, popraw 
bbłękanie ! Będź , naszym przewodnikiem ni 
tym świecie, naszym końcem i naszę SZczÿ 
śliwośćię wiecznę na tainte'm w życiu przy* 
szlem, —Amen; —

Ni«

z 

ki 
kó 

tie 
nap. 
Mit 
wan 
przyr 
ze?.

W 
moi 
cia 
źle

i



atsy M'^s'w 
it| na ? ' : '

C* Nfatodj&y. Wielkanoc^
O M o dl i t w i ę* - ’ , *v^K"

?iwen die6 'vobis, f_śi quid petieritis Patrem 
dabit vobis. jentn i6* A v

Zaprawdę, zaprawdę powiadam wam: ieśli o co prosić 
będziecie oy^a—** da <wamt

Będziemyź ieszczć powątpiewać o skuteczno. 
J*N ici modlitwy Chrzeïcî‘^niè>*''-^- Ludzie pbcÿ^ 

: którzy przez wole urodzenie i stan, zadhéÿ
OiN iiie mieli cz^stki-Ópbbićtnic- Izraela,' widzę 

-7 pM napełnione pragnienia' "swe gdy proszę--Z'tiyâi 
: popii neścię Pana". Czegóż sig my spodziewać riil9 
eczydii mamy z modlitwy do którćy Bóg Wszystko 

przywiązał, ten który wszystko uczynić mo­
że? —• Wszystkiego bezwętpienia. Omnia 

dnsss quacunque petieritis dabit vobisî *&=" *
sk Te'm czasem Chrześcianie ! czemużprze- 

> pon cię wielu z nas ogołoconych iest z pożytków 
likicmi modlitwy?-'J Przyczyna cale przyrodzona, bra- 
szjizi cia moi , , oto źe albo nieprosiemy, albo żć 
•ciup źle prosiemy.' Módlmy sig więc a mydlmy 

się dobrze: a, modlitwa nasza-odbierże swdÿ 
pożędany skutek* I toć to iest co ia wam 
dzisiay umyśliłem przełożyć. . ■

A naprzód iaki mamy obowiązek mo­
dlenia Się? to W pierwszey uwadze. Po­
tem z lakierni dyspozycyami modlić się p$:



trzeba? tó w drügieÿ Uwadze Wam okài
n-

Frzekopay has ty sam hâyîâskàwszÿ Pâ. 
hie! o potrzebie modlitwy i naucz ; sposoby 
haytepszegó czyhiêniâ iéÿ. hęż? twóiey pgi 
möcy ńiemoźemy tylko budzić w obowi^z; 
kach naszych nawet nayistotnieyszych, à żt; 
te\n prpshmy cię ö twę pomoc j .^askę przeź 
przyczynę

Ł Z ktoreykolwiek strony spoyrzemyni 
ńa&jv wszystko nas przekonywa o ,,pbpwigzkd 
modlenia v>s*S» jesteśmy.,v?.stwor-zeni,: ńi 
obi;az i podębieńslwo^Poga, wiNÛ puHatęift 
iesteśmy pze^ć VŁ peszari^waĄie<$i<jie!$t^|iiy> hi* 
dźmi nędzńemt i ułomnemij ppynhpihpjr 
więc .Szukać, pomocy, hąywłaściWszych do ubo- 
ga^nią,!., Wspomożenia nas. już z35' ttic gid 
może dopełnić »obowiązków tych wżględerii 
Boga i nas, iak tylko modlitwa : iest wigć 
ta dla-nas nieuchronnym obowiązkiem i pd* 
Winnoscią.

I.tpć iest dla czegö Pawel Ś. woła na 
nas tak tzęsto* beż przestanku inódlcie się. 
To dla czego Piotr S. czuwać, nam zawsze 
przykaztiie Wmodlitwach. Vigilate in.oratio* 

To ha koniec, dla czego 'Apostolo» 
wie ci SS» sami, czuwali i modlili się bez 
przestanku. ~ 
\ i) W samym skutkiu Piotr' pOśławiotiy 
tiä urzędzie nây wyższy ni | obowigzanydl 



zawiadywaniem staraniem i rządzeniem kościoła $ 
Piotr obciążony tysiącznemi pracami i zatrudnie­
niami: pomimo iednak zabaw swych wchodzi 
on często do świątnicy. Ibant in templum Pe­
trus et Joannes i wznosi tam glos sWóy i ręcd 
swoie do, fana iuź około dziewiąte'y, iuż około 
szóstey, (ul około innych godzin i inny h mo­
mentów dnia, aby iako stworzenie oddal cześć 
swoiemu stwórcy. I kiedy zatrudnianie się około 
doczesności, dla wyżywienia i siebie i bęaci 
odrywa go nieco od obowiązku tego: Piotr 
zrzuca z siebie to iarzmo, które miłość na nie­
go włożyła, postanawiając na ten koniec dya- 
Ronów, aby sam wolnieyszym był do czynienia 
modlitwy. Nos vero arationi instantes eri« 
mus“ —

Spoyrzyymy na Pawła. Człowiek ten źy- 
iący w Samym tylko Chrystusie i dla samego 
Chrystusa ; człowiek ten we wszystkich sprawach 
swychwe wszystkich myślach swych i wzru­
szeniach oddychający samym tylko Bogiem 
człowiek ten cale Boski, człowiekiem iest atoli 
próśb i ustawiczney modlitwy. Siedzi on zwią­
zany w więzieniu: ale duch i serce iego wolne 
od więzów, wylewaią się na cześć -i chwałę 
Boga. Paulus et Silas orantes laudabant Deum. 
Pisząe do'Tymoteusza, Tessalończyków i in­
nych wiernych, nieoddycha on tylko samą mo­
dlitwą. 1 toć iest, co ściągnęło na niego do­
broć Boga wysyłającego Annaniasza na naucze­
nie i uleczenie.. ślepoty iego. , Vade et quare 
Paulum nomine Tharsensem^ ecee enim orat« 
To ieszcze przez co zasłużył sobie oa zachwy-



.cenie, at do trzeciego nieba i widzenie samey 
istoty Bośkiey. —

Ale iakichźe ieszcze niecżynią modlitw 
święci Apostołowie, gdy idzie o uproszenie ia« 
kie'y pomocy z nieba? Potrzeba bbrać Macie, 
ia, i uczynić Apostołem na mieysce zdradliwego 
Judasza, modlę się, aby im Bóg okazał, kogo 
na ten urząd wybiera Et orantes dixerunt 
ost ende nobis Domine quem elegerisv' — 
Wchodzi Pii tr do miasteczka Joppe, otaczaią 
go wdowy i sieroty, ok.zuiąc mu odziene swe 
i sukne, k'oremi ich Tąbitta pełna dobrych 
uczvnkow i iałmuźi pokryła, prosząc go oraz, 
aby ią iuź umieraiącą przywrócić raczył do 
pierwszego zdrowia Piotr oddaliwszy od siebie 
lud zgromadzony pada na kolana, modli sig i 
umieraięeę zdrową podnosi. —•

> Jdzie o uzdrów enie oyca Publiusza Xiążę- 
cia Paweł niemąęzey tylko modląc sig i kła­
dąc ręce uzdrawia go. — Jdzie o potrzeby 
jakiekolwiek dla braci Paweł nieinaczey wspo­
maga ich iak tylko modlitwami swemi sine in­
termissione memoriam vestri faćio in orationi» 
bus meis. Przychodzi czas pożegnania się i 
Efezami: Paweł pada na kolana, podnosi ręce 
do Boga, modli się i -poleca ich Bogu. — 
Owo Zg ła modlą się Apostołowie gdy idzie o 
oddanie czci i chwały Bogu; modlą się .gdy 
idzie o uproszenie łask od Boga potrze­
bnych —*

I toć iest co nam okazuie obowiązek mo­
dlenia s ę —». I w prawdzie niepowinniźesnay 
czcić Boga tern, czćm oh nas wywyższył? duch 



i serce , oto test , co zaszczyca właściwie czto- 
wieka; Co go rozróżnia od nierozumnych stwo­
rzeń, co go czyni naypodobn eysz m Bogu i nay- 
godnieyszym względów lego ; i to to iest, co 
on Bogu powinien w modlitwie, aby oddal hołd 
Majestatowi iego nayprzyiemnieyszy. Zbrzydzi- 
łem iuź sobie, mówi Bóg prze r., proroka ofiary 
wasze, któremi obciążacie . ołtarz móy. I słu­
sznie! Rozumiecie wy, że krew i mięso bydląt 
nasycyć mię rnoźe: ale krew ta nieczysta wy­
lana przedemną iestże mię godna? i czyliź iest 
ofiarą taką, iaką wy mnie winni iesteście? Ach 
wylewaycie raczey serca wasze przed obliczem 
moiern przez modlitwy gorące, podnoście do 
mnie głosy wasze i ręce ; składaycie Jmieniowi 
memu ofiarę chwały; a pomoc prędka ścigać 
będzie próśby i wołania wasze.. Immola Qeo ’ 
sacrificium laudis et redde altissimo vota tua: 
eruam te, et honorificabis me. —

I w samym skutku iestźe iaka doskonałość 
Boska, któraby uczczoną nie była przez naśzę 
modlitwę? Coż to ią czynię, mówił Tertuiian 
gdy idę do Boga z prośbami moiemi?!Oto, przy- 
znaię mu to, na czem mnie i ludziom innym 
zbywa Uli deputamus quod petimüs. Wyznaiç 
słabość i nieudolność moię, a tern samem czczę 
dobroć i wszechmocność iego. Wyznaię że lo. 
dzie nie mogą mi dać1 'w potrzebach moich po­
mocy, a tern samćmczczę moc i opatrzność 
iego; .■ . * Sy-eti

I toć iest dla cżego mówił niegdyś sam 
do siebie Król, prorok.: Jakież dziękczynieniaod- 
dtig faß»? i jaką mu uczynię ofiarę, abymncz- 

w?1 - & 8



<ił dobroć iego i uznałkrplestwoiego? BędęŻ 
mazał krwią tysiącznych ofiar ołtarz iego?— 
Ab! Panie znayduię sposob łatwieyszy i przy» 
ewoitszy do uczczenia twych doskonałości Bo« 
ekich. — Uczynię ci ofiarę chwały. Zstąpię z 
tronu mego, abym uznał źe do ciebie wszelka 
<hwała należy. Złożę berło i koronę, przy no­
gach ołtarza twego, będę wzywał imienia twe* 
.go, Wołanie i głos moy podnosząc do ciebie w 
świątnicy twoièy. Iu quacunque die wvocaveto 
te: ecce cognovi quoniam Deus meus es. — $jti 

To iest, dla czego zachęca nas tenże sam 
prorok, abyśmy nie innym tylko tym sposo­
bem oddawali hdld nasz i chwalę Bogu na. 
*temu. — Chodźcie synowie ludzy, mówi 
on, chodźcie i upadaycie przed obliczem Bo* 
ga waszego. Czciycie go i wyznawaycie 
przez modły wasze, źe on iest Panem, a wy 
słudzy iego; źe on iest oycem, a wy dziećmi 
iego. —

4) Ale z drugiey strony im więcey po­
trzeby nasze uciskają nàs, tein bardziëv szukać 
powinniśmy lekarstwa ha złe i ułomności na* 
kze. I toć iest, czego po nas wyciąga mi­
łość, którą winni sobie icsteśmy. Już 
czyież potrzeby bardzićy dotykające i liczniey* 
sze iak hasze? i iakii sposób wspomagania M 
latwieyszy i skutecznieyszy nad modlitwę? 
Niedostatek, ślepota, zepsucie; obojętność 
względem dobrego, a skłonność do xlego: 
’oto iest człowiek; okropny stan; W którym 
wszystko, złącza się hal Zgubę naszę. — Gdzież 
znflydziemymoc i odwagę, tabysihÿ5 unikat» 
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niebezpieczeństw takowych? Dokądże iść ma* 
my,, ic żeli nie do Boga? dokąd się mamy ucie- 
kac, ieżeli nie do modlitwy? —r-

Tać to była iedyna ucieczka Króla S* 
Dawida. Widziałem, mówi on, i czułem nie? 
szczęścia moie. Nieprzyjaciele moi powsta, 
iąc przeciw mnie, pomnażali się codziennie: 
gdy tern czasem niemiałem od ludu mego 
tylko zawstydzenie i wzgardę: ale wołałem 
do Pana, mówiłem mu: Boże, który iestcś 
pełen miłosierdzia i sprawiedliwości, uwolniy 
mię z nieszczędiwości moich, i modlitwa mor 
ia otrzymała skutek pożądany. Nieprzyiaciele 
bowiem moi rozproszonemi są, Izy moie otar­
te: dusza wyrwana od śmierci» -»

Tać powinna bydi i nasza ucieczką 
w nieszczęśliwościach naszych, które nas dq- 
tykaią. — Ale modlitwa nasza będzieź wy­
słuchana iak tego Króla świętego? Nie wątpmy 
bynaymnićy o tern Bracia moi. Słowa są 
wyraźne Jezusa Chrystusa, które nas o te'm zą- 
pewniaią. Proście, mówi on, a odbierzecie; 
kołataycie, »otworzą wam; szukaycie, ą 
pragnienia wasze napełnione zostanę, —r 
Obietnice wyraźne, z których korzystali ci 
wszyscy, którzy kolwiek aż dotąd wzywali 
Imienia Pańskiego.

Tak, Chrześcianiel modli się Moyżesz; 
i wnet skała zamienia się w źródło żywey wó­
dy; modli się, i natychmiast piorun nagoto- 
wany na lud bałwochwalczy z rąk Boskich 
wypada. — Modli się Jozue i słońce bieg 
swóy zatrzymuie, *-* Eliasz sig modli i wnet



ogień zemsty zstępuie z nieba ; modli się ie. 
szcze i deszcz zbawienny ziemię sachę .skra­
pla.- Modli się Piotr i umićraięcę Tąbitg 
przywraca do życia i zdrowę podnosi. — 
Modli się Paweł i uzdrawia cyca Publiysza 
Kięźęcia.—

Módlmyź się i my w nieszczęściach, s 
pewno wysluchanemy będziemy. —- Tak 
Chrześcianie ! iesteście smutnemi, mówi Jakob 
S., módlcie się dla uniknienia smutku, który 
iest częstokroć przyczynę śmierci, Cieszycie 
się, módlcie’się, lękaięc się, aby duch wasz 
przez radość niebyt rozproszony. Kuszonemi 
jesteścieî proście, abyście zwyciężonemi nie­
byli, Zostaiecie w pokoiu, módlcie się,-aby* 
ście-się przy nim utrzymali; Słowem módl* 
eie się zawsze, mówi nam Jezus Chrystus, 
módlciesię, abyście nieczynili złego ; proście, 
abyście zawsze czynili dobrze* Módlcie się 
zawsze, 'gdyż potrzeby wasze sę oczywiste. 
Opertet semper orare et nunquam deficere,

Ale z" iakiemyż dyspozycyami ? oto nad 
czem się nam ieszcze zastanowić potrzeba, i 
co nam okaźe.

Uwaga II.
Wszystko Jezus Chrystus przyobiecał mo­

dlitwie. Omnia quacunque petieritis, Z tem 
wszystkiem iakże wiele iest modlitw niesku­
tecznych ? — Chrześcianie ? muszę one więc 
bydź prośbami ziemi. A ponieważ-obietnice 
Boskie sę pewne, trzeba nam tylko nauczy6 
się które sę kondycye potrzebne do uczyni®* 



— »8) *-*

nia doskonałey modlitwy. —- I dla tego mó­
wię ia iuż,żemodlitwa, aby była skurezna, 
powinna bydz pokorna, porządna i trwała, 
trzy szczegdlnieysze przymioty, które modli­
twy nasze (Skuteczneeni czynię i na których 
ieźeli nam zbywa, mod itwy nasze zamieniaię 
się w grzech i odrzucenie.

i) Mówię naprzód; że modlitwa nasza 
ma bydź pokorna. Oto wzór iey dokonały 
macie w przykładzie Piotra S. Quod cum 
Dideret Simen Petrus procidit ad &enua Jcsu, 
dicens : exi a me quia homo peccator sum. Apo- . 

. stół ten zadziwiony mnóstwem ryb ułowio­
nych na rozkaz Jezusa Chrystusa, rzuca się 
do nóg iego, a wyznaięc, że nie iest godzien 
bydź przy nim, mówi do niego: Wyntdź 
z łódki mey Panie: bpm człowiek iest grze­
szny. O iak ta prośba iest doskonała ! Patrzcie 
na niego leżącego w nóg Jezusa Chrystusa 
procidit ad genua je^u, Płożenie iego samo 
wystarcza na nauczenie nas, że powinniśmy 
się modlić z pokorę. — :

Otóż pierwsza kondycya modlitwy po­
kora, która zależy nie na skrzywieniu swey 
twarzy, nie na wyznawaniu słowami tylko 
niegodności swoiéy: ale na wyrzuceniu.z ser­
ca i postępowań swych tego wszystkiego, cp 
tylko w nas oddycha pychę; ale na pozna­
waniu siebie samego i upokarzaniu się w mo­
dlitwach naszych przed Majestatem . Boga./

Chrześcianie ! oto sam widok nędz na­
szych wystarcza, abyśmy/61° wili w modlitwie 
naszey z Piotrem 8, że ^ieicsteśmy godni

U
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*' twardość serca mego, ułomność woli, gwab 
towność skłonności, poktisy które mię otacza- 
ię; widzisz ty wszystko we mnie; widzisz, 
że nie iestem iak tylko zbiorem nędz wszy- 
stkich i grzechu. Ego i)iiihim» pan luti. eto 
cunctis peccatorum sordibus inquinatus. Nie 

iestem więc godzien Panie , abyś ty spoględal

'syć iest dla mnie. 
et pauper sum ego.

I toć to iest do czego nas zachęca Au« 
gustyn S., gdy mówi, że modlić siępowin- 
nisiny, iak wdowa, która iest udręczona wszy, 
stkiemi nieszczęściami, albo iako ubogi, kt dry 
oczekuie ialmużny przed drzwiami wielkiego 
Pana. Ora sicut vidua Christi, sicut pauper 
era. — Jeżeli więc teraz Chrześciaaie w mo­
dlitwach swych nieużywa kto z nas takowe­
go sposobu, ale owszem zamiast tego, wcho­
dzi on ż wszelkę dumę i Wyniosłościę do 
świętnicy ; stawa tam przed ołtarzem pańskim 
pysznę swę głowę podnosząc w oczach Nay« 
wyższego. Erecto collo et pingui cervice in* 
gr edi entes pompatice domum Israeli niedziwmy 
się, że ten tłusto barczysty Chrześcianin pingi 

"cervice, z dumnym Faryzeuszem odrzuconym 
»pstaie; i że modlitwa tego, nietylko żadnego 
mu nieprzynosi pożytku, ale też nadto podług 
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inaydować się w obecności Boga. Exi a me. 
^uta homo peccator sum. Mbźeź kto bydź Pa. 
nie! uboższy i nędznieyszy nademnie? Wi. 
dzisż ty Panie ślepotę ducha mego, poznaiesz 

towność skłonności, poktisy które mię otacza- 

że nie iestem iak tylko zbiorem nędz wszy- 

cunctis peccatorum sordibus inquinatus.

'na mnie. Zlituy się tylko nademnę; a to do-
Miserere mei. quia inops



wyrażenia Proroka zamienia się w grzech iego* 
Ovatio ejus fiat in peccatum. ■

a) Druga kondycya modlitwy ieśt dobry 
porządek. -— Tak, Chrżeścianie, ieźeli my 
prosiemy Boga o rzeczy nienaleźące do zba­
wienia , o dobra przez się doczesne £• niepo- 
źyteczne ; nieśpodziewaymy się, iżby nas Bóg 
wysłuchał Porządek od Boga postanowiony 
iest ten : Quarite primum regnum Dei et justi­
tiam ejus et hac omnia adjicientur vobis. Pier« 
wéy szukaymy Boga, wiary i sprawiedliwości 
iego;' pierwe'y szukaymy nawrócenia się na. 
sżegó, dobrych obyczaiów i czystości sumie- 
nia ; pierwe'y szukaymy co uszczęśliwia, dobro 
powszechne, co nam iedna pokóy publiczny, 
co każdego w swoich powinnościach Chrze- 
ściańskich trzyma: dopiero ćzaś i mieysce in­
nym prośbom, et hac omnia adjicientur vo­
bis. — Przewracamy ten porządek od Boga 
ułożony: a" zatem Bóg ieźeli nie odrazę tedy 
przvnaymniey dośtateczney pobudki mieć nie 
będzie do wysłuchania Has — czemu ? — bo 
on chcial mieć naprzód rzeczy wieczne, po­
tem doczesne do wiecznych stosowane, a na- 
koniec co się wcale doczesnem zowie, Hat 
omnia adjicientur vobis. —

3) Trzecia dyspozycya" i kondycya istotna 
* iest dotrwanie w modlitwie. Erant perseveran» 
' tes in oratione. Apostołowie święci byli nic 

tylko pokornemi , ale też i długo trwalcttii 
w modlitwie. O iakźc długo Paweł $♦ mó*
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diii się, »by uwolnionym został od pokusy 
•</k'dra go policzkując bàrdziey dręczyła,a ni.

żeli męki i przykrości nay większe, i lubo od­
biera on odpowiedź od Pana: przestań Pawle 
jia lasce moiey: Sujfcit tibi gratia Pawel 
nieprzestae iednak powiększać próśb i mo. 
dlitw swoich. Properea ter Dominum rogavi. 
O'iąk wiele razy prosił on Pana, aby go 
rozłączył z cialèm i przyiąl iak nayprçdze'ÿ do 
mieszkania swoiego. aby go uwolnił z wiązie* 
nia, ciała iego-, które znużone ustawicznemi 
pracami, wyniszczone chorobami 1 udręcze­
niami, zdawało się iuż bydź niesposobne do 
posługi ducha. Cupia dissolvi et esse cum 
Christo. ——

Wszystkie kondycye modlitwy bez do* 
trwania wcale są nieużyteczne, Ćhrześcianie, 
Każę nam bowiem kołatać Pan i trwać w mo­
dlitwie, mówi Eusebiusz, abyśmy uważali 
przez to wielkość ’iego do brodzie y stw. Non 
vult Deus noster luma sua nimid inveniendi 
facilitate vilescere. A trwać nie przez mie­
siąc lub dwa, nie przez kilka lat, ale trwać 
zawsze i nigdy nieustawać w modlitwie» 
Oportet semper orare.-—

Trwaymyź więc i nieustawaymy w mo­
dlitwach naszych: a Bóg wy słuchy wać nas 

, będzie. Módlmy się z pokorą, nietracąc przy- 
tern odwagi i stałości. Z. tafcowemi dyspo* 
zycyami modlitwa nasza leźli złączona b§4zie, 



znaydzie w Bogu naszym serce oyca, które 
nakłonione prośbami naszemi, udzieli „nam, 
błogosławieństw swych i tu i w wieczności. 
Amen*

M^o w a
na

Niedzielę po Wniebowstąpieniu 
Chrystusa.

@ fałszywcy gorliwości.*

Venit 1twa^ t*l omnis qui interjicit vos arbitretur ob*
* sequi um se prœstare Deo» Joan 16, 2<

Prayydzie godzina, 6 źe wszelki który was zabiie, 
mniemać będzie, źe czyni posługę Bogu«**

Otóż iedno z nay większych zaślepień ! prze­
śladować niewinnych i rozumieć, iż się przez 
to chwała czyni Bogu. —— Był ten czas, w 
którym występek ten był bardzo powszechny
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pomiędzy ludźmi: ależ i za dni naszych, o 
jakże wielu ieszcze iest pomiędzy Ckrześcia* 
nami nawet, którzy pod pozorem religii i 
chwały F. B ga niemaię iak tylko gorliwość 
falszywę, gorliwość faryzeyskę. — Umyśliłem 
ia dziś z wami Chrześcianie zastanowić się 
nad te'm nierządem, który w dwoiakiego ga­
tunku ludziach naylepićy się wydaie, w fal. 
szywych dewotach i ludziach zbyt pop;« 
dliwych. —-

Mówię więc, iż w pierwszych cala ich 
gorliwość nie iest iak tylko złością i niespra. 
Wiedliwościę. Powstałą oni przeciw drugim, 
gdy tern czasem sobie wszystko przebaczają 
poprawui| innych, gdy tern czasem siebie 
wprzód poprawię powinni. ■ - Mówię po* 
wtóre, iż w drugich cala ich gorliwość nie 
iest iak tylko niecierpliwością i passyą. Wy­
baczać by oni częstokroć braciom swoim po* 
winni, a przynaymniéy udzielić im czasu do 
zreflektowania się, aby się poprawić mogli# 
gdy . tern czasem przez swoię porywczość i 
niewczesne ukaranie przeszkodę im są do 
należytey poprawy, —•

Popraw ty sam, nayłaskawszy Panie! co 
w nas, iest zepsutego; inaczéy równie ńaw 
trudno postrzedz obłąkanie nasze iako i na* 
prawić zepsucie, Prosiemy cię więc o tę k* 
skę przez przyczynę N, Maryi P. ^5
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Uwaga I.

Gorliwość iest to wzruszenie nayczystsze 
duszy, ktéréy interess Boga i religii iest za­
wsze naymilszy; iest to ofiara naywspanialsza 
serca, które zapomina o swoiey własney chwa­
le, aby tylko utrzymać chwalę Boga i dać mu 
oznaki wierności w zdarzonych okazyach; I 
toć iest dla czego sługom Pańskich nic nie* 
było milszego iako unosić się gorliwością ta­
kową. —• Gorliwy ic'tem dla Pana i Boga 
moiego, mówił Heliasz gdy karał grzeszników, 
wywracał ołtarze, kruszył bożyszcze, i zabiial 
kapłany Baala. Gorliwość domu twego 
pożera mig o Boże móy mówił Dawid, i kie­
dy widzę nieorzyiacidt twych zaniedbuiących 
wypełniać prawa i rozkazy twoie, usycham , „■ * 
z gniewu i zasmucenia —*• Wszakże, gdy ta 
gorliwość iest źle urządzona, niemasz gorsze­
go występku i większego zepsucia. —-

Przypatrując się czynnościom faryzeuszów, 
zdaie się, iż niebyło nad nich wernieyszych 
i gorliwszych czcicielów prawa i Boga. . 
Niezostawiali oni nic bezkarnego, naymniey- 
sze błędy mieli oni za naywiększe zbrodnie, ® 
godne naysurowszéy kary i zemsty —Za­
chowanie dawnych podań i naymmeyszych na­
wet ceremonii mieli oni za istotny obowią­
zek. I to iest dla czego oni ścierpieć nie 
mogli, aby kto przysięgał na skarb kościelny 
i dary, które się w mm składały 5 aby lżył
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świętość szabatu przez uczynki miłosierdzia: 
aby siadał nie« my wszy rąk swoich ,do. stołu, 
1 ażeby kto naczyń świętych używał nieo- 
czyściwszy się zewnątrz. -• Wszystko to 
zdawało się bydź w nich gorliwością chwa­
lebny. Ale przebiimy tylko te ściany pobie­
lane,, te gryby zamknięte, jakkolwiek zewnętrz 
ozdobne: a bez wątpienia nieznaydziemy tam 
iak tylko złość samą i niesprawiedliwość, któ­
rym zmyślona gorliwość służy za zasłonę. —. 
Ńieznaydziemy iak tylko zastarzałe nieprzy- 
jaźni, zazdrości i nienawiści okropne, obrzy­
dłe łakomstwo, pychę bez granic, słowem wszy­
stkie występki w stopniu nay wyższym. Z tern - 
wszystkim iednak pomimo tych zbr dni, któ­
rych byli winnemi, ieszcze ich zaślepienie by­
ło tak, wielkie, iż prześladując , niewinnych, 
którzy .im podobnemi niebyli, rozumieli, . iź 
przez to chwałę czynią Bogu. — I toćiest 
o co ich haybardzićy Jezus Chrystus strefo­
wa!, róźnemi czasy i na różnych mieyscadu 
Biada wam, mówił on im, którzytak piękne 
czynicie nauki drugim, ale nie sobie, którzy 
z naywiększą złością roztrząsacie błędy innych, 
a swoich poznać, niechcecie;którzy, źdźbła 
upatrpiecie w oczach braci waszych, a balki 
która pokrywa oczy wasze, widzcć nie może­
cie.-— Nieszczęście wam, którzy nic daro­
wać niechcecie bliźnym waszym pod prétex­
tera iakobyście gńrliwemi byli, o podania cy­
ców waszych, gdy te'm ęzasem gwałcąc hez 
żadnego skrupułu przykazania Boskie, ucha»
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dzić ehcećie za ludzi niewinnych i bez na­
gany. — . Nieszczęście wam ; którzy niemo 
gąc znieść błędów powierzchownych i po- 
nmieszycb,. pożeracie mai ą tek wdów, krzy- 
wdzicie sieroty^ niszczycie braci waszych ucią.

:-L — -    \ .11 .
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którzy zamykając ludziom niebo i czyniąc im 
skrupuły w przystępowaniu tysiąc ceremonii 
nieużytecznych, źyiecie sami właśnie, jak gdy. 
by wam wielkie zbrodnie wolno popełniać 
było, i'iakoby iuż dosyć było dla usprawie­
dliwienia waszego, okazywać innym drogi 1 
ściestki, ktoremi sami wprzód chodzić nie- 
chcccie, — vo8«viA»um<y<#tî*A

Nieszczęście i wam bracia moil- leżeli 
się w was jaka podobna gorliwość znayduie. —— 
Dobrze, to prawda czynisz niecierpiąc grze­
chu; ale źle aż nadto' cierpiąc go w swoióy 
osobie. Dobrze czynisz karząc występnych, a 
Źle czynisz przepuszczając sobie nayokr -pniey- 
sze nawet zbrodnie Chwały godzien iest oy- 
ciec, gdy karze dzieci swoie obrażające Bo- 
iga, ale nagany ieszçze wiçksze'y godzien, gdy 
«ię sam niepoprawia z występków, przez któ- 
■Te gorszy sw'e dzieci. Chvały_godzien Pan’ 
gdy poprawia nierządy między swemi sługa­
mi: ale nagany-, gdy sam ièst nierządny. 
/Chwalebny człowiek gorliwy, gdy przestrze­
ga bliźnego o Występkach : ale nagany , gdy 
« sobie zapomina, gdy tóm czasem sami nas 
naprzód przestrzegać i poprawiać powili* 
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nismy.I w prawdzie, na cóż nam się 
przyda poprawiać drugich ieżcli się sami me. 
poprawiamy? na co leczyć drugich,' ieźli sa. 
mi choremi iesteśmy? okazywać drogę cnoty i 
nieba ieźli sami nię riieidziemy?

Chwalę ia gorliwość Mathatiasza, który 
postrzegaięc grzechy i nieszczęścia ludu swe­
go zawołał: Biada dla mnie! Przyszedlemźe 
na świat, i będęł na nim zostawał, abym był 
świadkem nieszczęść ludu niego. V<e tnihi} 
Mt quid natus sum videre contritionem populi 
met. Chwalę ia go, ponieważ wiem, iż to 
był człowiek życia nienagannego; człowiek,któ- 
ïy riieke chat «tytko «kuło igcych Boga; człowiek 
który zapominał interessu swego i życia, aby 
tylko pomnożył chwałę Boga, i wolność swe­
go narodu.Chwalę ia naywyźszego ka­
płana Oniasza, który się odważnie sprzeciwił 
niezbożności Szymona, który się oparł Helio- 
dorowi ; który zgromił Menelausa świętókra- 
dzcę; który wszędzie utrzymywał prawa reli- 
gii i Boga. Chwalę go, ponieważ sam duch 
ś. zaświadcza pobożność iego prawdziwą; po* 
nieważ go panowie i królowie poważaig z 
rzadkich cnot iego; i ponieważ nieokazat on 
się nieprzyjacielem występków cudzych, wk 
tylko zniszczywszy ie wprzód w swoiey oso­
bie. — Ale gdy widzę drugich, którzy po* 
prawuię innych pod pozorem gorliwości o 
chwałę Boga: gdy tern czasem sami nurzaię 
się w bezbożności i mówię z Pawiem S.
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8$ann( to lest gotirwdśćfałszywa, gorliwość pełna 
“» ieźlii niesprawiedliwości) gorliwość zaślepiona, gor« 

liwość) która z iedney strony zasługuje na 
chwalę, ale z drugićy na naganę. Çhuid di* 
cam doUîÎ laudo 1)0$ I in fc'dè %t)n (^401 w 

a$M Cóż tedy wam powiem/ mamże was chwa- 
Inda,, W —
yNt wt - ./$■■
• abynj Chwalić' Waś mogę, leżeli wszelkiego 

przykładacie starania i ostrożności * abyście 
10»^ prowadzili życie' święte i przykładne; ieżeli 
im, powołacie się do sędu stimnienia waszego, 
01$ abyśęie się;, roztrząsali : Coź to ia dziś uczy« 

nilem * od takiegoż się występku wstrzyma« 
źyc^ łem? iakęż wypełniłem cnotę? -* Mogłem 
Inost» uczynić tę dobrę spfawę^ a nieucżyniłem 
szew; iezy; mogłem w sobie poskromić i wstrzymać 
sont« te/ wzruszenia gnie'wu i niecierpliwości, » 
idŃ nieucżyniłem; mogłem się wstrzymać od 
!Wi^ przeklęciwa, alem sîç tiiewstrzÿmaCAle 
rawij iak prędko czynności wasze niezgsdzaię sięz 
an^ słowami; kiedy mówicie dobrze, aid źle c?y* 
jw nieie; kiedy sarowemi iesteście względem 
rażi:| którzy czasem zanledbuię swoich obo-s
W więzków, gdy te'm czâsem wy ich zaWsze
a zaniedbuiecie, Qyid "dicam tiobiil laudó DoiK
jZM l>oc »ton Uudo1. Cói teày wam powiem £ 
hvi» ^źeli Wsts chwalić można z iedney strony.; te« 

y” dy z drugiey tern bardzidy ganić, — ■ Gorli» 
wość bowiem takowa, gorliwość faryzeyska,

. ■ gorliwość źle urządzona, gorliwość pełna zło« 
Sei i niesprawiedliwości. Ale cyliż lepsza 

S



i chwalebnieysza gorliwość w ludziach popę* 
dliwych? To

Uwaga II.

Człowiek sprawiedliwy ch ciąłby," żeby 
wszyscy ludzie takie'mi byli, Kiedy więc 
widzi niektórych wykraczających, gorliwość 
jego nieźędasz częstokroć. ukarania ich zbro­
dni? O rody'Boże! mówi on nieraz, czemuż 
niezniszczysz tego bluźniercę? — o móy Bo­
że! czemuż niespuścisz ognia, by spalił tego 
nieczystego? —- o móy Boże! czemuż nie- 
Otworzysz ziemi, aby pożarła tych niezbo- 
żnych Ateuszów, iakoś ię niegdyś otworzył 
dla pochlonienia owych Korę, Dathana i Abi- "C 
iona? —-

' Taka ć była gorliwość tych sług Ewan­
gelicznych którzy widzę© zasiany kękol po­
między zbożem Pana swego, mówili mu: 
chceszże, abyśmy go wyrwali? — Taka była 
gorliwość Piotra, gdy bez zastanowienia się- 
uciął ucho słudze Arcykapłana. —— Taka 
gorliwość ,tych dwóch uczniów, którzy wzgar­
dzeni od Samarytanów prosili aby, ogień 
niebieski spuszczony był na nich*

Dobra po części iest gorliwość takowa: 
alei niecierpliwość i zbytnia porywczość 
umriieysza wiele ley dobroci i sprawnie, ii 



ją Bog nie bardzo pochwala, /— Widziemy 
albowiem, ii Pan. ten Ewarijeliczńy pomimQ 
dobrey woli slug swoich chcących wykorze­
nić kąkól, mówi im iednak: nie, pozwólcie 
mu tak rość aż do żniwa. —- Widziemy, 
iż Jezus Chrystus .rozkazał Piotrowi ś. scho­
wać miecz swóy do pochew, i powiedział 
mu, iż nie wie co czyni. — Widziemy 
nareszcie, iż surowic tenże Bóg strofował 
dwóch uczniów pragnących zemsty nad Sa- 
maryą, mówiąc im i iż niewiedzą iakiego 
byli ducha. — 'jakkolwiek więc gorliwość 
W- takowych ludziach dobra bydź może, po­
nieważ iednak^ zawsze znaleść się może w 
niey co iest przeciwnego łaskawości Ewanje- 
liczney, przeciwnego rozrządzeniem opatrzno­
ści i mądrości Boga który częstokroć znosi 
złośliwych : rzadko więc iest aby się mogła 
podobać Bogu. — .

Wreszcie niechcę ia tu ganić ludzi tych, 
którzy , skąd inąd dohremi są Cbrześcianami, 
mówię im tylko z Augustynem S. iż niemasz 
człowieka tak złośliwe'go na święcie, którego 
by iednak Bóg niecierpiał do czasu, iuż to, 
aby się mógł nawrócić; iuż, ażeby przez 
niego doświadczyć cnoty i cierpliwości ludzi 
dobrych. •—< I. dla czegóż więc nienawidziec 
masz człowieka takiego, i prosić Boga o 
zemstę nad nim? czyliż dla tego, że' ci źle 
czyni ?' ale oWszem obowiązany jesteś dla te­
go kochać go. Jest te człowiek y który pe-
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mimo złość ewoię przyczynę ci ioänak ię# 
zasług i chwaty, który w rękach Boskich iest 
iako rOzga dp ukarania ciebie, który oczy* 
escza cnotę twoię, dopełnia pokuty, daie 
okazy? zadość uczynienia sprawiedliwości Boga 
Obrażonego przez ciebie? —

Czyliź dla tego, że Boga obraża? ale 
potrzebuieź Bdg twoiey goHiwOści? Czyliź 
u© ciebie należy przepisywać prawa iego mi* 
losierdziu lub sprawiedliwości. —— Uczyń 
$aczey to co uczynił Dawid. Nienawidź 
Złych nienawiści? doskonalę, to iest, iak 
ttómaczy Augustyn 8. kochay ich Osobę ale 
nienawidź grzechy; kochay te, co Bdg z nie* 
tiiy czyni, nienawidź tego co Oni przeciw 
Bogu czynię. ■— Jednem słowem odmieńcie 
postępowania wasze; poświęcaycie gorliwość 
waszę sprawiedliwości? ; miarkuyęie gorliwość 
waszę cierpliwości? i łagodności?, •*— Otdź 
ćo czynić może gorliwość waszę doskonalę; 
a zatem godn? chwały i nadgrody od Boga, 
Amen,

Koniec Tomu pierwszego?


